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250, Areometr p. 262, Odpór wody p 265. 
Atmosfera р. 272. Wiatry p. 273. Siroko 
р. 283. Obłoki p. 286. Niebo p. 293. Po- 
wietrze p. 297. Parcie powietrza p. goa. 
Barometrum p.314 Sprężyftość powietrza 
p.318.Nurek Kartezyuszap. 344.Pompy p. 
346. Lewar p. 349. Pompa powietrzna р. 
355.Wiatrowka р. 370.Kulą 1 FontannaHe- 
rona p.372. Reguła Mariotta p. 374. Wyso- 
kość Atmosfery p. 377. Opór powietrza 
p- 381. Dzwiek p. 387, Elektryczność р. 
397. Elektryczność pozytywa i fa Ra 
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CZYTELNIKA 


Inienem nayprzóg tym, któ- 
rzy na to dzieto  prenumerowa- 
li, podziękować za cierpliwość, 
że na wylście z druku pierwsze 
onego części tak dlugo czekać 
raczyli. Lrzeszkody, których prze- 
widzieć i uprzątnąć nie mogłem , 
są przyczyną tey ` przewłoki, 
Tym czasem 0 późnienia samego næ 
pożytek użyłem Czytelników , po“ 
prawiszy w dziele rozmaite miey- 
sca, t doJawszy uwagi,których ina- 
czey umieścić nie byłoby podobna, 
Do tego: całe dzieło , poolug pier- 
wszegoukładu z trzech części }Ма- 
дас је maiące, na cztery części po- 
dzielitem „chcąc przez tę odmianę 
Ola wygody czytaiących uczynioną 
Publiczności przyfłuzyć fie. Bytyby 
szczegulne tomy za grube , Sdydym 
był wykonał myśl moia pierwia» 


Роша. Dla tej przyczyny począ- 
tek „ty LĘG йам o, Elektryczności 
w tej [риск аяц udnie fe, 
alsz zy zaś ciąg tey materyi prže: 
niofem, gg е drugiego. 
Dzięlę i ta zbior cały Fizycznych wia: 
Jomości naszych na 4. głownieyszć 
klapy. Jedne z nich matą z za сао 
MIE 4 drugie tey 2 Atmosfere, inne 
Niebi [kie "otata lime nakońiec ciał 
ogulnie. w! lasności, а osobliwie tch 
poruszenie Ze zatósze 00 tego zü- 
ćzynam, co nas A terefuie ob; zmy- 
sly nasze Porusza , teft przeto- 
ziemia pierwszym mey uwagi ce- 
lembo nas Де схе naybližėy. 0- 
gulne ciał własności i teh piru- 
szenie zachowiie na koniec, bo тё- 
chaniczna cześć Fiz шн zatrudnia- 
tac fik og ulnemi W yobraż sentami, teft 
dla tego barózo одегшалагод zmij- 
Slnych obiektów. - Та 1080 А 
ŻACZYNAM, WDK awózie 00 tego JT. 
zykę ‚па czin fe ZIDYĆ żayńie Kon- 
czy „ ana ti m koncz 2,00 czego po- 


spolicte zaczyna 205 kła, ale 


kilkoletnie QOoświaoczenie przekoż 
nało mnie o tym, że ten sposob 
фе}. dobry. 

EHE tey pierwszey Części, mówię 
Ola tego nayprzod.so kształcie 
ziemi naszey t zależących од nie- 
go . odmianach _ światła т cie- 
mia ,, ciepła i zimna.’ "Przyfepuię 
potym do powierzchni етпеу; их 
ważam z razu ląd Гайр i góry, 
potym rzeki, morze, a nakoniec 
10002 w ogulności; dopiero zwra- 
cum uwage na Atmosfere i powie- 
trze. Ale ze Atmosfery odmian po: 
tąć nie podobna, nieznaiąc Elektry- 
tzności, ciepła , wyparowania ciał 
t £.0. wprzod fie nad tym иуи Кай 
zafłanawiam , nim widókow паро! 
wietrznych obiaśniam przyczyny. 
Dochodzę w części Iószey ах Jo 
Klektryczności, а о wzbiorze iu- 
fiępie morza , o wiatrach , obłokach 
2 innych fkutkach Natury, hiftory- 
cznie , tylko wspominam , » ma- 
ząc w tomach dalszych przyczyny 
onych. wyszczegulnić, 


Druga część tego Oziela :z ар. 
Йош. podobnież ztożona , іє luż 
do druku gotowa. Wydanie oney 
i konczenie rozpoczętey pracy 2@- 
leżyć będzię од tego tedynie ‚ iak 
oświecona Publiczność tę pierwszą 
część przytmie. Ё 

‘Co he wyrazów technicznych ty- 
cze, daruie rozsądny czytelnik , że 
przez wzgląe na cel i zamiar też 
go dziela nie śmiałem ciągle u- 
щи wytłomaczonych na Foljkie, 

rzeznaczone bowiem te Lifty t po- 
święcone użytkowi nawet t nie u- 


czonych, trudnemi by fie przez: to 
i ciemnemi Ola nich Дас mogly » 
tako przyzwyczazonych до termi- 
nów pospolitych. 
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Mra zapewne WPanu uczynię przy- 
fugę gdy Ci o rozmaitych Fizyki czę- 
ściach, do którey fam tyle mafz ochoty 
i przywiązania, kiedy nie kiedy napifzę. 
Będą wprawdzie lifty moie famym tylko 
powtórzeniem uftnych rozmów nafzych, 
z tym wfzyftkim połfłużą Ci do tego że 
iaśniey i dokładniey związek tey całey 
nauki uiąć potrafifz.. Wiefz WPan że ' 
Пе Fizyka natnralnemi tylko ciałami ża- 
trudnia, i przeto żadnych fię odemnie 
uwag niefpodziewafz nad dziełami fztuki, 
które fobie ludzie do pewnych zamiarów 
przygotowali lub zrobili. Jeżelibym kiedy 
był przymufzony i nad niemi zaftanowić 
йе, uczynię to tylko. w nieuchronney 
A 2 po- 
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potrzebie abyś za ich pomocą, ciał natu- 
ralnych iaśniey poznał włafności. ] 


Dociekać iftotnych przyczyn ró- 
Żnych w naturze zdarzeń 1 widoków ieft 
właściwym Fizyki zaniiaren.-+ Tym бе 
ona różni od Naturalney Hiftoryi, — Ta 
nam fzczegulne włafności ciał natura- 
lnych na ziemi znayduiących fię okazu- 
je; abyśmy tylko należycie iedne od dru- 
gich rozeznać umieli; Tamta zaś wła- 
fności powfzechne ziemi, iey Atmosfery 
roztrząfa, uważa niebiefkie ciała, pe- 
wire w całey naturze wfzędzie' rozcią* 
gaiące Пе materye,i wfzyftkich ciał przy- 
mioty ogólne, aby przez to zdarzeń na- 
turalnych i widoków naznaczyć mogła 
przyczyny. Jeżeli zaś kiedy nad fzcze- 
gulnemi w naturzeęą dg ziemi nafzey 
należącemi ciałami ZaRanówi бе, iako 
już zkąd inąd znaiomych, tyle tylko 
rozbiera włafności, ile z rich dochodzić 
przyczyn można widokow: natury. 

e . 

Zaczniymy przeto od ziemi uwagi 
nafze. W naydawnieyfzych czafach fą- 
dzili ludzie że ziemia jeft niezmierną 
płafzczyzną, trochę nie równą, tu i ów- 
dzie ofadzoną górami, a dokoła aż po 
fame niebo rozciągającą Пе. A 
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To wyobrażenie z którego Poeci 
wielu pięknych obrazow wzięli materyą 
nA znaiomym bardzo widóku'. zafadzało 
йе. f Bo w rzeczy famey ilekroć z górya 
wyfokiey na morze lub też. na równinę«e 
fpoyrzemy, zdaie nam йе żecała ziemie 
pówierzchnia “Че iey okięm możemy 
zafięgnąć proftą ieft, i żadnego nie та 
fkrzywieniać 2 tym, wfzyftkim. wnofić. 
ztego o pówierzchni całey ziemi taka 
miało możemy:: tak drobny i ledwie okiem. 
doyrzany tobaczek fiedząc па ścianie ze 
wnętrzney. wielkiego pałacn:;'z tey czą-, 
ftki ściany którą widzi, o kfztałcie całe 
о gmachu fądzić тое | Tak пе bowieńim 
mamy dojcałey. ziemi, iak ten drobny 
(robak do całego pałacu. Cząftka po“ 
wierzchni zięmney, którą za każdym 
oka rżuceniem widziemy, tak ле: w po- 
równaniu cąłey niefkończenie «małą, że: 
okrągłości опеу doftrzedz wcale niepo- 

< dobna. ` Wierzchołek бту ieft bez 
\ watpienia tym w Europie *pihktem 2 
\ którego naydaHzy widok ihiec'możemy. 
\ Jet bowiem ta góra iedną ztiaywyżfzych, 
Va ze wfzech ftron oblaną morzem. Jednak“ 
tże doświadczenie uczy, że z icy! wierż* 
(fzchołka ledwie Malty okiem dóyrzeć 
"można, że ani brzegów Afryki, ani Gre- 
ścyi nie widać, iłowem że to ‘со fig. ря 
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trzącym wyfławia, małą ieft tylko czę- 
ścią fzródziemnego morzą, a daleko: ie- 
fzcze mnieyfzą całey ziemney powierz- 
chni. Jakże dopiero małym i niezna- 
cznym w. porównaniu cąłey, powierz- 
chni „Horyzont з паѓ widzialny bydź. 
mufi, gdy ftaniemy na górze, która od 
Etny ieft niżfzą daleko. 


Wiadomo WPanu Że.w zimie dni 
w Petersburgu fą krótfze, a we Wło- 
{zech dłużfzę iak u nas. Mogłoż by ta 
bydź gdyby: ziemia równą i proftą miała 
powierzchnią? : Wfchód i zachód ftoń- 
ca. nie mufiałżeby wfzędzie dnia kazdego 


oiednymże przypadać momencie; a na- 
ftepnie tenże dzień w roku wfzędzie 'ró- 
wnie bydź długi? Nadto z Kurlandzkich 
n. p. brzegow patrzący, przez dobrą рег- 
fpektywę , niepowinienżeby _ przynay- 
mniey dóyrzeć lądow Szwedzkich? Ale 
wfzyftko; to те niepodobnym, a nawet 
gdy kto na morzu z nifkiego patrzy miey- 
fca, nie wiele nad wodą góruiące obiekta, 
w małey tylko widzi odległości. Zadnym 
więc fpofobem powierzchni ziemi, za 
proftą poczytać nie mozna, aieżeli піе- 
wiadomy tak ią fobie wyftawia; że mu 
йе taką z góry patrzącemu wydaie, nie 
zmyfły go zwodzą w tedy, ale fam fię 
| myli, 
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myli, czyniąc z małey części, którą o- 
biął okiem, 0 całości zły wniofek 1 
"prędki. о 


Widzifz WPan ztego, Że pówierz- 
chnia ziemi zakrzywioną bydź mufi, 
tubo to zakrzywienie w małey nader czę- 
ści uważane паш Пе nieznacznym zdaie. 
Jeft zaś to zakrzywienie nie wkłęfłe, ale 
iak kuli iakięy wypukłe. Тут bowiem 
fpofobem każda profta linia którą WPan 
"między dwóma punktami, nie co odległemi 
na powierzchni ziemi myślą prowa- 
dzifz, wpada w ziemię zupełnie, która że 
przezroczyftą nie ieft, przefzkadża Сі że 
iednego punktu zdrugiego niewidzifz, tak 
iak każde nieprzeyrzyfte ciało, zafłania 
obiekt gdy бе między nim a okiem WPana 
w proftey znayduie linii. Lecz gdy fo- 
bie proftą wyftawifz linią w iednym ia- 
kim punkcię dotykaiącą ziemi, cała ona 
mimo ziemię poydzie; a oko WPana ie- 
śli fię na niey. znayduie, ieśli mu, wido- 
ku, góry lub inne wyniefione , i nieprzey- 
rzyfte ciała. nie bronią, widzi żiemną 
powierzchnią którą бе miedży nim, а 
punktem dotknięcia rozciąga. dm zaś 
WPan bardziey te ftyczną linią przedłu- 
Żafz, tym йе ona bardziey od.koliftey 
pawierzchni oddala, tym i око WFana 

wyżey 


List L 


wyżey podnieść fię mufi, abyś aż do pun- 
ktu dotknięcia widział wfzyftko. A prze- 
ciwnie tym wyżey пай powierzchnią 
„ziemi obiekt wyniefionym :bydź powr- 
nien, im od punktu dotknięcia ieft dal- 
"fzym;.ieśli go WPan z tego punktu chcefz 

dóyrzeć. Stwierdza codzienne doświadcze- 
nie te wniofki co do widzialnych obie- 

„ktow na ziemi. Każdy wie dobrze że z* 
„wieży, lub góry wierzchołka, ieśli tyl- 

ko. co oku nie zawądża, tym daley widać, 
„im te {a wyżfzemi. Równie też z mafztu 
„dalfzy ‚па morze ieft widok, јак z dołu 

okrętu. Góry także prędzey, iak пе 
-obiekta z daleka widzieć Не daia, а gdy 

fię kto do Miafta na równinie leżącego 

zbliża, zawfze nayprzód wieże, potym 

dachy domow widzi; tak właśnie iak 

nad brzegiem- morfkim ftoiący, gdy z 

daleka okręt do lądu płynie, nayprzód 

wyżfzą część mafztu, potym gmach fam 

okrętu fpoftrzega, Wfzyftkie tym po» 

dobne doświadczenia iaśnie, iak WPan 
„Тат widzifz, pokazuią, że powierzchnia 

ziemi, iak kuli iakiey ief okrągłą. Są 

bowiem nie zawodnemi ikutkami iey 0- 

krągłości i nieprzeyrzyftości. 


Ta, okrągłość pówierzchni ziemi, 
wfzędzie Пе bez przerwania rozciąga, 
х atak . — 


za 
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a tak właśnie iak powierzchnia kuli, w 
fobie бе fąmey kończy. Wfizędzie bo- 
wiem na ziemi te О których wfpomnia- 
łem widoki, pokazuią Пе iednakowo. Do 
tego nie naleziono ftrony, w któreyby 
ziemia kończyć fie miała. — Z każdego 
mieyfca można ku każdey ziemi ftronie 
Południowi , Pułnócy, Wfchodowi, Za- 
chodowi pufzczać йе daley, ieżeli temu 
lody, lub inne podobne rzeczy, nie fą na 
'przefzkodzie.  Nayiaśniey zaś.to, co mó- 
wię, ztąd okazuie fię, że różnemi czafy 
zeglarze, całą do koła obiachali ziemie, 
gdy w iedney zawfze bęz odwrótu pły- 
nąć dyrekcyi, nakoniec na to mieyfce 
wrócili, z którego fię puścili okrętem: 
Pierwfzy, Ferdynand Magelan taką po- 
dróż przedfiewziął. Puścił on Пе dnia 
15. Sierpnia, Roku 1519. z Sewilii, flotą z 
pięciu okrętaw Hifzpańfkich "złożoną ; 
odkrył cieśnine iego potym mazwaną 
imieniem, między południowym końcem 
Ameryki, a Ogniftą-Ziemią; przepłynął 
przez nią z Atlantyckiego na fpokoyne 
morze; a lubo fam na iedney_-4 -wyfp 
Filipinfkich w bitwie poległ, płyneli ie- 
dnak daley między wyfpami Moludzkie- 
mi iego Koledzy, aż nakoniec dnia 8. 
Września Roku 7522, znowu do Sewilii 
wrócili. Różni potym tę w koło zieni 
podróż 
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podróż w czafie daleko. krótfzym odby= 
wali. Między temi fzczegulniey fię za 
mafzych .czafow Kapitan okrętowy Ja- 
mes Cook Anglik wfławił. Skończył on 
życie na wyfpie Owhyhee (*) gdzie dni 
14. Lutego Roku 1779. był zabity. 


Można іп2 z tego podobny, do рїз- 
wdy uczynić wniofek, że kfztałt ziemi 
do kuli ieft роботу, Lecz: wcale on 
niewątpliwym йе ftanie, gdy uważeimy, 
Że wfzędzie па ziemi z równey wy foko- 
ści i w każdą patrząc ftronę, bądź ku 
północy, bądź południowi, wfchodowi, ` 
lub zachodowi, równie widziemy daleko, 
kiedy nic patrzącego oku nieprzefzkadza. 
Gdy bowiem. widoku dalekość, od okrą- 
głoóści, ziemney. powierzchni zależy, 
wypada- z przytoczonego doświadczenia 
oczywiście, Że ziemi powierzchnia 
wfzędzie, i równie ku wfzyftkim ftro- 
nom ieft okrągłą, a naftępnie Ziemia po- 
dobną do kuli. Prawda że ufilney bardzo 

uwa- 


С*) Należy ta Ии [ра до tego 4Archipe- 
lagu, który pod 200. stopniem w/cho- 
Aniey długości од Greenwich a 22gU8 
Północney /zerokośti leży. 


KSZTAŁT ZIEMI. тт 


a z wy = т R 


uwagi i pilnego doświądczenia potrzeba 
do tego, abysmy z,pewnością powie- 
dzieć mogli, czy ma ziemia, lub nie 
| dofkonałey kuli figurę? tym czafem nie 
wchodząc w to pytanie, możemy z przy- 
toczonego doświadczenia przeftać na 
tym wniofku, że przynaymniey bardzo 
blifko pod kulę podchodzi, ieżeli nie ieft 
do niey zupełnie podobną. 


— а, —. 


Na pierwfzey figurze „punkt. A znaczy „iakiżkol- 
wiek obiekt. na ziemi, B zaś oko oddałone da- 
leko. Linia profta AB przechodzi przey nie- 
przeyrzyftą ziemię, m z punktn B, widzieć 
'A niemożna. 


Na figurze drugiey ieft AC profa linia, w pun- 
kcie “А; zienii 'dotykaiąca, wrefzcie. zupełnie 
mimo iey „idąca. Oko па linii AC. będące, 
punkt A widzieć może, lecz mufi Бе w pun- 
kcie С wyżey iak w punkcie B wyniefć nad 
eicmię, bo С ieft dalfzym od H iak К. 
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Mez to fie WPanu trudnym do póięcia 
zdaie, iak Пе ludzie i zwierzęta na okrą* 
gley ziemi powierzchni utrzymać mogą, 
1 za co z ziemney kuli nie fpadalą. 
Niektórzy z „dawnych Pifarzow przyż 
navmnhiey tyle w poiecin tego znaydo- 
wali trudności, że właśńie dla tey przy- 
czyny przyftać na tó mie chcieli, iż 
kfztałt ziemi .nafzey do kuli ieft podo- 
bnym:.. Lecz podobnaź: to żeby: Ludzie 
i zwierzeta fpaść z ziemi mogły? Nie 
widzifz WPan oczywiftey w tych 'fło- 
wach fprzeczności . Wfzyftko co йе od 
ziemi oddala, podnofi fię;, idzie prze- 
ciwko włafney ciężkości w górę, a za- 
tym nie fpada. Gdy kamień lub inne cię- 
żkie ciało w górę rzucone, obcą бе fiłą 
podnofi, zaraz ciężkość która go ku 
ziemi pędzi nienftannie, biegowi iego 
przefzkadza, i póty go co raz bardziey 
a bardziey oiłabia, póki ga*nie znifzczy 
zupełnie. Ztąd kamień na ziemię upada 
nakoniec. . Każde bowiem' ciało, gdy 
tylko 
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tylko może, włafną ciężkością zgóry na 
dół, czyli ku ziemifpada, ato w.fzędzie 
па са!еу ziemi widziemy, Wfzędzie to 
ieft. na wierzchu. co od śrzedniego ziemi 
punktu іе dalizym, a to na fpodzie co 
tego punktu ieft bliżfzym. Му Кіе 
zaś na ziemi ciała і naydrobnieyfze cię- 
Żą. Ziemne nawet wyziewy w, defzczu 
i śniegu fpadaią z powietrza, okazując 
przez to, że Га ciężkiemi. Tak tedy 
wfzyftko w koło ziemi włafna ciężkość 
ku ziemi pędzi i ciśnie, a nawet nay- 
drobnieyfzy profzek aby'tylko га2` do 
ziemi należał od niey йе zupełnie -odda- 
lić niemcże. 


Można zatym ciężkość nazwać tą 
11а, którą wfzyftkie ziemi części utrzy- 
muią fię i w iedną całość. koiatzą. „Spu- 
ściwfzy ciało zkądkolwiek wolno ku zie- 
mi, dyrekcyą tey fiły widziemy. Prawda 
že drobne piorka, papieru kawałki i inne 
tego gatunku rzeczy, częfto nie profto 
fpadaią, ale to йе- tym dzieie, iak fam 
WPan bez 'trudności poznaiefz, że wfpo- 
mnione ciała tak {а letkie, 12 powietrze 
częfto ie z fobą unofi. Na krufzczach 
zatym, kamieniach, lub też czym podo- 
пуш, doświadczay WPan tego, nad któ- 
remi powietrze tyle nie ma mocy. Ка. 

24у 
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20у punkt tak wolnie fpadaiącego ciała” | 
w proftey upada linii która бе wertyka” 
1а zowie. Ona dyrekcyą ciężkości po” 
Кагше; ią fobie zrobić można za pomo- 
cą pionu, to ieft do nitki przywiązawfzy 
iakie ciężkie ciało. Gdy bowiem ieden 
koniec nici mocno fię w rekę weźmie, 
natychmiaft nić ufpokoiona wertykalney 
nabywa dyrekcyi. Przekonafz Пе otym 
WPan bardzo tacno, gdy mimo nici ka- 
wałek ołowiu fpuścifz, bo oczywiście 
zobaczyfz, Że w ted odług dyrekcył 
nici, ółów upadnie. SR SĄ 7 


Każda linia lub płafzczyzna na 
którą wertykalna linia perpendykular- 
nie upada, czyli z którą ona ze wfzech 
firon kąty równe i profte czyni, nazy- 
wa Пе horyzontalną ( poziomą. ) Do- 
świadczenia ріолет robionę, pokazuią o- 
czywiśćcie, że powierzchnie wód ftoią- 
cych i fpokoynych, wfzędzie na ziemi fą 
horyzontalne. Ze za$ iakiego ieziora 
lub morza fpokoynego powierzchnia, ile 
zayrzemy okiem, zupełnie fie równą bydź 
zdaie; „mufzą więc na każdym ziemi 
mieyfcu wfzyftkie wertykalne linie, ile 
ich tylko iedne przy drugich dóyrzeć ra- 
zeni możemy, na oko bydź. równoległe, 
albo we wfzyftkich punktach równie od 

dalo- 
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dalone od fiebie. Profte bowiem linie 
które na iedney i równey płafzczyźnie, 
perpendykularnie razem iedne przy dru- 
gich foia, zawfze їз równoległe. Dla 
tego mury iedne ftoiące przy drugich 
xównie fą w górze iak u dołu od fiebie 
odległe; wfzyftkie Пе bowiem podług 
pionu ża zwyczay, а tym famym werty- 
kalnie ftawiaią. 


Ale w rzeczy famey maią werty= 
kalne. linie różnych mieyfc na ziemi; za- 
wizę. iakaś pochyłość ku fobie, lubo ta 
w małey odległości równie iak koliftość 


ziemney powierzchni oku ieft niezna- 
czna. Ziemia bowiem ieft prawie dofko- 
małą kulą; a wertykalne na niey linie, 
wfzyftkie takie pałażenie maią; że wfzy- 
ftkieby Чо леу pówierzchni proftopadłe- 
mi były, gdyby wfzędzie wodą była o- 
krytá lub też zupełnie gładką. Łatwo 
zaś okazać można, że profte linie па 
powierzchni gładkiey kuli pod pion po- 
witaiące gdyby przedłużonemi. zoftały, 
zefzłyby Пе w śrzednim kuli punkcie. 
Są „zątym wfzyftkie па ziemi wertykalne 
lnie prawie dofkonale ku śrzedniemu o- 
ney: punktowi wymierzone; а tak maiąc 
iakąś pochyłość ku fobie, tym bardziey 
со raz a bardziey zbliżaią Пе, im ie bli- 
2еу 
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żey do śrzodka ziemi w myśli przedłu- 
Żamy. Wfzakże iakem iuż wfpomniał 
to ich nakłonienie, ieft w małey odległo- 
ści wcale nieznaczne. ~... 


Gdy więc wertykalną finią z War- 
fzawy bez końca przedłużoną WPan w$- 
ftawiafz fobie, idzie ona nayprzód przez 
śrzodek ziemi, a potym- przez ten punkt 
ziemney powierzchni przechodzi, który 
тей Warfżawie profto na przeciwnym. 
Punktu tamtego wertykalna idzie także. 
ku śrzodkowi ziemi,. а naftępnie ciężko” 
ści dyrekcya ieft tam w proft tey dyre“ 
kcyi przeciwna, którą ciężkość ma u nas!” 
Jeżeli więc tam ludzie miefzkaią, albo” 

w przypadku że fię rozciąga morże, gdy” 
w okręcie na ten punkt napłynż,, ku” 
йат nogami fa obróceni, a tak wfzędzie 
na ziemi mamy przeciw-ftopnych, czyli” 
antyp odow, nogami do nas obróconych, | 
którzy tak włąśnie iak my od ziemi Gd 
dalić йе niemogą, bo ich właśnie taż ГАЈ 
ma ciężkość co inas do ziemi nietiftań*: 
nie pędzi. RECZ 

Widzifz WPan oraz z tego, że 2 
ziemia tak йе ma właśnie iakby 1еў czę-* 
ści wcale ciężaru nie mialy, czyli iakby 
fama nie była ciężką. Ci którzy A ża 

plas с” 


płafzczyznę mieli aż ku niebu rozciąga- 
iącą Пе, wielkiey: doznawali trudności 
w poięciu tego na czym fię wfpiera. Je- 
dni wyftawiali' fobie bezdenne wód ot- 
chłanie, na' których бе ftała Ziemia u- 
trzymywała, inni ią wkładali na nie- 
zmierne Йоше, węże 4 t. d. Zadnych 
zaś podpór iak fam WPan міді 
Ziemia nie potrzebuie: "= Во daymy 
na to żeby cała kula Ziemi ciężką była, 
mufiałaby зу pewney ciężyć dyrekcyi. 
W Żądney zaś dyrekcyi upadać nie może, 
bo wfzyftko na niey ku Śrzedniemu dą- 
Ży punktowi. | Ma йе więc Ziemia tak 
iak to'ciało, które ku przeciwnym ftro- 
wom dwie przywiązane пісі równą fiłą 
ciągną: Wfzyftkie iey części mocą cię- 
Żkości dziełaią równie i wzaiemnie na 
fiebie, a'tak całość w równoważności 
ftać mufi; ` Dla czego błędne i ci o ziemi 
„matą: wyobrażenie, którzy wyftawiaią 
fobie , iakby. wśrzód * cieńkiego pływała 
powietrza. Wfzyftko bowiem co pływa 
ieft ciężkim, kula zaś: ziemna nie ma 
ciężkości; pływać zatym nie nioże. 


Powięrzchnia Ziemi iak WPanu wia- 
domo ieft bardzo nierówna; wznofzą fię 
na niey tu i ówdzie góry, których ogro- 
inność: i wyfokość niezmierną nam fię 

wy- 
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wydaie. Naywyżfze z gór. żnaiomych 
znayduiemy w.:Ameryce.  Ciągną Пе one 
pafmem, które Cordilleras, zowią; ze 
wfzyftkich zaś naywyżfzy ieft'wierzcho- 
łek Kimboraffo: leżący w Peru. Wynofi 
on fię nad powierzchnią morza na 3217. 
Paryfkich Sążni (*) Z gór Europey- 
fkich ieft Mont-Blanc w Sabaudyń nay- 
wyżfza, a należąc do Alpow, nad md- 
rzem na 2391 fążni paryfkich góruie. 
I Etna także wSycylii między naywyże 
fzemi Europy górami бв liczy: Wy fo~ 
ka ieft na 1771 paryfkich fążni, „Piko 
zaś na Teneryfie prawie iey w wyfoko- 
ści зей równa. Mamy zatym na ziemi 
bardzo wyniofie -i ogromne: góry, które 
iednak, gdy z całą ziemią porównamy, 
bardzo mało znączą. Okazały bowiem 
do kola świata odprawione podróże; oraz 
inne do tego,użyte fpofoby, że naywię- 
kfzy obwód ziemi тусу mił: Geogra- 
ficznych wynofi, z których każda 3800. 
fążni paryfkich zawiera. Są wprawdzie 
te mile nie co od tych mnieyfze, któ- 
remi 


С^) Sążeń: Paryfki czyni stop. Paryfkich 
6. stopa na «ą. Calow, Cal na 42. li- 
nii fig dzieli, Calow zaś. Paryskich 
a4. wyniefie blifka calow War feaujkich 
24, ) 


remi Пе mieyfc odległość: w Polfzcze i 
Niemczech oznacza, 2 tym wfzyftkim 
pod imieniem mil geograficznych fą po- 
wfzechnie znaiome.-. Dzieląc naywiękfzy 
cyrkuł, ziemi, równie iak każdy inny 
cyrkuł na збо. ftopniow, wypadnie 15. 

mil takich na każdy ziemi-ftopień. Z 
* tego łatwo WPan wyrachować potrafifz, 
że wyfókość i naywyżfzey z gór ziemi 
zmaiomych, to ieft Kimborafso, іе: bli- 
fko 6400tną częścią naywiękfzego obwo- 
du ziemi. Lecz żeby raczey więkfzą 
wyfokość iak mnieyfzą naznaczyć ; day- 
my, że wertykalna naywyżfzey góry 
wyfokość ief 6000czną cząftką naywię- 
kfzego ziemi obwodu. Teraz uważ 
WPan, że wiele takich ziarek piafku fię 
znaydtie, które ną pół linii fą grube. 
Ta grubość 6000. razy wzięta 3000. linii 
uczyni; czyli „250. calow, albo blifko 
ор 21. Kula zaś от. йор obwodu- maig- 
ca, left iuż dofyć wielka, a przecie na 
niey, choćby prżywiękfze piafku ziarko 
rzucone, tyle właśnie znaczy, ile па 
kuli ziemney naywyżfza góra. Јак za- 
tym kula, dla tego, źe tu i ówdzie ziarn 
kilka piafku па nią йе pofypie, poftaci 
fwey nie traci, tak też i ziemią dla gór, 
które- Пе na niey znayduią4 бо kuli 
podobną bydź nie przeftaie. 
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У lefz.WPan, że Poeci, gdy nam chcą 
poranek lub wieczor opifąć , mówią: że 
йе fłońce z morlkich wód wynurza, iże 
znowu zapada w morze. М rzeczy famey. 
każdy kto Пе wśrzód Morza znayduie, 
widzi wfchodzące i zachodzące iłońce na 
morfkiey powierzchńi, która, ieft, hca 
ryzontalną zawfze. Słońce zatym, gdy 
wfchodzi i zachodzi na horyzontalney fpo- 
ftrzegamy płalzczyznie. Jak tylko wzniy= 
dzie wynofi Пе powoli nad nią со raz 
wyżey, aw południe ftoi па naywyżfzym 
wyniefienia ораш: Nieznaczńie potym 
fpufzcza fię co raz, aż nakoniec przy 
zachodzie na teyże, hóryzontalney pła- 
fzczyźnie znika. Znafz to WPan zape- 
wne, że fłońca wyfokość wcale co in= 
nego ?пас2у, iak wyfokość iakiego ziem- 


rży linią, którą z dołu do famego ciała, 
lub iego prowadziemy wierzchołka; ciał 
zaś niebiefkich wyfokości tym fpofobem 
zmierzyć nie moźna, Nie ieft ona linią, 

ale ^ 


. fkiego obiektu. Ta Пе wertykalną mie- 
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ale kątem tylko; który profta linia ku 
ńiebiefkiemu wymierzoną (ciału z hory- 
zontalną formuie' płafzczyzną. . Pofta- 
wiwfzy, wertykali пе Inftrument z dwóch 
złączonych z fobą liniaław złożony,. gdy 
WPan 2 nich ieden za pomocą pionu ho- 
ryzontalnie ulławifz, a drugi wymie- 
rzylz ku gwiazdzie, kat. między li- 
niami będący Pyfokość gw iazdy okaże. 
Ale wy fokości Попса. innym łatwieyz 
fzym fpofobem ут. można. Wiadomo 
WPanu ,:żę ciał wfzyftkich cienie, nay- 
dłużfze fą „przy wfchodzie 1 zachodzie 
fłońca, i Że fie tym bardziey fkracaią 
im бе fłońce .wyżey nad horyzont wy- 
niefie. Umocowawfzy з zatym Катом Ке 
wertykalnie na aładkiey horyzontal ney 
1 na Йолсе wyfiawioney tablicy, gdy 
WPań od czafu do czafu długość cie- 
nia tey ikazowki. zmierzyfz, możefz 
wnieść beśpiecznie, Że wtedy ieft połu- 
dnie, kiedy cień, naykrót(zy, znowu йе 
przedłużać Zaczyna. Stoi bowiem fłońce 
w tedy naywyżey i znowu Пе do fpu- 
fzczania zabiera. Daymy więc: zes WPan 
dnia którego polo? ženie cienia naykró- 
tfzego pilnie uwaążywiży, proftey init: 
pociągnieniem.. na tablicy naznaczył ; 
znaydziefz potym dniňkażdego С ieżeliś 
tylko tablicy niewzrufżył ) że cień fka- 
zowkł 
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zowki naykrótfzy, zawfze na tę. południo- 
wą linią przypadnie. ` Је zatym” linią 
południowa dla każdego” па ziemi mi èy 
fca, nieodmienną linią horyzóntalną. 
Jeżeli fię przez nią równa iaka płafzczy- 
zna i przez wertykalną fkazówkę prze; 
ciągnie, zawfze lie w tey płafźczyźnie 
okaże. Пойсе, ilekroć będzie południe, 
lubo. u nas w lecie daleko мухеу ftoi, 
iak w zimie. Taka południowa płafzczy- 
zna iet wertykalną zawfze, 4 naftępnie 
ku śrzedniemn punktowi ziemi wymie; 
г2ӧпа, ponieważ przez wertykalną fka- 
zowkę przechodzi. `“ 


Raz pociągniona linia południową 
zawfze do naznaczenią południa flużyć 
może. Używano tego” fpofobu: bardzo 
w dawnych czafach, nim teraz zwy- 
czayne wynaleziono zegarki, a fkazów kę 
czyli Inne iakie wyniefione ciało, kto- 
re fwym cieniem oznaczało południe, 
nazywano: Gnomon, Częftó na wybru- 
kowaney horyżontaliie Ziemi, na któ- 
rey -linia południowa. w kamieniy, lub 
krufzcu dobrze naznaczoną była, {Таула 
obelifzek, z którego wierzchołka cień na 
linią wyrażoną fpadat, gdy było połń- 
dnie. > Zrobił podobny Gnómon /prze- 
złego. wieku w Bolognia fławny Aftro- 


# nom 


А 


nom Cafsini.; 'Pociągnał on na horyzżon- 
talney* pofadzce 'wyfokiego Kościoła li: 
nią południową; а w ścianie południo- 
wey, wyfoko''zoftawił małą otwartość, 
przez którą światło: fłońca w południe 
profto na tę 'fpadało linią. 


Każda 'południowa linia , obrócona: 
е iednym końcem profto ku południowi, 
albo Ка tey, ftronie, gdzie fłońce w potu» 
dnie ftoi. Naprzeciwna zaś część nieba ku 
którey dinei koniec Пп południowey 
zmierza, nazywa йе Nord, albo Pułnoc. 
Jeżeli fie pod kątem pioftym, proftą пака 
linia południowa przetnie, póydzie ta ze 
wfchodit йа zachod, czylicze ftrony, gdzie 
fłońce wfchódzi ku tey, gdzie zachodzi. 
Stanie ktotwarzą ku pułnocy, ma wfchod 
po prawey ręce, zachod: po етеу, а 
południe za fobą. - Tymnfpofobem gdzież 
kolwiek bądź: ftanąwfzy, aby: tylko-ie* 
den ztych kraiow nieba poznać , Zaraz 
fię znaleść można, albo raczey: znaleść 
inne 'niebiefkie ftrony. Równie też i na 
geograficznych kartach, Pułnoc zawfze 
jeft w górze, Wfchod' po prawey, Za- 
chod ро lewey, a na dole Południe. 


Inne frony nieba oznaczyć można, 
dzieląc ńa równe części te profte katy, 
które Пе między pułnocą a wfchodem, 

mię- 
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między wfchodeni a południem, między» 
południem a zachodem, nakoniec między, 
zachodem a pułnocą znayduią. s Nie mä- 


ią te śrzednię części. nieba: ofobitych 
nazwifk, ale Narody: żeglugą bawiące 


Пе. iako to: Ańglicy,; Francuzi, .,,Hollen-. 


drzy i Niemcy, na to fię zgodzili, aby 
ich nazwifka ; z nazwifk ftron przedniey- 
fzych Niebą złożone były. Jakoż: dzie- 
ie йе to bardzo porządnym: i.godnym u- 
wagi  fpofobem.:. Przednieyfze „ftrony 
zowią Пе. С Nor9) 'pułnoc.( О), wfehodi 
С Sud у południe. CH est) zachod. Mię- 
dzy tenii iednak. pułnoc i południe: za 
naygłównieyfze uważaią ponieważ Га 
gruntem ; całego: podziału. „Aby, , więc 
mieć imie iakięy śrzedniey nieba ftrony, 
fkładaią fię imiona dwu przyległych ftron 
nieba,- ale.tak żeby imie przednieyfzęy 
fzło .pierwey. „Podziel WPan п. p. kąt 
profty międży Nor9:i Ość na dwie równe 
Części, a nazwiefz tę nową ftronę. tym 
podziałem znalezioną, NO czyli, Nora 
Qst; nie powiefz WPan ОЌ. Nord. bo 
Мока 1. Sud głównieyfze fą-Nieba ftrony. 
Tym właśnie fpofobem znayduie Пе SO 
Sud Oft, SW Sud, Weft, NW.Nord Weft. 
Ziechcefz WPan iefzcze daley każdy kąt 
na dwie równe podzielić części .,.wypa- 
dnie między Nord i Nord Oft, NNO, олун 
1 


ра 
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Linra POŁUDNIOWA. 


li-Nord'Notd Oft; między Nord Oft i Oft; 
ОМО, суй Oft1Nord.Oft; między Ой 1 
Sud Of, OSO czyli: О% Sud О; mię- 
dzy Sud: Oft si Sud, SSQ: czyli. Sud Sud. 
Ofte oWfzyftkie te podziały na:olfobney: 
figurze wyraziłem W?Panu.( Te т. ЁШ. 
Zowie йе. ona) wiatrów. różą ; bo fzcze- 
gulńiey „Marymarzom fłnży do oznacze- 
nia różnych „wiatrów dyrekcyi; 


Tak tedy każdego południa fłońce 
fię na.równey i wertykalney przez yo- 
łydniową linią przechodzącey pokazuie 
płafzczyźnie, | przeto nawet wieśnia- 
cy fpoyrzawfży na flońce, poznaią, czy 
dofzło „iuż południa, lub. mie. Stoi bo- 
wiem: w południe, zawfze ku południowi, 
lubo wyżey w lecie.iak w zimie. Jeżelk 
WBan -w-myśli nafzą tuteyfzą południo= 
wą. płafzczyzne: bez końca. prze: tużyfz, 
przeydzie опа przez. śrzodek ziemi , bo 
ieft wertykalna, ale przytym pzzerznie 


t 


całą kulę ziemi na dwie równe i роаох 
bne części, powierzchnią zaś naznaczy 
cyrkułem, który przezWarfzawe przecho+ 
dzi. Znalazłbyś WPan także ten cyrkuł, 
gdybyś nafzą horyzontalną południową 
linią , ku'pułnocy i południowi wciąż do- 
koła. ziemi mógł ciągnąć, Każde па 
ziemi mieyfce ma podobny, iak War- 
izawa 


уау o fI. 
Са ać М 


fzawa суг Wizyftkie zaśo есу! 
kuty Та fobie równe ;wfzyftkie bowiem! 
na, powierzchni: ' ziemi: umiiefżczońe:: 
wfpólmy” z nia maią' śrzodek. > Bórtego' 
wfzyftkie Пе v "iak 'WPanu' niżey /okaże 

w dwóch na ziemey powierzchni przeci , 
naią puńktach у: które fię biegunami xie- 

mienazywśią, * Prófta zatym lidia, w któś 

rey płafzcżyżńy południowe / różnych 

mieyfc ziemi przecinaią -fię, przez oby= 

dwa: przechodzi bieguny. Lecz że .te 

wfzyftkie t płaizczyzny fa. wertykalne, 

przechodzi oraz i przez śrzodek “ziemi, 

r nazywa йе леу Ofig. Każdy z tych. 

cyrkułóow z pułńócy Ка południowi idzie; 

a'ztąd ieden biegun- ku” pułnocy, drugi 

ku południowi "mamy. Tamten” zowie 

йе Polem Pułnocnym Жеп zaś Połtudnio- 

wym, Те bieguny równie iak rozliczne 

cyrkuły przez nie przechodzące, ria Glo- 

bie, czyli fztuczney ziemney *kuli "poz 

kazałem WPanu. i 


Połowa ta południowego cyrkułu, 
która od iednego biegunu zaczynaiąc fię, 
ag do drugiego przez Warfzawe prze- 
chodzi, Warfzawfkim бе MeryJydnem naz 
zywa. Druga zaś iak łatwo fam'na fztu- 
czney kuli poznafz, ieft Merydyanem 
przeciwftopnych nafzych. Każde: na zies 

mi 
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mi mieyfce ma fwóy Merydyan , ale te 


j 


ich wiele pòd iednym Merydyąnem leży. 


Teraz wyftaw fobie WPan oś zie- 
mi; а przez. nią i śrzodek ziemny. po- 
prowadź myślą płafzczyznę ku ofi per- 
pendykularnie. Podzieli - ола całą kulę 
żiemi. na ¿dwie równe: 1 „podobne 
części; to ieft na риѓлоспе 1 południo- 
e. pułsfjerze, powierzchnią zaś. ziemi 
przerznie cyrkułem, "który Ekwatorem, 
тож). -Znaydziefz.go WPan na kaźdey. 
fztuczney „kuli wyraźnie oznaczonym. 
Де on każdy Merydyan па dwie równe 
i podobne części rozdziela, to zas pod 
proftym kątem dzieie Пе, profto więc 
idzie: że wfchodu , na zachod. Każda 
bowiem linia, która przez drugą tak iak 
Мегуйуап z pułnocy, ku południowi idą- 
cą, pod proftym kątem тей przecią- 
gnioną, profto ku wfchodowi, lub za- 
chodowi zmierza. A zatym gdybyś 
WPan linią horyzontalną tu z. Warfza- 
wy profto ku wfchodowi, lub zachodo- 
wi w koło caley ziemi ciągle poprowa- 
dził , uformowałaby ona cyrkuł z Ekwa- 
torem. równoległy. Wyftawiono fobie » 
йе przez każde na ziemi mieyfce podo- 
bne przechodzą cyrkuły, które mieyfe 
tych Parallelami nazwano. Wiele ich 
WPan 


а8 ® туа ® fir. 


WPan na fztuczney sferze oznaczońych. 
znaydziefz. , 


Ale fpytafz йе mnie żapewne, na 
co йе te cyrkuły zdadzą , które na 'fztu- 
cznych sferach wyrażone , myślą tylko 
'fobie/na ziemi wyftawiać trzeba. / Ko- 
rzyść znich iftotnieyfza left ta: że. 2a 
ich pomocą iafne fobie i dobre wyóbra- 
żenie wielkości Kraiów uczynić możemy, 
równie iak. morz rozległości i ich ро?о- 
żenia. Bez nich byśmy ani fztucznych 
sfer, ani mapp geograficznych, ni geo- 
grafii, ni też marynarftwa ше mieli. 
Łatwo йе WPan przeświadczyfz otym, 
gdy poznafz co fzerokość, eo dłigość 


geograficzna różnych mieyfc na zieni., 


Każde na ziemi mieyfce, które tyl- 
ko pod Ekwatorem nie leży, ieft od nie- 
go, albo ku pułnocneńiu, albo też pä- 
łudmowemu biegunowi mniey, lub wię- 
cey, odległe. To oddalenie na ziemney 
powierzchni zmierzone ieft fzerokością 
mieyfca tego. Tak п. p, fzerokość War- 
fzawy profto бе 2634 ku południowi, aż 
do Ekwatora ciągnie. Jeft zatym łukiem 
Warfzawfkiego Merydyanu, bo ten tak- 
że profto ku południowi idzie. ` Mierzy 
бе on ftopniami, minutami, i fekundas 

mi, 


но. 
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mi, bo każdy, .cyrkuł iak WPanu, wiado= 
mo na 360. równych ftopnioy fie dzieli, 
każdy ftopień na minut 60 każda znowu 
minuta na бо. fekund. Szerokością więc 
W arfzawy będzie łuk Merydyana War- 
fzawfkiego, między tym miaftem, a Ekwa- 
tordm, zawarty w ftopniach „ minutach i 
fekundach wyrażony., Podobnie. każde 
na ziemi mieyfce ma. pewną fzerokość 
(*) 09 ta albosreft pułnoeną, albo połu- 
dniowa. , Szczegulnie- роф Ekwatorem 
leżące kraie fzerokości nie maią, albo 
też Ìch: fzerokość ieft'o. = Lecz. im бе 
bardziey ku pułnocy, lub południowi od 
FEkwatora mieyfceyiakie oddała, tym 
bardziey iego fzerokość rośnie, aż ná- 
koniec pod Polami ieft naywiękfzą i 90. 
ftopniow wynofi-.. Między bowiem Equa- 
torem a Biegunem połowa йе zawfze Me- 
rydyanu zawiera, która gdy 180. ma 
. fto- 


(*) Miara fzerokości mieyfca iakiego, 
iest właściwie ten kąt, który mieyfca 
tego wertykalna linia z płafzczyżną 
Hquatora czyni: Gdyby ziemia kulą 
Jofkonałą byta, toby łuk MeryJyanu 
międży mieyfcem дапут a Hkwatorem 
zawarty nie awodną tego kęta byt 
ннагаз 


i 
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Е , ter KZ t - e Җ р Хә , 
Доро; mufi znowu iey połowa mieć 
ftopniow об. | 


' 
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Na Figurze czwartey N-i S znaczą Bieguny zie- 
mi przeź. które wizyfikie cyrkul południowe 
przechodza!" Połowy tych cyrkałow między NS, 
tak nop. NASY łub NBS Merydyanami właściwie 
fie zowią, - AB ieft Ekwatorem, a Łuk СЇ [ей 
mieylca „С; fzerokościa. 
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А», różne na kuli жетпеу Mery- 
dyany należycie rozeznać można, wzię- 
to jeden między niemi za pierwfzy Me- 
rydyan; a od tego punktu w którym on 
FEkwatora przecina, podzielono 2 zaho- 
duku, wféhodowi. całego Ekwatora na 
360. ftopniow. < Oboiętna іе: wcale, 
gdzie kto ten pierwfzy. pociągnie Mery- 
dyan. Dawni pociągnęli go przez fzczę- 
liwe, czyli Kanaryitkie: wyfpy, dla te- 
go, że między znaiomemi Kraiami zie- 
mi, one naydaley ku zachodowi leżały. 
Utrzymywał Бе i potym ten-zwyczay; 
a dzifiay nawet iefzcze wielu prowadzi 
Merydyan, przez. Ferro wyfpę 2 Kana- 
ryilkich nayzachodniey fzą. Przeciągneli 
go inni przez Pik na Teneryfie, iąko 
punkt, znaczny i ftały. Francnzi temza 
pierwfzy maią, który przez Paryż prze- 
chodzi. Anglicy ten, który idzie przez 
Grećnwich nie daleko Londynu: Ой pier- 
wfzego. Merydyanu gdziezkolwiek on 
leży zaczynaią Пе na Ekwatorze ftopnie 
а w 


a w koło ;całey г ziemi od zachodu ku 
wichodowi Ме ciągną.. Łuk Hkwatora, 
który podług tey dyrekcyi między pier- 
wiżym Мегудуапет , 1 Merydyanem 
mieyfca iakiego zamyka йе, długością 
mieyfca tego zowiemy; która tym ieft 
więkfza, im bardziey Merydyan mieyfca 
iakiego; od pierwfżego Merydyanu ku 
zachodowi ieft oddalonym, > · 


Grekom winniśmy te nazwifka dłu- 
gości geograficzney i fzerokości, którzy 
w dawnych czafach mało ‘co więcey 
ziemi znali, iak morze frodziemne, i brze= 
"gi onego do nieiakiey tylko odległości. 
-Ze Пе to morze daleko bardziey z zacho- 
du, ku wfchodowi rozciąga, niż z pułnocy' 
ku południowi, fądzili oni zapewne, ze i 
cała ziemia kfztałt ma podobny; a tak 
iey“ od zachodu ku wfchodowi. rozcią- 
głość, którą mieli za naywiękfzą, па- 
zwali długością , rozciągłość zaś od puł- 
nocy ku południowi «ziemi fzerokością. 
<Zwyczaynie bowiem każdey płafzczyzny 
fzerokość, mniey fobie wielką wyftawia- 
my, iak długość. 


Lecz тойа iak daley WPań zoba: 
czyfz:fzerókość i długość mieyfca iakie- 
gó, przez gwiażd i Йолса poftrzeganie, 

Y wyna- 


wynalłeść, a to jefzcze pierwfzą bez ża- 
diey cudzey pomocy; drugą 9 znofząc 
półtrzegania na mieyfcu czynione, z te- 
mi które fie- pod pierwfzym Merydya- 
nem działy, cl dla tego to, Francuzi 
pierwfzy Merydyan przez Paryż, Angli- 
су. przez; Greenwich prówadzą, że na 
obu imieyfcach fą gwiazd- ftrażnice, z 
których fie nieuftannie uważa niebo, Ci 
nawet którzy pierwfzy Mery dyan przez 
Ferró growadzą za grunt ParyżkteMery- 
dyan kładą. To ief ft: biorą oni z doświadcze- 
nia, że iefi na Fetro punkt taki, który zu- 
pełnie na 20 ftopniow. długości, bardziey 
ieft iąk, Paryż- kw zachodowi pomkniony. 


Przez ten punkt pierwfzy ciągną Mery- 
dyan;'ą zniofłfzy każdego na ziemi miey- 
fca Merydyan z Paryzki im; naznsczają 
wielo ftopniami, tamten Бу ku za- 
chodowi, lak ten ieft pofuniony. Dopieroż 
20; ftopniow dodaią, aby całą długość 
mieyfca danego: wynaleść 


A. tak <ieslis WPan naprzykład 
przez pofirzeganie dofzedł , że Warfza- 
wa ma fzerokości 52. ftopniow, i minut 
14; ой Ferro rachuiąc, uługości 38. 
ftopniow 1/45: minut, możefz położenie 
tego miafta na kuli drewnianey, lub z 
czegó innego 'zrobioney, oznaczyć naftę- 

puią- 
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puiącym fpofobem:  Zapifzefz. WPam 
podług upodobania cyrkuł na tey kuli, 
któryby ią na dwie równe i podobne 
przedzielał części, i oznaczyfz dwa iego 
bieguny ku wfzyftkim ftronom па оо. 
ftopniow dalekie. Ponieważ ten cyrkuł 
znaczyć ma Ekwatora, podzielifz go 
WPan od iakiego obranego punktu na 
360. równych części, albo ftopniow. 
Punkt pułnocnego bieguna wyobrażąć 
maiący w górę obróciwizy,.. będziefz 
WPan te ftopnie od łewey ręki ku pra- 
wey, czyli od,zachodu ku wfchodowi li- 
czył. Ро uczynieniu tego podziału 
naznaczyfz na wipomnionym cyrku- 
le łuk 38? 45' maiący, a będziefz miał 
punkt w którym Warfzawiki Merydyan 
fkwatora przecina. Daley poprowa- 
dzifz przez końce tego łuku, równie iak 
‘przez bieguny,. cyrkuły na fwey kuli; a 
otrzymafz pierwfzy przez Ferro Mery- 
dyah i Merydyan Warfzawy. Na tym 
oftatnim dopiero, rachuiąc od Ekwatora, 
gdy łuk od 529 14' oznaczyfz; koniec 
łuku prawdziwe Ci mieyfce Warfzawy 
na kuli okaże. 


Tym tedy fpofobem wfzyftkie zie- 
mi mieyfca na fztuczney kuli oznaczyć 


można, ieżeli tylko ich długość i Хе - 
ro- 
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хоКО$@+2 mieyfc owych obferwacyi те 
wiadomą. Jeżeliby zaś ,z.tych mieyfe 
niektóre nad rzekami, morzem, lub nad 
sranicą iakiego keng leżały, tedy Пе 
xzeki , brzegi morza lub przyległego kra- 
iü granice, przez. dane migyfca - lub 
ónich blifka prówadżą, atak na kuli do- 
fkonałe powierzchni гіетпеу wyobraże- 
nie, lądu ftałego i iego części,wyfp i 
morza mieć można. 


Uważ WPan z tegó, iak:wiele to 
wyciąg galo pracy, ile potrzeba było cza 
fu /i poftrzegania, nim te ordynaryine 
fztuczne kule. których używamy, z nie- 
iakąś dofkonałością zrobicye. Do tych 
czas kilku tylko mieyfe na ziemi dokła- 
dnie ieft znaiomą długość i fzerokość: 
lecz im ta pewniey przez nowe coraz 
poftrzegania oznaczoną zoftanie, tym 
pewnieyfze ziemnęy powierzchni Wyo- 
brażenie mieć będziemy. 


Podam WPanu-teraz fpofob iak ma- 
iąc przed tobą ziemiką kule, dociec fzero- 
kości 14! Ugości, którą różnym ną ni iey 
mieyfcom ; іп. p. Warfzawie Geograf 
naznączył. + Ма zawfze taka kula mofię- 
zny. pierścień, w którym бе koło (wych 
biegunow, albg raczey na fwey Osi or 

Cz bra- 


Zb Erosit TY. 


TĄ SNE а DDE A 
nalne т maia -nd 


Баса. Ten wyobrażaiąc Merydyań 
mieyfca kążdego,'któte pod nim leży, 


ód E JEWAŁOTA ku'obu biegiitom, ña 90° тей 
podzielony. “ОЪгтаёау więc” WPan póty: 


kulę fwoią, aż Warfzawa profto : 'pód 
pierścieniem ftanie,'a tak fftopień" pier 


ścienia profto nad. Warfzawą będący е2 


rókość Ct tegó miafta okaże. Ale 2пау= 
алега "Рап pód tymże pierścieniem, 
oraz pewny ftopien Ekwatora kuli. Ten 
Ci da długość Warfzawy od tego Mery- 
dyanu, który һа? kuli za pierwfzy iet 
przyięty: 


Nie znaiąc fzerokości i długości 
różnych: mieyfc  żiemi, i mapp tal- 
że śeograficznych, które. części zie- 
mney wyobrażaią powierzchni, zrobić 
niepodobna. Są te mappy, lub lądowe 
lub тоге, geograficzne, lub hidrogra= 
ficzne. Pieńwfze, które nam figurę kra- 


iow różnych, wyfpy, 8 granice, miaft po 


łożenie, rzeki i góry wyftawiaią, po- 
dług tych reguł perfpektywy ryfnią йе, 
podług których małarze widzialne ciała 
na iakjey równey maluią płafzczyźnie. 
Perfpektywa zaś ieft to Matematyczna 
umieietność , która nas uczy tak na ró- 
wney płafzczyżnie widzialne, wyobrażać 
ciała, że ich | „obrazy iak fame właśnie 
obie 
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objekta;nafzym бе wydaią осгот. > 7%а@ 
ryfuiący mappe zAwfze wyftawiaiąc fo- 
bie, że oko patrzącego п a pewnym pun- 
kcie zńayduie бе ; do takiego imobrazu 
zapomocą Merydyanow i cyrkułow ко- 
wnoległych podobną robi, iaktby Пе pa- 
trzącemu wyftawił , gdyby pod pewneini 
okolicznościami mógł okiem облас tę 
część pow гүз i ziemi.  Ztey to przy* 
czyny ta Е Ме уапу iak i równoległe 
суушу. i bywaią na mappach.to bardziey 
to też mi iiey fk rzywione, bo .i malarz, 
gdy iaki pierścień malnie, wnet go miiey 
wnet bardzięy krzywym абу mufi po- 


dług tego iak względem iego oka 1eft 


położonym. ' 


Со do mapp morfkich czyli hidro- 
graficznych ‚ których używaią Żeglarze 
te ziemney powierzchni pod perfpekty- 
wę nie wyobrążaią, "Wfzy ftkie_ na” nich 
Ме tydyany, oraz równoległe cyrkpły, 
proftemi i rów noległemi liniami Га ozna- 
czone, a iedne przecinaią drugie pod 
kątem. proftym. Używaią tego Троі obu 
bawiący fię żegluga, bo tak łacno bardzo 
poznaią, ku którey nieba ftronie iedno 
mieyfce od drugiego ieft oddalonym. 1 
tym iefżcze mappy lądowe 'od morfkich 
Пе różnią, że tych morze, a tamtych 


lad 
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ląd iftotna іе cześcią. W tamtych dla 
tego cień lądu zawfze pada па morze, 
w tych znowu cień morza na ląd. Na 
tamtych ląd, różnych miaft i rzek nąpeł- 
niony imionami, a morze ieft próżnym, 
na tych przeciwnie pełne morze znakow 
okazuiących, gdzie głębiny, gdzie fka- 


ły. Śze. бс. 


Na figurze ТУ: iet CE paralelnym czyli cyrku- 
łem równoległym пцеуіса С. leżeli NEAS 
za pierwizy, fie Merydyan przyimie, ieft łuk 


AD: dlugością mieyfca: С. 
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Pewny ieftem, że WPan tym ufilniey 
ftarać Пе bedziefz , abyś fobie iafne йө 
kładne wyobrażenie Merydyanow i cyrku 
łow równoległych na ziemi uczynił, im ia- 
śniey ztego com Ci dotąd napifał po- 
znałeś iak nieuchronnie te cyrkuły do 
Geografii fą potrzebnemi. Ме mogę 
fie. wprawdzie dłażey nad kulami ziemi 
i mappami, iaka dziełami fztuki w tym 
mieyfcu zaftanowić; z tym wfzyftkim 
inną iefzcze korzyść do Fizyki. właści- 
wie należącą, owe cyrkuły na ziemi przy- 
nofzą. Różność bowiem południa 1 dni 
na różnych ziemi mieyfcach, a tym fa 
mym iedno z nayważnieyfzych. w przy- 
rodzeniu zdarzeń nam obiaśniaią. 
і 

Przebiegaiąc okiem па ziemfkiey kuli 
Męrydyan Warlzawiki widzifz WPan, że 
przez przylądek Jobrey nadzież przecho- 
dzi... Maią zatym oba te mieyfca iedna- 
ką południową płafzczyznę, a naftępnie 

w. ie- 


а 


F 
w iednymyczafie „południe, kiędy fłońce 
na tey-wfpólney ftanie płafzczyźnie. Gdy 
zaś od południa wfzyftkie dnia i nocy 
godziny pozoftałe zależą , dla tego że 
czas między dwóima południami idącemi 
po fobie na 24. godzin fię dzieli; wypada 
ztąd,. że każda na przylądku godzina, 
w tym Пе famym momencie liczy, idk/u 
nasjiw Warfzawie. « Równie fię do fiebie 
maig Wfzyftkie. па ziemi mieyfca pod ie- 
путь ii tymże fahym. Merydyanem le- 
żące; wfzyftkie razem 'maią południe. + 


Przeciwnie w Berlinie, Paryżu, Lon. 
dynie «i tam daley, późnieyfzyneieft po- 
łudnie „« w. Petersburgu і, zaś: wcześniey= 
+fzym iak попаз Słońce bowiem zdaiące 
Пе nieaftannie: ze wfchodu : na zachod 
krążyć ,. w koło żiemi, piędzey fię na 
nafzey, południowey płafzczyźnie oka- 
гше, „niż. na  płafzczyźnie południo- 
жеу. miey feo Ка: zachodowi podanych, 
iako: to: 'Berlina, Paryża, Lóndynu; a 
znowu prędzey ie widżą vna fwey *połu- 
dniowey płafzczyźnie. miefzkańcy Pe- 
tersburga i innych kraiowrwfchodnich , 
iak, my na nafzey. , Nie dofzło zatym її 
yas iefzcze “południe; kiedy inż ieft w 
Petersburgu, a kiedy. туро południu li- 
czemy: godziny, właśnię w:Berliniei Раз 
ryża maiz południe.: il Jeżeli 
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Jeżeli: WPan ziemfkiey kuli, z тпд+ 
fiężnego pierścienia: w yiętey i wolney 
zupełnie ‚ taką chcefz dać pozycyą, ia- 
Калта rzeczywiście ziemia, uftaw ią дау 
przód tak=nadypołudniową linią, Że by 
fie: ley 05 z biegunem pułnocnym, pod 
pion mad tę linią йө ku pułnocey; 
powtóre:day iey osi: takie ku południo= 
weyj lini nakłonienie; żebys punkt: zna- 
czący. na kuli Warfzawe: pod pion nad 
śrzodkiem kuli tangki Przez pierwfze bo- 
Wien zwrócenie uftawifz Włan oś kuli 
fwoiey: na teyże famey piónowey przez 
linią" południową: pi rzechodzącey . pla- 
fzczyźnie, na którey fię i oś: ziemi znay- 
duje, przez drugief znowu nczy idz 
o$ kuli fwoiey Z ofią ziemi równo- 
ległą, czyli dafz pierw fzey tę dyrekcyą, 
którą mai druga; "gdy Ż Warzawa pór 
dług: fwey pionowey linii ; rzeczywiście 
profto nad ziemi śrzodkienr leży. Мушт 
położeniu umócówaną kulę, poftawiwizy 
na mieyfcu wolnym, a nieńftannie oświe= 
conym od fłońca , poftrzeżefz WPan, że 
iey połowa zawfze oświeconą, a połowa 
cieniem okrytą będzie, i że cień wraz z 

światłem co godzina па Ekwatorze'15. 

ftopni ow. pomknie йе: ~ Możefz WPan 

nawet dnia, godziny: od.15. do 5: ftó- 

pniów. rachuiąc na kuli naznaczyć, a tym 
fpofo- 
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е 
fpofóbem mieć z niey zegar fłoneczny, 
który Ci cieniem fwoim włafnym, godzi- 
ny dnia okaże. i 


To pomykanie йе światła i cienia 
mufi tak'rzeczywiście dziać:fię na ziemi, 
iak WPan na fwey kuli widzifz. Odległość, 
bowiem fłońca od ziemi: tak ieft wielką, 
iak: WPanu daley okażę,że cała miąż [2056 
zięmi względem oney wcale  niezna- 
cznym ieft punktem, że zatym włąśnie 
na toż famo wychodzi, iak gdyby:śrzoś 
dek  WPana kuli , wśrzedni punkt ziemi, 
a o$ wsośsziemną wpadały. Pomykafię 
więc cieńsrazem z światłem na ziemii 
Ekwatorze waiedney' godzinie na fto- 
pniów 15; a żezawfze w śrzodku oświe- 
coney Fkwatora- części ief , południe, 
widzifz WPan oczywiście, że i południe 
na Ekwatorze zawfze piętnaftą  ftopnia- 
mi, w iedney godzinie ze wfchodn'na 
zachod ,poftępuie. „Gdy zaś, wfzyftkie 
mieyfca, które pod iednym Merydyanem 
leżą, iednoż maią południe, idzie za- 
tym, że różnięg piętnaftu ftopniow w 
długości, po wfzyftkich ziemi mieyfcach, 
zawfze różnicę. godziny iedney w po- 
łudniu, i winnych dnia i nocy godzi- 
nach fprawuie. «Dla czego ieśli różność 
czafu dwóch mieyfc na ziemi ieft WPas 

nu 
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nu zkądkolwiek wiadoma, łatwó i ró- 
żnicy ich długości dóydziefz. 


Daymy ma to żeś WPań dobry i 
regularny zegarek naftawił w Berlinie 
podług tamęcznego czafu, i żeś go. nie- 
wzrufzając z ора do Warfzawy przy- 
wiozły okaże оп Ci wtedy, gdy u ńas 
będzie południe, nie dwunąftą godzinę, 
ale koło зо. minut na dwunaftą. + Różni- 
ciwięc w czalie między Warfzawą, а 
Berlinem ieft prawie na pùt godziny, w 
długości zaś na puł ósma ftopnia; bo fto- 
pniow piętnaście na iednę godzinę ra- 
chuie бе. A tak Warfzawa, na pił ósma 
fiopnia, daley “Ки wfchodowi ieży зак 
Berlin. + Możefz WPan podobnym fpofo- 
bem każdego w fzczegulnośći na ziemi 
mieyfca, rachuiąc od Ferro lub Paryża 
wynaleść długość ,. kiedy dofkónźle nä- 
ftawiony w Paryżu zegarek, па 0 miey- 
fce z fobą przywieziefz #2 południem 
mieyfcowym  porównafz. Nie będzie 
wprawdzie tak wynaleziona długość bez 

ewney 1iczynienia poprawy wcale dö- 
kładną, bo fam bieg Ronca nie ieft ié- 
dnoftaynym zupełnie; wfzakże' 2 tego 
com WPanu powiedział. poznać doftate- 
cznie możefz, że podobna teft wynaleść 
mieyfc rozmaitą długość: przeż porówią- 
nie onych południa. Nau- 
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oe. i Nauczyło. doświadczenie,*że.ci któ- 
rzy w około. ziemi Żeglują, zawize w 
podróży dzień ieden zyłkuią lub tracą, 
а фе а powrótem, „Sobotę „.n.'p. lub 
„Poniedziąłek na okręcie шан, kiedy. u 
ich ziomkow 16 Niedzielan Xlo- zdarze- 
nie лако kolwiek fie ofobliwym 'i miefpo- 
аглапуї „na pierwize weyczenie туце, 
tatwgeW Pan [obie „obiaśnić potrafifz. 
Czas;bowiem. między dwoma południami 
Adącemi,- po; fobie sated ys- tylko, „czyni 
24.8qdzin, kiedy пеп але na Терут 
теуі albo(przynaymniey, pod. тейлузд 
zoftaiemy,Merydyanęm. «Jeżeli zaś nie- 
uftannie odmieniamyMerydyan, аер 
‚оп tordłużfzym tœ krót(zym. Idziemy 
nep nieutannie: kuć zachodowi, zawfze 
ten czas лей „dłażfzym. nad .godzin-dwą- 
dzieśeia; cztery, , idziemy znowu „,ku 
wichodowi,: zawfze іе. Кб (лут Jak 
„tylko +puściwfzy. без ku zachodowi» 15. 
Atopniow, długości  zofitawiliśmy, za fobą, 
mamy: wtedy u fiebie południe ,źskiedy 
na mieyfcy. z, któregó:ryfzyliśmy inż ieft 
po południu - pierwfza. Już więc; iedna 
ftracena „godziną. — Ро niachaniu +39. 
ftopniow . długości nie ftaie паш. Чуп go- 
dzin, po przebyciu „480. nie.ftaie dwuna- 
;ftu. Dopiero. iefteśmy pod Merydyanem 
pszęciwftopnych ziomkomą nafzym ii wła- 
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śmie wtedy” пане między Sobetą a Ме: 
dzielą зпаптуҷокеаз unte Зеф то Niet 
dzieł połydńi Я Jeżeli fig ódonich da= 
ley ka zachodówispusciemy;” zgińie nam 
znowu” ma dineti M itsTerzu баз dwa- 
naście php tak godzine i at4 >W Sobote тах 
єйүнешу dö Twsęsłobywatelow гб 
wizy: kiedy uumieh tym cząfórń inż' por 
łudnie Меат Pedóbnfym fpofobem 
ZAa6: możńa,28 tymi dzień jeden przy= 
„którzy żawize ku wfchodowi ру 

cala w koło okrążaią ziemię. 


Ziemita -tako higprzezróczyfta, à 
wa Nonce wyftawiona kuła,'ieft zawfze 
w połowie oświecona, w połowie zas 0% 
kryta cieniem; czyli żŻawfże na iedney: 
połowie Ziemi dzień mamy, kiedy razem 
тас ieft а drigiey W tym momencie 
kiedy +0; pifze "ia iednych ziemi miey- 
féach fłońce 'wfehódzi, ma driigich “zas 
chodzi, na inny ‘reft południe, na'ii- 
nych pułńoe. Słowem mówiąc, wfzellie 
dnia i nocy godziny razem бе na rozma 
tych ziemi mie уїсас һ liczę: Możefź 
WPańh' na fwoiey kuli, ieśli tylko nale- 
życie jet nftanówiona, a od fłońca о- 
Łyiecóna dobrze, iednym oka rziuceniem 
fpoftrzedz, gdzie w tedy noc pannie kie” 
dy my dzień: mamy, gdzie. każdey dnia 
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godziny eiei fię:-zaczyna! i kończy, to 
іе; w iakich kraiach; tego momćntu fłoń- 
ce zachodzi; i wfchodzi. . Na Zzwyczay 
nych sisferaçh a znaydziefzi WBan .. koło 
pułnocnego:. bieguna mofiężny ,pierścio- 
nek z fkazowką,. który na 24. godzin ieft 
podzielony, * Jeżeli: więc. Warfzawę po- 
ftawifz: pod Merydyanem mofiężnym , 
Каго Ке) zaś; profto "nad Warfzawikim: 
Merydyanem ‘па 1263 godzinę naprowa- 
42112 ,- a tak dopiero. sferę obracać po-i 
czniefz; pomknie fię ża kążdym razem; 
1 rzeczona fkazowka, okazuiąc iąką- my 
w Warfzawie mamy godzinę, kiedy miey- 
{са pod Merydyanem mofiężnym zaya 
duiące. йе, maią południe. r 


Pozwol mi: WPan nim ten lift za- 
` kończę dwie iefzcze tu należące przy- 
dać uwagi. Pierwfza tyczy fię mroku, 
ad którego każdy fię dzień zaczyna i na 
któtym fię kończy. Jeft on dobrodziey- 
ftwem natury dla nas, bo 1пас2еу oczy: 
nafze , nagłey światłą i ciemności od- 
miany znieśćby niemogły. Przyczyna 
iego ieft ziemi atmosfera, Dla tego 
bowiem że ziemia ieft okrągłą, : wizy- 
ftkie obiektą iako to gór i wież wierz- 
chołki iefzcze przez czas nieiaki fą o- 
świecane choć w dole na płafżczyźnie 
iuż 
! 
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już fłońce zafzło. Tak" podług: opifa- 
niażeglarzow wyżfza część Piku na Tene- 
туйе porywaiącym “bawi każdego wi- 
dokiem kto „tylko po zachodzie fłońca 
blifko tey wyfpy płynie. Wyniefiona nad 
ciemności, które Пе wfzędzić rożciąga- 
ią po morzu, czerwonym) ogniem gorzeć 
Де wydaie. Równie ii przed wfchódem. 
Ronca, wierzchołki: ciał wyniofłych го 
świecone bywaią , 1 dla tego z wyfokiey 
góry predzey wfchod fłońca widać, niż 
z doliny. + Gdy zaś atmosfera nafza 'wy* 
zey йе nad naywyżfze góry rozciąga; 
Ъо i na ich tchnąć 'można powietrzem, 
mufi koniecznie w pewney wyfokośct 
nad nami, przez czas nietaki przed wfcho 


dem: ipo zachodzie fłońca ód fłonecznych 
promieni bydź oświecóną, a przyiętego 
światła i nam udzielać „po części. Ztąd 
ta faba poświata pochodzi, którą zowie- 
my mrokiem. 


Druga uwaga moia ma za cel dzien=' 
ny obrót fłońca w koło ziemi, który йе 
także w/pólnym obrótem nazywa, dla 
tego że wfzyftkim niebiefkim ciałom ieft 
wfpólny. -Bieg ten fłońca pozornym tyl- 
ko bydź może, i z tego obrótu mieć 
początek , który ziemia w koło fwey osi 
z-zachodu na wfchod odprawia. Gdy 

bowiem 
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bowiem па rzece iakiey lub cieziorze pie- 
dkokoło brzegu: przed fig, czołnem pły» 
niemy; drzewa” domy iinne: ро пад 
brzeżii leżące obiektą: w tył:za nas ucho 
dzić zdaią-fię. ' Porufzenie bowiem” jia- 
fze naczołnie tak. ieft idalece fagodnym, 
awfzy Кіе ; części ciała nafzego* razem 
zitak równą prędkością i w *takriea 
dnoftayney dyrekcyi uchodzą ;cże fte fho- 
koynemi ' fobie :/204і6пу, a ztąd:ciałom 
które rzeczywiście fpoczywaią na lądzie, 
przypifliemy  porułzenie. . lnaczey йе 
rzecz 'ma wcale gdy iedziemy na wozie, 
Częfte wftrzęfienia i uderzenia , których 
doznaiemy wtedy, przypominają nam 
nieufiannie, że my Пе porufzamy, i dla 
tego obiekta', które po bokach wiidziemy, 
od nas uchodzić. nie zdaią Бе. Gdy zaś 
obrót zićmiw koło osi, jeżeli ief pra- 
, wdziwy, bez gaymnieyfzego wftrzefienia 
i uderzenia Odprawia бе, ойу tak ieft 
łagodnym, że go/źupełnie z;płyniehiiem 
na czołnie porównać można; zatym po- 
rufzenia uczuć nieńwgac, mufiemy po- 
dobnież fądzić że fięsfłońce i gwiazdy nie- 
uftannie ze wfchodu obracaią' na zachod 
gdy my йе nieuftannie z źiemią z zacho= 
du na wfchod kręciemy. Jakoż w rze- 
czy: famey "miemafz między niebiefkie- 
mi *ciąłami * żaduego, któreby /пат йе 
tak 
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tak iak Йойсе, codziennie koło ziemi, 
lub iey osy krążyć nieżdawało, a to fa- 
mo iuż obrót ziemi bardzo do prawdy 
podobnym czyni.. Ale ieft iefzcze wiele 
innych dowodów, które WPana odwfzel- 
kiey wątpliwości w tey mierze uwolnia, 

a których gruntowność i ważność daley 
Ci fię okaże. 


ABC fig: g,wyfiawia Horyzontalna tablicę na któ- 
rey йе polu linia DI w pewńym зака 
mieyfeu: п. p. U jie, pociagueła. Leży па 
niey kulz у ptnkeie inii południo- 
wey de + > ŻĘ toniec pałudniow еу osi 

1 еу tey linii ftoi, 
lay w yżl 2 гут miey= 
i więć EG 'ieft 
ie e Де punkt F gdzie cień 

na 
\ że wspun- 
dotkrueń teft nręeyfce przeciw о> 
Warfzawy; *dofyć zatym tak tylko” ufta- 
kule: aby w tym. nueyfcu; linii poludniowey 
dotykała бе, “jeżeli chcemy aby Warlzwg2 


w górze na punkcie H ftaneia. 
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үү długości dni i nocy ieft także 
godnym uwagi w naturze zdarzeniem, od 
fzerokości różnych mieyfc na ziemi za- 
leżącym. Дей ona u nas i po wielu zieńii 
mieyfcach tak nierówna, że nigdy Пойсе 
przez dwa dni ciągłe o iednymże czalie 
ani wfchodzi ani zachodzi. Od początku 
roku mamy wfchod fłońca co dzień wcze- 
śniey, a zachod późniey, i przeto co raz 
nam bardziey dnia przybywa, a.nocy бе 
fkraca, bo zawfze noc że dniem złączona 
24. godzin wynafi. Trwa to aż do лт. 
Czerwca, którego na całey pułnocney 
"ziemi połowie dzień ieft naywiękfzy, a 
na południowey razem naymnieyfzy. 
Skracaią ђе potym: zwolna dni unas а. 
nocy гоа aż do2rgo Grudnia, kiedy 
my na pułnocnym potsferzu i dzień nay- 
krótfzy mamy, a miefzkańcy południo- 
wego razem dzień naydłużfzy. Te czafy, 
naykrótfzych dni i naydłużfzych nazywa- 
ią бе czafami przefilenia ( Solśtitia.) Dwa 
azy Ww roku to іе koło 20. Marca i 23. 
w , Wrze- 
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Wrześnią bywa na całey żiemi пос równą 
dniowi. Ma w tedy dzien równie iak noc 
godzin та; fonce о 6tey wfchodzi i za- 
chodzi, a te dny porównaniem dnia z no- 
cą zowiemy. 


Nierówność ta dni i nocy którey na 
naywiękfzey części ziemi до2паіешу po- 
dlega iefzcze pewnym ofobliwym od- 
mianom. Nayprzód ftate Пе ona co raz 
więkfżą im бе bardziey do obu biegu- 
nów zbliżamy, czyli im bardziey rośnie 
geograficzna fzerokość, «gdy tym czafem 
pod iedną fzerokością ieft równie wielką. 
Dzień u nas waydłużfzy 163 godziny u- 
czyni a naykrótfzy 75. W Petersburgu 
ma dzień usydłażfzy 181. godziny, nay- 
krótfzy zas 51. Bliżey biegunow niemafz 
w śrzodku lata nocy, a ана wśrzód zimy. 
Roku 1633. Holendrzy na wyfpie Szpitz- 
berg zimować PO PA) od 9. Pa- 
ździernika R. 1633: aż do 13. Lutego R. 
1634. wcale nie Оден fłońca. Zmniey- 
fza Пе przeciwnie ta nierówność z u- 
mnieyfzaiącą Пе fzerokością. Powłóre nie 
widać tey nierówności nawyfpie SUMATRA, 
BORNEO; przy Qyito w króleftwie Peru, i w 
ogułności pod Fkwatorem. Wfchodzi tu 
flońce zawfze о 6. godzinie zrana, a o ótey 
wieczorem zachodzi, tak, że dzień każdy 

Dz rów- 
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równie iak noc maią godzin dwanaście. 
/Potrzecie: Rośnie ta dni nierówność na 
południowey ziemi połowie, tak zupełnie 
iak na pułnocney, z geograficzną ą mieyfe 
fzerokością, z tą tylko różnicą, że. tam 
wtedy dnia Pona kiedy go tu tby- 
wa, i przeciwnie., Ztąd na przylądku do- 
brey nadziei naydłużfze dni maią. w 
Grudniu a naykrótfze w Czerwcu „ z tym 
wfzyftkim obydwa tey fą długości iaką 
maią naydłużfzę i naykrótfze dni w rów- 
ney; fzerokości рщпоспеу. 


Bez. trudności poznafz WPan tych 
widokow przyczynę ,, gdy na fztnczną 
sferę. należycie uitawioną i od fłońca 
oświeconą rzucifz okiem. , Uyrzyfz bo- 
wiem, że obu -dni Ekwinokcyow czyli 
dni równych nocy, granica między świa- 
tłem a cieniem, przez oba bieguny „kuli 
przechodzi. Jeżeli więc podług tey gra- 
niczącey linii, w mysli WPan kule fwo- 
ią na dwie równe części iaką płafzczy- 
zną przerzniefz, zobaczyfz że kaźdy. z 
cyrkułow równoległych przez to na ró- 
wne dwie części przeciętym zoftanie, bo 
to przecięcie przeydzie przez oś ziemi, 
gdzie wfzyftkie śrzednie punkta cyrku- 
Jow równoległych leżą. Jet zatym w 
tych obu czafach, połowa każdego сук: 

ціц 


kutu równoległego od fłońcą oświecona, 
połową zaś iie. Teraz daymy na to, 
że dni 'i nocy przemiana, 614 cej ieft 
do prawdy podobna, dzieie Пф przez 0- 
brót iednoftayny ziemi koło osi fwoiey, 
a łatwo pózhamy, że każde na ziemi 
mieyfce w czafie* tego obrótu przebieży 
przez бу równoległy: cyrkuł; bo е 
©паКкозуа zawfze zachowuie fzerokość, а 
wfzyftkie "punkta cyrkułu równoległego 
iedney fą fzerokości ; tudzież że iedno- 
ftaynie czyli z równą prędkością obraca- 
jać йе, tyle zabawi w oświeconey ile i 
w ciemney połowie fwego równoległego 
cyrkułu: Słowem na każdym ziemi miey- 
fcu będzie po ten czas dzień równy nocy. 


Przez całe lato 'czyli od wiefienne- 
go porównania dnia 7 nocą aż do iefien- 
nego, wfzyftko WPan w koło bieguna 

ułnocnego znaydziefz, oświecouym, а 
w koło poludiiowego ciemnym. W zi- 
mie za$ maią бе bieguny, kuli WPana 
wcale opacznie. Widać ztąd dla czego 
błifko polow przez puł roku trwa dzień 
nieuftanny, a przez drugie pułrocze пос 
ciągła pannie. 


Dwa porównania dnia z nocą wyią- 
wizy zawfze odgraniczaiąca płafzczy- 
ZNA 
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zna i oddzielaiąca oświeconą część kuli 
WPana od ciemney, pewny kąt. z iey 
osią formuie, a naftępnie przerzyna 2 
obuftron  cyrkuły równoległe mimo ich 
punktu śrzedniego. 'Wfzakże zawize 
przez śrzodek kuli i iey Ekwatora prze: 
chodzi, bo.zawfze część kuli oświecana 
ieft ciemney równa! Bywa zatym przez 
rok cały nienftannie połowa Ekwatora 
oświecona, a druga połowa w cieniu, i 
przeto noc tu zawfze dniowi ief równa. 


Wfzyftkie inne. cyrkuły równole- 
głe przez tę odgraniczałącą płafzczyzną 
na dwie nierówne części mimo. fwych 
śrzednich punktow przecinaią fię. Na 
wfzyftkich zatym, dwa Ekwinqkcya wy- 
iąwfzy, nocy 1 dni nieuftanne fą nieró- 
wne. A dotego tym йе bardziey ta pła- 
fzczyzna od osi oddala, im cyrkuł równo- 
legły bliżfzym ieft obu biegunow. Мий 
więc dnia i nocy. nierówność każdego 
dnia w roku z fzerokością powiękfzać бе. 
Аіе i to WPan także na fwey kuli zoba- 
„czyfz, że kąt między osią kuli i ową 
płafzczyzną będący, koło czafu obu prze- 
fileń zawfze fię powiękfza, a w czafie 
przefilenia famego ieft naywiękfzy. Dla 
tego też i nierówność dni i nocy ną ka- 
żdym ziemi mieyfcu mimo а A 

oło 
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koło czafu obu przefileń rośnie, a w dni 
famych przefileń ieft naywiękfza. 
? 


Kiedy ta światło od cienia ograni- 
czaiąca płafzczyzna, na pułnocney czę- 
ści'kuli W Pana ,z tamtey, ftrony osi przy- 
pada, wtedy na południowym pułsferzu 
z tey ftrony osideżeć тий, i przeciwnie. 
Skoro więc tam więkfze części cyrkułow 
równoległych fą oświecone, to tutay 
więkfze ich części zoftaią. w cieniu. W 
zimie przeciwnie , ,wiekfze części cyrku- 
łow równoległych  'pułnocnych  znay- 
dziefz WPan w cieniu, £ południowych 
w świetle. A tak podczas lata u nas 
dni na pułnocney ziemi połowie Га dłu- 
(же, a na południowey krótfze iak no- 
су, w czafię zaś zimy, шаа fię rzeczy 
przeciwnie. 


Uważ. WPan iak łatwo i naturalnie, 
te ofobliwe i rozmaite dni i nocy od- 
miany na ziemi, przez obrót џіеу w ko- 
ło osi~obiaşnić, można. Lecz. choćbyś 
WPan to obracanie Йе ziemi niechciał 
za rzeczywifte i pewne poczytać, mógł- 
byś przecie bez wątpliwości naymniey- 
fzey, zamiaft pozornego biegu ftonca опе 
wyftawić fobie, dla poięcia odmiany 
światła i cięnia na kuli ziemikiey. Ła- 

twa 


тст VI 


two. bowiem. okazać żebyśmy przy obra- 
сапіп fię ziemi , właśnie tenże [am bieg 
fłońcu. przypifali, który пат ‚бе: teraz 
mieć rzeczywiście wydaje. Gdy bowiem 
płafzczyzny угу кіс cyrkułow równo- 
ległych , przy obrócie ziemi iednoftay- 
yin około osi z zachodu na zachod poło- 
żenia fwego wcale nieodmieqiaią, zdąwa: 
Toby nam fię że i flońce zoftaiac dnia ka- 
Zdego na teyżć famey. płafźcżyźnić cyr- 
Кип równoległego lub Fkwatora, na niey 
ze wfchodu па zachod; w równym с2айе 
równę przebiega łuki. Lecz w rzeczy fa- 
mey tak nam fię  fłońce obrdcać wydaie: 
W,czafie tego lub owego porównania dnia 
z hócą , przechodzi one przez zenit ka- 
żdego, który бе wtedy na „Ekwatorze 
źnaydnie, {о ieft przeż punkt nieba na 
wertykalney iego linii będący. Przed po- 
łudniem zbliża Пе do tego punktu od 
wichodu iednoftaynie, a po południu 
dednoftaynie ku zachodowi oddala. Wi- 
dzi każdego. dnia_w roku, mięfzka- 
lący. bliko Ekwatora, Hońce podo- 
bnym fpofobem na płafzczyźnie fwe- 
go cyrkułu równoległego, a w po- 
łudnie ma ie nad głową.  Przecho- 
dzi one. wprąwdzie /z iedney równo- 
łegłey płafzczyzny nieznacznie. na drn- 
53 bądź ku pułnocy, bądź ku południo- 
t wi, 
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nie to. bieg fłońca zupi 

iakimbys my go. widzieć 

ftońce ао „miewzruizóne 

koło. {wey osi kręciła, , Nat 

roczny tak iet wolny w porów 
dzienńego biegi, że 20 W przeciągu 
iędnego, prawie doftrzedz niie możn 
fonce przez ten czas zawfzże p! 

iedney i teyże, famey płafzczyzhie; zo- 
ftawać zdaie fię. 


Uważ WPan przy tey okazyi nie- 


zmierną odległość iłońca od ziemi. Tych 
dni które fą równe nocy bawi fłońce 
nad horyzóntem każdego pod Fkwato- 
rem leżącego mieyfca godzin 12, а prze- 
cie cały fwóy okrąg nad К vatoremw 24. 
godzinach obiega. Niech zatym płafzczy- 
zna papieru na VI. Figurze płafzczyznę 
Fkwatora wyftawia; niech C śrzednim bę- 
dzie punktem, НІ niech będzie -Di ame- 
trem żijemi. Poprowadź WPan do H równie 
iak I równoległe i ftyczne linie czyli 
"Tangentes AD, i GE, a wyftawią one 
poziomą. płafzczyznę mieyfc Hil. Jeżeli 
ABDEFGA. те cyrkułem fłońca, prze- 


bieży 


Гот. 


bieży: więc fonce łuk-.ĄBD w үл. 
godzinach, łuk EFG w r2. także, a 
przecie cały cyrkuł tylko w dwudzie- 
Ип czterech. Lecz wcale by to niepo- 
dobnym było, gdyby łuki AG i DE. w 
porównaniu całego cyrkułu za nic uwa- 
Żane nie były, czył gdybysmy całey 
miążfżości 21еті HI względem: niezmier- 
ney fłońca od ziemi odległości za wcale 
nieznaczny „punkt poczytać nie mu- 
fieli. Obie zatym płafżczyzny АЕ i GE 
względem fiońca fchodzą fię 2 foba. tak 
właśnie, iakby obie przez punkt С prze- 
chodziły. Ztąd Aftronomowie horyzon- 
tałną-mieyfca każdego płafzczyznę iak- 
by przez. śrzodek” zienti przechodzącą 
wyftawiaią' fobie ;* biorą ią za równole- 
głą do płafzczyzny horyzontalney do- 
tykaiącey mieyfca tego, i patrzącego 
oko do śrzodka. ziemi przenofzą. Tam- 
ie płafzczyznę nazywaią płalzczyzną 
horyzońtu prawdziwego ( hórizón ratio- 
nalis у a tę płafzczyzną horyzontu po- 
zornegó. (orizon apparens: ) , Widzifz 
WPan z tego. Że fonce w Warfzawie 
wfchodzi i zachodźi, gdy Пе na pła- 
fzczyźnie prawdziwego horyzontu War- 
fzawfkiego przez śrządek ziemi prze- 
chodzącey znąyduie, ta bowiem wzglę- 
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dem fłońca zupełnie do płafzeżyzny ho- 
ryzonti pozórnego/pr rzypada. 


Latem cień ziemikiey kuli LEV СЕ. У. ) ztamtey 
[топу pulnocnego bieguna N w С 3 
pada, а.2 ву ftrony połudn iow w punkcie V. 
W górze, wizyfikich су 'kułow równoodlegiych 
więklze “czesci lą a z dołu cienine, 
ji totym bardziey im е fą półow. W cyr- 
kule "TP n. ps. jet różnica. К шш? y О$%у1 
сїешпа- częścią znacz za iakow 
Im fie- ba r di cwi 2 yow zbliżamy, tym 

niniey че 
ogulności różnica oświeconych i cien 
Jeżeli nakoniec granica cienia w czafie 

Uia Rey a przez pole prz chodzi, dzieli 
wizyftkie równoleg le  cyrkuły na dwie równe po- 
łowy. zimą йе pulnocny biegun 
tak właśnie, ік latem bi 
wtedy punkt L z tey ftrc 
bieguna leży. Zawlze iednak I А 
w połowie obiaśniony w ciwie ciemny, a to 
bądź lecie, pod zimą. 
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2 
li Ozwoliłem fobie w oftatnim liście nie 
во. WPanu napifać o biegu” fłońca yro- 
qznym i теши fzczegułnym. On to fpra- 
уше Że fłońce z iednego / równoległego 
cyrkułu do, drugiego nieznacznie prze- 
chodząc, przez put roku “co razl Пе wy- 
żey ku.pułnocy podnofić wydaie , a przez 
drugie puł roku co raz'niżey fpufzczać 
ku poładniowi. (Ci bowiem którzy pod 
Ekwatorem miefzkaią. maią w dzień 
wieliennego porównania dnia z nocą, 
fłońce proftó nad głowami, naftępuiące+ 
go południa, iuż Пе „ofie nieco w bok 
ku pułnocy przy ichí%enicie pokazuie, 
a- to. oddalenie йе ku .pułnocy, co raz 
bardziey od południa do południa ro- 
fnąc, nakoniec ° w “dzień, letniego 
przefilenia іеЁ  naywiękfze. * Przechodzi 
wtedy fłońce w południe przez Zenit 
tych kraiow, które maią pułnocney fze- 
rokości 23. gradufy i 28. minut. Ztąd 
nazad wracaiąc ,-zbliża бе od południa 
do południa со гаг bardziey ku Fkwa- 
toro- 
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torowi aż w iefienne porównanie dnia 2 
nocą na nim famym zaświeci. Dopieroż 
fpulzcza. йе pod Ekwator co raz bar- 
dziey ku południowi, pokazuie Пе w dzień 
zimowego przefilenia tym nad głową ; 
którzy fzerokości południowey 23., gra- 
dufy i minut 29. maig; a potym znowu! 
do Fkwatora ku pułnocy powraca, i fta- 
wa na nim w dzien wiefiennego Z nocą 
porównania. "Oba zatym cyrkuły równo- 


Теп roczny, bieg fłońca ieft tego 
przyczyną, że йе u nas Йойсе w poku- 
dnie latem wyżey, zimą zaś niżey na 
niebie pokazuie, iak w czafie wiofny lub 
iefieni. Jeżeli WPan albowiem na War- 
fzawfkim Merydyanie wiele fobie pro- 
ftych linit ku południowi do śrzedniego 
ziemi punktu zmierzaiących wyftawifz, 
zobaczyfa że w iwym położeniu tym бе 

+ 


var- 
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barcziey od nafzey wertykalney. linii 
oddalaią im bardziey ku południowi od 
nas odchodzą, а zatym na Tropiky Ko- 
zierozca. bardziey iak na Ekwatofze, a 
tu znowu bardziey iak na Tropiku Raka. 
Ze zaś te profte linie przez Tropiki i 
Fkwator, w.famo południe tych dni, kie- 
dy porównania, lub przefilenia mamy, 
wproit idą ku fłońcu; muli bydź w po- 
łudnie famego przefilenia letniego, kąt 
między linią z śrzodka ziemi ku iłońcu 
pociągnioną, a wertykalną nafzą nay- 
mnieyfzy, a naftępnie wyfokość Йолса 
nad „prawdziwym horyzontem riaywię- 
kfza.' Przeciwnie w południe zimowego 
przefilenia ieft ta wyfokość naymniey- 
fza, a od tego krefu do owego co raz 
Пе nieznacznie pomnaża, także w połu- 
dnie porównania wiefiennego śrzedniey 
wyfokości nabywa. 


Tenże {ат właśnie bieg fłorca jeft 
przyczyną prawdziwą nierówności dni 
nafzych i nocy. Cień bowiem który fię 
na ziemi od pułnocnego polu poczyna, 
kiedy iłońce profto nad Ekwatorem ftoi, 
co raz йе daley za ten biegun pomyka 
im wyżey fłońce ku pułnocy wftępuie, 
a znowu powraca nieznacznie, gdy fie 
fłońce znowu do Ekwatora fpufzcza. 2 


tey 
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(tey топу nawet pnłnocnego bieguna 
wnet w mnieyfzey od niego wnet w wię- 
kfzey odległości zoftaie, iak fonce pod 
Ekwatorem bardziey Ше lub mniey ku 
południowi oddala. 


Cyrkuły równoległe które w tey 
od biegunow fą odległości iak “Tropiki 
od Ekwatora to ieft na 23° i minut 28. 
Cyrkutami Polarnemi nazywaią fię. Po- 
larny / cyrkuł pułnocny, ma fzerokości 
ршпоспеу 66° 1 52/, a południowy tyleż 
właśnie fzerokości ku południowi bio- 
гас. Znaydnie бе bowiem ich fzerokość 
przez odciągnienie od 90? 23 gradufow 
i minut 28. Te cyrkuły polarne i Tro- 
piki dzielą ziemi całą płafzczyznę па 
pafy nieiakies czyli Zony. Pas który 
fię między Tropikami obiema z obuftron 
FEkwatora. rozciąga zowie Пе gorącum 
czyli ( Żona borrida. ) ‚опу umiarko- 
wane leżą między Tropikami i Połarnemi 
Cyrkuty. Te zaś dwa okrągłe w koło 
Połow odcienki, które fą polarnemi cyr- 
kułami określone , czynią Pafy zimne 


czyli ( zonas jrigioas. ) 


Ciepłem fię różnią fzczegulniey te 
na ziemi rozmaite pafy. Ta zaś różnica 
przyznać potrzeba, Że wielkiey dla nas 

ieft 
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Іей wagi , wpływabowiem bardzo mocno 
w лу секте ciala organizowane, llużące 
do, żywności,odzienia i wygody naí fzey. 
W. krajach. gorących pfzenica, w zi- 
mnicy (ży ch żyto, a zimnieyfzych ie- 
fzcze ieczniieńi ieft pofpolit уш, zbożetn, 
z którego chleb: йе robi. Gorące ziemi 
kraje, maią równie iak, ziwne fwoie '0- 
fobne zwierzęta i zioła. „W tamtych (6 
rodzą Iwy; tygryfy, małpy, lednorożce, 
łonie; rofna: palmy, cukier, pieprz I 
inne korzenie. W tych znowu gnieżdżą 
fię ranifety, brale niedźwiedzie, i wieś 
loryby,. r rofną mchy różnego gatunku L 
nifkie rosliny. Człowiek nawet w gorą- 
cych ;kraia ich mieni fwą cerę 1 czernie- 
ie. Jak wiele ciepło na wfzyfikie dzia- 
ła ftworzenia, widać to częfto .w kraiąch 
mało od iiebie „odlęgł łych. Tak п. p. 

południowych М liemczech 21319 wyborne 
wina, a w pułnocnych wcale. źadney 
niemafz góry winney, Tak nigdzie Ww 
Polfzcze nieznaydzie bawółow iak. tylko 
w famych południowych Prowincyach. 


-Słohce ieft naycelnieyfzym i nay- 
obfitfzym źrzódłem wfzyftkiego ciepła 
па ziemi.6 Nie wfzędzie atoli płafzczy- 
znę ziemną iednym ogrzewa, fpofobem; 
a dzielność iego fzczegulniey, od Wwy foy 

kości 
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kości nad horyzontem -zależyaę Każdy, 
w pogodny dzień, latem  fzuka. w -połu- 
dnie cienia, ale gdy Honce -wfchodzi, 
lub zachodzi. promienie iego, bezchayr 
mnieyfzey znieść może przy krości. Im 
wyżey Ко! Йойпсе tym tężey dogczewa; i 
przeto bez-trudności poymiefz to W рањ 
dla czego w: pafie ziemi gorącym, tak 
wielkie ieft w rzeczy famey «ciepło; ró- 
wanie, dla czego przez rok cały, tak mało 
зе Odmienne. Słońce bowiem co.połu- 
dnie .przez Zenit miefzkańcow tey Долу 
przechodzi, albo bardzo: klifko +5 tego 
punktu to Ки  pułnocy,*to.ku polu- 
dniowi. Мупой, fię zatym , codzierni 
prawie tak wyfoko, iak tylko wynieść 
йе może, a nawet wtedy, gdy fie nay- 
padac y od Zenitu oddala, wyżey da- 

eko ftoi, iak unas. Ztąd wieczne tu- 
ła: trwa lato, a upałby iefzcze był wig- 
kfzy, gdyby dni iak ú nas w lecie dłużfze 
były, nie zaś nocy równe prawie. Nie 
widzą tu ludzie ni lodu, ni śniegu, chy- 
ba na wyniofłych gór wierzchołkach ; 
drzewa corocznie wprawdzie liście tra- 
cą, ale wkrótce pufzczaią nowe. Nie 
mafz tu wiofay, lata, iefieni i zimy, lecz 
rok cały na dwie йе części dzieli zwy- 
czaynie, to jeft część roku mokrą i fu- 
chą. Są wprawdzie między. gorąctmi 
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kraiami niektóre, iako to Egipt wyżfzy 
i część Arabii, gdzie prawie nigdy 
defzcz nie pada; inne znowu iak nad A- 
ma7oń(ką rzeką w Ameryce, górzyfta ia- 
kaś i lafami porofła okolica, gdzie co- 
dziennie przez kilka godzin wciąż leie; 
wfzakże naywięcey takich ieft prowin- 
cyi, gdzie defzcze z fufzą na przemiany 
idą, tak że po а. czafem zaś 1 5. miefią- 
cach ciągłego defzczu, pogody przez 
refztę roku nieprzerwane panuią. De- 
fzcze te zwyczaynie bywają ftrafzne, 
z okropnemi złączone orkanami. Pofpo- 
licie padaią wtedy, kiedy fłońce ieft nay- 
wyżey, kiedy upał naywiękfzy; ale czę- 
fto góry iinne przyczyny w tym wiel- 
ką czynią odmianę. Tak w wfchodnich 
Indyach na brzegach Malabarfkich wtedy 
właśnie defzcz pada, gdy na brzegach 
Koromandelfkich wyfokiemi górami Ga- 
żes od tamtych oddzielonych, fufza pa- 
nuie, a przeciwnie gdy na Koromandelu 
defzcz pada, na Malabarze trwaią pò- 


gody. 


W obu umiarkowanych ziemi pafach 
dzieli бе rok na cztery części: wiofnę, 
lato» ielień i zimę, które fie сіеріет 
bardzo znacznie różnią od fiebie. Połu- 


dniowa bowiem fłońca wyfokość ieft tu 
przez 
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przez rok cały daleko odmiennieyfza, iak 
w Zonie wprofi-fłoneczney, gdyż tu nie 
uftannie fiońce , albo ku południowi, albo. 
ku pułnocy od Zenitu ieft oddalone, nie 
zas tak iak blifko Ekwńhtora czafem ku 
tęy cząłem': ku owey ftronie. Do te- 
go dni latem, kiedy fłońce ftoi naywy= 
деу, fą długie a nocy krótkie , zimą zaś 
dieie (ię przeciwnie. I przeto w iecie 
tym Пе dlużey rozgrzewa ziemia, a kró- 
ciey  ftygnie. Ta dni i nocy długość nie 
równa, wiele Пе do tey różnicy przykła- 
da. którey w cieple między latem a 
zimą doznajemy. Опа to czyni, że ta 
różność z fzerokością co raż bardziey 
rośnie, i że cząfami u nas tak ieft go- 
raco w lecie iak pod Ekwatorem: Zima 
znowu caią w koło nas odmienia naturę. 
Wfzyftko w ptzyrodzeniu iet martwym 
i ponurym, drzewa liścia nie maią; 
śniegi, lub lody  okrywaią ziemie. 
Ztąd też wielka тей. w cieple ' ró» 
znica między różnemi Кгаіаті Zon u- 
miarkowanych. Jakich mrozow dóznaie 
Szwecya? fakich znowu. upałów Egipt? 
a przecie obie te krainy w umiarkowa- 
ney ое leżą. Dla: tego Starożytni 
ten cały pas ziemi, na różne wązkie pa- 
fki za pomocą cyrkułow równoodległ ych 
dzielili. Każdy z tych pafkow nazywiili 
Ea klima 


Lir Бїт ҮП, 


klima ; > тас, © Że. kraie рой ie: 
dnym klima leżące równego ciepła 1:21 
mna doznaią. , Używamy do tych czas 
fłowa tego klima, o cieple i zimnie krat 
iow iakich mówiąć, ale przez nie pe- 
wnych na ziemney płafzczyźnie palow 
nie rozumiemy. Uczy bowiem doświad: 
czenie, że ten na paly podział ftofownie 
do ciepła różnych ziemii części, pró- 
пуш ieft wcale i omylnym; bo chociaż 
cićpło -krain takiego fzczegulniey od 
wyfokosci iłońca w iakiey Пе pokazuie, 
tudzież od dni długości zależy, fa prze- 
cie di inne iefzcze przyczyny, które cza- 
Чеш Кипа; mocno: -Ztąd n=p. w Bu- 
ropie pod iednąż · fzerokością - znacznie 
іе ciepłey iak w Syberyi i pułnocney 
Anieryce ,.albo na południowym pułsfe- 
rzu ziemi; gdyż w ogulności koło po“ 
łudniowego bieguna w równym od Ekwa- 
tora oddaleniu żimno ieft więkfze, iak 
koła: pułnocnego. 


W kraiach лүп czyli pafow zi- 


inych, mroz tegi drzew krzewieniu lię 
i wzroftowi przefzkadza. ' Morze atoli na 
brzegi tanieczne wiele wyrzuca drzewa, 
które  zkądby йе brało dotąd iefzcze nie 
mamy pewności. Szczegulnie blifko рш. 
nocno- 


nocno=polarnego cyrkułu miefzkańców 
znaleść można; wrefzcie wfzyftko ieft 
martwym» i puftym. W: czafie naytę- 
żlzych latem upałow -po wierzchu tylko 
rozpufzcza ziemia, aw pewney *'glę- 
bokości zawfze ieft zmarzła. Wśrzód* 
lata trwa tu'dzień nieuftanny, a noc 
wśrzód' zimy. Morze zas niezmiernemi 
kupami lodu zawfze ieft okryte, ktore 
powoli od biegunow oddalaiąc fie, w le= 
cie ро części, topnieią. 


Kiedy my dzień naydłużfzy mamy, 
wtedy linia która na kuli ziemney świa- 
tło odcienia oddziela, dotyka йе рш- 
nocnó-polarnego cyrkułu, lecz nigdy 
za ten cyrkuł od polu oddalić бе 
nie może.  Ztądby na całey ziemi 
wfzędzie aż do polarnych cyrkułow, 
przez» rok cały noc ze dniem przemie- 
niać Пе powinna, Z-tym wfzyftkim ta 
odmiana, Którey światło: przez nafzą 
atmosferę. przechodząc doziaie, fpra- 
wuie' to iak WPanu dałey okażę, 2е 
nam бе fłońce prędzey wfchodzić, a pó- 
Źniey zachodzić wydaie, niż w rzeczy 
famey wfchodzi i zachodzt, i że dla te- 
go wśrzód lata' blifko. polarnego * cyr- 
kułu z tey гору ftanawfzy , flońce 
przez całą пос widać. Karol XI: Król 

I Szwe- 
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Szwedzki umyślną w 'czafie letniego 
przefilenia aż do ToRNEA przedfięwziął 
podróż , aby fię temu ofobliwemu przy= 
patrzył widokowi. 


GH ( fig: 7: ) znaczy Ekwatora, DE i IL znaczą 
Tropiki, AB zaś i MO cyrkuły, polarne» Jeżeli 
N іеї pulnocnym а/5 południowym pplem, паз 
zywa fię DE Tropikiem Raka, a IL Tropikiem. 
Kozierozca. DELI iet ziemi, pafem gorącym, 
ADEB i IMOL łą palami umiarkówańemi-ANB 
zaś i MSO pałami zimnemi. Jeżeli NFSDN 
ieft Merydyanem a F іе mieylcem Wzarfzawy: 
ieżeli z РЕН, iL pionowe linie ku | śrzodkowi 
ziemi C pociagną Пе, będzie kat FCH улеш 
od FCE, a FCL więklzy znowu od kąta ECH, 
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WA oe WPana dotąd opifaniem 
kfztałtu ziemi i fkutkow iego tyczących 
fię oświecenia i rozgrzania od fłońca, 
pozwól mi teraz zaftanowić йе nieco do+ 
kładniey nad ułożeniem: ziemney por 
wierzchni wziętey w powfzechności. 

chociaż ląd ftały razem 2 wyfpami le- 
dwie trzecią część oney uczyni ; refzta 


zag dwie trzecie części przechodząca, 
morzem ieft oblana , przyzwoiciey atoli 
zdaie бе zacząć od ftałego lądu, które- 
go znaiomość dla nas ważnieyfza i inte- 
resownieyfza ieft iak morza. 


Пе йе razy głębfzy nieco dół w 
ziemi wykopie, widać zawfze prawie ie- 
dne po drugich idące wcale odmienne 
warfzty piafku, gliny, wapienney Ziemi, 
ziemi czarney, kamieni i tam daley. Ko- 
pano cząfem ftudnie więcey iak fto йор 
głębokie, a przy tey okazyi przefzło 36- 
różnych warfzt, iedne na drugich leżą= 

cych 


cych znaleziono. Częfto takie warfzty 
po wyfokich i oftrych |brzegach nad rze- 
kami, lub, też po bokach parowów wcale 
fa odkryte; tak йе bez rufzenia ziemi 
dobrze one rozeznać można. Miążfzość 
ich nayczęściey: od iedney ftopy do 15. 
lub 20.'dochodzi, ale znayduią fię czafem 
i takie, które ieden cal tylko ‚1 równie 
lakii takie, które, przefzło:60. ftóp få gru- 
þe. Mają оле na równinach prawie zu- 
pełnie; poziome, albo mało co nachylone 
położenie, iw górach zaś bardzo leż4:po- 
chyło, асам Ге odmiennym porządkiem 
idą po fobie: Czafom glina leży na pia- 
fku, czafem piafek "na glinie à inne zie- 
mi gatunki i kamieni maią fię podobnie. 
Ciągną fię te warfzty «wzdłuż i wfzerz 
częfto na mil kilka, dalćy coraz więcey 
fwey grubości tracą, aż: też nakoniec 
giną zupełnie. Lecz bywa czafem, że fię 
w pewney odległości pod inne warfzty 
kryią, które fie nad niemi zaczynaią 
rościągać. Ztąd to pochodzi, że WPan 
w podróży tak częfto naturę gruntu: od 
mieyfca do mieyfca zwolna odmieniaiącą 
Пе. poftrzegafz. Z7 razu iedziefz 'n. p. 
na ziemi gliniaftey, po kilku milach coraz 
więcey -na niey poftrzegafz piafku, na do- 
wod tego, że Пе tu warfzta piafzczyfta 
poczyna; wieżdźafz nakoniec zupełnie 
w.pia- 
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w.piafki -pod któremi, czefto warfztę gli- 
ny. przedty.m na wierzchu leżącą w zna» 
czney, głębokości znaydziefz. 


Lecz nayofobliwfza i uwagi nafzey 
naygodnieyfza zdaie бе: ta niezmierna 
mnogość konch і innych ciał morfktch, 
którę to kopiąc ziemie ezafem w małey 
czafem w wielkiey głębokości znayduiemy 
to też w górach famych widziemy fka- 
mieniale.  Składaią: one dofye częfto ca- 
łe; warfzty ha wiele mil wzdłuż i wfzerz 
ciągnące fię , w których pofpolicie mufzie 
iednego satunku z inrnemi gatunkami 
niezmięfzane leżą. Znayduią йе : po- 
dobne warfzty we wfzyftkich kraiach 
dawnego i nówego świata, a w Polfzcze 
nawet "widać, ich dofyć. -Tak n. p. pod 
Wieluniem w.Sieradzkim  Woiewodztwie 
kopią piafkowy kamień do budowle uży- 
żeczny ›рейзу z kamieniałych wielkich 
Hamona rogów. Ма Podolu odkryto 
wielkie warfzty fkorup morfkich i wiele 
łupnego kamięnia, ( S% ywer ) wypiątno- 
waniem ryb i ziół naznaczonego. Zupy 
fame Bochni i Wieliczki wiele maia ta- 
kiey fkamieniałey morfzczyzny, a-w 0- 
kolicy nafzey Warfzawy znalazł Pan Ca- 
rosi wiele podóbnie w kamień ођгосо- 
nych ciał mortkich, 

192102 
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Widzifz WPan-z tego oczywiście, 
że ląd ftały na którym miefzkamy nie- 
gdyś morze pokrywać mufiało, Są nież 
które takie w morzu mieyfcą na których 
fame korale, inne, na których fame o- 
ftrzygi, inne znowu na których inne ga- 
żunki konch 'w wielkiey mnogości tas 
уату, czyli warfztami ułożone ”znaydit 
ią йе; w tym 'zaś ląd ciągły zupełnie 
ieft do dna morfkiego podobny. Gdyby 
ле Копсһу i ciała mówia które Пе w 
ziemi znayduią, przez zatop morza zas 
niefione były;: poiedynczo, rozrzucone i 
pomiefzane leżyćby mufiały. Są урга 
wdzie niektóre mieyfca , zwłafzcza W 
przerwach gór' wielkich, gdzie: różne 
ciała morfkie iedne z drug:emi pomie- 
fzane leżą, ale te bardzo bywaią rzad 
kie. Nayczęściey znayduiemy tak iak 
na dnie morfkim, mufzle i inne morfkie 
ciała iednego gatunku: w niezmierney: 
mnogości iz innemi rodzaiami niezmię- 
fzane, ? 


Łatwo też tym fpofobem poiąć 
można, zkąd fię w ziemi te warfzty wzię- 
ły o których tylko co wfpomniałem. 
Po dziś dzień: ; robią Пе podobne w nizi- 
nach nad wielkiemi rzekami leżących, a 
częfto od ich wód zalewanych. Opada» 

iacą 
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iąca woda zoftawia na lądzię, który o- 
krywała, pokład mułu, lub рай iedno- 
ftaynie dofyć ułożony i dła tego też, 
gdy na nizinach takich ziemię porufze- 
my, widać, że Пе z wielu w: arfzt bardzo 
cieńkich fkłada, które naycźześciey > do- 
Тус dobrze оў fiebie rozeznać można. 
Zrobiły Пе one powoli przez rozmaite 
powodzie; ma bowiem tę włafność: woda, 
że gdy z ziemi cząftkami zmiefzana ieft 
1 nieczyfta , te obce części iednoftaynie 
upufzcza iak tylko ufpokoi fię. Są wpra- 
wdzie warfzty ciągłego lądu i gór 2паз 
cznie grubfze, iak cieńkie ziemi pokłady 
w шәп nad rzekami; mogły z tym 
wfzyftkim powftać w morzu “podobn ym 
fpofobem, gdyż mafsa wód wiać ieft 
Aiefkońezżenie więkfza, їаК w rzekach; a 
więkfza wody mafsa, w iednych okoli- 
cznościach' grubfzy na_dnie zoftawuie 
pokład iak mnieyfza. ? 


Zdaie йе że sę je Ce ro- 


dzaie, których fzczątki w mi znaydu- 
iemy, zupełnie iuż wyginęły. Косі Ha- 
mona czyli ślimaki w różne zwiiaiące 
fię kręgi, a na rozmaite podzielone ko- 
morki, które milionami w warfztach ka- 
miennych fkamieniałe widziemy, to cza- 
fem tak drobne, że ie ledwie rozeznać 
mo- 
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można, to też wielkości młyńf(kich ka- 
mieni, do tey klafsy należą. Nigdzie do 
tych czas Żywych tych ślimakow ni 

naleziono. Podobnież zdaie Пе, że tych 
niezmierńey wielkości zwierząt, których 
kości tu iówdzie.z ziemi: wykopuią бе 
iuż, niemafz więcey. Lecz to inay- 
ofobliwfza, Że йе unas 1 w zimnych 
kraiach bardzo wiele takich fzeząteow 
zwierząt iziół w ziemi znayduie, które 
tylko w gorących kraiach utrzymywać 
йе mogą. „Szywer, który WPan znafz 
dobrze, ieft to kamień, łacno Харас» бе 
daiący. Ten który mamy w Polfzcze, 
w Niemczech, Francyi i innych kraiach, 
miewa na fobie niefkończoną moc wy- 
piątnowanych ryb, liści i gałązek, któż 
re йе w lndyach wfchodnich, lub w po- 
łudniowey' znayduią Ameryce. Gdy 
zaś ten kamień z fzlamu warfztami uło- 
żonego i ftwardnialego йе zrobił, a prze- 
cie mimo tego czafem na wfzyftkich 
warfztach to wypiętnowanie 'widziemy; 
mufiąły te zwierzęta i zioła w tych kra- 
iadh, które teraz fą zimne bydź domo- 
wemi, a naftępnie te Ёголу daleko bydź 
ciepleyfze pod ów czas. 


Nadto po wynurzeniu fię z wód lądu 
ftałego i omiefzkaniu od ludzi mufiały 
morzą 


WaRszTrY ZIEMI. ‚97 


Ў 


rzad шира OCE 


mrorża i rzeki daleko bydź więkfze iak 
teraz: 'Okazuią” to między innemi ko- 
twice, które i na wzgórzac h pod Łachwą, 

r Woiewodztwie Nowogrodzkim, i i w da- 
wnyćh czafach;* gdzie indziey, znale- 
złónó. Pauzaniafza świadectwem wzięło 
miafto Ancyra w Frygii od znałezioney 
tam w. ziemi kotwicy imie. Doytego 
imorze Kafpiyfkie było przed łaty ż mo: 
rzem czarnym złączone i daleko więkfze 
idk ‘teraz! Obferwacyé które w tym 
"punkcie ва famym mieyfen Pan Pallas 
nczymił zdaią fię nie wątpliwy m to złą- 
czenie okazywać  Cofię zaś rzek tycze 
fama wila która WPan mafz. codzień 
"przed oczyma może ci bydź dowodem rak 
rzeki daleko więkfze w dawnvch cza- 
fach były. Uważ WPan te wzgórza na 
których Uiazdow: i Mokotow ftoi. Nie 
fą one prawdziwemi górami, bo lie lad 
ty iko ze ftrony wifły -podnofi, a z ri- 
giey ieft równy zupełnie. Są zatym ie- 
dną ftroną tego ogromnego koryta, 
którego сантый wifła płynie. Znay- 
dzież WPan za Pragą drugą tego koryta 
ftronę;, chocinż nie tak oznaczaną 'wy- 
raźnie. Të wzgórza ciągną Не po oba 
ftronach Wifły nieprzerwanie, będą c raz 
bliżfzemi ftrumienia, drugi raz dalfzemi 
od niego. Sledziłem ie w długości bli- 

fko 
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fko mil 30, a inne czeki w tym punkcie 
podobnemi Wiśle znalazłem.  Przyday 
WPan też, do tego: rozliczne parowy, 
które +w blifkości -Wifły i.innych, rzek 
znayduięmy. Są one. wfzyftkie ` otwar- 
ciem ku, rzekom obrócone; a we wfzy- 
ftkich zakrętach iafne okaztią ślady, że 
przez wód -ftrumienie wydrążonemi be- 
dac, były korytami rzeczek małych, które 
niegdyś ‚бо. wielkich wpadały. Możemy 
więc na tych i tym podobnych doświad- 
czeniach żafadzeni, wnieść fprawiedli- 
wie, że przed laty rzeki nafze i morza 
daleko więkfze były iak teraz i że wie- 
le rzek było, którć inż wyfchły zu- 
pełnie. 


Ale znayduiemy nadto tu i ówdzie 
na ciągłym lądzie ślady wielkich i gwał- 
townych zatopowe 'Hodobna do prawdy 
Że + ciągłego lądu wracaiące morze, ie- 
Żeli zwłafzcza іакбе zdaie nagle cofne- 
ło fwe wody, ich. było przyczyną. Bo 
prócz tego że uftępuiąc wody wfzyftko 
unofiły z -fobą, mufiały tu i ówdzie 
wśrzód odkrytego lądu dla- niedoftate= 
cznego fpadku ieziora rozmaite i morza 
wnet mnieyfze, wnet więkfze pozoftać, 
a zwłafzcza: miedzy: górami, gdzie: fię 
w Znaczney wylokości utrzymać mogły. 
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Te morza mufiały zapewne х2: 'czafem 
nowych powodzi”dać okazyą, gdy gwał- 
towne ziemi trzęfienia w gór pafmie u- 
trzymuiącym wody, iakie porc bity przer- 
wy „przez “które na przyległe doliny 
byftrym йе: pędem wy.ały.  Znayduie- 
my ślady takich przerw gwałtownych 
pod Genewą i Brugiem, w tych. dwu ie- 
dynych otworach gó* wyniofłych, któ- 
re Szwaycary otaczaią. do koła, gdzie 
niezl' czone konch różnych rodząie po- 
miefzane leżą. Widziemy one w Syberyt, 
tam. gdzie w wielkim gór południowych 
łancuchu mieyfca nilkie znńayduią йе 1 
znaczne otwory. Tu też właściwe ieft 
łożyfko tey niezliczoney mnogości zafy- 
panych zwierząt, które niezawodnie kie- 
dyš w Syberyi żyły, a teraz nikędy wię- 
сеу nie znayduią Пе. Корга tu ofobliwie 
Mamontow kości bardzo do fioniowych 
podobne , a to tak obficie, że niemi zna- 
czny prowadzą handel. Zwierz Mamont 
podług dokładney obferwacyi Pana Cam- 
per odmiennym był od fłonia i iedno- 
rozca, W okrytych lodem Syberyi oko- 
licach kilka tego zwierza ogromnego 
fkeletow fkorą iefzcze i błonami okry- 
tych znaleziono, 
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Przez takie: gwałtowne. zatopy nie 
zawodnie” i inne. zńaćzne na ziemi od- 
miany. porobiły Пе. „Widać: л. p. przy 
Calais 1 Douvers iedneż iwarfzty ziemi 
i iednym ułożone porządkiem. Coś рое 
dobńego: i przy innych ciaśninach mor+ 
fkich znaleść można i przeto zdaie йе, 
że nawet i te kraie; które teraz od- 
dzielaią ciaśniny morza, dawniey złączo: 
ne „były. | Mufiały zatym przez gwałto- 
wne powodzie, lub ziemi trzęfienie od 
fiebie oderwać fię. „Wiele zwierzat nie- 
gdyś żyiących olbrzymiey było wielko: 
ści iak z pozoftałych ich fzczatkow=wi: 
dać. Znayduią -fig kości: « Mamontóow 
prócz Syberyi iefzcze przy Gibraltarze 
rindziey. Podobnież w -kraiach które 
teraz Та zimne kopią kości fłoniow, dwów 
jednorozcow 1 +. а. О0о równie dowodzi 
że, te kraie Gawniey były ciepleyfze iak 
dziiiay. 
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(о, Га naycelnieyfzym źŹrzódłem 
wiadomości nafzey co do dzieiow ziemi 
naydawnięyfzych, 2г200 ет pewniey= 
„Хут daleko i ftarfzym nad: wfzyftkie 
piśmienne i uftne podania ftarożytności 
nayodległeyfzey.-Nie нак по ż'przyzw oi< 
tą uwagą nad niemi ffanawiać Ше zaa 
częto ; opifzę WPanu kółko ich ofoblis 
wości. 


Rzadko góry poiedynczo ftoią , ale 
zwyczaynie iednę йе ftykaią z drugiemi, 
a formuiąc pafima częfto na kilk afet mik 
ciągnące fey Z inńemi podobnemi i pos 
bocznemi gór pafmami fą połącze пе. 
Im йе wyżey podnofzą tym fię na nich 
zimno bardziey pomnaża, tak że:wierz= 
chotki gór bardzo wyfokich i wśrzód 
lata śniegiem i lodem nieuftannie by- 
waia okryte. Nawet: pòd- Fkwatórem 
tak wyfokie znayduiemy góry, a śnieg 
wieczny w wyfokości 2434. fążni Parys 
zkich nad morza powierzchnią, na nich 

zaczy” 


zaczyna fig. Imydaley ku,Polom idzie- 
my, уду йе granica wiecznego śniegu 
bęrdziey zbliża do ziemi, tak Że ñ. p 
w Polfzcze, góra na 1500. Paryzkich fą- 
žni wyniefiona 102 nienftannie wierzcho- 
łek ma śniegiem pokryty. Mrozy na 
górach zwyczayne  niedopufzczaią w 


pewney.- wyfokości -krzewić По drze” 


wom, nie mogą tam bowiem tegości zi- 
my wytrzymać. © Choć стает, pod wy- 
niofłą górą i naygęftfzy lus Жој; prze- 
cie. po,hieiakim, czafie„ gdysfię co raz 
poftępuie wyżey, niżfże, rzadfzę i krzy- 


wize znayduią fię ,drzewa; mienią Йе 
пакопес w nilka .chrościnę, aż też, gts 


ną zupełnie. Dzieie бе to iuż w miers 
ney dofyć wyfokości nad morzem, która 
w nafzych ftronach ledwie ućżyni 5oo. 
Paryzkich fążni. W ogulności mówiąc; 
wyżlza część wyniefioney góry, tak бе 


ma właśnie,viąk gdyby ж daleko wię- + 


kfzey fzerokości leżała, i dla tego też 
nia -wierzchofkach-gór: wyfokich, nawet 


w naygoręffzych . kraiach 'rofną tylko 


Łapońikie mchy 1 zióła. 


Navwyżfze wierzchołki: gór; ziemi 
naywiękfzych fkładaią fię <całe'z pewne- 
go gaturiku kamienia Granitem zwane- 
go, który, fkrufzony -rozfypuie/fię;w pia: 
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fek. Granit тей treścią czyli drzeniem 
gór naywyżfzych; nayduiemy go pod 
nayglęblzemi gór wfzyftkich каггаш, 
а częfto nawet i w nifkich dolinach, 
przeto też zdaie Пе że z niego ieft Sud 
ściwie złożony drzeń ziemi nafzey. 
Składa on fię z mafsy z fobą fpoioney, 
zadnych warfzt niemaiącey , a jesli 
tu i ówdzie wązkie w -піт rozpadliny 
vidać, fą one wcale ni eregúlarne Nie 
źnaleziono w nim Żadnego śladu ciał 
fkamieniałych, lub organizowa mych wy- 
piatnowania, i przeto zdaie Пе że ieft 
dawnieyfzym od Кгеасуї organizowaney, 
i że nie w wodzie wział początek: Gra- 
nitowe gór wierzchołki n: iywyżfze za- 
wize bywaią gołe, a żadnych warfzt 
ziemi, lub kami enia mie m: alą na fobie; 
były wiec także bez w: ątpienia wyżize- 
mi zawfze nad. morze. Gołe granitu 
fkały przykro йе po fpolicie w górę wy= 
поза ,. wielkiemi przerwami i przepa- 
scis umi bywaią rozdarte, a bryłami kas 
mieni od nich oderw anych, właśnie iak 
ruinami zbiirzonego gmąchu, okryte lub 
otoczone. Niektóre ich części mocniey: 
Пе iak drugie opieraią pfuiąc сеу file po- 
wietrza UWE а a w asywyżizich gór 
pafmach , tam zawfze granit pokazuie 
йе, gdzie wyfokość ieft naywiękfza, lecz 
czę fto i z gór;nifkich wychodzi. 
E2 Na 
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Na Granicie leżą iednoiftne , czyli 
jednoftayne gliniafte góry, a na glinie 
znowu .iednoftayne góry wapienne. 
Oba te gór rodzaie сео ofobne for- 
muią pafma, które idąc iedne przy dru- 
gich, razem i koło naywyżfzegóo pafmą 


gór, maiących granitowe wierzchołki s 


ciągną fię. Nay pofpoli iciey bowiem wy- 
niofłe góry nie poledynczemi, ale wielo 
rzędami koło fiebie idą. < 


Jednoftayne gliniafte góry i wapien- 

me zowią fie śrzedniemi górami, Бо donay- 
wyżfzych nienależą, a u nas i w cie- 
płych kraiach granicy nieuftannego śnię- 


gu ledwie kiedy dochodzą. Sązwyczaynie 
urodzayną ziemią pokryte, mało to fpa- 
dzifte, ku wierzchołkowi okrągłe, a nie 
tak iak góry granitowe bywaią porwane. 
"Tatry miedzy innemi do tych gór należą. 
Jednoftayne gliniafte góry, z gliny fzcze- 
gułniey fkładaią бе, która z innemi tak- 
Że ziemi gatunkami zmiefzana, częfto 
w Szywer i inne kamieni rodzaie obró- 
ciła йе. Nazywamy te góry iednoiftne- 
mi, bo chociaż z niezliczonych warfzt 
równoległych fą złożone, te iednak zu- 
pełnie do fiebie podobne z podobnych fie 
gatunkow Kamieni fkładaią. Nie widać 
w nich także ciał fkamieniałych, i wy» 
різ- 


Мыло 3н МС Км т CJE PTL POUR ZP 


- су 


m de me баро m пн МИ фео та A) 


эю 


Górr 


piątnowania organizowanych, i przeto 
podobnież zdaią бе bydź dawnieyfze od 
organiczney kreacyi. Pokazuią tym cza» 
fem ich warfzty, że te góry у. тогда 
pow ftały. Ponieważ zawfze па Granicia 
leżą, trzeba ie niezawodnie poczytać 
za pierwfzy pokład, którym woda a 
Granit wyftaiący obiiąiąca fię, ziemię 
pokryła, Maią te góry bardzo częftoa 
rozpadliny i przerwy niezmierne i pra- 
wie perpendykularne, które. ich war- 
fzty dzielą, a przez ziemi trzęfienia lub 
przez inną iaką z naywiękfzą ба, dzia- 
{аласа przyczyne zrobić Пе mufiały. Są 
one krufzcow pełne, ale czafem też ka- 
mienia nic metalu niemaiącego w fobie, 
z ohuftron zaś zwyczaynie, kamień ie 
delikatny i ofobliwy właśnie iakby brzeg 
jaki otacza., Rozpadliny te w. тіпегу 
obfituiące, będąc w iedney i teyże famey 
górze dofyć ku fobie równoległe, с2у- 
nią to, że góry gliniafte iednoftayne za 
fzczegulnieyfze krufzcow gniazdo mieć 
należy. Znayduią Пе w nich wfzelkie- 
go krufzce gatunku, ale. w ogulności, 
drożfze w gorących, podleyfze w zi- 
mnych kraiach bywaią obficiey. 


Co do iednoftaynych fkał wapień: 
mych, te ftoią na pokładzie iednoiftney 
gliny. 


gliny. Częfto iak oddzielne góry mimo 
gór granitowych albo też iednoftay- 
nych gór gliniaftych idą, a*2”grtbych 
warfzt tęgiego wapiennego kamienia їз 
złożone. МУ morzu wiec #аК®е'ї\богїпӨ- 
wały Пе, ale późniey iak iednoiftne gó- 
ry gliniate Widać w nich bowiem 
choć w małey bardżo liczbie, tu i ów- 
dzie: pierwfze mufzlow ślady. Rzadko 
miewaią ziół wypiątnowania, A fzczątki 
ciał organizowanych nie porządnemi, ale 
rozfuniętemi, porwanemi ` warfztam w 
nich. leżą. Nayczęściey ich pokłady fa 
z iedney ftrony przepaścifto ucięte, gru- 
zami, lub wertykalnemi warfztami po- 
kryte;a 2 drugiey ftrohy fpufzczaią йе z 
wolna i nieznacznie Czyni to doprawdy 
podobnym zdanie P. Pallas twierdzacego, 
Że przez, wyrzuty gwałtowne podziem- 
nego ognia wyniofły йе. Jakże Ву też 
inaczey-podobna, xżebyśmy na tych gö- 
rach w wyfokości gooo i więcey -kro- 
Козу *nad teraźnieyfza morza płafzźczy- 
znę, mufzle fkamieniałe znałeść mogli. 
Potwierdza ten domyfi , famó "ułożenie 
Tatrow , do tego gatunku gór należących 
Znayduiemy bowiem pod. niemi, iak fię 
‘tylko rozciągaią, kamienną folą napet- 
nione niezmierne iafkinie. f w ogulno- 
ści wapienne góry wiele grotow i lochow 
mig- 
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miewaią, _a'te;czafem, i nadzwyczay fa 
wielkie; krufzcze zas bardzo, w nich bys 
waią rzadko. 


Przedgórza -z. wawfzt. rozmaitych 
Flócaimi, zwańych, złożone; wolniey:fię 
iefzcze лак góry (zee podnolzą,, a 
cżafem wcąle, nieznacznie. Mierniey tyl- 
ko wyfokości уун Ай częścią ma lE- 
dnof tayayçh górach -w2 apiennych leżą, 
częścią też mimo, onych,;ciągną йе. 1 
odmiennych warfzt gliny, fzywru, war 
pieni lego i pialkowego kamienta ,. prafkui 
j iinych ziemi rodzajow byw. alg złożone. 
Anay dujemy w nich,częfto miedź; żelazo, 
kamienne węgle, i inne,mincry iako teź 
Źrzódła г fonie. 1.ciepłe wody. ;,Warfzty 
ich leżą. ukośnie дпа, daw nieyfzych Was 
piennych górąch, ale daley, giną zwolna 
na równinach, t. ftaią fie. prawie hory- 
zontalne»+ $4 onen pełnić оце mnogością 
niezmierną: różnych i [zczątłęow ciat Or- 
ganizowanych,, „atak zdaję. Це że naye 
późniey iw -morżu: ром іт му; wy Te. morza 
fzczątki gatunkami В, {а ułożone 
i częfto wielkie. formiga ławyey Maia te 
góry zwyczaynię «rozpadliny ; „któremi 
ich warfzty „łą zozerwane i. f(ktęconę, 
Nazywalą fię Жубат? a.częlło krufzcem 
napelnionę зружаіа. . Są ta ,kże między 
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tego gatunku górami niektóre, a te po- 
fpólicie piafzczyfte , w których żadnych 
ław morfkich tworow nie mafz, i w ogul- 
ności mało co widać morfzczyzny fzczą- 
tkow, ale za tó bardźó wiele drzew 
fkamieniafych lub zafypańych; palm wy- 
piatnowanych i innych roślin: gorących 
kraiow, równie iak fkeletow wielkich la- 
dowych zwierząt. Takie ziemi warfzty 
niezawódnić przez wielkie* powodzie i 
ziemi trzęfienia naypóźniey  uformowa- 
ty бе, j BW n 

W górzyftych okolicach znaydnią 
Пе czefto iafkinie, w których kamienna 
materya корші? fpadaląca Z wodą, ró- 
żne ofóbliwe ozdoby z kamienia ukfztał- 
cita. Między temi nadyfławnieyfzą ieft 
iafkinia wyfpy Antyparos na: Archipela- 
gu. Ma опа głębokości na 900. ftop aż 
do 1000. № innych 'iafkiniach bardzo 
wiele znaydiiemy kości, ale nayczęściey 
tych zwierząt, których inż. dzifiay nie 
znamy. * W niektórych, na wielkie nako- 
niec leziora' pódziemne, lub rzeki napa- 
damy. Wfzakże ta wfzyftkich iafkiń ta~ 
kich głebókość ,xHe przynaymniey do 
tych czas тей znaną, równie iak tych 
które dla dobycia krufzców i kamienney 
foli kopiemy, ‘nie wcale w porównania 

miąż- 
° 


89 


miążfzości całey cziemi nieznączy, i le- 
dwie porównaną sbydź może,. z. doł- 
kiem, który w łupinie 'wielkiego, iabłka 
końcem fię Гарик! wygniecie. 


Góry>cżafem zapadaią fie, zafypu- 
ią miafta i wiofki, zatykaią rzeki „i inne 
fpufztofzenia!irobią: · Так w roku 1618. 
Pliirs: pod górą: zagrzebanym.  zoftało. 
Pofpolicie:trzęfienia ziemi, albo, podziem- 
ne койу które powoli, gór podmywaią 
fundament; ale częfto.i inne PRZYRZYNY: 
fprawuią i te przypadki. Ich to. ief t ikut- 
kiem, że czafami całe ufuwaią a góry 
albo zapadaią, ba nawet, Że na równi- 
nach) żapada Де! ziemia. Tak, w roku 
туо? pod Frydryxhal w Norwegii dwór 
jeden: fzlachecki głęboko w padł w. zie- 
mię.” Zapewiie! tte lafy całe, które tu 
i ówdzie znaydiiiemy, pod ziemią, kie- 
dyś. przez. wielkie ziemi zapady zafypa- 
ne zoftały. Ale i defzcze powoli góry 
odmieniaią i nifzcżą. „W Norwegii-i in- 
nych zimnych kraiach, natężone mrozy 
gór granitowych wilgotne wierzchołki 
znacznie: bardzo «„pfuią, w ciepłych 
także  ftronach wilgoć im  fzkodzi 
ale mniey znacznym: fpofobem. Wfzę- 
dzie iednak defzczowe wody. pory- 
уза z gór nieuftannie wielką тос 
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ziemi: "(A na doline:© znofzą. Stata slie 
göty przez {О со raz niżfzemi, adoliñy йе 
wypółwiatą. [dla tego: па wielu! п ikich 
mieyfcach;: я бе odliópie ziemi”, муй 
dać, w pewney głębokości oczywiście, 
że kiedyś ten grunt "bykoomiefzkany. 
и: w Wariżawie nawet kopiąc! ziemię 
w nifkich okolicach kilkasftarych buiikow 
feden na drugim znaleziono.. ЗМойез іе 
trapie  kóści, кебге: niedawnemi|sczafy 
pòd Kaferta migdzyogòrami: nalgo ftop 
głęboko у ziemi (znaleziono ozsitych 
gór. od wielu wiekow defzczem znofzona 
ziemią zafypała. J OŚ са 


/ Na Wierzokotkiihę gór bardzo! wyt- 


-folch równie iak po wyhioftych między 
<niemi dolinach zbieraią: fię сео iody 
i sniegi“ до? wielkiey wy fokości: Zowie* 
"my te kupy lodu Głaciers'czyli Glętfzer. 
Te które ‘йе uformowały ~ w dolinach, 
częfto fię 2 wolna” dźley pomykaią oa 
częftó też okrywaią okolice przed tym o- 
miefzkane, ieżeli doliny ku iedney ftro- 
nie fą pochylone. * WuAlpachoczdaiąfie 
te śńieżne góry, Twiekfze bydź: tecaz i 
licznieyfze так dawniey byłyi . Doftat- 
czaią nie uftannie w obfitości wody, któ- 
TA Z pod nich bywa 


Jii 
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4 
Cz Zęftoś WPan zapewne o górach ogni- 
ftych i onych wybuchaniu fłyfzał „Są 
ste góry w fwych fkutkach tak-ftrafzne 
i ofobliwe; przytym tak wielkie: na zie- 
mi powierzchni .porobiły odmiany, że 
{26265 „alniey ma nalzę załłagwią uwagę. 
Pewny więc ieftem, że mi ło WPanu bę- 
dzie, gdy опе nieco poznafz doktatditicy: 

Zwyczayne вору Га pofpolicie гра- 
fmem ciągłym: z fobą' połączone ;. Wul- 
kany zaś, czyli ogniem: buchaiące góry, 
bardzo częfto poiedynczo ftoią , « luBo 
czafem i w nas ym gór fzędzie;' iak w 
Kordyler(kich т: p. znayduią fie. , Wyż- 
fza ich: część: ich zwyczaynie dofvć koń- 
czata i ойго okrągła, tak iak Piku na 
"Teneryfie. ' Wierzchołek zawfże r zna- 
czny otwór, który że u góry ' fzerfzy 
ieft зак u dołu, czarą czyli С Só nazwa- 
„no. Bywa ta czara okrągłą i wi'obwo- 
"dzie fwoim obfzerną;'lubo iey kfztałt 
i wielkość częftę Бе gór wybuchaniem 

odmieę- 
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odmienia.. Czarą « Wezuwiufza była w 
roku 1750, na 150. aż; do 200; Вор głę- 
boka a. 2400. krókow miała obwodu. Etna 
i inne Wulkany wyżfze od Wezuwiufzą 
maia także i czary więkfze daleko. Mo- 
Żna fię w te gór otwory, w których cza- 
fem nowe górki, ofobne czary także ma- 
iące, podczas wyrzucania Ogtiow pów fta- 
13, do pewney ноќе "kości. fpufzczać., 
W ychodzi:z nich dym nieuftanny właśnie 
iak z iakiego komina, zwolna: gdy Wnl- 
kan ieft fpokoynym, a zonaywiękizą 
gwałtownością = ws|czafie wyrzucania. 
Gdyż -pawiękfzey części góry ognie 


Sys pta at wciąż fpokoyne БУЗ, 
14 
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a od czafu tylko do czafu йе burzą; cho- 
сіяй): fa między niemi ictakie które лак 
Wulkan па wyfpie Stromboli nieaftannie 
wyrzucaią ognie, 


м8 
At Nim Walkan ognie wyrzucać po- 


xy 2) жей. fłychać w. пип iakiś huk głuchy, 
Ory” 


fzdaie Пе pewny 'czafu rozmiar, 
czyli takt zachowywać, właśnie iak gdy- 
by:kułi kowale (l ztąd to робо; Że 
nam dawni, Poeci ёле iak kuźnią Wul- 
kana opifali, w którey оп z Cyklopami 
kuł dla Jowifza pioruny * Ten huk 140+ 
fkot/ w górze co raz йе: natęża ,. aż naka- 
вес ńaymocnieyfzym piorunu гагот ró- 

зла 


AY 
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упа Пе. Cała góra z okolicą przyległą 
częfto tak mocno przez to wftrzę fioną 
bywa, że w blifkich dómach dizi i 0= 
kna рубаі к. „удда 2 Чп 
góry. dym со raz те! zy, Coraz w yaey 


poes feui „сово п УСА iu 


dav А АРУ |. КУ zali W Ad wa OCE 
omy 2 róż TY femi GE ГАЙ рбёб w 


bnyń бе ftaie. роот Pay: 
fa DA gączyna. piore ру © 
ŚW 


mu z gmgmyzudefzane ; emi nia 
Ботев "os ЖК oo ОЙДУ" AA nych. ka- 
miemi RÓ: AMA kow, а 
czafem I Baka ч VE” z Czary Wuk „Ж п 
пу аб wyfokości пе етлеуг- Dla też с-а 
Szy pty tni Poeci W апу nam pód ) (a 


rzyňoy EAN yili, którzy wa< 
ląc"ie OKE AWA 161671 а ота iew 7 
górę, fzłutmówać R Жы ЫСЫ, Dla <] 
(tego olbrzymow 5 Жеб po ого bili mi | 
a Tyfona | pod Etną? УРУУ ЦИ | 
Капот który włądęiwie! Podolia tylko] 
do popiołu, ieft „materyą 2 а у] 
ogniem RANTO! ych k x 
częfto wiatry пато. 20. | 
oc daleyńgk na 160. 225 5 
tak za e ( ОЕА acain W Mda 
żę idän tylko W ezuwiufza Mk em 
miafta -Herkulanum Ае pia a Sta« 

dy, u 


bie арен pe pa пай /# 
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pierwfzym z tych. miat. пагуо. aż do 
112. ftoppopioł wyfoko (kupił Пе. „Gza- 
fem) dym. i para. tale” wfzędzie” roz- 
paloną góre” przenika itak ią otacza, że 
przez czas теак wcale iey wiedzieć 
niemożna: * Bywa i. to czafem, że'z:cza- 
ty пупе wódy ftrumienie бе leig 


Otwiefa Пе nakoniec: z boku: nay- 
czężciey góra, a źrzódła palącey Пета 
егуі, „którą we Włofzech.Lawa nazywa- 
ią ukazuiąfię. г Czafem płynie ta'Lawa i 
przez wierzch cząry, a z леу upływa- 
nient co raz; bardziey, burzenie góry 
zmnieyfząłdię, aż шакопіес ufpokaia zu- 
pełnie, 

w | kawarieft lipka bardzo materya da- 
leko mniey płynności od fzkła ftopione- 
go mającą, a na powietrzu twardnieiąca 
prędko, М лосу do palącego йе czer- 
уопут ogniem ftrumienia podobna, we 
Фе „zaś dymem i parą. okryta płynie, 
Jak tylko na wolnym powietrzu pokaże 
fię, twarda „na niey fkorupa robić fię 
рос2ула. lprzeto płynna Lawa czefto 
na tę;która iuż ftwardniała wchodzi, ro- 
zlewa fie po.bokaćh, rozfzerza, i ftrumień 
wielkiey fzerokości formuie. Częfto i 
to bywa że razem z góry w przepaść, (pą; 

' daiac 


daiąc: robi: kafzkady płynącego ógńia. 
Czafem na: mil kilka wciąż, ale;co:raz 
wolniey płynte; wfizyftko co napadnie pú“ 
ftofzy i pali, aż nakoniec-w: twardy fię 
kainień odmienia , «którym we Wiofzech 
biukuią ulice Ymuruiędomy. Jeźeli<aż do 
morza dóydzie, formuie wyfokiea przepa- 
ścifte dkały,|<które częfto w morze dotyć 
dałekorwchodzą. . Długo bardzo utrzy- 
muie 'gorącość:;) a częfto -gdyvzwierzchn 
zupełnie зей zimna; wewnątrzznkrywa 
ogień; кўе kity fzparą. wetknięty tlęć 
йе zaraz.poczyna.' Rozfypuie lięsnako- 
niec -w.irodzayną ziemię, ale+bardzo:po- 
RR Znayduiemy<w Sycylii ftrumienie 
lawy! „od dawnych. Dzieiopi ож з wfpot: 

Miane, a podług ich świadectwa prze- 
1210) 2000.;lat maiące.o Ledwie'śląd zie: 
mi „na ich dpowierzchni widać, саѓе!рга= 
wie'fą iefzcze kamienney twardości, Z 
туш wizy ftkini na wielu mieyfeach +zna- 
ieziono, „kilka warfzt lawy, z którycnie- 
deuna drugich, łeżąc, -iuż prawie wcale 
w ziemię оргосу; ће, i 


Jef: podobna do prawdy. że: Etna 
była ogniftą górą: od niepamiętnych:cza- 
fow, tuboi Homer (о tey :wybuchaniu nic 
ńiiewfpotnińa. "Gdyż. podług bąyki Cres 
uiey ogniow zapaliła: pochodnią, gdy 

córki 
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córki Prozerpiity: zgubioney fzukatacAlè 
GWezuwiufzu, który: tylko na 290. fążiii 
Piiryzkich nad morzem "góruie, a'naftę+ 
рте’ dałekovieft niżfzym «od Etny, wież 
my-zapewne, że pietwfzy raz w 79. toż 
ku ро: Chryftafie. za panowania: Tytufa 
Cefarza ognie wyrzucać począł; że wte- 
dy; miata Herzalańum Pompei i Stabie "2 
innemi trzema zafypał, przedtym |-żaś 
był górą “wcale pofpolitą 2 fpokoyną. 
Było 112146: Herkulanum bardzo « dawne 
mmiafto, aiak mówią za czafow:Herkulefa 
iefżcze ftawione, Ponieważ ie pod fas 
mym Weziwiufzem założyli miefzkańcy; 
ieft da prawdy podobna,* ze iuż wtedy 
ile ludzkie podanie zafiągnąć mogło,ta 
góra fpokoyną bydż. mulata. +A. przecie 
znaleziono przy odkopaniw' miafta* tego 
w: wieku: nafżym, że sławą brukowane 
było, "ba nawet. pod Pompei były iafne 
slidy lawy ftrumienia. Мба? tedy We: 
галу w niepomiych wiekach iuż 
kiedyś >wyrżucać „ognie „l”potym: może 
2000. lat iakich fpokoymym zoftawać, aż 
Не znowu w górę ogmftą przemienił. 
Wrefzcie ieft ta góra od A penińfkicii na 6. 
lub miło oddałoną о егу poiedyn= 
czo na płafzczyźnie. lwa drugie wierz: 
chok? Samma' 1 Qtrajańa od których ieft 
oddzielonym Weęzuwiufz doliną а 
i e 
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ph Cayallo daleko fa niżfze od niego, 

гама dowodzić, że ta góra w 
dawileyłzjchi czafach znacznie wyżfzą 
była; ak teraz, i że przy którymciś wy- 
rzucaniu ogniow zapadłłzy Пе, {wym zà- 
padem tę uformowała dolinę. 


Z tych fłupow dymu i.pary, które 
fie w сзабе wybuchańia Wulkana pod- 
nofzą , wypadają pofpolicie z grzmotem 
piorutńy, ludzi i bydło częfto zabiaiące. 
Włosi ofobnym ie imieniem Ferilli. zo- 
wią, aq jdawnym inż także znaiome bý- 
ły. "Prócz  tych”błyfkawic: częfto koło 
burzących fie Wulkanów widać swiazdy 
fpadaiące i kule ognifte, a po oftrych 
końcach przyległych domow prążki z 
ognia pokaznią fię. - Do tego wyrzucaią 
Wulkany w wiełkiey mnogości kamienie 
bardzo letkie, na wodzie piywaiące dziur- 
kowate , białego, - czerwonego , czarnego 
lub“ brunatnego koloru. Pumexami na- 
zwane ;'te, których do gładzenia u- 
Żywamy, przywożą nam powiękfzey 
części z wyľp Lip paryjfkich. Puzzolana, z 
którey Włosi z wapnem zmiefzaney ce- 
ment, tak w budowie wodney potrze- 
bny, a w famey wodzie twardnieiący 
robią, ieft famym fzczegulnie, W Bad 
nów popiołem. Częfto popioł, gdy g 

G z SA 
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z ziemi kopią, fpiekłym znayduią i ftwar- 
dniąłym, a wtedy Tuffo albo też Tarras 
zowie-fię; ten na proch rozbity równie 
iak Puzzolana może bydź używany. do 
Cementu. 


Po Etnie i Wezuwiufzu ieft Hekla 
na wyfpie, Islandyi; nayznacznieyfzym 
Wulkanem: w Europie. Wfzakże ѓа ie- 
fzcze na tey wyfpie rozmaite inne 
Wulkany które бе mochiey burzą iak He- 
kla, blifko ла 800... fążni Paryzkich 
nad morze wyniefiona. Między produkta 
podziemnych na tey wyfpie ogniow na- 
leży bez wątpienia i Bazalt, w znaczney 
mnogości tam znayduiący йе. Jeft to 
czarny i twardy kamień,„z iednych prá- 
wie co lawa cząftek złożony, a regu- 
łarne graniafte i kolankowate fłupy ifor- 
muiący, które w nadzwyczayney mnogo- 
ści to pod pion, to pochyło, to też hory- 
zontalnie, iedne przy drugich ułożone 
znayduiemy. Można йе takich kolumn 
i gdzie indziey napatrzeć, lecz fzczegul- 
niey na wyfpie Stafa , przy Szkocyi, w 
Fingala iafkini, zadziwiaiącą regularno- 
ścią i fymetryą wyfokich. fłupow z Ba- 
zaltu fławney. í 


Ale 
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Ale nayofobliwfzym ; fkutkięm pod- 
ziemnych w Islandyi ogniow fa te nie- 
zmierne żrzódła gorącey,i fłodkiey wo- 
dy, z których naywiekfze: miefzkańcy 
Kieyfzer nazywalą. Nie zawfze te wody 
жууа, ale tylko fkokiem, w go- 
dzinie raz lub kilka razy. Częfto. fe 
tylko bez wytryfkania w fwoich burza 
kotłach, częfto też za poprzedzeniem 
podziemnych hukow bardzo biią wyfoko. 
Ofobliwie źrzódło zwane Geysser częfto 
fłup wody na kilka ftop gruby przefzło 
ftop тоо. w górę pędzi. Uważ WPan 
iak nafze i naywiękfze fztućzne fontan- 
ny fłabym Га tylko naśladowaniem na- 
tury. I fłupy ich bowiem {з cieńfze 
daleko iak йар wfpomnionego źrzódła, i 
bardzo rzńdko 100. Дор wyfokości - do- 
chodzą. 


W ogniftych fzczegulnie górach 
wiele iafkin pocześci bardzo chłodnych 
znaleść można. Jeżeli ich otwory fz 
ciafne, częfto gdy zewnatrz ieft gorąco, 
powietrze z nich iak wiatr iaki wycho- 
dzi,.czafami zaś ftychać w ich głebi 
fzum iakiś. Ma takie iafkinie między 
innemi Monte Eolo przy Terni w Pañ- 

G3 ftwię 
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ftwie Kościelnym ; fą zapewne i na wy- 
fpźch: iŁiparyilkici Iblifko Sycylii, które 
tak wićle znakow podziemnego ognia, a 
nawót nieuftannie palącego йе Wulkana 
nd Stromboli, okdżuią. Dało to Poetom 
okazyą że iafkinie gór Liparyifkich wzie- 
li za więzienie, w którym ye 
zamknięte Eol utrzymywał. 
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Суу; WPan górę iaką pumexem 
lawą і ет okrytą znalazł, lub taką 
przy któreyby pod ziemią wi FA wulica- 
nicznych produktow i kamieni było, 
gdybyś nawet może i ślady otworu na 
tey górze odkrył, nie muliałżebys przy- 
znać , że kiedyś. wyrzucała озше, choć 
byś z niey ani ognia, ani dymu wycho- 
dzącego nie widział? Lecz manty w rze- 
czy famey wiele gór podobnych wewfzy- 
ftkich kraiach ziemi. Ciągną fię po nad 
Renem w Niemczech, dw SAER, pafmem, 
takie dawne Wulkany, znaczne iefzcze 
otwory maiące. Idą one az w Hafsyą; 
a w Czechach, w Francyi Pr Pireney- 
fkich górach, we Włofzech między Apeni- 
nu górami, i winnych kraiach w iele ich od- 
kryto. Znane z twardości fwoiey Reńfkie 
kamienie, a do młynow używane, z pra- 
wdziwey lawy fie robią. Tarras zaś który 
йе wdłuż Renu kopie, od Darmfztat po- 
cząwfzy aż do Kolonii, ieft podobnie gór 
ogniftych produktem. Niezmierna zatym 
liczba 
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liczba Wulkanow była w dawnych wie- 
kach wfzędzie na ziemi, Które‘ dzifiay 
tuż Пе nie palą, ale zgafły zupełnie. 


Góry ognifte do dziś dnia wyrzu- 
caiące ogień prawie wfzyftkie ftolą nad 
morzem, тсайе zaś Wulkany w zna- 
czney odległości leża od niego. -Zdaie 
fię to bydź dowodem, że wody blifkość 
do ich zapalenia  ieft potrzebną i że 
dla tego dawne zwolna pogafły i Wulka- 
пу; iż mórze niegdyś ląd ciągły w[zędzie 
pokrywaiące. nazad cofńieło fię. i Ten 
domyfł tym fię iefzcze potwierdza bar- 
dziey że wyrzuty Walkanow, iak częfto 
uważano, przez gwałtowne defzcze ро-› 
witaią i pomnażaią йе. Ze zaś woda pe- 
wne materye aż do płomienia rozegrzać 
może , widać to z doświadczenia nalte- 
puiącego. Opiłowiny Żelaza z fiarką 
tłuczpną w równey wadzę wzietą mie- 
fzaią Пе, ta mafsa zlana wodą i w ciafto: 
przerobiona, na iedną fię lub dwie ftopy 
w ziemię wkopuie, z wierzchu zaś grunt 
ubiia mocno. W kilka godzin rozgrze- 
wa Пе ta mafsa, а ieżeli opiłowin i 
fiarki było wiele n. p. każdego koło 30. 
do до. funtow, nawet i zapalu, zatrząfł- 
fzy wprzód ziemią i dym gęfty wyda- 
wizy, nim płomień wybuchnie. Poda- 


bnym 


"TRZĘSIENIE ZIEMŁ 103 


« 
ET асо ш: = ZAC A LL 


bnym Afpofobem rozgrzewaią fię, a czę- 
fto i zapalaią nawet polane wodą, pe- 
wnego rodzaiu twarde żółtawe iak kru. 
{zec świecące йе kamienie, które zło- 
żonemi będąc z fiarki i rozpufzczonego 
żelaza Pyritami Пе zowią. Znayduiemy 
takie kamienie pod ziemią, ofobliwie w 
pewnych warfztach gliny, а to iefzcze 
w takiey mnogości, że ich niafsa czafem 
gliny mafsę przechodzi. Ze zaś blifko nich 
miążfze warfzty węglow kamiennych i 
innych таќегу! palnych trafiaią Ше, fam 
WPan widzifz iak za napłynieniem wody 
morfkiey, gdy fię ta przez ziemię, lub 
iakie otwarcie i rozpadliny do tych Py- 
ritow przeciśnie i one doftatecznie zmo- 
czy, ognie pod ziemią zapalić fię, oraz 
bardzo rozfzerzyć i pomnożyć mogą. 


Zapalenie Wulkanow ma fwóy po- 
czątek bardzo głęboko pod ziemią. Je- 
żeli WPan uważyfz iak niezmierną moc 
lawy popiołu, kamieni i ziemi- od wie- 
kow niepomnych wyrzuciły Wulkany; 
ieżeli one пак mafsy podziemnym o- 
guiem w górę wyniefione wyftawifz fo- 
bie (to zaś ich nieregularne i z fobą 
pomiefzane warfzty ziemi. okaznią ) 
przekonafz йе zapewne, Że ich począ- 
tkowe ognifko bardzo głęboko leży w 

ziemi 
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ziemi i że pod/niemi ftrafzne iafkinie' 
bydź mufzą. Doftrzeżono nawet tego 
w rozmaitych okazyach, że częfto+od- 
ległe Wulkany pewną z fobą maią ko- 
munikacyą. Та: dolina: Solfatara spod 
Puzzoli na dwie miie od Wezuwiufza sod- 
legła , tak że-między niemi leży, Neapol, 
jeft niezawodnie z tą górą /złączona. 
Kiedy Wezuwiułz wyrzuca ognie Solfa:/ 
tara ieft fpokoyną, lecz fkoro ten bu- 
rzyć бе przeftanie, zaraz zniey pow fta- 
ią gorące dymy, a czafami i płomienie. 
Jeft zatym nie wątpliwa, Że: właściwe 
ognifko Wulkanow leży bardzo głęboko, 
a pilne uważenie materyi, które: Wy- 
rzucaią z fiebie , czyni to do prawdy po- 
dobnym, że йе czafem w odmiennych 
warfztach przed-górzow pod ziemią idą- 
cych znaydować mufi, czafem zaś ie- 
fzcze głębięy w iednoftaynych warfztach 
gór śrzednich wapiennych i gliniaftych, 
pokrywaiących nayczęściey fam rdzeń 
ziemi nawet i na równinach. Lecz nikt 
dotąd iefzcze nie znalazł "mniemania 
przyczyny, że fię aż do granitu famego 
rozciąga „który wfzyftkim tym war(ztom 
za podkład fłuży. 


W późnieyfzyci nawet czafach wy- 
niofły podziemne ognie nie tylko ai 
ie 
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kie góry Íz ziem, ale ilcałe wyfpy 21 
morza так między. innemi н powftała 
„Monpte=Novo'; pod Puzzoli góra, bardzo: 
wielka:, więcey nad:trzy: mile w. obwo= 
dzie obfzerna, с do oftrokręgu podobna; na 
400. fążniRacyzkich: wyfókas: апа wierz+ 
оа wielki otwor maiąca, z którego 
z- rażu dym wychodził i płomienie. Jet 
опа dziśs górą MI a) nie Wulka-i 
nem. « Roku 1538. po długim di ciężkim 
tzęfieniń ziemi, Parotia йе!!\Чтаз“ 29. 
Września ziemia na równinieĘ: wyrzuca 
ła nieuftannie przez dwacdńi:.i dwie-na” 
cy dym, płomienie, kamienie, popiół i 
ziemię, aź'nakoniec gdy dnia trzeciego 
dymy“ rozefzty fię i wyrzuty uftały, na 
mievfcu опус nową zobaczono górę. 

Mufiała podobnym fpofobem i druga po- 
blifka więk fza daleko góra, "ale теа 
do Móate Noro podobna. Monte Barbaro 
w dawnych powftać czafach. Nie dale- 
ko wyfpy Santorini wyniofły fię przez 
podziemne ognie w śrzód wielki iego ziemi 
trzęfienia dwie w yfpy na Arch ipelagu w 
roku 1553. i 1708 Гуш fpofobem i wy- 
fpy Li iparyifkie pomnożyć йе muliały, 
gdy ich dawni 7 tylko znali, a my dzi- 
fiay то liczeny. Zdaie fię że cała Nea- 
polu okolica aż do Apeninu za Kapuą i 
Kazertą przez zapalenię wulkaniczne 


ро-\ 
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powftały i wyfzły nad morze. Wfzędzie 
бе bowiem w tym kraiu grunt *z pumexu 
opiołu, tuffu isinnych* wulkanicznych 
produktow fkłada. Do tego ieft nadzwy= 
czaynie urodzayny; tak лак zwykły by- 
wać wfzyftkie okolice gór ogniftych. 


Czafem Wulkany albo w części, al- 
bo też zupełnie zapadaią fię, a wtedy 
na ich mieyfcu iuż to gorące' i dym wy- 
daiące doliny, iuż też widać ieziora. 
Tak Solfatara i iezioro Avernus blifko 
Puzzoli 'Wulkanami zapadłemi bydź fię 
wydaią. Należy do nich i martwe morze 
w Paleftynie 'z którego dotąd“ czafami 
fłupy dymu йе wznofzą. 


Częfto. przed wybuchnieniem Wul- 
kanow’ czuć йе daią trzęfienia ziemi, 
które trwaiąc aż do wyrzutow .zaczęcia, 
z niemi potym uftaią, na znak, że z pod- 
ziemnego ognia biorą początek. Ale 
nie wfzyftkie trzęfienia ziemi tę maią 
przyczynę. Wielu bowiem niebo' oło- 
wianego koloru i ofobliwfze obłoki by- 
waią poprzedzającym znakiem, właśnie 
tak iak piorunow 2, Кєбгеті iednym fpo- 
fobem powftawać zdaią fię. We wfzy- 
jtkich kraiach, które maią Wulkany, 
iech one zimne, lub gorące będą, zda- 

rząią 
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rzaią Пе częfto trzęfienia ziemi, ztych 
ZAŚ krain; gdzie” gór ogniftych niemafz, 
fą cieple bardziey trzęfieniu podległe 
iak zimne. b Tak w. Węgrzech trzefienia 
ziemi dofyć:fa zwyczayńe, w Polfzcze 


zaś rzadkie bardzo. W Sycylit zwyczayzxi 
à y 


nie w ciągu tednego wieku ośm razy 
powfzechne , ziemi trzęfienie bywa, a 
9-гату wybucha Etna. W Iślandyi zaś 
iaki wyrzuty Wnulkanow:tak i trzęfićnia 
ziemi. Га сле ге; 


Czalem trzęlienie ziemi na hory- 
zontalnym ciał I kołyfaniu йе ku iedney 
i pewney ftronie zależy, czafem czuć 
uderzenia, które z dołu ku górze ту: 
mierzonemi бе zdaią. Те chwiania Пе 
uderzenia zwyczaąynie tylko kilka PPOR 
ale czafem- i wiele minut trwaią, po 
nieiakim czafie'powracaią znowu, aby- 
wa i to, że dopiero po kilku miefiacach, 
lub latach ziemia Пе ufpokaia zupelnie. 
Częfto ziemi trzelienia bardzo fłabe-i o- 
graniczone bywaią, tak że ie tylko w 
iedney części więk(zego nie co miafta 
uczuć można, aw innych albo nie wcale 
albo też znacznie lłabiey. Ale czafami 
rościaągaią Пе bardzo daleko, a wtedy 
z niepoiętą fzybkością rozchodzić Пе 
zwykly. Tak ziemi trzęfienie, ecu 
11:4 
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dnia т. Liftopada R, 1755. Lizbonę zbue 
rzyło, zAfryki począwizy aż do Grön- 
landyi rozciągneło йе, wfzędzie prawiei 
w tym moniencie "uczuć fig i dało, kiedy 
w 'Liżbonie' było nayinocnieyfze, lubo 
bardzo dalekie той Lizbony miafta fłąbe- 
go tylko "doznały. Nadto przechodzą 
trzęfienia ziemi przez rzeki i mórza. O- 
kręty па, тогип tak Пе w'czafie tego 
ftrafznego Fehomenu trzęfą , iakby nie 
na wodzie były, ale na ftałym lądzie. 
Zdaie бе iakby ich części rozfypać fi fię 
miały, z lawetow fpadaią harmaty, a 
liny. pekaią. 


Trzęfienia ziemi czafem Żadney nie 
czynią fzkody, czafem 2а5 w fkutkach 
fwoich fą ftrafzne. Wieże i na domach 
kominy nayprzód upadać zwykły. Mu- 
ry i naygrubfże trzęfieniem ziemi rózpa- 
daią Пе, a w ogulności wyfokie i ogro- 
mne gmachy fą w takim razie naynie- 
beśpiecznieyfze, bo częfto gwałtownie 
йе waląc nie daią czafu uniefienia życia. 
I przeto w tych kraiach, które mocnym 
i częftym trzęfieniom ziemi podlegaią, 
lekkie Пе tylko i nifkie buduią domy; 
dla tego miaft miefzkańcy uchodzą w 
otwarte pola, a poty pod namiotami 


zoftaią, póki йе trząść ziemia nie ufta- 
nie 
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nie zupełnie. ' Gwałtowne na brzegach 
mortkich trzęfienia , ofobliwe. na famym 
morzu fprawnią fkutki. Częfto bowiem 
wody witęcz cofaia Пе, i znowu z ftra- 
fznym pedem wracaią, a razem nad 30. 
lub go. ftop podniefione daleko zatapia- 
ią dady. "Fak wzburzyło йе morze -pod 
Lizboną w czalie trzęfienia ziemi roku 
1755. a podobnaż burza pod czas owego 
ftrafztego trzefienia, które roku 1746. Li- 
mę 'znifzczyło ze fzczętent;' /zatopiła 
wfzyftkich Kalao miefzkancow, wiele'o- 
krętow > pogrążyła' w mormi, a cztery, 
które w porcie Kalac! ftały, ma mile pra- 
wie'”na ląd wyrzuciła. *Widziemy częfto 
w wodach ; rzecznych burze podobne w 
czafie ziemi trzęfienia. Nad to zwykły 
trzefieniem ziemi dofyć częfto ieziora 
ftrumienie i źrzódła wyfychać, a,nato- 
miaft inne йе źrzódła tam pokazywać, 
gdzie ich przedtym nie było. Dnia, któ- 
rego Lizbona fig trzęfia, nawet w Pru- 
fiech w okolicach Torunia takie nowe 
źrzódła znaleziono. 10 tego pora czafu 
zwykła fię po tęgim ziemi trzefieniu od- 
mieniać znacznie, a przez kilka lat po- 
tym, z nych miar bydź niezwy- 
czayną. Nakoniec gdy fię ziemia trzęfie 
gwałtownie, częfto otwiera fię i ognie, 
dym, popioł, kamienie wyrząca, takiak fię 
pod 


Iro lLasr.Xh TTRZĘSIENIE ZIEMI. 


"pod czas' trzęfienia Limy; miafta R. 
1746) ftało, a potym albo fię zamyka 
"znowu , albo fię też te przepaść napeł- 
nia wodą. Częfto góry ofiadaią w ziemi, 
ana równinach nowe powiftaią wzgórza 
-iidoliny,iak było. pod czas wielkiego zie- 
mi trzęfienia w Kałabryi i Sycyli; które 
мВ. 1783. fpufiofzyło Mefsynę. w 


W czafie  famegó. trzefienia fłychać 
zwyczaynie: iakiś ofobliwy łofkot i kokat 
pod ziemią.  Сгейо: па puł godziny vi 
wcześniey zwierzęta |znaki niefpokoy- 
ności i boiąźni pokazuią po fobie, komie 
сахі od żłobow: odrywaią Йе, pfy wyią, 
ptaftwo do domow fię chroni, myfzy z 
fwych iam wybiegaią. Woda w ftudniach 
i źrzódłach mętniese, a częfto cieńka z 
ziemi wyftępuie:para, która chodzących 
okrywaląc nogi takie im fprawuie uczu- 
cie, iakby ich. któś wftrzymywał. Wie- 
leinnych zdarzeń uważanych i przed i 
pod czas trzefienia ziemi, abym zbyt nie 
był obfzernym, pomiiam. 
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W Górach bezwątpienia znaydwią Пе 
naywiękfze natury krynice. Są one dłą 
lidzi tym fzczegulniey ważne, że do- 
ftarczalią wody niezliczonym ftrumieniom 
i rzekom, które ląd ciągły ku wfzelkim 
ftronom przebiegaią i wilżą. 2 Zawfze bo- 
wiem człowiek obfituiące w wody okoli- 
ce do miefzkania: fwegó wybiera, gdyż 
woda iuż do utrzymania życia iego, iuż 
też domowych zwierząt, które go ota= 
~ стаі, 1uż'nakoniec do uprawy roli; ieft 
potrzebną nieuchronnie. Lecz wielkie 
1 fpławne rzeki i tym iefzcze dla nas 
fą użyteczne, że nam cięźkich towa- 
row przewoz гу dalekie kraie dla kofztu 
znacznego prawie- niepodobny ułacniaią 
mocno, a przez to famo do prowadze- 
nia handlu fą potrzebne. Jakoż w rze- 
czy famey widziemy, że te w Europie 
Narody, które п fiebie naywięcey fpła- 
wnych rzek i kanałow maią, prowadzą 
naywiękfzy handel, i dla tego ѓа naybo- 


gatfze. 
Widzifa 


Widzifz WPan eodziennię', iak w 
oczach twoich upływa Willa, tzeka dla 
całey Polfkiey bardzo ważna. Jeżćli oney 
biegu iafne w yobrażenie mieć Żżądałz, 
przypomniey to fobie, że ciało ciężko- 


ścią włafną tak Пе zawfze nifko iak tyl-- 


ko może opufzcza. Upada one werty- 
Кате, ieśli ieft wolnym zupelnie, lecz 
вле do nitki ieft przywiązane, fpada 
pochyla, łuk zapifuiacps kiedy МРап 
nié: podniefioną * fpuścifz.»0%Nie wprzód 
zaś takie; ciało vfpokaia fię, aż w werty- 
ka!ney Кате linii, to ieftotak пуко iak 
tylko pod tym punktem można u które- 
go nić тей; umocowana ; wtedy: iuż bo- 
wiem niżeyyśpaść nie może. "l dlą' tey 
to włąśnie przyczyny, iakem iuż dawniey 
WPanu namienił , pion.ufpokoiony, © za- 
wfze okazuie dyrekcyą: linii wertykal- 
ney» Jeżeli zaś ciężar iaki na powierz- 
chni ftalego ciała położemy, ftacza fię 
z теу tak nifko iak' tylko podobna, gdy 
'powierzchnia ieft pochyłą, gdy do niey 
nieprzyliga, gdy Пе onią nie trze mo- 
спо ‚га wtedy dopiero fpokoyliie ftawa, 
kiedy ta zupełnie ieft horyzontalną, bo 
iuż w tym razie niżey Пе opuścić nić- 
może. "Tak gładka kula na gładkim dto- 
le utrzymnie Пе póty. fpokoyttiej: póki 
ten zupełnie ieft horyzontalny, dafz mu 
zaś 
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zaś WPan iaką ku tey lub owey ftronie 
pochyłość, a zaraz pocznie. kula „ku o- 
ney fię ftaczać. 


I woda także ieft ciężka, a to ie- 
fzcze dofyć znacznie. Żywo fie W Pan wła- 
fhym ticzuciem oiey ciężkości przeko- 
паѓа, ieśli nayprzód próżne wiadro, R 
potym wodą napełnione w górę podnieść 
zechcefz W ziąwizy kubiczne .iakie na- 
czynie, którego każda wewnatrz ściana 
zupełnie Paryzką ftopę wynoli, zoba: 
czylz WPan że rzeczna woda, którą to 
naczynie napełnifz, czyli kubiczna rze- 
czney wody ftopą 70. funtow Paryzkich 
(*) zaważy. Nadto ieft woda bardzo 
ruchomym a wcale lipkości* żadney nie 
maiącym ctałem. I ztąd gdy йе na ftół 
iaki choć mało co nachylony wyleie, 2а- 
raz ku tey bieży Ёгопіе, ku którey ftół 
ma pochy łość. Każdy to wie dobrze, że 
woda nigdy z dołu nie płynie w górę. 
Zewnętrzna a czafem i bardzo wielka fiła 
do tego przyłożyć Пе. тий, trzeba ią no- 
fić, dzwigać lub pompować, kiedy 2 nifkie- 

H go 


* 


Kant Par yzki koło 551 tuta uczyni 
Kolońfkiey wagi uż żywaney i w Polfkiey 
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go na wyżfze mieyfce ma bydź przepro- 
wadzona. Przeciwnie źaś tę włafność 
wody, że nawet i przy małey pochyłości 
zawize Гу уш ciężarem fpływa i wieśnia- 
cy znaią dobrze. Uczy ich doświadcze= 
nie, „że ią z pol bruzdami fprowadzić 
można, chociaż te czafem wcale niezna- 
czny fpadek maią. 


Rzeki podobnie zawfze ku tey ftro- 
nie maią pochyłość, ku którey plyna, 
miérzy бе ona ich fpadkiem, to ieft: odda- 
leniem ich powierzchni od horyzontalney 

łafzczyzny, w pewney uważonym długo- 
ści. „Im ta długość те więkfza, tym wię- 
kfzy będzie fpadel с rzeki przy iednoftay- 
aey pochyłości wodney powierzchni. 
Równa płafzczyzna ku horyzontalney li- 
nii pod pewnym kątem nakłoniona, kie- 
dy iey fpadek w przeciągu iedney йору 
cal ieden wynofi, ma п. p, w 2. ftopach, 
2 cale fpadku, we trzech 3. we czterech 
4 cale, i t. d. I przeto Zzawfze ilekroć 
o fpadku тей mowa, długość lub prze- 
ciąg, w którym бе еп fpadek dzieie, 
przydać należy, kiedy fobie pochyło- 
ści czyli nakłonienia iakiey płafzczyzny 
iafne wyobrażenie uczynić chcemy. Do- 
chodziemy zaś rzeki iakiey fpadku przez 
równoważenie, do którego inftrumentu 

Libel- 
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Libellą zwanego używa fię. Jeft ten inftru- 
ment ' opatrzony  perfpektywą , tak 
ułożoną , że iey oś za pomocą pionu, 
lub innym iakim fpofobem, zupełnie ho- 
ryzontalnie uftawić można. W'tey per- 
fpektywie krzyżyk z cieńkich bardzo 
nitek teft Zrobiony а.рг2есіейсіе onego 
zupelnie w oś perfpektywy wpada. 2 
tym inftrumentem Жап WPan na brzegu 
rzeki, dopiero w dalekiey na tymże brze- 
gu odległości poftaw człowieka, któryby 
pret wbił w zie mię, a na nim białą ta- 
bliczkę, czarnym naznaczoną krzyżem, 
podług potrzeby w górę lub w dół po- 
mykał. Patrz potym na tablicę przez 
horyzontalnie uftawioną peifpektywe, 
i każ ią umocować do.płeta, ікого tyle 
ko przecieńcie nitek w perfpektywie (za 
wfze tak ułożonych, że fię iafno bardzo 
na obiekcie na który fię przez nią patrzy 
okazuią ) zakryie śrzedni. punkt czarnego 
na tablicy krzyża. Wtedy bowiem za- 
pewne ten punkt z okiem WPana czy« 
li zosią perfpektywy w' horyzonta Iney 
ieft linii. Trzeba więc tylko zmię- 
rzyć ile patrzącego oko i punkt śrze- 
dni krzyże nad powierzchnią rzeki ieft 
жупе! fiony , potym  iedną wyfokość 
odciagnać od drugiey, aby mieć fpadek 
rzeki w odległości, która fię między pa- 
trzącym, a prętęm z tablica rościąga, 
Hz Naut 
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Nauczyło doświądczenie, że nachy= 
lenie czyli pochyłość rzek powierzchni 
bardzo, зей małe; a to tak, że zwyczay- 
nie na тооо` Кор, ieden cal, а czafem 1 
ттеу fpadku wypada. Znaleziono w 
Fryzyi wfchodniey, pilnie fpagek dwu 
rzek zmierzywfzy,. że redna-$ cala, a 
druga r} miała w przeciągu ftop tooo. (*) 
Podlug Р: de la Condamine ma Amazonka 
rzeka w Ameryce od uyścia na 200. 
mil morfkich biórąc w górę, fpadku puł 
iedynaftey Paryzkiey ftopy, ca na тооо. 
йор odłeułości 4, tylko cała uczyni; 
gdyż morika miła 2850. fązni Paryzkich 
czyli 17:00 ftop wynofi. Rzeki blifko 
źrzódeł fwoich naywiękfzy fpadek mie- 
wać zwyuły, a zbliżając Пе do morza co 
raz go więcey tracą. Tak podług Lulofa 
rzeką Marweda wyżey Dortrecht ma fpa- 
dku 3 cala, niżey zaś tego miafta ku 
morzu tylko 12;, a to w 1000. ftop prze- 


ciągu. 


Nayłatwiey zatym z biegu rzek, 
położenie mieyfc i kraiow wzaiemne po- 
znać można. Tak n. p. Krakow wyżey 

ink 
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iak Warfzawa leży, a Warfzawa wyżey 
znowu'od Gdańfka, bo Wifła od Krakowa 
kóło Warfzawy do Gdańika płynie. Mō- 
Żna by nawet wyrachować, ile ‘jedno 
mieyfce wyżey od drugiego ieft położo- 
ne, gdyby tylko śrzedni fpadek rzeki 
dofkónaie naznaczyć można  Dayaiy т. 
p że między Warlzawą a Gdańfkiem na 
1000: ftop odległości 1. cal Wiła ma 
fpad ku, wypadnie na тооо. fążni puł fto- 
уа takna Had każdą koło ftop dwóch. 
fila bowiem geografczńa zawiera w, fo- 
bie fążni 3900. a pofi polite mile ę 
fą nieco. Że « aś Wifła ztąd dò Gda! 
przefz До бо. mil tąkich upływa; 
iey powierze hnia na r20. йор е і 
Gdań kiem, wyżfza bydź muli. б óra na 
ftop 120. wyfoka, mócnoby biła w oczy; 
lecz podnofzenie Пе gruntu miedzy Gdań- 
fkićm a Warfzawą wcs ale lieft nieznaczne, 
a to dla tego że ieft Hanzo wolne.. Uważ 
WPan z tego,że nierówności fiałych lą- 
dow dwoiakiego Га rodzain, iednę zaraz 
wpadaią w oczy, bo ће powierzchnia jra- 
gle podnofi lub zniża, inne przeciwnie 
wcale fa nieznaczne , lubo czefto równie 
Га wielkie albo i więkfże czafem. Te tó 
oftatnie właściwie z bieg ru rzek pozną- 
iemy. 


Tak 
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Tak z мери Dunaju wnieść można 
fprawiedliwie, 2 e Szwaby wyżey. od Ba- 
waryi leżą, ta Świe od Auftryi, ta zno- 
wu wyżey iak'Węgry, te wy żey iak Wo- 
dofzczyzna, a ta nakoniec wyżey od Bef- 
farabii. Nadto że w oguūlności morze 
nayniżfzą ieft częścią całey ziemney 
powierzchni, bo wfżyftkie, rzeki w nie 
wpadaią nakoniec, i że dla tego ląd ftały 
morzem zalany bydź nie może, chyba 
że wody morfkie ofobliwa iaka i zewnętrz= 
na fita na ziemię jwypędzi. Są wpra- 
wdzie 'w Arabii iinnych gorących kra- 
iach rzeki niektóre, morza czafami nie 
dochodzące , które pe piafczyftych rozpa- 
lonych puftyni ach rozlawfzy йе w fięk a- 
ią powoli; alei te, gdy wzbiorą, nayczę- 
ściey wody fwoie aż do morza zanofzą. 


Te kraie-leżą od wfzyftkich okoli- 
cznych wyżey, które od nich rzek ża- 
dnych nie maiąc, im owfzem w różne 
ftrony rzek dofiarczaią. Tak w Europie 
Szwaycary leżą naywyżey, ho ten kray 
Żadney rzeki ni ftrumienia z Габейпісћ 
krain nie'bierze, a z niego ku wfzyftkim 
ftronom płyną rzeki. Ren ku pułnocy, 
Rodan ku zachodowi, [n płynie na 
wfchod, a prócz Athezy wiele rzek ma- 
łych ku południowi idzie. W Алу око: 

ice 


lice Касһетіги, Tybetu i obfzerna Gobey 
puftynia naywyżfze położenie maig- 
Ztąd Indus płynie na zachod, Ganges 
na południe, rzeka "żółta ńawichod, а 
Irtifch z wielą innemi wielkiemi rzekami 
na pułnoc. W wnętrznych Afryki, czę- 
ściach wcale nam iefzcze nieznaiomych 
fą podobnież takie wywyżfzone kraie; 
bo ztamtąd Nil, Senegal i inae rzeki w 
różne ftrony płynące, początek fwóy 
Kiorą. W Ameryce iedna. część Króle- 
ftwa Peru leży naywyżey, bo w niey fię 
żrzódła wielu rzek znaydaią w różne 
płynących dyrekcye. 


Те także rzecz uwagi godna, Że 
te kraie. w których йе pafma gór wyfo- 
kich znayduią, zawfze leżą wyżey iak 
okolice dwóch ftron naprzeciwnych, a 
w powfzechności-kray wyżey od pogra- 
nicznych leżący zawfze naywyżfzemi 
górami ieft ofadzony. Tak źrzódła Wi- 
йу iTeifsy przekonywaiącym Їз tego do- 
wodem, że grunt Tatrow wyżfzym ieft 
niż Polfka i Węgry. Źrzódła bowiem 
rzek z pod gór wybiegaiące okazuią nam 
wyniefienie gruntu па którym ftoią góry. 
Podobnie z źrzódeł Elby, i niektórych та 
łych rzeczek, które w Odrę wpadaią, 

widzie- 
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widziemy, że grunt Gór Olbrzymich wyż 
żey leży od Czech i Sląfka. 


Ale naywyżfze z gór Europeyfkich 
fą Alpy, i dla tego też leżą na naywyż- 
fzym gruncie tey. świata części. | Так 
też właśnie i Azyl część naywyżfza, 
naywyżfzemi górami ieft ofadzona, z 
którey właśnie iak ze wfpólnego śrzodka 
liczne gór pafma wychodząc, całą Azyą 
w różne przerzynaią ftrony. I w Реги 
także Гах naywyżfze Ameryki góry, a 
wewnątrz Afryki niezmierne góry Xie- 
Życowe znayduiemy podobnie; Atlas i 
inne pafma Та ich tylko pobocznym ra- 
mieniem, a zapewne naywyżfzy kray 
zaymulą tey świata części, 
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Кл. o:których biegu w oftatnim li- 
ście napifałem WPanu; "fame; fobie bez- 
wątpieńia wydrążyły koryśa: Widać to |} 
między innemi i z biegu Onych zawfze LIM 
mniey lub bardziey krętego i nieregu+ 
larnego. Po gw ałtownym үч AWA wi- | 

dziemy: лаж fze, że wody fpływaiące;, | 
podobny m' kręcą fię fpofobem ‚1 małe pi ү 
drożkiwy rabiaią fobie. + Płynąca bowiem | 
woda tam fie dla ciężkości fwoiey.zawfze 
obraca, gdzie grunt іе пау у, czy 
to zniżenie przed nią, czy też/leży na 
boku. Że tedy wy niefienia i fpadziftości 

na ziemney powierze hni fą nieregularne 
zbaczaią też i rzeki raz па tę, toź 
na ową ftronę, i rózne formuią zakręty. ||| 
{ 


Im pówierzchnia іеЁ  fpadziftfza , | 
na którey йе iakie "ciało ciężkie -2пау= 
duie, tym prędzey ie włafna ciężkość 
pędzi, gdy wrefzcie równe fą okołiczno- 
ści. Hat muiemy dla tego łancuchami 
koła u poiazdow , gdy nam `2 przykrey | 
gy | 
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góry zieżdżać przychodzi ; ; bo nas do- 
świadczenie uczy, że polazd wtedy da- 
leko ciężey, idzie, iak gdy Пе kota wol- 
nie obracaią. Zawfze taki rofiropnie 
poftępnie fobie, który ni iepotrze buiąc na- 
wet dla mierney fpadziftości góry, hamo- 
wać koł poiazdu, zwolna z niey zieżdża 
4 nie zacina koni. 'Sambowiem włafnym 
ciężarem poiazd, bez koni pomocy, z 
góry fię fpadziftey ftacza, i dla tego gdy 
тоспо już. na górze był pociągniony z 
tak wielkim pędem leei, Że go konie 
inaczey chyba w bok ikoczeńiem, fatale 
nym Ча wozu,i ludzi, wftrzymać niemo- 
gą. Podobnie gdy gwałtowne defzcze 

w górzyftych kraiąch fpadną, lub nagle 
śniegi ftopnieią, takim pędem woda 2 
gór (pływa, że nietylko z fobą ogromne 
porywa kamienie, ale i drogę między 
górami niebeśpieczną czyni ; gdy częfto 
tam gdzie zupelnie fucho było, w kilka 
godzin byftre i głębokie ftrumienie znas 
lesć można. 


Widzifz WPąn z tego, Że rzek ро» 
chyłość do ich prędkości znacznie przy- 
kładać Пе ший. Ztwierdza to iefzcze 
i doświadczenie. Z dwóch małych ró- 
wney głębokości rzeczek wfchodniey 
Fryzyi, miała iedna iakem iuż namienił 

4, dru- 
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x, druga. 15 cala fpadżiftości w, prze- 
ciągu Жор 1000. Ale też zato oftatnia 
w fekundzie 31 Кору Paryzkiey ubiegała, 
a zatym prędzey daleko iak, pierwfza, 
która w tymże czafie tylko тї йору par 
ryzkiey upłyneła, dla pochyłości zna 
cznie mnieyfzey. 


Odmienia fię także rzek prędkość 
rozmaitą wyfokością wody. Widzifz to 
WPan na Wisle. Jak byftro ona płynie 
gdy wzbierze na wiofnę, iak znowu idzie 
powoli, gdy opadnie latem W fzyftkie 
fię rzeki tak maią, bo wfzyftkie, gdy w 
fwych płyną korytach, o ziemię, kamie- 
nie, chrofty różne na dnie i po bokach 
uderzaiąc, "nie uftannie: w fwym Пе za- 
trzymuią biegu. Орог takowy tych 
wprawdzie: tylko cząftek wody bieg о; 
fłabia, które йе dna i bokow koryta do- 
tykaią beżśrzednie, z tym wfzyftkim, 
że te cząftki z inna wodą {а nieiako fpo- 
ione, a naftępnie mniey ią lub więcey 
witecz ciągną, mufi nakoniec cała rze- 
czney wody 'mafsa płynąć wolniey, iak 
gdyby płynęła inaczey. Im więkfza ieft 
powierzchnia koryta, tym w ogulności 
biorąc, i biegu ftrata przez tarcie warfzt 
wodnych о ziemię ieft więkfza ; lecz im 
cała mafsa względem tych warfzt іе 

wig- 
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więkfza, tym mniey:znaczne ieft ubywa- 
nie predkości na całą podzielone mafsę, 
Wifła п. р: ieft tu pod Wasizawą na 900; 
aż do 16003 łokci fzeroką. Daym y na 
to: że woda w niey na dwa łokcie przy- 
brała, a łatwo wyftawifz fobie WPan, 
Że przez to tak йе nieznacznie iey ko- 
гус pomnoży, że” one bez znacznęgo po- 
pełnienia, błędu za tak wielkie poczytać 
mozna, iak przed wezbraniem byłą. Cóż 
bowiem dwa łokcie zkażdey ftrony wzgle- 
dem łokci тодо. znaczą? Ale że паѓа wo: 
dy w fzerokości 1000. łokci,na dwa łokcie 
wyfokości, a naftępnie bardz znacznie 
pomnożyła Пе; dzieli fie więc ta ftrata 


porufzenia na mafsę daleko wi iękfzą, i 
dla tego co do prędkości mnieyfzą dale- 
ko АЕ przedtyńi, bydź тий, a tym fas 
mym znacznie prędzey rzeka upływa. 


Łatwo WPan z tego wniefiefz, że w 
ogulności przy iednych okolicznościach 
i równym fpadku, rzeka fzeroka i głe- 
boka prędzey płynąć тий, “iak ҮН 
Wfzędzie to fię doświadczeniem pótwier- 
dza. Mała w Śzwecyi rzeczka ( podług 
świadęćtwa P. Elwiufza ) ubiegała w ie- 
dney fekundzie *prawie, 17; Paryzkiey 
ftópy ; Sekwana daleko od 'tamtey rzeki 
więkfza upływała w tym  czafie przy 

muer- 


rę 
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mierney wody унон Ciak świad- 
czy b. Mariotte ) 34. Кору Уу zkiey; 
a Amazońfka rzeka (iak pifze de la 
Condamine ) w znaczney od morza odle- 
głóści 112 Paryzkiego fążnia czyli 74. fto- 
py wi дае żojtawiaki za iobą. Ale 
też ta oftatnia niefkońezenie jeft wię- 
kfza i głębfża od wfzyftkich rzek Euro- 
py- Dla tey przyczyny im mnieyfże fg 
kanały. lub rynny, tym im więcey poc -hy- 
łości dać potrzeba. Młynarze pofpoli- 
cie przy rowow kopaniu na 100. ftop cal 
ieden, a tak na тооо. calow 10. biora fpad- 

ku, a przecie w nich woda nie płynie 
prędzey, ак w wielkiey rzece, która na 


1600. ftop G. cala ałbo mniey ma pochy- 
łości. 


A tak ieżeli WPan podług prędko- 
ści biegu Sekwany pod Paryżem, 1 Wi- 
śle między „Warfzawą a Gdańikiem śrze- 
dniey prędkości 22: йору w iedney fe- 
kundzie zaznaczyfź; ubieży опа 200. 
ftop w iedney minucie, 2000. fążni Pa- 
ryżkich w godzinie, we dwóch godzi- 
nach* koło mili, a naftępnie w godzinach 
120 czyli w dniach 5. ztąd aż do Gdań- 
а. Tym fpofobem iafne fobie Wyo- 
brażeńie oney prędkości uczynić po- 
trafifz. 

Ale 
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Ale można dóyść rzeki predkości, 
między innemi i za pomoca kul dre- 
wnianych, rzuconych tam w wode, gdzie 
idzie ftrumień właściwy Gdy bowiem 
dwóch ludzi z dobremi jednakowo nafta- 
wionemi zegarkami w znaczney od fiebie 
odległości nad brzegiem ftanie, a ieden 
z nich ten moment, kiedy rzuca kule, 
drugi ten, kiedy przypływa do niego, na 
zegarkach naznaczą; znaydzie [Пе czas 
w którym kula, a tym famym i woda 
kulę niofąca i równie Z nią płynąca, 2, 
jednego na di rugie mieyfce przybedzie. 
Wfzakże obu mieyfe odległość: “iak mo- 
2па naydokładniey zmierzyć potrzeba, 


a tak dopiero śrzednia rzeki prędkość 
między obiema. mieyfcami tym ' dokła- 
dniey wypadnie, с1ш te od fiebie bar dziey 
fą oc łdalone. 


Częfto Пе i przez to famá pre- 
dkość rzeki odmienia, kiedy бе iey 
koryto rózfzerzy, lub' ścieśni. Daymy 
na to, żeby naprzykład | > od Młocinami 
moft był na Wiśle, i żeby ztąd aż do 
Młocin Wifła żadnego z boku wpływu i 
upływu znacznego nie mi alay fam W Pan 
widzifz że wiedney minucie lub fekun- 
dzie tyle wody po od Młocińfkim moftem 
iak pod Warfzawfkim utpływać muliałoby. 
Bocgdyby pod Młocinami ubiegało wig- 

cey, 
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сеу, iak z Warfżzawy. przybywa „ mufiałą 
by Wifła między Warfzawą a Młocinami 
opatlać, gdyby znowu u pływało mniey 
iak z Warfzawy przypływa, mufiałaby 
koniecznie wzbierać. Nie wzbiera zaś 
ani opada Wilła zwyczaynie, a przynay- 
mniey w krótkim czafie nigdy: bardzo 
znacznie to nie dziele Пе. Mali zatym 
pod moftem W arfzawfkim i W, 
kiedy Witla wód fwych: wyfókości nie 
zinieni, równa w не czafie wody 
malsa upływać. 


Można fobie w każdey zgoła rzece 
pewne płafzczyzny idące w poprzek „Ки, 


dyrekcyi wody perpendykularnć, a ftru= 
mień aż do dna przecinające wyobrazić. 
Przez każde pr zerznięcie, które taka pła- 
fzczyzna czyni, ieżeli rzeka ро bokach 
znacznych nie ma wpływów i ubiegow 
w pewnym danym czafie równie wiele 
upływa wody. lm ишо to przerznięcie 
те maieyfze,tym woda prędzey w nim 
płynąć ший. Jafna WPan ztąd widzifz, 
dla czego rzeki tam gdzie Га naywężfze, 
zwyczaynie nayprędzey, a tam „gdzie 
maią fzerokość naywiękfza nayleniwiey 
płyną. Częfto na tych mieyfe ach, gdzie 
fa naywężfze, naygłębfze bywaią, dla 
tego że byftrzey biegąca woda, mocniey 
włafne dno wydrąża i głębi, ale też wła- 
śnie 
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śnie przez to znowu część fwey prędko- - 
ści traci, Боо przerznięcie rzeki pa: 
przeczne głębokością powiękfza Пе, 


Szerokość rzeki nie tylko fię zbliże- 
niem brzegów i kępami zmnieyfza, ale 
też tamami które Пе w niey Биа, mofta= 
mi zaś naybardziey. Nie może "урга- 
wdzie той pływaiący na łyżwach iak 
Warfzawfki n. р ścieśniąć bardzo rzeki 
przerznięcią, gdyż łyżwy, na których 
leży, mało tylko zanurzaią Пе w wodzie, 
i dla tego też prędkość iey między 
foba pomuażają nieznacznie. Ale fą inne 
тойу murowane na arkadach, drewnia- 
ne na fłupach murowanych, i palach. 
Wfzyftkie re tym mocniey ścifkaią rzekę, 
im zeftfze irgrubfze fą ру: Ma takie 
ścieświenie , ieżeli zwłafzcza ieft wiel- 
kie, fkutki nader fzkodliwe. Czyni fpław 
niebeśpiecznym, porywa bowiem przy 
takim moście byftra woda "ftatki i tra- 
twy, a częfto olłupy uderzywfzy rozbi- 
ja. Nadto fprawia: Że częfto między 
fłupami kra йе fkupiwfzy, rzekę, po czę- 
ści zatyka, i byftrość przedzieraią- 
сеу йе wody przez to pomnaża. Do 
tego byftry ftrumień i lod o iłupy mofto- 
we uderza , a'ieżeli onych nie znofi zu- 
pełnie, to przynaymniey mocho сне 

akoż 
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Jakoż пане zyło doświadczenie, Że wfzy« 
ftkie mofty na fłupach.lub palach, ieżeli 
ftały na rzekach wiele kry niofących; 

nie trwały dłngo, a przynaymniey czę- 
ftey wyciącały poprawy. „Przeciwnie na 
rżekach kraiow ciepleyfzych i w ogulno= 
ści takich, które mało niofą lodu, fą 
takie mofły bardzo użyteczne i trwałe. 
Trzeln iednak przy onych budowie 2а- 
wfze uważać na to, żeby” iak można 
naymniey przez nie rzeka ścieśniona 
była, i żeby, ieżeli wybór mieyfca ieft 
wolny, raczey ie tam ftawiano, gdzietzeka 
płynie fzeroko , iak tam, gdzie узко i 
byftro. 


Może iednak przerznięcie rzeki nie 
tylko co do fzerokości, ale też co da 
wyfokości lub głębokości , bydź zmniey- 
fzone, a przez. to prędkość rzeki po: 
mnożoną. Zdarza Пе to wtedy fzcze- 
gulniey gdy rzeka na fkałach płynie, 
które iey dno wynofzą, i z bokow wo» 
dzie rozfzerzyć fię nie daią. Pomnaża fię 
w tym razie iey prędkość , wody fię 
biią o fkały wyftaiące, i nabywaią гоз 
zmaitego nieregularnego biegu: Miey- 
fcami tak rzekę fkały ze dna i z bokow 
ścifkaią, że z nadzw yczayną prędkością 
bieży. Takie mieyfca wyrami NWZA 

ię. 
$ 
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fig. S4 опе ftatkom i łodziom niebeś- 
pieczne. Duiiay między innemi ma wir 
takowy. 


Głębokość fzerokiey rzeki na ró- 
Znych mieyfcach тей różna. Raz z ie~ 
dnego brześu; tóż znowu z drugiego, 
czafem też we'śrzódku rzeki, znayduie- 
my naywiekfzą. Fak Wifa u nas od 
brzegu Pralkiego ieft пау głębfza.  Mó- 
wią zaś, że gdzie rzęka iaka naywiękfzą 
ma głębokość, tam też tnurt (am бпеу 
znayduie fię. - Ładowne ftatki idą na 
małą wodę nurtem famym, fzukaiąć Za- 
wfze mieyfe naygłębfzych , gdyż ina- 
стеу, łacno by оћайіу na piafkach. „Gdy 
285 woda ięft wielka, wfzędzie one pły- 
ńąć mogą. Na nurcie famym zawfze 
їгека bieży n typrędzey. Można bowiem 
fzeroką rzekę: uważać zawfze iakby Z 
rzeki główney , którą nurt fam czyni, і 
dwu pobe ycznych by ła złożoną. Że pier- 
wfza głębfzą тей iak oftatnie, bieg iey 
ieft prędfży mimo fpadek iednaki: 
Wrefzcie odmieniaią rzeki nurty fwoie 
bardzo częfto, а zwłafzcza po krze geftey; 
częfto bowiem ich korytą”lod na niektó- 
vyth mieyfcach wynofi, na niektórych 
Znowu zagłębia, 
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CH uwagi nafzey było do tych czas 
rzek płynienie, teraz fię nadich koryta- 
mi, nad odmianami, które rzeki w. nich 
i brzegach porobiły, pHniey. nie co za- 
ftanowmy. , Przypomniey fobie WPan. że 
Пектос w iakim naczyniu ziemię lub gli- 
nę z wodą zmiefzać chciałeś, zawfześ 
ią dobrze wzrufzyć i zamącić, mufiał. 
Jak tylko to wzrutzenie cokolwiek uftaie 
zaraz Пе zmiefzana materya od wodv'od- 
dzielać zaczyna, a gdy fię ufpokoi zupeł- 
nie, tamta na dno opada, i okrywa ie 
nakfztałt ziemney warfzty, woda zaś ro- 
bi fię iafną i przezroczyftą. Ргойе to ż 
łatwe doświadczenie niezliczone WPanu 
nad rzekami zdarźaiące fię widoki obia- 
śnić potrali. 


Nie maią rzeki wody. mętnieyfzey 

a ziemnemi i obcemi cząftkami bardziey 

napęłnioney, iak kiedy wzbiora naywy- 

2еу, a паїерпіе nayprędzey płyną: Ła- 

two Пе WPan otym z doświadczenia na 
12 Wiśle 
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Wiśle przekonafz. Każdy bowiem ftru- 
mień; gdy wzbierze, właśnie dla tey před- 
kości, którą ma w tym razie, uderzą 
niezwyczayną fiłą o brzegi, kępy i wizy- 
ftkie wyftaiące części koryta fwego, od- 
rywa wiele|ziemi i niefie ią z fobą póki 
byftro płynię wraz Ж temi cząftkami, 
których mu z góry fpadaiące defzczowe 
wody udzielaią lub śniegi ftopniałe., Jak 
tylko taki ftrumićń prędkość fwoią, alko 
zupelnie, albo w części utraci, opada 
owa ziemia która dotąd z nim zmiefza- 
ną była, i oddziela fię od niego zupełnie. 
Nayczęściey to przy uyściu rzecznym 
widziemy, bo rzeki łącząc Пе z morzem 
bieg fwóy ze fzczętem tracą. I ztąd to 
pochodzi, że йе tu muł i ziemia częfio 
w tak Znaczney grubości zgromadza, iż 
wielkim okrętom 2 trudńością w rzeki 
wpływać przychodzi, а czafem i niepo- 
dobna wcale. Brzegi nawet fame pofu- 
waią fię có raz daley w morze, a tą zie- 
mią, którą rzeki opufżczaią, z czafem po- 
więkfzaią Пе mocno. Tak w Egipcie 
iniafto Damrata, które w 13tym wićku 
паї famym leżało morzent , teraz dale- 
ko ftoi-od niego; tak też wyfpę niegdyś 
Faros Nil z ciągłym połączył krajem. 
Wieża, którą Pius V. Papież przy uy$ciu 
Tybru nad brzegiem morlkim poftawił, 


po 
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po ubieżeniu 145, lat na тооо. krokow 
od morza oddaliła fie. Podobnie i; Ra- 
wenna niegdys fławnym їайтог!(Кїп1 
miaftem była, a teraz leży głęboko w 
kraiu. Wenecya fama iużby zapewite 
przez uyścia Athyzy Brenty i innych 
rzek z lądem zoftała złączoną, gdyby z 
wielkim kofztem i pracą temu nie zabie- 
апо. Tym właśnie ШОГО zoftawia- 
ią rzeki na dolinach; gdy ie zaleią-we- 
zbrawfzy- wiele ziemnych 1 gliniaftych 
części po fobie» bo na takich błoniacn 
pofpolicie ich wody wcale prawie bez 
porufzenia foja Podnofzą fię przeto te 
kraie, a za każda powodzią nowa йе wai- 
{zta ziemi na nich formule. 


Koryta rzek ,kraiow zimnych, do- 
znaią pofpolicie odmian naywiękfzych 
na wiofnę, kiedy lody idą. Tego bo- 
wiem zamarzła rzeka częfto z iegaey pu- 
fzcza ,ftrony , gdy tym czasem druga ie- 
fzcze grubym lodem ieft pokryt a. “Мий 
więc wzbieraiąca. woda nadzwyczay fię 
ścifkać, płynie z naywiękfzą predkością, 
porywa z fobą ma drodze осе pia- 
fzczyfte ławy, czefto i całe Керу, dno 
fwoie wyrzyna głębiey, a zarwaną Zie- 
mię na boku upulzcza, gdzie dla: lodu 
powoli iść mufi, Tak nowe рож wyż 

fpy; 
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fpy, dawne > giną, a nurty йе odmienia- 
ią znacznie 


Podobnym też fpofobem równaią 
rzeki nawet idna fwoie, ieżeli znaczne 
nierówności na nich znayduia fi Gdy, 
bowiem dno rzeki na iakim niteyku wiel- 
ką, a zaraz potym nieznaczną mia fpa- 
dziftość, тий rzeka, którą zawfze уп 
prędzey płynie, im więkfzy ieft fpadek, 
na tym mieyfcu prędko, na tamtym zno- 
wu iść powoli; porywa więc z fobą za- 
wfze z tamtąd ziemię, a tu ią zofiawia. 
Tak tedy:część dna wywyżfzona zawfze 
Пе zniża, a nifka zawfze podnofi. Niknie 
więc nierówność dna nakoniec, a rzeka 
iednoftay nie płynie , bo fpadek ma wfzę- 
dzie iednaki. 

Tym йе też zapewne ftało, Że 
wfzędzie gdzie tylko przez piafek „lub 
ziemię płyneły rzeki ,+wfzyftkie zawady, 
które iednoftaynenm biegówi były na 
prz BOW уа fame uprzątneły "Ale w 
fkaliftym gruncie tega uczynić nie mo- 
gły, bo uderzenie ich 2а fłabe było, aby 
przedarły fkały. Dla tego też po dziś 
dzień: w wielu rzekach znayduiery na 

takich mieyfcach katarakty czyli progi, 
gdzie dno fkalifte nagle бе zniża. А 
е 


Te progi rzeczne czę [to Rikie i 
waią, ale zawfze fą żegludze fzkodliw 
iak to na Dnieprze widżziemy, · dnia 
z fwych progow od:czafow REMY nyeh 
jeft znany. Слейо саќатга 
ftrumień z (kał znacznie wyk 
Nayznacznieyfza tego rodzaiu К; 
znaydyie fię w. Kanadzie, blitko Къ Ар 
gdzie Niagara rzeka wielka, na 720 top 
Paryzki h. fzeroka (pada z wyfokości ftop 
137. W Europie nayofobliw і Kataraktę 
znaydźiefź we an przy [erni w Panftwie 
Kościelnym, Małą rzeka Welino leci 
tam trzema даригери: zgóry. az tych 
oftatni 200. ftop ma wyfokości. Mai 
Ren kilka takich БОЛО, a fzczeguł! niey 
ieden pod Szafhaufsen ma ftop 75. wyfo- 
ki. „W górzydzych okolicach czefto ftru- 
mienie zniezmierney wyfokości Града» 
ią. "Fak w Szwaycarąch пей Hawn у ftru- 
mien Staubbach nazw ski: który na 980. 
Жор Paryzkich pod pionfpada, а ж Гра 


f 


dkusdwoim na drobną rofe ESER fie, 


Powierzchnia ftałego lądu ma za 
wfze ku morzu: pochyłość „nielaką, która 
od naywyżfzych okolic: poc: ząwizy. ieft 
naywiękfzą, a' blifko mórza nieznączną 
prawie. I przeto rzeki.które z ftron nay- 
wyżfzych płyną, naywiękfzą pochyłość 

z raza 
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в Е ) 
2 razu przed fobą nayczęściey, a nie z 
Боко, znayduią; przeciwnie zaś blifko 
morza idą na dnie poziomym; gdzie пау- 
лїї! eyfza poboczna pochyłość, lub nie- 
znaczna różność tęgości i odporu ziemi, 
ieft doftateczna z přoftey ie zwrócić 
drogi. Ztąd to pochodzi, Że rzeki bli- 
fko uyścia fwego naywiękfze i ńayczę- 
ftfze matą zakręty, a a nigdzie profto wciąż 
mil kilka, chyba w znaczney od morza 
odległości, płynąć nie zwykły. Ta ró- 
Żność w biegu rzecznym talk bywa. pó- 
fpólicie «znaczną, że i dzicy ludzie, 
gdy w me осела ftronach wzdłuż 
бе rzeki pufzczaią, ztego poznawaią, 


czy fą dalekie, czy blifkiemi morza. 


Wielkie zakręty, które w rzekach 
blifko morza widziemy, przytym pozio- 
me prawie położenie lądu, na którym 
płyną, fą nieząwodnie przyczyna tego , 
że fię rzeki , nim wpadną w morze, пау- 
częściey na rozmaite dzielą odnogi. Ж 
tych odnog Га prawie zawfze iedne zna- 
cznie dłużfze iak drugie ,'a wtedy też 
woda w nich mnieyfzy daleko, iak w tam- 
tych, ma fpadek. Daymy naprzykład : 
że ten punkt w którym fié dwie odnogi 
dzielą, dwiema ftopami wyżey leży iak 
morzć, i że iedna z tych odnog na milę, 

druga 
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druga na dwie, ieft długa, będzie wtedy 
woda w tamtey na iedną milę, w tey za$ 
na dwie. fpadku dwie ftopy miała, a 
tak w oftatniey , na mile ftopę tylko ie- 
dna. Wiemy zaś że woda w iednych 0+ 
kolicznościdch zawfze tym prędzey pły- 
nie, im więkfży iey fpadek. Leniwiey 
więc w dłu: ey odnodze iak w krótfzey 
płynąć będzie. Więcey także w dłu- 
żlzey piafku zoftawi iak w krótfzey, А 
zatym głębokość wody i prędkość co raz 
fię bardziey zmnieyfzy, piafki zaś co 
raz: bardzieęy; pomnożą. Możefz tedy 
WPan wnieść łatwo, że nakoniec dłu- 
Żfza odnoga wcale fię piafkiem zafypać 
miuli, ieżeli praca ї fztuka temi zafy- 
paniu nie przefzkądzi: 


Znaydziefz WPan ш takie: 
go zalypania przy wfzyftkich -rzekach. 
Podług iednofiaynego wfzyftkich ftaro- 
żytnych pifarzow świadećtwa, wpadał 
Nil fiedmią odnogami w morze: Z tych 
dwie tylko pozoftały dotych czas. 'Stą- 
ło бе toż fame z rozmaitemi odnogami, 
któremi Dunay do morza czarnego ш 
pływa. Ledwie iedna teraz іе fpławną, 
inne mocno fa zafypane piafkiem. Po 
dobnie także dzieie Пе i z Wilłą. 


Rzeka 
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Rzeka:ta dla nas tak ważną i. ze- 
wfzech miar nafzey godna uwagi, dzieki 
бе pod Montan nie daleko Mulborga na 
dwie odnogi, Nogąt, która ku Malbor- 
gowi, i właściwą Wife. która, do Gdań- 
fka płynie. W wieku fzefnaftym: prze- 
kopano rów mały z Wily- do Nogatu z 
Kwidzina' płynącego. Chciano tym rø- 
wen nie co wody do Nogatu, wpyścić, 
aby tak na nim fpław do- Elbląga Бу 
łacnieyfzy. Ale ta nowość niefpodzia- 
ne pociągnęła fkutki., Gdy. bowiem Wie 
Йа krótfzą daleko drogą przez Nogat dö 
morza dóyść mogła, a naftępnie tu wię- 
kfzy fpadek i więkfzą prędkość miała, 
obróciła fię.powiękizey części ku tey 
nowey odnodze, rozfzerzyła ią И wy- 
głebła znacznie, zalała okoliczne nizi- 
ny, a co raz'bardziey piafkiem. zafypy- 
wać poczęła /przednieyfzą ku Gdańtko- 
wi idącą odnógę. Ufiłowano potym te- 
mu złemu różnemi -i kofztownemi za- 
biedz fpofobami, biiąc pod Montau ro- 
zmaite tamy , ale wfzyftko obez otrzy; 
mania. żądanego fkutku. .. Możeby nieco 
więcey. te kofztowne dzieła pożytku 
przyniofły, gdyby podług іреу 
planty rozłożone były.  Zafypuie fię 
tym сга епу Wifła (co raz bardziey; a 
zwłafźcza teraz gdy Montau pod Prufkim 

pano- 
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panowaniem zoftałe, gdy 
cznych nikt utrzymać nie ftara ве. "Tak 
ARK pły йе, że iey od leniwego 
| imie Lenwki dano. Zdaje fię na- 
wet, że pr zezate pia fki co raz pomnaża- 
jace йе, kiedys fpław do Gdańika 'nię 
podobnym fię anie. 
Е E \ 
Możefz fobie WPan z tego przy: 
kładu razem wyftawić, тайт Кобек czyni 
kanały, wode z rzek fprowadzaiące. К 
dy bowiem w nich woda znacznie 
kizy, iak'w famym ftrumieniu, ma Гү 
a dotego wólno 1/ро gołey ziemi 
wa; wątpić nie można, że więkfz 
część, opuściwfzy koryto, w 
bróci fię, ato tak dalece, 2 
nakoniec dla pis afkow żeglug: 
trudnić бе może. 


1- 


Uczy: doświądczenie, że wfzyftkie 
rzeki,gdy w nie z boka inne takie wpły- 
waią, fzerfzemi Пе ftaią iak były; tym 
czalem fzerokaść złączonych ftrumieni 
jeft zawfze mnieyfza, iak razem wżięte 
obu Afzerokości. Bo gdy Пе mafsa wody 
przez złączenie ftrumieńni pomnoży, ra- 
zem też i ftrata prędkości, którą орог 
dna I 0с тад fprawnie, Кате бе mniey- 
fzą, Prędzey zatym rzeka płynie; i 

mnięy 
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mniey йе rozfzerza. Jednakże \ rośnie 
tym bardziey fzerokość! ftrumieni  wfzy= 
ftkich, im бе bardziey do morza zbliża- 
ią, chyba że йе na kilka rozdźielą od- 
nog. W tym bowiem przypadku każda 
odnoga znowu znacznie będzie wężfza 
iak dawniey. niepodzielony  ftrumień. 
Nadto ma woda kążdego ftrumienia fwóy 
ofobliwy lubo bardzo faby kolor. I prze- 
to częfto rozeznać można tam, gdzie fię 
dwie rzeki z fobą łączą, wodę iedney od 
wody drugiey do znaczney odległości. 
Podobną także widać: różnicę przy uy- 
ściach rzek wpadaiących w morze. 


4 


Zint WPan nifkie łąki Czerniachowa 
rzy Warfzawie leżące, które tak częfta 
ifla zalewa. Znayduią бе takie тёё 
wniny wfzędzie. po nad rzekami; a ofo- 
bliwie niedaleko ich uyścia gdzie cały 
grunt ieft poziomy, częfto tak bywaią 
obłzernć ‚ре mil kilka wzdłuż 1 wfzerz 
zaymuią. Ilekroć rzeki mocniey nie co 
wzbiorą, to zaś czafem i kilkakroć w 
roku fię przytrafia, tyle razy te równi- 
ny, nizinami zwane, fwemi zalewaią wo- 
dami. Wifła nafza ma znaczne niziny, 
które milę za Toruniem iuż zączynalą 
fię, a między Malborgiem Gdańfkiem + 
Eiblagiem Га nayżyżŻnieyfze i nayobfzer- 
nieyfze. Jefzczę znacznieyfze fą te ni- 
ziny, które koło Wezeru i Elby lub ko- 
ło Padu w Lambardyi rościągaią fię. 
Taywiękfze zaś ` znayduią йе · za- 
pewne w Ameryce, a to koło rzek nie- 
zmiernych tey świata części. 


Jeżeli 
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Jeżeli te niziny fą małe, iak pod 
Czerniąchowem naprzykład , pozwala fię 
wólzie one zalewać i zamiaft łąk onych 
używa йе. Gdy bowiem u nas i we wfzy- 
бас zimnych kraiach takie powodzie 
włąśnie na pierwfż a więfnę, przypadaią, 
dodaią, iak doświadczenie uczy, wielkiey 
buyności trawie, ofobliwie przez ten 
gśliniafty pokład, czyli muż, który zolta: 
wiaią, -cofaiącę fię wody. Bardzo бе 
tym mułem poprawiaią grunta, om ieft 
właściwą przyczyną żyżności “гуз 
ftkich zgoła nizin, których pawierze bania; 
z niego powoli uformowała йе. Naita- 
kach ofobliwie, zą pomocą „mutu tego, 
nadzwycząynie rośnie. trawa. ‚А -lubo 
czafem powodzie niewcześnie w. lecię 
zdarzone, оп wyrofła trawę pfuią i 
gubią ; nie warta rzecz iednak tego, aby 
maly. gruntu kawał uyimować tamami 
dla wftrzymania rzeczney wody; częścią 
Że takie tamy kofztuią bardzo Wiele, 
częścią też że przez nie ginie dla łąk 
zyik powodzi na wiofnę. 


Jeżeli zaś te niziny wielką maig 

łość, trzeba na nich koniecznie, 

należyty niofły, ftawić mie- 

Каз aynie i inpe budowy, a nakte 

pnie uiąć ie tamami dla zabieżenia роз 
Wo. 
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wodziom:* бура бе wprawdzie te tamy 
2 famey tylko ziemi, ale' że obfzeriie , 
miążfze 1 wyfokie bydź mefzą, znaczne” 
go wyciągaią kofztu. Trzeba do tego 
tu i ówdzie w nich porobić przerwy, a- 
by, woda ze wfzyftkich mieyfc wynielio+ 
nych na niziny fpływaiąca, wolnie do 
ftrumienia biecła, a powodzi nie (prawi- 
łą. "Тез tamach otwarcia mulzą bydź 
opatrzońe drzwiami, aby ie zamknąć 
można gdy rzeka przybierze, gdyż ina- 
czey nicby nie pomogły tamy; ftoweim 
tu г ówdzie w tamach sluzy zrobić trze 
ba, które częfto bywaią bardzo kofzto- 
wne Z grom айға Пе wprawdzie w cza-/ 
fie w Къ гаї: rzeki, gdy sluzy Га zam- 
knięte, woda z w yżfzych ftron fpły уаз 
1аса, ү tamach; z tym wfzyftkim zna- 
czney fzkody uczynić nie może, bo rze- 
ki zwyczaynie predko opadać zwykły, 
tak Że znowu sluzy otworzyć można. 
Prawda Że przez te tamy tracą nizin 
miefzkańcy korzyść wiefiennych na fwe 
łąki powodzi, ale maią inne fpofoby 
nadgrodzenia tego, a na wyżfzych nie 
co mieyfcach wiele zyfkuią pola, które 
Туа obfitością iefzcze im więcey niefie 
korzyści iak łąki. 


Widzifz 
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Widzifz WPan' ztego, że bicie tam 
j sluz robienie dla miefźkańcow nizin. 
nayważnieyfzym ieft punktem... Wycią- 
ga опе gruńtowney wiadomości tey nau- 
ki, którą wodnym budownićttwem zo- 
wiemy.: "Zde/zrobione tamy Lsluzy czę- 
fto nie tylko fummy wielkie nifeczą zuz 
pełnie, ale tyfiącom ludzi 'wydzieraią 
malatek , a'czafem w niebeśpieczeńftwo 
ntraty' życia 'wprawiaią. Gdy bowiem 
tama fię przerwie, częfto tak nagle ni- 
ziny choćby i na mił kilka załewa wodą, 
ŻE ratunek prawie niepodobaty. 


- W kraiach gorących takich tam nie 
znają , Wiefz WPan że wylewy Nilu Га 
dobrodzieyftwem natury dla Egiptu. Bo 
nayprzód w takich iak Egiptj kraiach, 
gdzie defzcz nigdy prawie nid pada , fą 
powodzie i polóm nawet nieuchronnie 
potrzebne; a potym Egiptu pola Їз wte- 
dy zupełnie próżne, kiedy ie Nif zabie- 
ra © Zafiewglą йе one pod zimę, a w 
Kwietnin lu$ Maiu zbiera бе z nich zbo- 
że, wylewy zaś Nilu w Lipcu i Sierpniu 
przypadać zwykły. “Inne wielkie gorg- 
cych kraliow rzeki, równie iak'Nil, wy- 
jewaią „regularnie, 1 nie przefzkadzaią 
robotom w polu; unas przeciwnie nay- 
celnieyfze zboża na zimę zafiane zgni- 


łyby 


NIZLI1N Y, ŁĄK 


ZET TC TOREB RZE RZA CZE DZI WAZY WEW Z 


łyby zapewne, gdyby rzeki pola zalać 
mogły;,bo poipolicie na.wiofnę zwykły 
przybierać, Częfto też w Lipcu, lub 
miefiącach lata , wzbieraią, a wtedyby 
podobnie bąrdzo żniwom ааа бе 


Jezeli WPan gdziekolwiek na nizi- 
w ziemi wykopiefz, napełni on 
12 wodą, aby. tylko cokolwiek 
W fzędzie "Рап na теу 
ti: choćby iw wielkiey odle- 
głości od rzeki, a. wtych woda równie 
2 rzeką wzbierą i opada, na znak, | 
z niey wypływa. Piwnice nawet w in- 
nych сайасы fiiche, wodą бе napelnia- 
ią ly rzeka, przybierze. Jeft tedy w 
każdey rzeki podziemne iakieś ie- 
zióro,. bardzo daleko rościagaiące йе. 
Poznafz WPan tasna przyczynę tey Pod- 
zienmey wody, ieżeli uważyfz, że z ka- 
żdego pełnego naczynia  zarąż u- 
pływa wodą, iąk fie tylko ze fpodu bądź 
riaymnieyfze zrobi otwarcie. Prźynitda 
dowiem {wym ciężarem zwierzchnią wo- 
da fpodnią do upływania. Nayczęściey 
zaś rzeczne koryta z piafku albo, pul- 
chney ziemi złożone bywaią. Mufi za- 
tym fpodnia w nich woda ku w fzyftkim 
fronom tym fię mocniey przecilkać, im 
ią bardziey, zwierzchnia woda ciśnie, 
K czyli 
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czyli im bardziey rzeka przybierze. Ska- 
lite dno albo bardzo twarde niedopu- 
lzcza wprawdzie przedrzec йе, wodzie, 
ale rzadkie mamy okQlice iw którychby 
rzeki przez taki grunt płynety. 


Kiedy więc na iakim mieyfcu wo- 
dą fpadłych nagle defzczow lub śniegow 
ftopniałych rzeka nabrzmieie, kiedy na 
iey powierzchni wzgórze fię wodne nie- 
iako zrobi, pomnaża fię i to niewidome 
iezioro, a znaczna część przybyłey wo- 
dy-ginie pod ziemią. Nabywa razem po- 
wierzchnia rzeki daleko wiekfzey po- 
chyłości i fpadku, iak miała. ; Płynie za- 
tym rzeka 04 inieyfca wezbrania do zna- 
czney odległości prędzey,iak przedtydn, 
i przeto też w tym przeciągu, prawdzi- 
wie więcey wody npływa w rzece, lubo 
fię tamże znacznie nie podniefie. Obie 
te przyczyny fprawnią, że rzeka gdy 
wzbierze powyżey; daleko późniey ni- 
деу wzbierać poczyna, iakby podług 
prędkości fwoiey powinna. Daymy na 
to: że Wifła п; p. w dniach 5. od Krako- 
wa do Warfzawy przychodzi, i że dnia pe- 
wneso mocno w Krakowie wezbrała; zoba- 
czyfz WPan że więcey niż pięć dni upły- 
nie, nim wzbieranie wody znacznym /u 
nas bydź pocznie. W rzeczy famey częft» 
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nam Poczty 2, Krakowa donofzą', że tam 
` Wifła wylała znacznie, kiedy. my tym 
czafem iefzcze Żadnego wzbierania nie 
widziemy. Nadto mufzą te. powyżey 
przydarzone wód wyniefienia co raz fie 
zniżać, im fię bardziey ku dołowi fpu- 
fzczaią, Ьо; со raz bardziey rozchodzą Пе, 
i co raz „mogniey. pod ziemią: giną.- I 
dla tego też na równinach, iak n р. koło 
Padu w Lombardyi, pofpolicie niżfze 
nie co ka morzu, tamy rzek bywaią, niż 
w znączney odległości od morza. 


Brzegi rzeczne częścią wody by- 
firość, z którą koło nich „płynie wezbra- 
wfzy , częścią bryły lodu w ziemi wiel- 
kie wyrzynaiące doły, częścią też bał- 
wany, które wiatr ku nim pędzi, uizka- 
dzaią i.pfuią. Częfto bowiem. te ofta- 
tnie ciężkie dofyć mafsy wody formuią, 
mocnym pędem о brzegi rozbiiaiące йе. 
Przy nizinach, które maią tamy, a cze- 
fto. i indziey, gdzie domy, ogrody, i uro- 
dzayne pola blifko rzeki leżą, liczne 
ią przyczyny mocowania brzegow prze- 
ciwko wodom rzecznym, Пушша Пе опе 
murami, wykładaią drewnianemi kalami, 
albo też utwierdzaią chroftem i fafzy- 
nami. Mury kofztnią wiele ; drewniane 
tamy, także kofztowne, nie długo trwaią; 
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bo drzewo przy wód powierzchni wnet 
maeaiąc Пе whet ofychaiąc zniie bardzo 
predko. Ubite z ziemi, chruftu i fafzyn 
dzieła, kiedy ` Га "należycie zrobione, 
bardzo fą dobre i od tam drewnianych 
lepfze. Wiele takich dzieł zchruftu i 
ziemi, iak tu przy Warfzawie, tak i na 
przeciwnym brzegu Pragi, 2 dobrym fkut- 
kiem ufypano. Ale czefto mnieyfzym ` 
daleko kofztem brzegi umocnić można. 

Rzeka bowiem oftre tylko brzegi, wyfo- 

kie, i prawie wertykalme rozdziera, nit 
fkie zaś zwolna podnofzące Пе w fzedzie 
prawie 2пауйшету > bez fzkody. Gdyż 

woda. i łod zawize prawie w poziomey 


dyrekcyi w brzegi udćrza. Jeżeli więc 


fą wertykalne, biie w nie woda perpen- 
dykularnie prawie, a cały bieg oney i 
lodu takim uderzeniem ginie; jeżeli zaś 
pochyło brzegi fie pednofzą, lod i'woda 
z ukofa w nie biiąc, część znaczną bis- 
su zachowuią fwego, tym wftępuią na 
fame brzegi w górę bez ich ufzkodzenia, 
a refztę tylko; biegu przez to uderzenie 
tracą. Nie ieft zatym ukośne uderzenie 
о pochyłe brzegi tak mocne, jak ieft per- 
ыи o brzegi 'przepaścifte. 

ładto ziemia na wierzchu oftrych i wy- 
fokich brzegow leżąca utrzymąć йе nie 


może, kiedy woda ziemię fpodnią po- 
der- 
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derwie. Мий wielkiemi kawałami od- 
rywać fie i zapadać, gdy przeciwnie 
wyżfza część zwolna podnofzącego Пе 
brzegu leży nie wzrufzona, choć woda 
brzeg ze fpodu ufzkodzi. І przeto, ie- 
е! WPan brzeg iaki wyfoki i przykry 
chcefz ocalić, każ go wśrzód lata, kiedy 
rzeką naymniey jeft złęboka, nadebrać z 
góry, iwciąż mu, az do dna fzmego, 
wolną 1 iednoftnyną dadź pochyłość. 
Га tym więkfza bydź mufi, a nad po- 
ziomą płafzczyznę tym йе pod mniey- 
fzym kątem wynofić powinna, im pul- 
chnieyfza ieft ziemia brzegu WPana. 
Dla więkfzey pewności możefz tę fpa- 
dziftość gałązkami rokiciny efadzić , któ- 
re na brzegach rzek bardzo “Пе dobrze 
krzewią. Są te gibkie ktzewiny nie po- 
fpolitą przeciwko pedowi ftrumienia cze- 
ftokroć obroną. Wftrzymuią nad fobą 
płynącą wodę,. hamuią , znacznie iey 
prędkość tam, gdzie {а собо fadzone, 
przymufzaią do opufzczenia piąfku: i 
mułu, pod lodem zas спаз; a nie ło- 
mią. Można więc niemi brzegi i obwa 
rować i pomnożyć. 


Wielkie „drzewa fzkodzą wfzelkim 
brzegom , na których tylko utrzyma- 
niu cakolwiek zależy, dla tego nay 
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bardziey, że w czafie powodzi, ziemią 
między ich grubemi korzeniami odi 
mięka i odrywa бе; aztąd bardzo czę- 
fto, gdy woda pedem o ich pnie uderza, 
wielkie w zienii doły robią fię. Poży- 
tecznieyfze fą daleko małe krzaczki, ofo- 
bliwie rokiciny, które wfzędzie po Ке- 
pach i brzegach rzecznych w mnegości 
znayduiemy, właśnie iakby dla tego, od 
natury tam zafadzonę, aby ich broniły 
od wód żapędu. 
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А) Oda. która w defzczu lub w sniegu 
na ziemię fpada, ginie na niey rozmai- 
tym fpofobem. Częścią ku niżfzym 
śpływa. okolicom., cześcią w wapory 
zmieniona rozchodzi йе. po powietrzu, 
częścią też wfięka w ziemię. Im pul- 
chnieyfzy ieft grunt, na którym płynie, 


tym w niego mocniey i prędzey ,wcho- 
dzi. Dla tego, ispo naytężfzych de- 
fzczach znaydziefz WPan piafzczyfte o- 
kolice, choćby nanich woda fpadku zna- 
eznego nie miała, nayczęściey prawie fu 
che. Lecz woda ciężarem fwoim wcifka fię 
co raz daley w ziemię „itąk idzie iak 
tylko może głęboko, to ielt,póki na Ka- 
mienną- lub twardą warfztę ziemi nie 
trafi, która леу; nie pufzcza głeębiey. 
Widzifz WPan oczywifte dowody w wie- 
łu podziemnych iafkiniach i kopalniach 
takiego wody wfiękania, czafem do wiel- 
kiey bardzo głębokości. Sączy fię tam 
zwyczaynie z fkaliftych rozpadlin wfzę- 
dzie tak obficie woda, że ią wielkim ko- 
fztem 


fztem i pracą ledwie ztamtąd ууўргота- 
dzić można. “Tak niegdyś obfite Polfkie 
pod Olkufzem kopalnie, fa od tego cza- 
fu, iak woyny-przefzłego wieku wodne 
zruynowały „machiny zupełnie zalane, 
a dotych cząs iefzcze dla kofztu. wiel- 
kiego, ‘potrzebnego, па wód uprzątnienie 
podziemnych, Żadnego pozytku kratowi 
nie niofą. 


Jeżeli zaś podziemna woda aż dó 
twardey iakiey wari fzty dofzła, przez któ- 
rą daley przeyść nie może, zgrómaudza 
fię częfto i bardzo obficie: w warfzcie, 


która nad tą uieprzebytą leży, i kutró- 
żnym ią ftronom przenika, zwłafzcza 
gdy ieft pulchną albo piafzczyftą. Ł 
przeto wfzędzie prawie takie mokue pia- 
fki, które Grabarze morfkim gruntem Zo- 
wią, {0 w mnieyfzey to w więkfzey sie 
bokości pod żiemią znayduią бе. Lei 

one pofpolicie daleko wyżey, iak ДЫР 
{кте ftrumienie lub rzeki, na dowod tego, 
że nie z nich wodę! fwą maią. Częfto 
fama ziemi powierzchnia z takiego рїа- 
iku mokrego fię' fkłada , ieżeli tuż pod 
nią twarda ziemi warfzta i wodzie nie 
przebytą leży. 'Grunt taki tym ieft mo- 
krzeyfzym , im bardziey defzeż pada. "W 
lecie, a zwłafźcza pod czas hpa го W, "czę_ 
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fo bardzo do pewney “głebokości; wy- 
fycha, ale też zato w' zimie 1 2 wio 
{ny początkiem tym ;więcey ma wady. 
Jeżeli fig" grumt taki pod polem nie gię: 
boko zqayduie, czyni. go wilgotnym, 
nie urodzaynytn, a częfto.do oziminy.za- 
fiania wcale niefpofobnym. -Jak tyłko йе 
wnim dół iaki. wykopie,. wodą бе po- 
fpolicie napełnia predko, i dla tego ftu 
dnie wody Гуе naybardziey z tego grun; 
tu morfkiego maią: Nie ieft on dla fwey 
wilgoci ftałym i przeto rowy przez.nie- 
go prowadzone wypełniałą fie prędko; 
gdy nie fą umocnione. 


Te podziemne mokre warfzty cze- 
Яо: lada gdzie /na,wierzch ziemi wyr 
chodzą.» Widać ie: ofobliwie przy. gó- 
rach, w korytach rzek i parowach, gdzie 
rozmaite warfzty ziemi tak woda porwa- 
ła i połamała, że częfło po obu ftronach 
р: rowu ‚ lub rzecznego koryta, iednako- 
we ziemi warfzty. + podobnym leżące 
porządkiem znayduiemy. W takich oko- 
licach częfto woda gwałtownie z mieyfc 
naygłębfzych warfzt mokrych ziemi жуг 
pada, i źrzódła, formuie. Trzeba wiec 
źrzódła za uyścia wód podziemnych po- 
£ губаб, które dla tego паме. і wtedy, 
j пумо defzcz nie padał, doftarczai ą 

wody 
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wody, że owe ieziora”po defzczu i śnie: 
gu razem > napełnione , wód fwoich ipo: 
woli: i mieznącznie źrzódłom udzielaią, 
Tym. czafem przecie, gdy: wielką fufzę 
mamy, zwykły powiekfzey części źrzódła 
utracąć wodę,” a'nakoniec i.wyfychać 
znugełnie., przeciwnie zaś naybuynieyfze 
bywają w' naymokrzeyfzych ' porach 
soku, Już i z tego: pokazuie йе, że ie- 
dynie wody "Atmosfery  ziemfkiey one 
utrzymnią. Są zaś te zupełnie doftate- 
етпе Гду Ке: żrzódła na ziemi utrzy- 
mać... fak. е z dokładnych obferwacyi i 
rachunkow pokazało. 


Zrzódła © pofpołicie wytryfkaią z 
pod gór i pagórkow, wybiegaią w rze- 
cznych korytach, a nawet i w morzu. 
Defzczowa bowiem woda, żawfze wprzód 
do pewney głębokości w ziemię weyść 
mufi, i tam zebrać fię, nim fię okaże 
pod źrzódła poftacią. Widziemy wpra- 
wdzie czafem i na wierzchu gór źrzódła, 
iak naprzykład czarownic źrzódło na 
Broku w górach Hartz nazwanych, ale 
1 te zawfze znacznie niżey leżą, iąk nay- 
wyżfze gór wierzchołki. Mogą zaś wy- 
fokie gór wierzchołki, choćby 1 wiel- 
kiego nie miały obwodu, źrzódła doftate- 
cznie opatrzyć woda , bo częfto Жо 
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obłokami okryte, od nich, 12 tak rzekę, 
napayane bywaią: 


Im wyżfze fa góry, tym 'więkfze. i 
licznieyfze źrzódła między niemi i bli- 
{Ко nich znayduiemy:' Ameryka w fwych 
południowyć ch kraiach naywyżfze ma 
góry i naywiękfze rzeki. Rio de la Plata, 
czyli Srebrna rzeka, ma uyście na mił 
30. fzerokie, którym do morza, wpada. 
i Анадола rzeka ma bardzo уі elką 
długość i głębokość. "Rzeki zawfze z 
jezior, albo na powierzchni ziemi, albo 
pod ziemią leżących , początek fwóy 
maią. "Z tych oftatnich biorą Йе wła- 
ściwe Zrzódła , które zwłafzczą pod wy-, 
fokiemi górami, maiącemi wierzchołki 
nieuftannie obłok ami; “albo lodem i snie- 
giem okryte;'bardzo buyne bywaią, a 
nigdy: wyfychać. nie zw ykły, bo lod na 
górach latem .i zimą leżący, wodą ie 
pódfyca. Płyną bowiem;i w zimie pod 
їойаті zawfze wód ftrumłenie- Czafem 
główne: wielkich -rzek źrzódła w zna- 
czney odległości od gót wyfokich leżą, 
ale: zdaie fię(przecie:; że wody: fwoie 2 
mich maią fzczegulniey, i właśnie dla 
tego w naywiękfzą nawet" fufzę latem 
nie wyfychaią. 


Zrzó- 
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Zrzódła nayczęściey w*zimie nię 
zamarzaią u паѕ, а w lecie daią wodę 
zimną. Dzieie fię to zapewne dla tego, 
że nayczęściey głęboko z ziemi idą, że 
u nas Јак mroz tak letnie upały głęboka 
nieprzenikaią ziemi, -że nakoniec fam 
bieg wody zmarznąć іт niedopufzcza, 
Są też i takie żrżódła, które uściami 
podziemnych kanałow i krynic bydź fię 
wydaią, Jeżeli te z łakiemi ieziorami, 
bądź ná powierzchni ziemi,. bądź w 
podziemnych lochach będącemi, maią ko- 
munikacyą, wylewa Пе z nich woda ofo- 
bliwfzym fpofobem  Wyfławia WPanu 
przykład takich źrzódeł Geifser w Islan- 
dyi, o którym Ci dąwniey їй wfpo: 
mniałem. 


Nayczęściey źrzódłane wody tę та: 
ią włafność, że drzewo, i inne niektóre 
ciała w nich zanurzońe , albo fię zupełnie 
z czafem w kamień mienią, albo przy- 
naymniey fkorupą kamieniftą+wapienną 
powlekaią. Do zupełnego w kamień prze- 
mienienia częfto wiekow potrzeba, ale 
pokrycie катіепі їв fkorapą' zwyczay- 
nie i w kilka miefięcy dofyć inż bywa 
2пасгпут.:: Nayczyftfze nawet i nay- 
przerzyftfze wody, niepodobną izk wiele 
kamienney materyi czefto zofławiaią i 

onu- 


opufzczaią. Ztąd we wfzyftkich prawie 
podziemnych iafkiniach, w których woda 
przez wierzch kropłami fpadz, iłupy i 
inne ozdoby z białego i trwardego ka- 
mienia Staładlites zwanego znaydaiemy, 
ten zaś z fpadaiącey wody kroplami od- 
dziela fię. 


Ale mamy iefzcze tu t ówdzie 
źrzódła fłone, z których wody fol go- 
tować można, лее w nią fą: bogate. 
Słoność tych wód, które Niemcy Solen 
nazywaią, ztąd zapewne pochodzi, że 
podziemna warfzta , z którey wytrýfkaią, 
leży na kamienney foli, albo też fama 
wfkruś “fola ieft przeięta.  Widziemy 
bowiem, Że w Ату: i Krymie fama 
ziemi powierzchnia .i ftoiące wody na 
wielu równinach -fą fone. Sam granit 
nawet zdaje бе, że folnych części wiele 
nia w fobie, i przeto ieit bardzo do prat 
wy podobna; że właśnie tak idla tych- 

e przyczyn, iak na ziemi, pod ziemią ie- 
alaa wód fłonych i bagnilika: znaydus 
ią fię. 


Są też i takie źrzódła, których wo. 
dy z innemi folami, lub z mineralnemi 
cząftkami i obcemi różnego gatunku, by- 
waia zmiefzane. Należą ty te gorzkie 

wody, 
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wody, które maiąc' naycześciey, w fobie 
żelazo , fa w fm: aku kwaśne , га dlaszdro- 
wia piia бе. Potym źrzódła ciepłe, /za- 
wfze od Atmosfery ciepleyfze; 1a czat 
{еп nawet bardzo. gorące. Te częfto w 
fobie«miewaią fiarkę, biorą fwe ciepło 
ztąd (zapewne zkąd Wulkany fwóy ogień, 
to “ieit, z р ›ой2їети nego zapalenia Pirytow, 
aże choryni dó kąpieli fłtażą , dla. tego 
Cieplicami zowia Йе. Nakoniec miedzia- 
ne wody, czyli cementowe źrzódła , 
które fię zdaią w miedź przemieniąć że- 
łazo. і-Во Кого fięstylko w ich w ody wło- 
ży:/ kawałek żelaza, lub.z niego zrobio- 
ne naczynie, w miedź бе po сайа пїе- 
jakim obraca , bez żądney kfztałtu od- 
miany. © Ale w rzeczy famey ztąd ta od- 
miana pochodzi, że te wody wielką mno- 
gość: miedźianych czaftek zawierając w 
fobie , opufzczalą ie pożeraiąc i trawiąc 
żelazo» Рак bowiem: na mieyfce żelaza 
cząftki, którą odrywaią ‚ zawlze cząftka 
miedzi fię wfnwa, iż Пе nakoniec cała É 
ciągła miedzi mafsa zrobi, `: Wfzyftkie 
takie wody, w których krufzeowe czą- 
ftki w tey mnogości zuayduią Пе, żę ie 
fmakiem 'rożeznńać: można, nazywaią Пе 
w ofobliwym, rozumieniu miner lnem 
wodami, 
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)W niektórych * kraiach, јако: to w 
Perfyi , Ату 'Mofkiewlkiey, а’ nawet tu 
ioówdzie w Europie, "(аста йе z ziemi 
palne, żywiczne i płynae inaterye, iako 
to: Nafta Petroleum i górna "fmoła. 
Nafta ieft tak płynna i przezroczyfta iak 
woda, tak lekka, że nawet na winnym 
fpiritufie pływa; tia 'zabach tęgi > Pe- 
troleum inż іе еее; a fmota górna 
naycięgleyfza, а własnie, iak imota 
zwyczayna. Naywięcęy Nafty. w Perfyi 
i nad morzem Kafpiistkim znayduiemy: 
Tak ona tu ziemie *przeniknęła тоспо; 
że pola cale palą (16, lub dym wydaią; 
że fa w ziemi otwory bardzo prędko 
chwytaiące ogień, lub wi ieczny uttzy- 
muiące płomień ; że na powierzchni 
Źrzódeł ftrumieni i iezior, równie iak na 
gór pochyli, Мае płynącą widać. Tem 
wiecznyj ogień dał zapewne okazyą, że 
dawni Perfowie albo Parfy cześć mu od- 
dawali Бока. Nafta.w pewney odległo- 
ści iuż chwyta ogień, pali йе niebiefkim 
miernie gorącym płomieniem, a wodą 
ugafić Пе nie da. Wfzelkie tego rodzaiu 
kleie ziemne pływaią na wodzie, zbiera- 
ią Пе z iey- wierzchu, i do różnych uży» 
walą zeczy, 
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Zcżrżódeł biora бе ftrumienie, któ- 
re powoli łącząc fię z lobą , formuią паз 
koniec: rzeki. Í uaywiękize rzeki (9 w 
blifkości (wych źrzódeł tylko ftrumyka- 
mi, ale tym fię fzerfze tym głębfze ro- 
bią, im daley płyną, im есу wody. 
przyimąią z boki: М Гауе « {иге rze- 
ki ifa razem i wielkie, a na mały. ch wy: 
fpach nigdy wielkich rzek nieznaydnie- 
my, boldługo płynąć nie mogą. W wie- 
lu rzekach gorących kraiow, równie iak 
w rzekach Węsierfkich , a nawet i w Re: 
nie , . znayduiemy . złota з nayczyftfzego 
© ziarka, które йе z piafku iego wypłoku- 

ią Słynął п dawnych Райо w lidyi 
obfitością ztota fwego. Może бе te ziar- 
ka złota w rzekach famych rodzą, mo- 
26 też опе 7 gór wypłoknią rzeki, z 
których źrzódła ich biorą początek. 
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Р; {ууу 1еЙет, że gdy WPan pierw fzy 
raz ókiem hieprzeyrzaną wód morfkich 
płafzczyznę zobaczyfz , widok ten wfpa- 
niały głębokie na umyśle Twoim uczyni 
wrażenie. ` Jeżli uważyfz, że kiedys w 
niepomnych czafąch morze całą okrywa- 
ł6 ziemię, że do tych cżas nawet wię- 
kfzą część iey powierzchni 2аутше, że 
więcey iak' ląd trwały, zwierząt ro- 
dzaiow żywi, że nayodlegley fze kraie 
żeglugą iednoczy, mufi Cię koniecznie 
zdiąć ciekawość , poznania iego 2пако- 
mitfzyćh naturalnych włafności; gdy 
zwłafzcza inż spiefz, со w ciągłym lądzie, 
iego górach, rzekach 1 źrzódłach go- 
dnieyfzego іё uwagi. 


Powierzchnia тогга ieft pod czas 
cifzy,tak właśnie iak zwierciadło, gład- 
ka; wfzakże na morzach wielkich. bars 
dzo, tam gdzie wody wolnie porufzać бе 
mogą, gdzie ich ląd ftały nieścieśnia 
lub wyfpy, nieznacznie бе: marfżczy i że 

L wfcho- 
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wfchodu: na zachod kołyfze. То poru- 
fzenie powolne Holendrzy  Dienung 
zowią: Ма опе naypodobniey z obrótu 
ziemi «w koło osi początek, a nayzna- 
cznieyfzym bywa między Tropikami. 
Де takich morz wielkich powierzchnia 
zawfze ieft pod czas cifzy poziomą, zda- 
ie nam fię, że wfzyftkie morza z fobą 
połączone równie wyfókie. bydź mufzą. 
Uczy atoli doświadczenie, że ta morz . 
wyfokość czafem różną bywa. Tak n. 
р: gdy roku 1782. kanał Holfztyńfki ko- 
pano , pokazało Пе z libellacyi, że mo- 
rze pułnocne w {wey wyfokości śrzed- 
niey, przynaymniey $. ftopami od Baltyc- 
kiego ieft niżfze. Podobnież i Atlantyc- 
kie morze pod Gibraltarem, i morze 
Czarne, fa wyżfze od Srzodziemnego. 
Obydwa -bowiem morza wfpomnione , 
nieuftannie w to oftatnie z znaczną bar- 
dzo prędkością wpływaią. Różność ta 
wyfokości ztąd iedynie pochodzić. zdaie 
fię, że małe morza, do których liczne 
albo bardzo wielkie wpadaią rzeki, zwła- 
fzcza ieśli dla zimna mało przez parę 
wody, tracą, wyżey podnofzą fię, iak inne 
przyległe, i do nich z wierzchu fpływaią ; 
przeciwnie zaś inne morza w miarę 
{wey rozległości mało rzek przyimnią- 
ce zoftaią niżfzemi, gdy iefzcze do te- 
go 
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go dla gorąca wiele z'nich wody: przez 
parę wychodzi; W oftatnim przypadku 
znayduie йе. śrzódziemne morze. Је 
one rozległe, gorące, a mało rzek przyi- 
muie, bo п. р: z całego nadbrzeża Afry- 
ki, żadna, Nil wyijąwfzy, znaczna rzeka 
do niego nie. wpada. Przeciynie zas w 
małe co do rozległości. cząr пе morze w pły- 
wa Dunay, Dert. Dniepr. i: tam [еу 
Różność podobną wyfokości we wfzy- 
ftkich prawie morzach znayduiemy, któ- 
re zewfząd ciągłym lądem‘ Jub. wyfpami 
fa zamknięte; rodzi ona rozmaite wód 
pędy w morfkich. 'cieśninach , równie Iak 
v wąfkich między wyfpami przefmykach- 


Owfzem cały Ocean ieft między 
Tropikami, gdzie dla tęgich , „upałów. 
nadzw yczaynie wiele przez pare wód 
traci, miżfzym nie co, iak w zimnych ku 
polom ftronach, i dla tego na iego po- 
wierzchni nieuftannie od polow wody 
płyną ku Kkwatorowi. Lecz to poru- 
fzenie tak dalece iet flabym, Że лейу- 
nie po wielkich kupach lodu doftrzeżo- 
nym bydź może, które zawfze od po- 
iow ku ciepłym ftronom. płynąc, tamże 
potym topnieią. 


Tym 
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Tym czafem różnica śrzedniey wy- 
fokości morz połączonych z fobą, mierną 
ieft tylko, a podobno nie wiekfzą nigdy 
nad 8. ftop lub 12. I przeto gdy бе gór 
wyfokość oznacza, powierzchnia morz 
fpokoynych. fufznie zatpowfzechną gra- 
nies бе bierze, od którey gór wyfokość 
mierzemy. Jeżeli п. p. góra iaka na 
1000. fążni Paryzkich iet wyniefiona 
nad fpokoyne morze, a druga na 1200. 
nad Atlantyckie, mówiemy, że wtedy góra 
ta ieft na Ż00.fążni wyżfza od tamtey; 
bo fpokoynńe, morze ieft. z Atlantyc- 
kim złączone, a naftępnie wyfokość o- 
boyga,.ieśli nie iet równą zupełnie. 
mało co.tylko różną bydź może. Ale 
takie morza, które iak Kafpiifkie, Mar- 
twe, i-iezioro Aral zupełnie ftałym lą- 
dem fą Opafane, znacznie wyżey lub 
niżey leżeć mogą, iak Ocean; trzeba za- 
tym przez poftrzegania wprzód ich wy= 
fokość względem wyfokości Oceanu wy- 
naleść, nim powiedzieć można, iak fię 
wyfoko nadfpokoyną Oceanu powierz- 
chnią wynofzą góry przy nich ftoiące. 


W ogulności wfzelką woda, w 1е210- 
rze lub obfzernym naczyniu będąca, ma 
poziomą zupełnie powierzchnią, kiedy 
ftoi fpokoynie. Gdyby bowiem, było 

У ` wa- 
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jnaczey, mufiałyby pewne | iey „powierz- 
chni cząftki wyżey leżeć iak drugie, 
A tak wada przez fię bardzo ruchoma 
fpływałaby „na. fwey powierzchni 2 
mieyfc wyżfzych na nizfze, zatym ni- 
gdyby zupełnie fpokoyną bydż nie mo- 
gła. Podlega temu ogulnemu prawu i 
woda morfka. Jeżeli więc widziemy, że 


zupeinie іе, (pokoyna, а рггупаутшеу 
znacznego nie ma porufzenia, zupełnie 

ewnemi bydź możemy, że albo wcale 
ieft pozioma, albo nieznacznie tylko od 
horyzontalnego ułożenia odchodzi. Gdy 
zaś gdziekolwiek iafne wód pędy znay- 
dziemy na morzu; niezawodnie wtedy 


powierzchnia iego w tey ftronie, iak rzek, 
ieft znacznie wyżfzą, z którey woda pły- 
nie, od tey, ku którey bieży. 


Dno morfkie ieft bardzo do ftałego 
lądu, na którym miefzkamy, podobne, i 
włąśnie, iak ten, bardzo nierówne. W 
niektórych mieyfcach ieft morze wcale 
miałkie, w niektórych znowu w głębo- 
kości йор 1500. iefzcze nieznaleziono 
gruntu. Gdzie 134. nad morzem ieft na- 
gle fpadzifty, gdzie: brzegi fą oftre, tam 
zwyczaynie i pod wodą fpadziftość йе 
ciągnie , idla tego blifko takich brzegow 
morze głębokie bywa. Woda шогіка nie 

ieft 
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ieft fodką iak rzeczna, ale fłona, 0191 
ka, сүа w piciu, a do gafzenia ognia 
niezdatną. Jelt przecie mimo tego prze- 
zroczyfta i niebiefko-zielony fłaby ma 
kolor. Ze dla wielkiey wód morfkich 
przezroczyftości dofyć. głęboko kólorý 
rozeżąać można, zdaie Пе przeto: morże 
częścią dla tego, częścią dla obłokowj 
które Пе w nim odbiialą, częścią też dla 
innych przyczyn, ną niektórych miey 
fcach bydź czarnym, żółtym, lub czerwo- 
nym it, d, W nocy widać cżęfto na 
morzu białawe światło, fzeroko rozciąga- 
iące Пе, którego rozmaite {а gatunki. 
Uczy doświadczenie, że niektóre świa- 


tła tego rodzaie biorą Пе z ciał Mie: 
rząt pogniiych, niektóre z żyiących ro- 
bączkow, ledwie czafem tak wielkich, iak 
ieft fzpilki główka. 


Stopa kubiczna Paryzka, mortkiey 
wody waży koło 72. funtow Paryzkich. 
Jeft więc ciężkość gatunkowa morfkiey 
„wody więkfza, iak rzeczney, czyli pod 
iednakowym wzięta rozmiarem iedńa 
więcey waży iak druga. Sól ieft iedyną 
tey więkfzey ciężkości przyczyną, bo i 
pofpolita woda, ieśli йе w nią wrzuci 
foli, ро опеу rożpufzczeniu, przez to 
famo więkfzey ciężkości s*tilap wey 
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nabywa. Morze nie wfzędzie ieft iedno- 
ftaynie fłone. Przy uyściach , wielkich 
rzek częfto ma prawie fłodkie.i do picia 
zdatne wody. Przeciwnie między Tro- 
pikami ieft nayfłońfzym, do tego w głę- 
bi częfto ma wody bardziey fłone, iąk 
na powierzchni. 


Że morze w gorącym ziemi pafie 
( Zona y fłonfzym ieft iak w umiarkowa- 
nym; Że w ogulności przez tężfze fłoń- 
ca upały fłonności nabiera; pochodzi to 
z pary, która 2 niego wtedy mo- 
спіеу wyftępuie: Częfto WPan widzifz 
w lecie, iak po, tęgim defzczu tu i ów- 


dżie zebrana woda prędko fłońca upa- 
łem wyfycha. Zapewne powoli ną dro- 
bniuchne. i nie widome cząftki го2рӣ- 
fzczona po powietrzu rozchodzi йе. To 
wychodzenie wody na powietrze wypa- 
rowaniem nazywamy. Każda woda ró- 
wnie iak každe mokre ciało, parę z fiebie 
wydaie, gdy go dóydzie powietrze; а 
im bardziey, im wolniey ieft otoczone 
powietrzem , tym fię to prędzey dzieie i 
mocniey. Chcąc aby prędko wyfechł na 
powietrzu kawał zmaczanego płótna, 
rozciągamy go, ile możemy.  Stoiące 
wody tym wyfychaią prędżey, im mniey 
Га głębokie, a zatym im więkfza ieft, w 
рого" 
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orównaniu, ichy mafsy, powierzchnia, 

tórey йе dotyka powietrze. Ale i go- 
rącość do wyparowania wód przykłada 
бе. Па tego po tęgim defzczu wfzy- 
ftko prędzey fchnie w lecie, iak w zimie. 
Imorfka także woda z fiebie wydaie /pa- 
rę, ale nie со do wfzyftkich'części fwo- 
ich. /Wodnifte bowiem czaftki tylko <z 
niey na powietrze wychodzą, a fone zo- 
ftaią.  Okazuią to rofy i defzcze, które 
Пе rodząz pary, gdy бе ta znowu od 
powietrza ódłączy., Wśrzód mórz nay- 
więkfzych nigdzie defzcz i rofa fłoną 
nie. bywa; ale zawfze fłodką. Gdy więc 
wy parowaniem fłońfzym morze Пе ftaie, 
a naywięcey pary z mego w gorących 
ftronach wychodzi, тий. w nich konie- 
cznie mieć więkfzą fłoność, iak w zim- 
nych.. i 


To nieznaczne wody na powietrze 
wychodzenie więkfzym ieft, iakby fobie 
kto mógł wyftawić. Chcąc. wielkość o- 
nego zmierzyć, trzeba pełne wody me- 
talowe naczynie, tak na wolne powie- 
trze wyftawić, żeby z wierzchu. przed 
defzczem i śniegiem było zakryte. Uby- 
wa w nim wody codzień przez раге, a gdy: 
odednia do dnia pilnie uważaiąc, zmie- 
rzy fię, na wiele wyfokości ubyło wody, 

iza 


i za każdym razem zapifze, można na- 
koniec wiedzieć ile wody w mieliącu lub 
roku wyidzie na powietrze. Ale trzeba 
naczynie świeżą ZNOWU napełnić wodą, 
iak tylko fpoftrzeże йе, żeiuż w nim 
soda prawie wyfchła. Docieczono tym 
fpofobem, że wody wyfokość równie fię 
prawie w równym czafie, czy to naczynia 
Та obfzerne. czy wązkie, umnieyfza;i że to 
wyfokości wodney przez parę zmniey- 
fzenie, unas w przeciągu roku, koło 
28. calow Paryzkich wynofi. 


Gdy morfka woda, lub- inna iaka- 
kolwiek flona, co raz mocniey na powie- 
trze wychodząc wyfycha, opufzcza na- 
koniec fól fwoią, która fię na dnie w 
regularnych twardych kawałkach: ( Kry- 
ftallami zwanych ) pokazuie. "Mocno йе 
wtedy woda zagrzewa 1 zapach fiałkow 
wydale. Funt wody, srzódziemiego шо: 
rza ma nad brzegami Francyi foli łut 
jeden, a nad brzegami Włofkiemi koło 
półtora łuta. , Gdy morze, lub iakie fone 
iezioro, nad brzegi wyleie, a w dołach 
tu.i ówdzie ftoiące wody zofławi, czę- 
fto one w gorących i fuchych kraiach 
fłońcem wkrótce wyfychaią, na ich zaś 
mieyfcu w wielkiey obfitości fól pozo- 
Дайе. Tak rozmaite ієгіога Агу! i Kry- 

у mu 
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mu fola opatruią dokoła. miefzkające 
Narody. Zapewne naturalnym fpofo- 
Бет fól od wód morfkich zrobiona, nan. 
czyła miefzkańcow gorętfzych nadbrze- 
żów,iak fztnką od wód morfkich oddzie- 
fać ią maią. Robią oni płafkie i obfzer= 
ne fadzawki po brzegach , które nieprze- 
pufzczaią wody. "Те w naygorętfza po- 
rę roka na kilka całow wyfokości napeł- 
niaią wodą morfką, aby fłońcem wyfchną- 
wizy 101 zoftawiła. Tym fpofobem po 
nieiakim czafie zbiera Пе fó! brunatna, 
która ieft w prawdzie z wielą kleiftemi 
i insemi obcemi cząftkami- wód morfkich 
zmiefzana, 2 tym wfzyitkim: do wielu 
rzeczy używaną іеї bardzo. Cheąc ią 
oczyścić zupełnie, trzeba ią w wodzie 
czyiłey rozpuścić, tę wodę przegoto- 
wąć, a dopiero fól zupełnie biała zrobi 
fię. Tym fpofobem na brzegach Portu- 
galii, Hifzpanii, Włoch i Francyi nieu- 
ftannie wiele Пе foli robi, którą te Na- 
rody, dofyć znaczny prowadzą handeł. 
Jeżeli po ten czas, gdy woda morfka nad 
brzegami w fadząwkach wyfycha, defzez 
{padnie , pfuie woda defzczowa zupełnie 
wode fona: Spufzcza бе więc wfzyftko 
w takim razie z fadzawki, a na nowo бе 
morfkiey wody nalewa. 


W kra- 
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W kraiach ziniqnych niefiożna po- 
dobrym fpofobem жой marfkich (ой 
z pożytkiem oddzielać. Boi wyparowa- 
nie ieft:fabfze-daleko., 1 тшеу. ftałe po- 
gody. Gdyby zas kto z пог еу wody 
chciał 101 gotować , więceyby go, zwła- 7 
fzcza że w zimnych kraiach morze 'ieft 
mmniey- fłone,' do gotowania potrzebne 
drzewo kofztowało, iakby fól/'warta by> 
ła. "lm bowiem тиеу Йопа woda {Ой 
w fobie zawiera, tym ią dłużey 'goto- 
wać trzeba, tym więcey: do gotowania 
wyidzie drzewa,, nim tyle cząfiek wo- 
dnych utraci, że fię od niey fól'oddzie+ 
lać zacznie. 
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5 Atwo бе WPan z oftatniego liftu me- 
go przeświadczyfz, «że fól pofrolita, 
którey do przyprawy. potraw używamy, 
ieft morfkim produktem. Bo albo Йе 
profto z morfkich wód oddziela, albo 
fe kopie, albo fię z fłonych gotnie źrzó- 
deł. _Sól>kopalna, morfkich mufzlow peł- 
na, nadto iafno okazuie, że ma z morza 
początek; źrzódła zaś Попе biorą fól 
fwoią albo z podziemnych warfzt)foli, 
albo też z fłonych Wwarfzt ziemi, które 
także „fzczątkami morza Їз napełnione. 
Widzifz WPan tedy, iak'nam i z tey mia- 
ry bardzo pożytecznym ieft morze i po- 
trzebnym. Wfzyftkie Narody ziemi, Hot- 
tentotow możej i Grónlandczyków wy- 
iawfzy, do potraw używaią foli; a nie- 
które w Afryce miefzkaiące z złotem ią 
równie ważą. lle ona ludziom ieft- po- 
trzebna , tyle prawie ieft, pożyteczna i 
owcom, Кгоуот, wołom i innym zwie- 
rzętom. 


Długie 


Długie o to Były fpofy..zkąd Wody 
morlkię fwoią fłonóść maia., То pytanie 
ftanowi wcześnie, że ftodka wbóda ieft 
właściwie pierwfzą i pocz waj) mori 
{Ка zaś przez foli przy! niefzanie °2 шеу 
zrobiła fię Prawda, że ludzie inney fto- 
ney wody zrobić nie mogą, iak tylko fót 
2 Воўка miefzatąc. Lecz ztąd nie idzie, 
że inatura tak działać mufiała. Wiele 
materyi, które my: 2а złożone mamy, ra- 
zem Y przez 16dyfie" tylko dziafanie wy- 
dawizy natura, tyn famym poi iedyncze- 
mi uczyniła. Podobńie teź i morlka wo- 
da ieft pierwfzą i i początkową wodą, na- 
fzey ziemi, a wfzelka ЙойКа woda przez 
wyparowanie morlkiey zrobiła бе: 


Mniemańno dawniey, że dla tego 
morze тей fone, żeby Пг tak łacno wody 
iego nie pfuły. Alę świeże doświad- 
czenia z pilnością czyńione nauczyły, 
że w morzu prędzey wfżyftkie ciała gni- 
ią, iak w Hodkiey wodzie. Gdy bowiem 
wiele foli ieft a mało wody zabiega бе, 
zepficiu, gdy zas wiele wody, a Гой! 
mało, pomnaza Пе zgnilizna. 


Kiedy za ciepłą pomocą morlka йе 
woda зу parę odmienia, a części iey ną 


powietrze wychodzące -przeymuią йе t 
zbie- 
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zbieraią ;. fłowem,. kiedy fie АТУ, 
fam WPan widzifz, że podług wfzełkie- 
go do prawdy podobienftwa fłodką fie 
ftawać. mufi Domyfł ten ftwierdza йе 
добу гепіет, gdyż przez dyftylacyą 
morika, woda żdatną do picia ftaie Пе i 
wcale nie ckliwą. Że częfto bywa, iż. na, 
ckrętagh, które w daleko podróż pufzczaz, 
ią Пе, wzięta, z lądu; рока woda рге- 
dzey wychodzi,’ під. йе zdarzy ; fpofoz, 
bność w drodzę nabrania świeżey; że naz 
wet fą przykłady, iż „ludzie na шога, 
umierali z, pragnienia; jef przeto wyna- 
lazek uczynienia znośną w piciu wodę 
morlką , zewfzech miar bardzo. ważny. 
Ale nie byłby on pożytetznym wcale, 
gdyby potrzebne do wody · gotowania 
drzewo brać przyfzło na okret; zawfze- 
ву bowiem Іеріеу zamiaft drzewa w fłod-, 
ką Пе wodą opatrzyć. . Wtedy „więc tyl-- 
ko nielie pożytek, kiedy tak, iak na An- 
gielfkich okrętach, „przy tym ogniu, przy 
którym gotuią iedzenie, znaczną część 
morikiey wody dyftyluie йе i w „Лойка 
przemienia. Za to właściwie urządzenie i 
niektóre przy dyftylowaniu awantaże na- 
znaczył Angielki Parlament dla Р. łrwing 
8000. czer: zł: nadgrody, Nie można Wpra- 
wdzie tym fpofobem tyle fłodkiey_ wody 
przygotować , ile ludzie rednego. okrętu 


ро 
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trzebuią, ale tylko koło trzeciey czę- 
ści; z tym wfzyftkim, gwałtownemu піё- 
doftatkowi zabiega fie, i w ogulności 
zapas wody do picia znacznie йе po- 
mnaża. 


Morfka woda, i w ogulności każda 
Попа, znacznie tężfzego zimna potrzebu- 
ie, iak ЙодКа, do tego, żeby -zmarzła. Lod, 
w który йе przemienia, będąc w otwar- 
tym naczyniu na wolne powietrze. wy- 
ftawiona, лей z razu zkaz pełny, gąbko- 
waty, kruchy, troche, fłony, i nieprzezró- 
czyfty, ale nakoniec, kiedy mrozy trzy- 
maią tęgie, tak Пе Ќаіе twardy, tak prze- 
zroczyfty, tak fłodki, iak lod, którym. 
zamarza fłodka woda. gdy ley fpokoy- 
ney- powierzchni mrożne powietrze 
dotyka. Sól bowiem zaczyna /zaraz 
przy ścinaniu бе morikiey wody od lodu 
oddzielać Пе, a to co raz mocniey, Im 
tężey woda marznie. I przeto też za- 
wize, gdyfię w naczyniu 2wierzchnia 
lodu fkorupa zdeymie, wodę pod nią bę- 
dącą znacznie Нола, iak przed суш, 
znaydniemy, Го doświadczenie nanczy- 
ło miefzkańcow zimnych niektórych nad- 
brzeżow, awiele drzewa maiących, że 
wodę moriką w naczyniach ogromnych 
zamrażaią, aby tym fpofobem pod lo- 

dową 
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dowa fkorupą fłonfzą ftawfzy Пе, 2 pożyt- 
kiem wygotowaną bydź mogła. W o: 
twarbych nawet morzach zimnych ziemi . 
pafow, ieft woda dla mnogich lodow nie 
co ftonfza, niż w mnieyfzey fzerókości 
gęograficzney; chociaż ogulnie mówiąc 
ftoność wody morfkiey żŻobuftron Ekwa- 
tóra Ко pułnocy i południowi, w *mo- 
rzach nie maiących lódu zawfze umiitey- 
{za бе. 


Wyżey fpomhione oba + gatunki 
lodu, znayduią бе w koło obydwu: bie- 
sunów | na lodowatych Aporzach. Pły- 
waią . na nich kupy lodu niezniierne i 


twarde, które przy oghiu w wodę itodką 
do picia zdatną mienia Пе} a których 
kawały nie raz па okrętach na fłodką wodą 
przeto piono. Ale te bryły pofpolicie 6d- 
mienny lódem gąbkowatym i Йопут 
ią powlećzone. Oczywiście ztąd widać, 
że lody mórz wfporihionych z famey 
wody -morfkiey maig początek, anie 2 
rzek wypłynęły na morze. Nadto nie 
mafz w koło południowego bieguna 2а- 
dnego lądu ftałego, a naftępnie żadnych 
rzek wielkich; a przecie więcey tam ie- 
{сте lodu, iak przy biegunach pułnocy. 
Те t8ż zimno przy biegunach tęgie do- 
fyć na to, aby tameczne morza nieuftan- 
nie 
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nie lodem pokryte były. Swiadczą bo- 
wiem Dzieiopifowie, że W czafie tęgiey 
zimy, całe morze Czatne, morze Bal- 
tyckie , morze Pułnocne między Anglią i 
Danią, ba nawet Adryatyckie і Jonfkie 
morza .zamarzały. 


Wielkość i mnogość tych niezmier- 
nych brył lodu, które na zimńych mo- 
rzach w koło polow. pływaią, przechodzk 
wfzelką moc wyftawiania fobie. Widać 
wfzędzie pola lodowate na kilka mil 
wzdłuż i wfzerz. rozciągaiące Пе; ftoią 
na nich lodowe fkały, nad wodę przefzło 
100. ftop wyniefione, a w nayofobli- 
wfze ułożone kfztałty. 'Gdy WPan lodu 
kawał czworograniafty w wodę wrzuci- 
wfzy uważyfz, że бе zupełnie prawie w 
niey zanurza ; że nigdy więcey nad. 
czternaftą lub piętnaftą część grubości 
iego nad wodą nie widać ; potr afifz fobie 
łatwo wyftawić niezmierną grubość tych 
brył lodu, która częfto zapewne prze- 
fzło 1000. ftop wynofić mufi, chociaż 
lod w Йопеу morfkiey wodzie nigdy Пе 
tak głęboko niezatapia iak w fłodkiey. 
Kupy takie potrzebuią nawet pod cie- 
pleyfzym niebem kilku lat, aby ftopnia- 
ły zupełnie. Czy podobnaż więc aby 
fabe ciepła przy polarnych okolicach roz- 
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puścić. ie miały?, 1 dla tego też częfte 
owe a do tych czas powtarzane ufiło- 


' wania „dóyścia na obu morzach: aż do.po- 


low famych były daremne. 


Robią fię niezawodnie te wyfokie 
lodu. gromady, z tych pol lodowatych, 
które na powierzchni morza uformowa- 


ще. częfto Пе na тоо. mil wdłuż .rozcią- 


gaią. Tych ( gdy burzą morza fkmiizo- 
ne. zoftaną , ) kawały iedne rzucone 
na drugie рглутаггаіа do fiebie, tak że 
potym odmienne ich warfzty rozeznać 
można. Na to przypada śnieg, który 
na tych lodowych gmachach fkupiaiąc 
бе częfto potym od defzczu tale, marz- 
nie, a przez to lodowate góry do niepo- 
зеру wyfokości podnofi. Те wielkie lo- 
dowe, а w koło biegunow pływaiące ró- 
wniny. fprawuią to czalem, że biaąławe 
światło, iakies po nad horyzontem roz- 
ćiąga бе. Już w odległości kilku mil 
od tych brył lodowych ieft znacznym, a 
Niemcy ie Eisblink nazywaią. Jeft do 
tego blifko nich powietrze znacznie zi- 
nfnieyfze iak w pewney odległości. ба 
czafem mgłą otoczone, która йе z nie- 


mi gdy płyną pomyka. 
Zdaie 
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Zdaje Пе że morza, w ogulnośct 
afiPpfzybyw a, алі też ubywa; Ља cho 
сїй? niektóre dawniey nadmorfkie miatta 
dia” wielości < ойе, którą rzeki /nieuttan< 
nie dó morza niefą, lub innych "ófobli< 
wych”przyczyn, teraz od brzegow ftoi% 
oddalone; maiąbrzecie podziś dzień inne 
prawie wfzyftkie właśnie toż położenie, 
które im dawni naznaczaią Pifarże. ^A 
taj, ile fie morze z ftron niektórych 
źmnieyfżyłó, tyle znowu pomnożyło z 
drugich, nie ftraciwfzy, iak йе zdaie, w 
ogiilności, ani nie zyfkawfzy. 


Między morzami, które z Oceanem 
nie.fą połączone, ale ftałym zamknięte 
lądem, те аамай morze w Palei ftynie 
naygodnieyfzym uwagi nafzey. Gdy 
wody Kafpyiikiego morza, do wód in- 
nych mórz fą бйрде 6 ba nawet mniey 
fą Попе; woda Martwego morza ieft 
nadzwyczaynie iłona i gorzka, lubo wre- 
fzcie zupełnie ieft iafna i przezroczy ftą. 
Dla tego też iey ciężkość gatunkowa jeft 
daleko! więkfza odzwyczay nych wód mor- 
fkich,tak, że żadne zwierze w niey nadno 
nie idzie. Ludzi w Martwym morzu nur- 
kuiących wody fame na wierzch wynofzą, 
a Уру! które Jordan do tego morza pro- 

wadzi, na powierzchnią w ód wypedzone 
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zdychaią. Nie mafz przeto żadnego 2у- 
iącego tworu lub zwierzęcia w tym morżu; 
i właśnie też dla tego nazywa Пе Mar- 
twe. | Na brzegach. песо „po corocznych 
powodziach bardzo wiele zwyczayney 
foli. kuchenney zofłaie. „Nadto „pływa 
na tym; morzu w wielkiey, mnogości ia- 
kas twarda Ifnąca бе, do:finoły podobna, 
a gdy Пе zapali bardzo finrodliwa matę- 
rya, którą 4/phalt czyli Gydowiką тох 
łą zowią.  Wynofi fię ta materya ze dna 
morfkiego na wierzch, a nim fię to fta- 
nie, fłupy dymu i (zkodliwe wyziewy po- 
wftawać zwykły. Опе to fprawuią: że 
bardzo do prawdy podobnie wnieść mo- 
2па, iż morze Martwe ieft zapadłym 
niezmierney wielkości Wulkąnem. 


Z pomiędzy innych ftoiących wód. 
ciągłego lądu fą niektóre fłone, lecz 
naywiecey іе. ffodkich -W pewnych 
ftronach bagna nawet, które fię z de- 
fzczow zrobiły, po nieiakiin czafie fłone 
i gorzkie ftaiąfię ; ale to naturze gruntu 
przypifuią pofpolicie, na którym йе ta- 
kie zgromadzaią wody. 
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U уа naywiękfzą'z; naturalnych 
inórza ófobliwości na koniec zachowa- 
Хет; to ieft'owe codzienne podnofzenie 
fię'i opadanie wód Oceanu, które Wwzbió* 
rem i ustępem morza nazywamy. 


Gdy to gwałtowne wód burzenie 
fie na Indyifkim morziń widział. pierwfzy 
raz zwoyfkiem W. Alexander, zdurział 
fię i przeftrafzył tym ofobliwym wido- 
kiem. Nie znali go bowiem: Grecy, 
gdyż na śrzódziemnym morzu nie bywa 
nigdy. Abyś fobie WPan tego natury 
fkutku iafne uczynił wyobrażenie, wy- 
ftaw fobie morze, które przez kilka go- 
dzin “co raz йе wyżey podnofi, brzegi 
Тое częfto daleko zalewa , potym przez 
kwadrans iaki ftoi fpokoynie , dopieroż 
przez kilka godzin “co raz wolniey fpa- 
da i z brzegow fię cofa. 


Podnofzenie Пе wód: morlkich па« 
zywamy wzbiorem a opadanie uftępem, 
oba 
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oba po-fobie koleyno naftępuią nieuftan- 
nie, tak że na każdym mieyfcu w prze- 
ciągu blifko ż4. godzin i 3. kwadranfy 
dwa razy wzbiór. i uftęp bywa. Jeżeli 
wzbiór nalakim mieyfeu dnia pewnego о 
godzinie pewney naywiękfzey wylokości 
fwoiey dochodzić począł , zacznie fię na 
tymże miey fcu тама maftepuigéego' pór 
Źniey "blifko 3. kwadrżnfami; a otak 
,wzbiór i uftęp ciagle, zawize, na inne|<4 
inne godziny przypada j podłng tego, iak 
Xiężyć każdego dnia późniey a póź neyi 
przez Merydyan tego mieyfca » przecho- 
dzi: Łecz ieżeli'na takim mieyfcu wzbiór 
pod czas nowihilub pełmi Kiężyca raz О, 


pewney zdarzył бе godzinie , zawfze sł 
potym tamże , ka ażdego nowiu: is pełni $; 
prawie zupełnie о tęyżć:famey godzinie 
przypadnie. « Słowem, wzbtór i uftęp mo- 
rza idzie prawie zupełnie za biegiem Xie- 
2уса. 


Drugim dowodem ścifłego połącze- 
nia Xiężyca z wzbiórem i uftępem smo- 
rza е to, Фе te wzbióty w czafię р! 
гїп i pełni {а naywiekfze, a w. czafie 
kwadr naymnieyfze. Nkizwiemy tamte, 
Żywemi wzbiórami ( Eaux vivantes. ) 
takie to rozumiemy | wżbiówyrmówiąc, 
Żeyn. p. przy 5. Malo огге odzóftey 

godzi: 
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godzinie wzbiera, Gdy bowiem .na ka= 
zdym mieyfcu co dzień późniey wzbiór 
przypada, nie można mu zgoła pewney 
naznaczyć godziny. Ale żywe wzbióry 
przypadaią na każdym mieyfcu zawize 
oteyże famey godzinie, п.р. w S, Malo 
лау (ге o fzófiey › Та one przytym nay- 
więkfze, a Zat. gdy ich czas „е, wią- 
domy, można doyść przez rachunki .do- 
fyć dokładnie czafu innych wzbiórow. 
І dla: tego żeglarze . więdzieć tylko fta- 
raia йе, о Którey godzinie ten wzbiór 
Żywy. йа tym mieyfch przypada, gdzie 
myślą zawinąć. 


Różnica między żywemi wzbiórami 
a wzbiórami w сае kwadr przypa- 
daiącemi ieft wprawdzie bardzo 2па- 
czną, ale przecie podług mieyfc i cza- 
fow różności bardzo , odmienna. Przy 
S. Malo п. p. żywe wzbióry fą pofpoli- 
cie na ро. ftop.wyfokie, a wzbióry w 
czafie  kwądr /лаупі2 (ге, ledwie fłop 
15. dochodzą. Przy Briftol wynofzą Пе 
pierwfze na 42. a oftatnie na 25. Жор Pa- 
ryzkich. 


/W;kraiach w profi-fionecznych po- 
fpolicie we dwie godziny i kwadrans pa 
przeyściu Kiężyca przeź Mezydyan, 

mala 
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maia żywe wzbióry naywiękfzą wyfo- 
kość, iak to Anglicy na wyfpię 5. He- 
leny nie daleko brzegów Afryki 'u- 
wążyli. Przy brzegach zaś rozległych 
kraiow fpóźnia fie ten wzbiór tym bar- 
dziey po przeyściu Xiężyca przez Mery- 
dyal im bardziey takie brzegi wylpa- 

‚ lub też naprzeciw leżącemi kratami, 
Tą ścieśpione ; iako #0 na przylądku do- 
brey nadziei z. godzinami i puł, przy 
саара ев i pałnocnych brzegach Hi- 
fzpanii į Portugalii, równie iak i przy 
brzegach zachodnich: Francyi, godzina: 
mi trzema, przy S. Maloj j Plimouth go- 
dzinami 6, przy Havre de “Gace 9, przy 
Calais i Donvres iedynafto godzinami i 
pół, przy uyściu Tamizy godzinami dwu- 
naftą, tak że wzbiór zywy, w dzień fame- 
go nowiu, kiedy Xiężyc z Słońcem o 
12. godzinie w południe przeż Merydyan 
przechodzą, tamże dopiero о pałnocy . 
przypada. Na innych niektórych miey- 
fcach fpóźnia fię wzbiór morza dniami 
całemi. Poznafz to WPan lepiey, co Ci 
tu teraz namieniam, gdy uważyfz: że 
Xiężyc w.pełni o północy przez Mery- 
dyan przechodzi , na nowiu 2а5 w. famo 
południe. Tym bowiem fpofobem bez 
wfzelkiey trudności fam widzifz: że ży- 
we „ wzbióry przy zachodnich КО, 
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Fraiicyi o 3. godzinie po południń, lub 
z półmocy, азу S. Malo, i Plimouth о 6tey 
it. d. przypadaią. 
1 

Wzbióry morza do rżeki .wcho- 
dzące, dla biegu rzek przeciwnego, nay- 
częściey zpóźnialą Пе. Łatwo bowiem 
fobie жу ауе WPan, Że gdy rzeki w 
takie morza, gdzię bywa wzbiór iuftęp 
wpadaią, nayprzód przy tyściach fwo: 
ich, a potym co raz daley, nabrzmiewać 
mufzą, kiedy бе w czafie wzbioru morze 
podnofi. -Na rzece Aimazónikiey w Ате- 
ryce ieft wzbiór do ż00. mil morfkich 
od uyścia dofyć znaczny, ale też kilka 
dni potrzebuie, nim tak daleko w. ląd 
weydzie. Od uyścia Sekwany przy Hav- 
re de Grace , dochodzi wzbiór do Rouen 
w 16. godzinach i kwądranfie , od uyścią 
Tamizy do Londynu w godzinach 3., od 
nyścią Elby do Hamburga w óciu, tak 
że tu wzbiór, a tam razem iet uftęp” 
АБ. 


Nawet i miedzy wzbiórami żywemi 
іе znaczna odmienność. Uważano 'bó- 
wiem, że tym Та wyżfze, im Xiężyc bliż- 
fzy jeft ziemi, a tym. niżfze, im Бе bar- 
dziey od ziemi oddali. Jeft zaś odle- 
głość ,Kiężycą od ziemi nie iednakowa 
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zawfze ,ale różna tak, że naymnieyfza do 
qnaywiękfzey ma йе blifko iak 5: do 8. Cza- 
fem i dla innych przyczyn bywaią żywe 
wzbióry więkfze.. Nauczyło  doświad- 
czenie, 2e przy brzegach naywiękfze 
mie.co prędzey, małe nie co późniey, јак 
śrzednie, tamże przybywać zw ykły. Lecz 
w ogulności nawet właściwy wzbiór żywy 
ше jeft naywiękfzym, ale pieryfzy driz 
gi i trzeci po nim zwykł iefzcze pomnażać 
fie „i dla tego w 86. godzin po prawdzi- 
wym na nowiu lub pełni. żywym wzbiórze 
bywa wzbiór naywyżizy. Podobnie i 
naymnieyfze wzbióry pofpolicie w 36: 
godzin po kwadrach Xiężyca przypadaią. 


Na morzach otwartych. i przy wol- 
nych brzegach nawet w proft- fionecznych 
kraiow, znacznie fą niżfze żywe wzbióry 
iak przy takich lądach, gdzie morze ieft 
wyfpzmi lub ciągłą ziemią ścieśnione. 
Przy wyfpie.S Heleny, przy Kapie do- 
brey Nadziei, przy Filipińfkich i Molu- 
dzkich wyfpach i t. d. nigdy fię nad 3. 
ftopy nie podnofzą. Przy Taiti na.jedną 
tylko ftopę wyfokie bywaią. Przeciwnie 
koło brzegow Barbaryi, które przy At- 
lantyckim morzu leżąc, względem Gi- 
braltaru cieśniny fą na południe, docho- 
dzą ftop 10; przy brzegach Hifzpanii 
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Rop t2 iaz do a5ftu ; przy zachodnich 
Each Fuangyi od 45. AŻ do: top. 18; 
przy; S$. Malo zwyczaąynie Кор 59 а с7а- 
fem, gdy «wiatr do, wyniefićnii wody; 
przyłoży fię; 37 do 100. бор, wyfokości. 
Daley, na ud brzegami Francyia Niderlan= 
du. zmaieyfzą lie znowu wygokość wzbió- 
row. .PFodobnię „iw innych, świata cze. 
ściach znayduiemy przy.niektórych brze- 
gach wzbióry- bardzo, wy fokie. 


Zwyczaynie, iakem iuż WPaqu Wyż 
zey namienił у dwakroć na każdym ney- 
fcu bywa wzbiór i обер morza, w prze- 
ciągu godzin 24... 1 3. kwadranfow, albo ra- 
czey godzim 24, i minut 5o. Јей to 
czas śrzedni miedzy więkizym a „mnieyz 
fzym..W rzęczy bowiem famey odmienia 
бе e peryod dzienny wzbióru. Jeft 
оп krótlży od śrzedniego peryodu, koła 
czafu E РЕ Żyw ych, i 24. godzin 
35- minut wynofi, dłużfzy · 245: koło 
kwadr Xiężyca i blifko sódzin-25. minut 
tyleż dochodzi. Różnica „ta prawdziwe- 
go od,śrzedniego czafu jeft naywiękfza 
w tych dniach, które równie od kwadr 
iak pełni lub nowiu {а oddalone. 


W Kkraiach, które znaczną maią geo- 

raficzną fzeroko: с, bywa czefto, że ie- 
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den wzbićr iuftęp daleko trwa аву lub 
króciey iak naftepniący. Częfto fie bowie 
tu zdarza, że xiężyc dwa razy dłużey 
nad horyżŻohtem. bawi, iak pód nim, albo 
też. przeciwnie; a wtedy'też trwa ieden 
wzbiór iuftęp dwa razy dłużey iak za- 
raz po nim idący. W ogulńości mówiąc 
różnica trwania dwu zaraż ро fobie idąt 
cych wzbiórów tym ieft' więkfza , im Пе 
bardziey do polow zbliżamy; rośnie 
przytym różnica wyfokości tych wzbió- 
sów co raz bardziey, chociaż ich гле 
dnia wyfokość ku polom Пе zmnieyfza: 
"W fzerokości zbyt wielkiey , częfto w 
przeciągu 24. godzin raz tylko wzbiór i 
uftęp bywa: Uważano nadto powfze- 
chnie, że na pułnocney ziemi połowie, 
w czafie nowiu i pełni, wieczorne wźbió: 
ту latem więkfze, a zimą mnieyfze by- 
waią, lak ranne. : 


Prawie wfzyftkie mnieyfze morza, 
jako to Srzódziemne, Kafpiifkie, Bal- 
tyckie i. t. d. nie maią żadnego wzbióru 
i uftępu, a przynaymniey wcale on ieft 
nieznaczny. Widziemy w prawdzie pod 
Wenecyą, w odnódze Gabes w Króleftwie 
Tunetańfkim, i przy Gibraltarze, codzień 
wzbiór i opad na 2. aż do 4. йор wyfoki; z 
tym wfzyftkim na innych częściach 

śrzód- 
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śrzódziemnego morza, tego. wód роги“ 
fzenia nie widać. Ale morze czerwone 
ша wciąż wzbiór i ийер znaczny, i taki 
właśnie , iąki na naywiekfzych świata 
morzęąch wfzędzie znayduiemy. Tylko 
że czafem przy brzegach mótz dla ich 
położenia , bywa nieregularny i z ofobli- 
wemi widokami złączony... Wzbióry. {9 
iedyną prawdziwą przyczyną peryQodye 
cznych porufzeń morza, czy to fię one 
w poftaci zwyczaynych wód pędow , czy 
też iak Scylla, i Charibdis między Sycy= 
На a Włochami, albo јак Malftrom przy 
Norweglkich brzegach, wpoftaci wyrów 
pokazuią. I te bowiem oftatnie zawfze po- 
rufzenie w morzu okazuią dwoifte, które 
z wzbióru і ойери ma początek; kiedy 
przypadkiem w wąfkich cieśninach wzbiór 
fię zatrzyma po części, woda zaś podnie- 
fiona wftecz płynąć mufi, a tym czafem 
refzta profto! tipływa. Takie przeciwko 
fobie biiące wody, fprawnią,zwłafzcza 
gdy fkały fą w morzu, nieporządne po- 
rufzenia i niebeśpieczne, a nawet częfto 
we śtzodku i zaklęfłe wiry. Tym cza- 
fem wcale to rzecz fałfzywa, że fama 
wiry ku {ууш śrzodkom pociągaią okrę- 
ty, i pogrążaią. Gwałtowne tylko i nie 
porządne rozbiianie Пе bałwanow жо, 
ieft 
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Ji tedy: poznałes WPan, że wzbiór i 
uftęp morza, który w liście oftatnim ob- « 
izernie ópifałem, ftofuie бе ze wfzech miar 

do biągu Xiężyca; zachownie fobje daley 
okazać Ci, że Xiężyc wraz z Słońcem іе 
iego przyczyną. Teraz gdyśmy iuż ofo- 
bliwości rzek i morza przebiegli, w o- 
gulności nad wodą i iey włafnościami 
nie co pilniey zaftanowiemy бе. 


Woda iet nader płynną przezro- 
czyftą materyą a pofpolicie tym do na- 
poiu zdatnieyfza, in mniey wfzelkiey 
farby, odorn, i {maku wniey znayduiemy, 
im iefi przezroczyfifza. Ma w prawdzie 
odka- woda czyfta, w wielkiey wziętą 
mafsie,n. p. gdy wiakim ftoi ieziorze 
koior zielonawy; ztym wfzyitkim ieft on 
wcale nieznaczny, tak właśnie, iak i wo- 
dy morfkiey, gdy fie,nią iakie fzklanne 
naczynie napełni. Wodę zdroiową ma- 
my pofpolicie do napoin za naylepfzą, 
wfzakże i woda, która z Atmosfery w 

de- 


defzczu, śniegu , lub gradzie, na ziemię 
fpada, równie iak woda rzek i rozmai- 
tych lądowych jezior , a fzczegulniey 
więkfzych, ieft fłodka i w piciu dofyć 
dobra, Przeciwnie “w bagnach, rowach 
i błotach bywa pofpalicie nie czyfta i pi- 
iąc ią nieznośna. Słodkie i do picia zdą- 
tne wody fą w fwey ciężkości gatunko- 
wey cokolwiek, ale tylko bardzę mało, 
różne; różnią fię atoli w innych włafno= 
ściach , których po więkfzey części przy= 
czyn nie znamy. Tak woda z śniegu 
ftopionego daie zwyczayney fłodkiey 
wodzie, gdy-fię z nią pomiefza, kolor 
nieco biały, x potrawom, które fie w niey 


gotuią, fmak ofobliwy. „Myie lepiey ii 
bieli, mydło prędzey rozpufzcza, lepiey 
plamy wyciąga, iak zwyczayna fłodka 
woda, a pfuie е mniey prędko, jak de- 
fżęzowa lub rzeczna. 


Wody fłodkie w ogulności dzielą 
fię na miękkie i twarde. Tamte do prania, 
bielenia, pofewania roślin i do innych 
zamiarów zdatnieyfze fą, iak te. Wody 
Atmosfery, геї ieziór fą miękkie, wody 
zaś knyniczne pofpolicie twarde ; ftaią 
fie atóli tte nakomiec miękkiemi, kiedy 
ie dłusó na wolne powietrze wyftawio- 
ne trzymainy. Стейо wody Aa 

nad- 
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nadzwyczayną iafność maig i -przezro: 
tzyftość, iednakże, gdy. długo йо 
fpokoynie , częfto wiele  kamienney 
twardey materyi zoftawuią na dnie. 
Dzieie Пе to nawet, gdy: fztucznemi 
fpofobami nic iuż wcale, albo bardzo ma- 
ło cząftek ziemi od nich oddzielić nie mo- 
Żżna, i dowodzi. że wfzelkie doświadcze» 
nia, fztuki, cząftek prawdziwie wodę fkła- 
daiących odkryć, nie zdołaią. 


Ale їе ięfzcze inna materya, le~ 
dwie nie we wfzyftkich znayduiąca йе уо 
dach, która więkfzey uwagi iak owa ka- 
mienifta ieft godna. Gdy МРап fzklaa- 
kę iaką. ńapełnifz wodą, a potym ïg 
pokryiefz, aby nie naleciało kurzawy, йо 
pieroż na wolnym mieyfcu w cieple fpo: 
koynie poftawifz'; zobaczyfz po 'nieią: 
kim czafić, że woda mętnieć poczyna, 
choćby z razu bardzo лапа i przezro- 
czyftą była. Pokazują Пе wniey różne- 
go gatunku cieńkie nitki i obłoczki', 
które zwyczaynie nakoniec zielenieiąć £ 
kolorem 1iinnemi fwemi włafnościami па» 
turę roślin wydaią. < Podobna zielonawa 
materya robi fię także na powierzchniach 
wfizyftkich prawie wód: ftoiących, iako 
to bagniłk, rowów: i t.id., a taśniey ie- 
fzcze daleko: tu okazuie , że. do roślin 
należy, N Ta 
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Та materya w naytaśnieyfzychi nay- 
czyfifzych wodach w wielkiey mnogości 
znayda: аса Пе, ieft bez wątpienia wła: 
ściwą żywnością. tych rozmaitych гоз 
bnych zwierzątek, . iak to paiąkow, śli- 
makow wódnych it. d. które wiele łat 
w famey Пе :'wodzie utrzymywać mogą, 
a nietylko w niey żyią i rofną, ale na- 
wet i wiele plugaftwa wydaią z fiebie. 
W fzyftkie bowiem nam znaiome zwierzę- 
ta ,.Żżyią innemi zwierzętami lub roślina- 
mi, czyli iednym Помет mówiąc żywią 
бе ciałami organizowanemi, i takiemi 
materyańii które iak mleko, chleb it. d. 
z tego rodzaiu ciał maią początek. Gdy 
więc drobne iakie' robaczki o w. famey 
wodzie utrzymuiące fię wi idziemy, wnio- 
Tek гау ге fprawiedliwy możemy uczy- 
nić, że nie fama woda, ale ta roślinna ma- 
terya, która йе we wfzelkich wodach 
znaydnie, ieft ich właściwym pokarmem 
i żywiołem. 


Utrzymnią бе zaś rośliny, tak właśnie, 
iak zwierzęta. ' Naylepfzą. ich żywno= 
ścią ieft gnóy, a tenfię z zwierząt lub 
roślin bierze. Zigniłość go wprzód roz- 
dzielić; rozpuścić i dożywności roślinom 
przyfpofobić: mufi; bo uft i żołądka nie 
mając pokarmu by fwego, tak iak zwie- 

rzętą, 
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rzęta, ftrawić nie mogly. Każda inna 
materya , o którey z doświadczenia nie- 
wątpliwie wiemy, że utrzymuie rośliny 
i prawdziwie tłuści role, z zwierząt i ro- 
slin pochodzi. Jeżeli więc rośliny w 
wodżie Пе. krzewią, lub też defzczem 
i częftym polewaniem wzraftaią; nie 
fama znowu woda, ale roślinna materyz 
w wodzie bedącą, wzróft im i życie-daie. 
Nayoczywififzym tego iet dowodem „ 
де w wodzie rofnące ziele tym тшеу 
potrzebuie wody, im więcey wfpomnio-= 
ney materyi w oney znayduie Бе. Ze 
jednego bowieni gatunku wody, częfta 
Пе w równych zupełnie okolicznościach 
więcey daleko organiczney oddziela ma- 
teryi, iak 2 drugiego, chociaż obydwa 

równie długo ftoi} fpokoyno: . Między 
innemi dyftyllowaniem mnogość tey mas 
teryi znacznie fię zmnieyfza. Ale nau- 
czy WPana oraz doświadczenie, ieśli fię 
ónego w tey mierze poradzifz, że ко- 
ślina ftrawiwfzy zwyczayney wody gra- 
now тоо, aby iednym granem ciężfzą 
zoftała, potrzebuie dyftyllowaney wody 
tegoż famego` gatunku przefzło 200, 
granow, ieśli iey 'waga granem tak- 
że ma Пе. pomnożyć. Jet zatym 
bez wątpiepia woda śrzodkiem tylko, 
który ową Żywiącą materyą w rośliny 

N2 pro- 
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wprowadza. Wychodzi potym па powie- 
trze woda, a materya pozoftalie w ro- 
ślinach. 


Gdy zatym rośliny i zwierzęta fa- 
mémi tylko 'roślinnemi 1 zwierzęcemi, 
nie zaś mineralnemi materyami , utrzy- 
mywać йе mogą, idzie ztąd niezawo- 
dnie: że pierwiaftkowy materyał z któ- 
rego w ogulności wfzyftkie organizowa- 
ne ciała fą złożone , po więkfzey części 
przynaymniey wcale ofobliwey ieft па- 
tury. Ma także i roślinna materya w wo- 
dzie będąca ten materyał pierwiaftkowy ; 
dia tego fłutznie ią organiczną materyą 
nazwać można. Во chociaż 2а4һе orga- 
nizowane ciało właśnie przez to, że fię 
z naczyń fkłada, w których krążą foki, 
płynnym zipełnie bydź nie może; та- 
my przecie wiele płynnych ciał i ftałych, 
które nie będąc organizowanemi, z ro- 
ślin i zwierząt pochodzą, a dla tego 
organicznemi materyami czyli ciałami 
nazwane bydź mufzą, że z materyału 
pierwiaftkowego ciał organicznych, a 
nie mineralnych, fą złożone. Tego ro- 
dzaiu ciałem ieft mleko, krew, wino, 
uryna it. d.. Ten materyał organiczny 
w tych fokach i innych materyach or- 
ganicznych zawieralący Пе, ieft nie za- 

wodnie 
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wodnie przyczyną, że fie one od wfzel- 
kich mineralnych materyi, lubo czefto 
fię in podobne bydź zdaią, w iftocie 
przecie różnią. 


Organiczna materya ieft iak tylko 
bydź może naydelikatniey rozdzielona-w 
wodzie zupełnie iafney i przezroczyfiey; 
nie ma zapachu, fłoności, oleyności i nic 
nie zawiera ziemnego, ale іей poiedyn- 
cza i iednoftayna. Nie można iey bowiem 
w podobney wodzie, ani węchem, ani 
fmakiem rozeznać, ani też okiem do- 
ftrzedz. Nadto choć fię woda przez fu- 
kno ro. razy lub 12. złożone przecedzi; 
przechodzi ona z nią .przez te fkłady 
wfzyftkie, a potym z przecedzoney Wo- 
dy w takiey йе prawie obfitości oddziela, 
iak póki przecedzoną nie była. Nay- 
więcey iey bywa w defzczu, zwłafzcza 
zgrzmotami fpadaiącym, a wfzyftkie 
wody, które nieuftannie na powietrze fą 
wyftawione, więcey ісу maią, iak inne. 
I przeto zdaie fię, że ona naybardziey 
do miękkości FAJ przyczynia fię, ró- 
wnie, że powietrze tey materyi wodom 
udzielać тий...  Wfzyftkie bowiem ciała 
organizowane bardzo wiele wyziewaiąc 
cząftek, doftarczaią powietrzu nieuftannie 
w obfitości organiczney materyi, którą 

one 


опе połyka, i iak nayfubtelniey dzieli. 
Jakaż mnogość wonnych cząfiek orga- 
nicznych fame kwiaty w lecie wydaią z 
fiebie? Gdzież бе te cząftki rózehodzą, 
jeżeli nie po powietrzu, które ie nay- 
drobniey rozpufzczaiąc tym fumym na- 
koniec wfzelkiego zapachu pozbawia? 
Tẹ zaś iak nayfubtelniey rozpufzczoną 
materyą, ten iednoftayny organiczny 
imateryał, którym właściwie wfzyftkie u- 
trzymnuią бе rośliny, wnofi z fobą powie 
trze do wody, gdy oney wolnie dotyka- 
лас z jey бе częściami pomięfza.. Nie 
wątpifz WPan zapewne, że wfzelka na 
ziemi woda mocno ieft z powietrzem 
zmiefzana ; bo widzifż codziennie że ra 
każdey , gdy fię mocno przy ogniu roz- 
grzeie, powitaią liczne bańki napełnione 
powietrzem. 


Tey fzczegulnie arganiczney mas 
teryi przypifac należy, że woda ftoiąca 
czafem йе рЃиіе, -Zadna bowiem inna 
ińaterya prócz organiczney nie podlega 
zgniliżnie. Woda gnić maiąca naprzód 
zaczyna mętnieć. Organiczna materya 
po części. od niey oddziela йе, fkupia 
йе i formuie rozmaite roślinne mafsy. 
Te przy natężonym cieple zgniłość pfuć 
poczyna, a woda zaraz do koła fimród 

wydaie 
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wydaie przykry. Ale iak wfzelkie' or- 
ganiczne ciała, gdy one zgniłość zepfu- 
ie, nakoniec ziemna materyą zofławiaią 
po fobie ; tak właśnie i z wodą dzieie Пе 
gdy gniie. Ofiada nakoniec na dnie fzłam 
i plugaftwo, a woda znowu ieft'-w napoiu 
dobra, i rażątego nie daie odorn. Так 
na okrętach, które przebywaią morza 
Zcny wproftfłoneczney , pofpolicie По- 
dka woda,którey nabrano-w'drosę, pfuć fię 
z wielkim fmrodem zwykła, ale. po nież 
iakim czafie znowu ftaię'fig dobrą i do 
napoiu zdatną, па dowod tego, że nie 
fama gniła, 


Gąbka bierze: w fiebie wodę: > W 
drzewo i inne roźmaite ciała wfięka wo: 
da podobnie, gdy йе ich dótyka; ciała 
takie częfto nawet, gdy {а fuche, па pos 
wietrzu mokną, a będąc mokre wyfys 
chaią Сау bowiem powietrze: ieft wil- 
gotne, wtedy biorą w fiebie wilgoć iego, 
gdy znowu ciała fą wilgotne, wyciąga 
z nich fuche powietrze cząftki wodnifte: 
W ogulności twarde części roślin i zwie» 
rząt nietylko ‘przenika woda, ale ra: 
zem i rozfzerza, a przeciwnie ścifkaią. 
йе znowu te ciała , gdy wyfychaią. Obie 
te 'w rozciągłości ciał odmiany dzielą бе 
czafem bardzo gwałtownie. Drzwi, fza- 


fy 
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Ту. i inne 2 drzewa robione rzeczy padaią 
йе, gdy z mokrego drzewa Га zrobione. 
Tak бе bowiem ściągaią gwałtownie i 
nie równie, gdy wyfychaią, że częfło z 
wielkim pękąią łofkotem. Przeciwnie, 
gdy fię,  zmoczą, rozfzerzaią fię -Z równą 
gwałtownością.  Szczegulniey dębina ma 
о do fiebie. Wiem przykład, że całe 
dno sluzy, na którym przez czas rie- 
iaki ftała woda, gwałtownie fię podniofło 
do góry, dla tego iedynie, że z fuchych 
dębowych. balow zrobione: było. , Giu- 
be belki do których. bale przybite były, 
pokrzywione i połamane znaleziono, a 
nawet pale niektóre pod belkami były 
wyciagnione: zziemi. Dla tego, częfto 
w kamiennych fzybach dębiny do łupa: 
nia kamieni, używaią. „Ciefze йе n. 
p. fup okrągły z kamienia, tego obwodu i 
grubości така młyńfkiekamienie mieć moga 
Na tego powierzchni, wycinąią fię rowno- 
łegłe pafy..,Żeby zaś części'między pafa- 
mi zupełnie iedne od drugich odzielić, a z 
każdey mieć kamień тупікі ofobny, biią 
йе, w zrobione wydrążenia, fuche dębo- 
we, kliny i polewaią wodą. Zaczynaią 
tym fpofobem te,kliny tak gwałtownie 
pecznieć , że rozmaite części: kamienne- 
go flupa oddzielaią zupełnie. 
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W Szelkie „ciała które fię z twar- 


dych części zwierząt i roślin robią, iako 
to: kość fłoniowa, róg, konopne i iedwa= 
bne powrozy lub fznury , fkury, ftróny 
z kifzek, papier i t. dfg do drzewa po- 
dobne. Wfzyftkie fię wilgocią rozfzerza-. 
ią, a ściągałą fuchością. Naciągnione 


ftrony z kifzek odftraiaią бе na wilgoci, 
dub fuchośći. Wiadomo bowiem, że ich 
ton od wyciągnienia zależy,ą to koniecznie 
odmieniać fię mufi, kiedy przez odmianę 
wilgoci znacznie fię przedłużą lub fkró- 
cą. Ale drzewo , równie iak wfzyfikie 
inne dó niego podobne ciała, bardziey fię 
wdłuż, iak w fzerz lub w grubość fwoich 
włokien, przedłuża i fkraca, kiedy ieft 
wilgotnieyfzym lub fażfzym. = Drzwi pę- 
cznieią na wilgoci, a zfychaią fię w fu- 
chości, ale daleko bardziey z boku”, iak 
zdołu ku górze. Papier który fię z 
nieregularnych przy fobie leżących ni- 
tek fkłada, bardzo fię nieregularńie na 
wilgoci rożciągą, i podobnie fię Уз 
ur- 
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kurczy, gdy wyfycha. Dla tego Mier- 
nicy chcąc regularny mieć ryfunek, nie 
na mokrym papierze ryfować powinni, 
ani też na wilgotnym powietrzu kąty 
przenofić na papier. Gdy bowiem po- 
tym papier wyfycha, fkracaią.fę linie 
wcale nie regularnie , a kąty odmieniaią. 


Sznury i powrozy konopne, lniane, 
jedwabne, fkracaią Пе wilgocią i grubieją, 
a przeciwnię gdy ufchną, ftaią fię dłużfze 
i cieńfze. Przyczyny tego w tym po- 
fzukać należy, że fą z wielu włakien 
fkręcone. Każde bowiem włokno wilgo- 
cią grubieie, mufi fię zatym wfzelkie-inue 
wtym mieyfcu, gdzie бе koło pierwfze- 
go okręca, nieco przedłużyć; żeby cały 
powróz tak był długi, iak pierwey. А 
że każde włokno powroza koło drugiego 
niezliczonemi razy ieft okręcone, gdy 
powroz nie со ieft dłużfzy ; . mufiałoby 
zatym każde włokno wilgocią bardziey 
daleko w dłuż wyciągać fię, iak w miąż, 
aby powroz fwą dawną zachował dłu- 
gość. Jeżeli zaś tak nie dzieie Йе; ie- 
żeli od rozciągłości w grubość, rozciąs 
głość na dłuż nie jet znacznie więkfza, 
mufi fznur cały wilgocią fię fkracać. Ale 
tak iet w rzeczy famey, a grube ko- 
nopne liny polane wodą, mogą Si 

Wiel» 
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wielkie ciężary. 'Cieńkie nawet fznurki 
z konopi lub iedwabiu, gdy бе do nich 
mierny ciężar przywiąże, podnofzą go 
w czafie wilgotnego powietrza. Jedwa= 
bne materye i płocienne, równie iak na 
drutach robione rzeczy, zwłafzcza póki 
Та nowe, z razu kr -ótfzemi i cieśnieyfze- 
mi wilgoć czyni. W 'ogulności bowiem 
улу бе tego rodzaiu ciała, właśnie tak 
drzewo.tracą powoli czułość na wilgoci 
odmiany; ieft atoli to czułości ubywanie 
w niektórych prędkie 'i поспе, w nnych 
zas wolne i prawie nieznacznę. 


Niektóre ciała iak fkóra, rzemie= 
nie; mięknieią wilgocią. 2пауйшету 
twarde bardzo kamienie , tóre fama 
wilgoć powietrza tak miękczy, źe gwoż= 
dziem przebić ie można. Lecz miękkie 
ciała łacniey uftępuią przyciśnieniu , lub 
pociągnieniu, jak twarde. | przeto czę- 
fto rzemienie przemiękłe bardzo wycią- 
саб Пе daią. Dla tego z kifzek kręcona 
ftróna, gdy Пе do niey ciężki gwicht 
przywiąże, przez wilgoć famego nawet 
powietrza, ftaie Пе dłużfzą; bo ią сіе» 
Żar przywiązany dła i теу miękkości wy- 
ciąga. Jeżeli zas ciężar do niey przy* 
wiążemy nieznączny, f(kraca Пе wilgo- 
cią, dla tego Że jeft kręcona, i że mały 

gwicht 
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gwicht znacznie iey wyciągnąć nie mo- 
że. Przeciwnie konopie, iedwab, len i 
& д. mokroscią wcale nie mięknieią zna- 
cznie, i przeto też fznury z nich kręco- 
ne, choćby u nich znaczne wifiały cieża- 
ry, wilgocią wyciągnąć nie daią fię. 


Uważono nadto, że fznury, ftróny, 
i powrozy zmoczone rozkręcaią fie; a 
gdy fchna, fkręcaią. Zapewne fi fię to tym 
dzieie, że fkręcone 'włokna pęcznieiąc 
wilgocią, wzaiemnie йе cifną, i wię- 
kfzego potrzebuią,mieyfca. Gdy bowiem 
fznur iaki wfpak kręciemy, rozchodzą fię 
iego włókna , a miey fce między niemi, in- 
nym iak tym fpofobem powieękfzyć бе nie 
może. Jeżeli więc fznur lub ftróna z iedne- 
go Бе końca uwiąże, z drugiego zaś nie co 
naciągnie i (kazowką qpatrzy, obracać Пе 
„ta będzie w czafie wilgotnym wfpak, a 
w pogodę przeciwnie. Robi Пе tym fpo- 
fobem Hygrom:tr C Wilgociomierz ) czy- 
li inftrament który nam ftan powietrza, 
co do wilgoci i fuchośc:, okazuie. Można 
także fznurek lub ftrónę zawiefić na 
ścianie zprzywiązanym u dołu gwichtem, 
który iednak u ftróny z kifzek mały bydź 
powinien, a dopiero na podnofzenie fię, 
Jub opadanie onego uważać. Podnofze- 
nie бе bowiem ciężam, wilgoć с ы 

oka- 
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okażuie, a opadanie, że powietrze ле 
fuchfze. Stróny, aby dotakich doświad- 
czeń zdatne były, nie. powinny bydź паз 
pufzczane oleiem, gdyż inaczey wilgoci 
powietrza nie przyimuią tak łacno. 


Wfzelka woda mieni fię nakoniec, 
gdy co raz bardziey a bardziey ziębnieie, 
w twarde ciało, które nazywamy lo- 
dem. Gdy powierzchni wody fpokoy- 
ney i czyftey mroźne powietrze dotyka, 
robi Пе na niey lod nayprzód. Widać 
z razu profte niteczki i fzybki powita- 
iące, i regularnie dofyć z fobą łączące 
Пе, aż nakoniec cała fię woda, lodową fko- 
rupą prawie iednoftayną pokrywa. Lod 
ten ieft twardy, przezroczyfty, a nay- 
częściey pełny drobnych iwiękfzych рех 
cherzykow powietrznych, które oczywi- 
ście pokazuią, że fię po części powie- 
trze od wody oddziela wtedy, gdy Пе 
ta w lod przemienia.’ Nazwiemy tym 
czafem lod taki, lodem pierw/zego ga- 
tu nku. 


Gdy zaś fpokoyna fona woda, al- 

bo nie czyfta, iako też wino it. d. w 

otwartym naczyniu na mroźne powie- 

trze wyftawi fię, zaczyna wprawdzie 

także nayprzód na fwey powierzchni fię 
561- 
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ścinać , iak czyfta woda w wfpomnionym 
wyżey. przypadku, ale więkfzego fto- 
pnia mrozu potrzebuie, a lod па niey 
robiący бе ielt kruchy, gąbczafty, fkaz 
pełny, i zawfze nieco z obcemi czą- 
ftkami zmiefząuy , lubó тшеу, iak wo- 
da, z którEey Пе zrobił. Nazwę,lod taki 
lodem drugiego gatunku. Ten kiedy fie 
co raz bardziey zamrażą, ftaie fię nako- 
niec do lodu pierwfzego gatunku podo» 
bnym, tak: twardym, tak przezroczy- 
ftym, tak iafnym, iak tamten. Widzifz 
W.Pan. z tego. że nie tylko powietrze, 
ale wfzelka obca materya, od lodu бе 
oddziela, gdy ten powftale. Lod piwa 
i wina bardzo ieft niefmaczny, lod. fło- 
ney wody prawie zupełnie fłodki, awo- 
dy nie. суйеу, dofyć ialny. 


Kiedy WPan otwarte naczynie czy- 
ftą wodą nalane na tęgi mroz wyftawifz, 
a to, albo zupełnie ftoi fpokoynie, będąc z 
wierzchu pokładem oleiu tak pokryte, że 
йс wody nigdzie powietrze dotknąć nie 
może; albo też nieuftannego doznaie po- 
rufzenia; marznie w. nim woda ;podo- 
bnież znacznie późniey, iakw pierwfzym 
przypadku, a cała, iey mafsa razem fig 
w lod drugiego gatunku, i na poł płyn- 
ny przemienia, którego zrobienie tyna 
przyspiefzyć można, kiedy zimnem prze- 

ięte 
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ięte naczynie rękoma Пе uymie, lub 
też na moment do cieplłey izby wniefie. 
Тут fpofobem czafami marznie Newa 
pod Petersburgiem. Robi йе; zniey ra: 
zem lódowata mafsa, która potym co 
raz mrozem twardnieie. 


Tak tedy marznienin wody, częścią 
fól iinne obce z wodą zmiefzane mate- 
rye, częścią przecięta z powietrzem ko- 
munikacya, częścią też porufzenie ўо- 
dy, przefzkadza i one opóźnia. | Lecz 
iesli tylko woda więkfzym mrozem nad 
ten, który formuie lod pierwizego ga- 
tunku, marznąć może, zawfze iey lod 
ieft lodem drugiego rodzaiu. Dla tego 
też wfzyftkie rzeki, gdy ftaną, lod maią 
podobny; nie zaś iak ieziora i wody: fto- 
iące, pokryte lodem pierwfzego gatun- 
ku; późniey bòwiem zawfze, iak te, za- 
marzaią. Spofob iakim fię to dzieie, ieft 
naftępuiący. Jak tylko -mroz: weżmie 
znacznie tężfzy od tego. którym lod ga- 
tunku pierwfzego powftaie, pokazuią fię 
na nich ofobne kawały gąbczaftego lodu 
prawie nieprzeyrzyftego, częfto ziemią 
iinnym plugaftwem napełnionego , któ- 
ry йг krą nazywa. Та бе nayprzód na 
miałkich rzeki mieyfcach, nie zaś na 
nurtąch famych, pokazuie. Gdy bliko 

OB brze- 
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brzegu iuż zamarzła rzeka, а dziurafię 
wyrąbie w lodzie, zaraz йе'лу tey kawał 
kry okaże, która .z dołu: wypływa w 
górę. Со raz fie. wiecey tey kry po- 
woli-zgromadza; przymarza iedna Чо 
drugiey, iedna fiel na drugą wali, aż fię 
nakoniec cała rzeka pokryie chropawą 
fkorupą, mało co przeyrzyftego, białawe- 
go łódu,  Wyiąwfzy “Меге. i inne rzeki 
bardzo zimnych kraiow, które przy'na- 
tęzonym mrozie czafem za iedhym ra= 
zem ftawaią, wfzyftkie inne rzeki tym 
marzną fpofobem. 


Jeft zatym kra lodem drugiego ga- 
tunku; który бе nie na famiey powierz- 
chni, ale w mafsie wody, na takich miey- 
fcach formuię, gdzie rzeka zwolna płynie: 
bieg'bówiem wody tym bardziey iey 'za- 
marznieńiu przefzkądza, im ieft prędfzy. 
` Znayduią йе zaś w każdey rzece wfzędzie 
mieyfca miałkie « Mroz nadwzyczaynie 
tegi' i gwałtowny "może to fprawić, że 
ве cała: rzeka, tak iakczafóm Newa, 
ао dna,- w inafsę lodową przemienia. 
Jeżeli*zaś 'powoli zimno fię natęża, po- 
iedyńcze kry róbiąfię. na wierzchu rzeki, 
pływaią,. pomnażaią fię, лейпе ufuwaią 
na drugie, przymarzaią do: fiebie, a na: 
koniec całą pokrywaią rzekę. . Można, 

zatym 


W o p А: 209 


zatym gaftanowienie: rzeki przyśpiefzyć, 
wftrzymuiąc krę tak/iakfię tu corocznie 
na Wiśle pod Warfzawą dzieie, i przy- 
muiżaiąc ią do fkupiania Пе 1 przymar- 
zania. Jeżeli kra dofyć miała czafu do 
rozfzerzenia йе po саіеу rzece i do wy- 
pełnienia mieyfe próżnych na nurtach 
nawet, wfzędzie nakoniec rzeka zamar- 
za. Jeżeli zaś, nagle nie co mróz fię po- 
ninożył, zoftaią wtedy nad famym nur- 
tem niektóre „otwarcia , które iuż przez 
całą;zimę. nie zamykaią бе, zapewne dla 
tego, Że lód więkfzą część rzeki pokry- 
walący niedopufzcza zimnu : tych wód 
taky mocno SENEE Era i fprawić aby 
rzeka na. tych. mieyfcach zamarzła, 
gdzie ieft naygłębfza i nayprędzey: bie- 
ży. 


I łod /morfki ieft także -lodem dru- 
siego gatunku, a nawet bagna nieczyftą 
wodę malące tym  zamarzaią fpofobem. 
Wfzakże. lód wfzelki, jak. tylko po- 
wierzchnią iakiey wody pokryie, ftaie 
fię zawfze przy natężaiącym mrozie co 
xaz mocnieyfzym i grubfzym od fpodu. 
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W lefz WPan zapewne z doświadcze= 
nia, że wodą lub innym iakim likwo- 
rem napelnione flafze w żimie przy tę- 
gim mrozie pękaią. Dla zabieżeńia te- 
mu ftawiaią he podobne naczynia w pi- 
wnicach , których okna zimą fą zatkane, 
żeby mroz tak łacno wcifnąć Пе nie 
mógł, i w lod nie przemienił. likworow. 
Bardzo fię bowiem rozfzerza woda gdy 
marznie; to zaś rozfzerzenie nie z tego 
powietrza pochodzi, którym napełnione 
pęchyrzyki w lodzie znayduiemy. Gdyż 
itaka woda matznąc więkfze żaymuie 
mieyfce, z którey' iak naydófkonaley wy= 
ciągniono pówietrze, i w ogulności wfzel- 
ka, tak Пе gwałtownie marznąc iozfzerza, 
że tego powietrzu przypifać nie można, 
Roku -1667. w'zimie przy tęgim mrozie 
wywiefił P. Huygens na wolne powietrze 
rurę żelazną w koło: na cal grubości ma- 
iącą, napełniwfzy ią wodą zupełnie i iak 
można było naymocniey zatkawfży. We 
dwanaście godzin rozpadłafię ona w dwóch 

miey- 
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mieyfcach, {Из lodu, w który fię zamknie- 
ta woda przemieniła. Powtórzone potym 
kilka razy tő doświadczenie 2 równym 
fkutkiem zawfze, oczywiście WPanu oka- 
zuie, z iak niepoiętą mocą woda fię w 
lod zmieniona rozfzerza. 


Łacno ztąd można dóyść tego pr3y- 
czyny, za co mrozy natężone pfuią ze 
fzczętem drzewa, a częfto i inne rośliny, 
tak iż w zimnych bardzo kraiach, zgoła 
Żadnych drzew nie widać. Тут bowiem 
łacniey roślin pękaią kanaliki, gdy w 
nich foki marzną, im Їз twardfze ibar- 
dziey napięte. Gdy WPan zimą w mroz 
tegi przez las przeiężdżafz, fłyfzyfz czę- 
fto, a ofobliwie w nocy, że drzewa w 
koło Ciebie z tak wielkim hukiem pękaią, 
że czafem wydaie Пе iakby ktoś z pifto- 
letu ftrzelił. Te rozpadliny mrozem w 
drzewach porobione, częfto bardzo znam 
cznę bywaią ; czafem'na wiofnę bez fzko- 
dy drzewa znowu Пе zamykaią, czafena 
zaś fą przyczyną, że drzewo ufycha. 
Podobnym fpofobem pekaią gąty na da: 
chach, gdy mróz ieft tęgi. 


Szkodzi iefzcze mróz w inny fpo- 
fob miękkim ciałom organizowanym, cho- 
ciaż ich podaiących fie kanalikow nie- 

Ог rot- 
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rozfadza. Sprawuie to bowiem, że foki 
ich w lod obracaiąc fię tracą cząftki 
wonne , oleyne i fone, które przy za- 
marzaniu wody zawfze Пе od niey, od- 
dzielaią. Uczy zaś doświadczenie, że 
ta odmiana w fokow zmiefzaniu, potym 
przy znacznym cieple zgniliznę pomna- 
ża, która owe ciałą pfuie ze fzczętem, 
Jeżeli zaś przemarzłe ciała zwolna roz- 
grzewaią бе, aby w lod zmienione foki 
powoli taiały; miefzatą Пе oddzielone 
cząfteczki nieznacznie z drugiemi, a cia- 
ła fame żadney nie ponofzą (Койу: Tak 
iabłek przemarzłych do'ciepła wnofić 
nie trzeką, boby бе niezawodnie zepfuły, 


ale w wodę wcale zimną włożyć, aby. 


tam 2 nich zwolna mroz wyfzedł. Tak 
też ludzi którzy fobie nos lub inny czło- 


nek iaki ptłmrozili, do ciepłey izby wpu- 


fzczać nie należy , ale z odmrożonych 
członkow , albo wodą zupełnie zimną, 
albo też nacieraiąc śniegiem, wprzód 
mroz wyciągnąć, aby ocalały. 


Gdy woda na fwey powierzchni Za- 
marza, nigdy ta nieieft profta, ale w 
śrzodku nie co podniefiona i krzywa ; roz- 
fzerza fię bowiem woda w lod przemie- 
піаїас, to zaś rozfzerzenie niepodobnym 
by było, gdyby miała zoftać na й 

chni 
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chni równą. Widzifz WPan to w śrzod- 
ku wyniefienie w każdym naczyniu, 
gdy w nim woda czyfta ifpokoyna 2а- 
marznie. Ale i woda nie czyfta, a 
nawet mokra ziemia, marznąc podnofi 
fię. 01а tego, «gdy Пе dom iaki dre- 
wniąny . buduie.,-. trzeba fundamentalne 
kamienie , ieżeli zwłafzcza grunt jeft 
„mokry i nizki, w ziemię kłaść głęboko. 
Jeżeli. bówiem nie dofyć głęboko Їз po- 
łożone , marznie w zimie pod niemi bę- 
dąca ziemia, podnofi ie razem i z do- 
moftwem, a że to podniefienie nie ieft 
iednoftayne wfzędzie, ale tu.więkfze, 
ówdzie mnieyfze, ufuwa бе czefto przez 
to dom tak mocno, Że nie tak długo iak- 
by mógł ftoi,, gdyby mu mroz -nie był 
zafzkodził, 


Wyciąga mroz podobnym Ipofobem 
czafem rośliny z mokrey ziemi w polach i 
ogrodach. To ieft: marznąc ziemi powierz- 
chnia z roślinami podnofi бе, potym zą 
dnia gdy fłońce dogrzeie rozpufzczaiąc 0- 
pada, a rośliny w ziemie głębiey-iuż nie 
wchodzą. Na to fwieży mroz лу nocy 
przypada, i rośliny wyżey iefźcze wynofi. 
Jeżeli więc ta przemiana powtórzy fię 
częfto, widać potym na wiofnę rośliny na 
wierżchu ziemi leżące. Czafem też mroz 
xozdziera rośliny'i pfuie, ieżeli głębiey 

nie co 
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nieco w ziemie pufzczaią korzenie; iz 
wierzchu bowiem tylko, póki ieft mokra, 
zamarza ziemią, ze fpodu zaś zawfze w 
зедпут ieft Кате. Gdy więc korzonki го» 
ślin aż do fpodniey ziemi fięgaią , mufzą 
wtedy, gdy lod zwierzchnią ziemię gwał- 
townie podnofi, iako do ńiey przymarzłe, 
urywać йе. 


Lod drugiego gatunku, rozfzerza 
йе zapewne co raz bardziey, póki żupeł- 
ney mocy i twardości nie nabędzie; ieft 
przecie zaraz z początku, gdy iię formuie, 
iżeyfzymod wody, bo йе w niey podnofi 
i na wierzchu iey pływa. Lecz gdy raz 
zupełney dóydzie twardości, równie ga 
jak inne ciała, natężalący Пе mroz, co 
raz bardziey ściąga. Ciepłem bowiem 
wfzyftkie ciała rozfzerzaią һе, a zimnem 
ściągaią. Dla tego przy tęgim mrozie 
fłychać czafem, że na Wiśle i innych 
rzekach lod 2 wielkim hukiem ścifkaiąc 
fię pęka, własnie tak iak drzwi dre- 
wniane gdy fchną rozpadaią Пе. Widzifz 
WPan z tego za co lod, raz mńiey, dru- 
gi raz więcev-ściśniony, fłodką wodę w 
gatunkowey lekkości wnet tą wnet tyl- 
ko rątą częścią przechodzi, lubo zawfze 
lekkość iego gatunkowa od wedney ieft 
więkfza, 


" Snieg 
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Snieg uważać można, iakby był lo- 
dem drugiego gatunku Robi on бе z 
wody -która bardzo 2 powietrzem ieft 
pomiefzana. Gdy bowiem w fzklannynt 
podługowatym naczyniu trochę wody 
nieuftannym tłuczeniem w pianę zmie- 
niemy, aw tym ftanie na mroz tęgi wy- 
ftawiemy nagle, marznąca' piana w śnieg 
бе obraca. Każdy śniegu płatek: {Кайа 
fię z cieniuchnych kolcow lodu, które 
między fobą pod kątem бо, lub т20: fo- 
pniow ułożone , formuią nayregularhiey: 
fze figury, róż, gwiazd'i t-d.  Możefz fig 
im WPau przeż Drobnowidz ( Micro/co- 
pium, ) z ukontentowaniem przypatrzyć, 
na czayny papier nieco śniegu padaiącego 
złapawfzy. Snieg świeżo fpadły ma zwła- 
fzcza na wiofnę białość bardzo rażącą i 
fzkodliwą oczom. Dla tego też miefzkań: 
cy zimnych bardzo kraiow koło pułnocne- 
go bieguna leżących, -śdy fie nałowy zi- 
mą, kiedy wfzyftko śniegiem ieft pokryte, 
wyprawiaią, dla oczow obrony pewnych 
używaią mafek. Nadto śnieg wielką bar- 
dzo ma pulchność a то. aż do 12. razy 
„więcey zaymuie mieyfca iak woda w 
którą йе ftopiony zamienia. 1 przeto оті 
ftrzelcy, aby nie zatoneli w śniegu, do 
nóg fobie lekkie, fzerokie i długie drze- 
wą przywiązują. 
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Gdy Пе śnieg.z wodą zmiefza, mie- 
ni бе w mafsę lodowatą , na puł płynną, 
a, bieg wody; wfitrzymiie:/ znąeznie. 
Ztąd do rzek. -zamarzńienia przykłada 
йе bardzo „бгаа nawet z śniegu Пе robi; 
gdy bowiem dużę gradu ziarko: ftliicze- 
my, widać. pod lodową fkorupą zawfze 
świeg we śrzodku. «Dóydziefz <WPan z 
tego przyczyny, za, co Sztaubbach w 
Szwaycarach, o którym Ci iuż- wfpomnia- 
dem, w zimie przy tęgim mrozie; pod 
gradu {pada poftacią. Podobna: do pra- 
wdy, że Пе ten grad z śniegu formuie 
miefzaiącego Пе z.wodą tego, firumienia 
a potym йе: w {padaniu w twardy « lod 
mieniącego. , „Spadą-0n-z okropnym fze- 
leftem i uprzedza zupełne zmarznięnie 
ftrumienia , który йе wkrótce pótym pod 
poftacią niezmierney w górze wifzącey: 
lodu mafsy, pokazuie. Pomnaża Не со 
raz bardziey ta bryłą. lodowa, aż ће пако= 


niec włafnym ciężarem obrywa, a z” 


trzalkiem piorunowym prawie „ fpadaiąc 
xozbiia. 

Lod i śnieg wiele, części na ро: 
wietrzu tracą mimó fwey « twardości: 
Przy tegim mrozie zobaczyfz МРам 
choćby. i fłońce nię świeciło „ że. śniegu 
powoli ubywa, a lodu fople u гул i da- 
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chow wifzące co raz 'fię tępfze аїа. 
Jeżeli WPan, gdy mroz ieft tegi, w oknie 
otwartym iakiey zimney izby, do którey 
fłońce „nie dochodzi , zawiefifz wagę, a 
na iedną fzalę kawał lodu położyfz, na 
drugą zaś tyle ciężaru, ile ten lod waży, 
dopieroż co;dzień «ten. lod obeyrzyfz; 
znaydziefz,'że co raz. będzie lżeyfzys 
co raz mnieyfzy, 1а maftepnie że nie- 
uftannie cząftki {wole na powietrzu trąci. 

Tym 'czafem 'mtpowierzchni-wody 
żawfze тесеу cząftek: na powietrze'wy» 
chodzi, iak z równey- powierzchni lodu: 
Im bardziey wodę rozgrzewamy, tym fię 
bayvdziey:: iey wyparowanie + ponnaża,r4 
nakoniec gdy ieft gorąca, widać nawet 
iakieś nieregularne 'porufzenie na iey 
powierzchni.  Podfkakuią tu i ówdzie wo- 
dne cząftki. ws górę, po części w wodę 
hazad fpadalące ; formuią fie'bańki сб raz 
licznieyfze, im: gorącość. ieft więkfza. 
Nakoniec:cała йе "woda gwałtownie :ро- 
vufza, podnofi , pieni, fzwn ofobliwy 
i rażem dym iakiś wydaie, fłowem iednym 
gotnie йе. Dym z wody powfłaiący,!ieft 
ofobliwą parą, w którą бе wrząca woda 
przemienia: Ona ieft właściwym i ifto- 
tnym gotowania fie znakiem. Może bo- 
wiem woda czafem busrżyć йе i pęchę- 

rzyką 
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rzyki powietrzne wydawać, nie gotniąc 
Бе prawdziwie, ani йе w fprężyftą  pa- 
rę zamieniaiąc. Jeżeli zas długo йе 
wciąż gotować wodzie. dopuściemy, 
wyftępnie iowey pary zawfze więcey, a 
wody co raz bardziey ubywa, aż йе na- 
koniec wygotuie zupełnie, Widać tę 
parę wodną bardzo: wyrażnie, gdy 2 
rurki: kociołka od herbaty wychodzi, 
w którym бе woda gotnie ; a iefzcze le- 
piey za pomocą „olipzlz: Jeft to małe 
wydrażone do grufzki podobne, lub też 
okras- naczynie, z blachy lub' fzkła 
zrobione, z fzyiką bardzo cieńką. . Napeł- 
nia Пё one wodą, lub innym iakim li- 
kworem, a potym, nad palącą fię lampą 
lub rozpalonemi węglami ftawia. Gdy 
bowiem woda w Eolipili gotować бе za- 
czyna, wychodzi przez fzyikę promień 

ary co raz mocniey rozfzerzaiącey fię. 
Jeżeli ta fzyika ieft horyzontalna, to i 
promień wipomniony będzie poziomy, na 
dowod tego, że para wody równie ieft 
prawie iak powietrze ciężka. Gdyby 
bowiem znacznie była lżeyfza, predkóby 
fię wynófiła w górę, iak dym delikatny; 
gdyby zaś ciężkość gatunkową miała 
"znacznie więkfzą , mocnoby fie ku dołowi 
fkręcała. Jeżeli WPan tę parę w fzklan- 
Ке zimną wodą nalang wpuśceifz, nie fpra- 
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wiwniey baniek, na znak że бе z wody, 
nie z powietrza fkłada. Powietrze bo- 
wiem ,wpufzczone lub wpędżone w wo- 
Че, zawfze w niey Байкі rodzi. Zgoła 
mieni йе рага wodna znowu w wodę, iak 
tylko oftygnie, lub też w iakie zimne 
naczynie ieft przejęta ; i wiefza Пе kro- 
plami ` po bokach onego. Zmiefzać iey 
z powietrzem nie można, gdyż nawet 
z ciepłego naczynia, w, które wcho= 
dzi, powietrze wypędza. 


Woda zatym, gdy Пе gotować zaczy* 
па rozchodzi Пе gwałtownie w podobną 
do powietrza parę, która prawie tak, iak 
powietrze, іе cieńka, a naitępnie pra- 
wie 1000. „razy od wody z którey. рө- 
witaie cieńfza. Dla tego częfto rozfa- 
dzą naczynia; w których ieft zamknięta. 
Tak trzafkaią małe kulki fzklanne we- 
wnątrz wydrążone, a cokolwiek wody 
zamykaiące w fobie, gdy ie na rozża- 
tzone węgle rzuciemy, albo innym 
fpofobem zbliżemy do ognia. aby йе wẹ- 
wnątrz będąch woda zagotowała. Podo- 
bnym fpofobem i dla teyże przyczyny 
pęka rybia ikra -w ogień wrzucona, ї 
kafztany na rozpalonych położone wę- 
glach, gdy Пе wprzód nie rozerznie ich 
fkórki. 

Para 
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Para wodna przeymuie zupełnie 
drzewo i miękczy,,gdy бе to na nią wy- 
ftawi. Używaią tego fpofobu z poży- 
żkiem w zginaniu grubych nawet ‘balek, 
aby do budówy okrętow. użytemi bydź 
mogły. . 
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олы mi WPan teraz nad ciśnieniem 
wody zaftanowić Пе, które w ftoiącey: 
wodzie uważone obiektem ieft umieiętno- 
ści Hydrostatyką zwaney. Woda nader 
płynnym, a zatym teź nader ieft miękkim 
ciałem, gdy w naczyniu otwartym ftoi, 
czyli uftępuie każdemu choćby i nay- 


mnieyfzemu ciśnieniu. Gdy zaś do koła 
zupełnie ieft zamknięta, tak ię ma wła- 
śnie, iak bardzo twarde ciało; bo ifilnym 
parciem, ścifnąć fie znacznie nie da. Mó- 
wię znacznie , gdyż świeże doświadcze- 
nia, a ofobliwie niektóre w Brunświku 
czynione, zupełnie to nie wątpliwym inż 
okazały, Że nadzwyczaynie wielka fiłą 
pewnie znacznie wodę ścifnąć' można. 
Lecz im fię woda bardziey cilika , choć- 
by też ściśnienie to było niefkończenie 
małe, tym mocniey ufiłuie ziowu. na 
wfzyftkie ftrony rozfzerzyć Бе. Okazuie 
to naywyraźniey kula z metalu zrobio- 
na, wewnątrz wydrążona, cieńka nie co, 
a zupełnie nalana wodą i dofkonale zam- 
knię- 
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knięta. Skoro- Пе bowiem uderzeniem 
młota, lub prafsą ściśnie, dobywafię z 
niey wodą w naydrobnieyfzych kropel- 
kach па rozmaitych mieyfcach; widać 
iafnie zwłafzcza za pomocą Mikrofkopu, 
że gdzie niegdzie sciany kuli przedarła, 
i że naftępnie z wielką gwałtownością 
ku wfzelkim ftrónom  rozfzerzyć ` йе 
ufiłowała. 


Ale będącą w naczyniu wodę nie- 
tylko młotem lub prafsą ścifnąć można; 
ścifka ią także i włafny iey ciężar. Gdy 
bowiem w otwartym naczyniu . profto 
padłe maiącym ściany, woda fpokoynie 
ftoi, znofi bez wątpienia każda dolną 
wody warfzta poziomą, całą nad fobą 
będącą wodę. Te warfzty wodne tym mo- 
ісліеуу ciężar wody zwierzchniey ucifka, 
m бе znayduią głębiey; że zaś one ku 
wfzelkim ,ftronom 2 równa mocą rozfze- 
туб fię,ufiłuią, rozpieraią więc do koła 
naczynie, w którym fą zamknięte, z fiłą 
ku dołowi zawfze pomnażaiącą йе. Ka- 
żda fpodniey wody cząftka ciśnie przy- 
ległą, a ta znowu równą fiłą odpiera, 
inaczey bowiem tu lub ówdzie woda roz- 
fzerzyłaby Пе, lub rozpłyneła, i w równą“ 
ważności nie mogłaby Йе utrzymać: 


Można 


wm GQ. — pe" ma 4А f ч ку pm kę 


N 


САГО a aa E 


rO 


PARCIE WODY. 


Można więc fobie w takim naczy« 
niu rozmaite, podług upodobania,  profte 
lub: krzywe wyobrazić powierzchnie, nie 
znofząc przez to bynaymniey ` równo- 
ważności wody. Każdą bowiem taką Lpo- 
wierzchnią, w każdym punkcie, fpokoyna 
woda równą fiłą 2 iedney “iak z drugiey 
ftrony ciśnie, i przeto Гата powierzchnia 
bynaymniey ciśnienia tego' апі: po- 
więkfza, ani umnieyfza. Jeżeli ieft nie- 
fkończenie cieńka , można ią fobie w wo- 
dzie wyftawić, beż naymnieyfzey nawet 
w cząftkach wodnych odmiany; ieżeli 
zaś zacznie ieft miążfza, to tylko przyż 
puścić trzeba, że te wodne czaftki ufu- 
neły бе, których mieyfca zaymnie: "Gdy 
WPan zatym wyftawifz fobie powierz- 
chnią rurki krzywey i ftałey, wpufzczo« 
ney'w naczynie fpokoyną wodą napet- 
nione; możefz wodę z pod owey rurki, 
1 tę, która ieft nad nią, uprzątnąć, 
a przez to w rurce famey, ciśnienie i ró 
wnoważność wody bynaymniey йе nie 
odmieni. Gdy bowiem ściany rurki fą 
twarde, a iak przypufzczam i dofyć mo- 
cene, będą one w rurce zamkniętą wo- 
Че równie utrzymywać і oney odpierać, 
iak przedtym fama czyniła woda. A że w 
ogulności pokoyną woda, gdy w naczyniu 
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nieco więkfzym sitoi, zawfze powierz- 
ehnią: ma poziómą, та doświadczenie ii- 
czy, idzie:zatym:, że.w rurkach, którecz 
fobą maią komunikacyą, iakożkolwiek оле 
między об mietówne i kfztałtem fą od=r 
mienne, woda. w równoważności ftgi, skie- 
dy: w nich równą ma wyfokość, lub gdy 
ich powierzchnie. w iedną i też famą, 
poziomą płafzczyznę; wpadaią. 


Można tę piopozycyą , iak łatwo 
fam WPan  widzifz, odwrócić: Gdy:bo- 
wiemi powierzchnie wody w. rurkach 
‚ fpołkpiących w iedną horyzontalną pła- 
fzczyżnę «wpadaią, ший każdą: wody 
cząfieczkę niżfzą przeć. na wfzyftkie ftro- 
ny:swoda rówią fiłą gdyż nie mogłaby 
maczey. Жас w równoważności. Jeżlbyś, 
wiec WPan. wody dołał lub ulał, muliar 
łóby: Йе; koniecznie z iedney lub: z<dru- 
giey ftrony ciśnienie pomnożyć ,, lub 
pomnieyfzyć.; a woda ере mufiaz 
łaby йе -tu:lub. tam porufzyć. l przen 
tó też rzec. można, że woda , gdy iw 
dwóch połączonych. rurkach ufpokoi- fie. 
w obu+do równey wyfokości wynięść, йе 
тї tak że iey : powierzchnia w, 1iedney 
+ авісіеугіригсе: «w iedną / poziomą: pła 
fzożyzne: wpada, mE 
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W: każdym naczyniu iakn. p. BEFC 
(Fig: $:)napełnionym wodą, wynayduie 
бе parcie: na punkt iaki'n. p. G; przecią- 
gnawfzy przez wody powierzchnią BF pła- 
fzczyznę AD, a zG'aź do niey wertykalną 
linią poprowadziwfzy. To bowiem ciśnie- 
ліелей równe ciężarowi kolumny wodney 
GI, choćby naczynie iakizkołwiek kfztałt 
miało.. Całe zaś ciśnienie, którego do- 
znaie, ieft właśnie tak wielkie, iak gdyby 
naczynie w więkfzym iakim, wertykalne 
ściany maiącym, ABCD, poftawiło йе, 
a to aż. da AD wodą napełniło. Dla 
tego też dno BC równą fiłą w małym na- 
czyniu, iak w wielkim, ieft uciśnione, a 
ztąd WPan poznafz, że w ciśnieniu wody 
nie od wielości, ale iedynie od iey głę- 
bokości, wfzyftko zależy. Gdy mało ieft 
wody iak n, p. w EBCF, ciśnie ona dno 
fwoie równie mocno, iak gdy oney ieft 
wiele n. p. w ABCD, gdyż wody werty- 
kalna wyfokość nad dno w obu razach 
ieft iedna. 


Ale nawet i w naczyniu, maiącym 
wertykalne ściany, ieft parcie w całości 
wzięte, którego od wody doznaie, daleka 
więkfze od iey ciężaru  Znofi go bo- 
wiem  fzczegulnie dno {ато naczy- 
nią, woda zaś, prócz dna, ciśnie iefźczę 
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i wertykalne naczynia ściany; nie ieft tu 
zatym :iedynie tyłko komunikacya, iedy- 
nie odmiana w dyrekcyi parcia ciężkości 
ku ftronie; alẹ pomnaża Пегакёпаїпіе par- 
cie w ogulności , oto przez właściwą wo- 
dzie fiłe , którą /prężystością: czyli Ela- 
ftycznością nażywamy. ` Tą mocą opiera 
Пе woda ściśnieniw ku .wfzyftkim ftronom, 
chóćhy -to` wcale było nieznaczne. Dla 
tego teź właśnie, gdyby бе woda wna- 
'czyniu bez „odmiany  mieyfca, które 
zaymuie, w ftałe ciało przemienić mogła, 
dalekoby ттеу: rozpierała naczynie iak 
przedtym. Jedynieby bowiem dno. na- 
czynia tak тоспо iak pierwey, to ieftt 
całym ciężarem fwoim , a nie ściany one- 
go , cifneła, gdyż wtedy włafną cięż- 
kością wcaleby Пе ścifnąć nie mogła. 


Jeżeli więc WPan w naczynie wo: 
dy: nalewafz;* napełnia ona nakoniec 
wfzyftkie iegokąty i zakręty, bierze zu: 
pełnie kfztałt onego, niech iaki chce bę- 
dzie. Spodnią bowiem wodę , ciśnienie 
zwierzchniey do rozpłynienia fię na wfzy- 
ftkie ftrony przymufza, aż йе ścian na- 
czynia dotknie, które iey daley rozfze- 
rzyć Пе -niedopufzczaią. Jeżeli zaś na- 
pełnione naczynie ma u fpodu rurkę ia- 
ką; wytryfka nią woda, iak Йе И - 
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ka otworzy; a toiefzcze równie dobrze 
ku górze,iak ku ftronie, lub też kn do- 
łowi, podług rurki nagiecia. Jeżeli nad- 
to w obfzerne wodą napełnione naczynie, 
wężfze WPan такіе wftawifz z wierzchi 
i dołu otwarcie maiące, napełni fię to 
oftatnie wodą do tey wyfokości, iaką ma 
woda w pierwfzym, czy to otwarcie Ww 
dnie iego, czy też w boku będzie. Gdy 
WPan:nakoniec dwie rurki połączone 
weżmiefz, a w iedną naleiefz wody, bē- 
dzie ta i w drugiey póty wftępować, póki 
w obydwu równey wyfokości tie dóy- 
dzie. Jeżeli zaś iedna rurka daleko iefft: 
oddrugiey wyżfza, a WPan tamtę nież 
uftańnie wodą napełniafz, leci z tey woda 
bez przerwania , bo tey wyfokości: dóyść 
nie może, iaką ma w rurce drugiey. Tak 
fą ułożone te tury, które fontannom i. 
innym nieuftannie płynącym źrżódłom 
prowadzą wodę. Są опе zawfze z tego 
końca, którym wodę z ieziora lub fat 
dzawki biorą, wyżfze, iak ztego, którym 
ią wylewaią. 


Podnofi Пе zaś woda fpokoyfia w 
naczyniach i rurach 2 foba połączonych 
do równgy wyfokości, choćhy ich ob: 
fzerność , nakłonienie i kfztałt bądź iak 
chcieć były odmienne. Jeżeli n. p. iedna 
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“ле nakłoniona , aw iedney ftoi powieńz- 


сша fpokoyney wody przy А, у drusgiey 
przy B, leżą punkta A 1-B'na iedney po- 


ziomey płafzczyźnie. Równie też iedno 


naczynie może bydź częfto znacznie ob- 
fzernieyfze iak. drugie. A nawet przy 
wielkim ieziorze podnofi йе. woda w wy- 
kopanym dole do tey wyfokości, iaką ma 
w ieziorże famym, ieżeli tylko ze fpodu 
w dół ten wpłynąć może z ieziora. Gdy 
przeto do naczynia obfzernego nieco, ale 
nifkiego CEFD ( Fig: 20.) cieńka бе rura, 
ale wyfoka, przylutuie, naczynie zaś pę- 
cherzem powlecze i dobrze obwiąże do- 
piero. na pęcherz znaczny йе ciężar 
włoży, a rura wodą aż do'A napełni , Po- 
dniefie woda ten ciężar w górę, lubo 
daleko Іей ciężfzy, iak w rurze cieńkiey 
będąca woda. Jeżeli bowiem AGH wy- 
raża horyzontalną płafzczyznę, przez 
powierzchnią wody «w rurze przechodzą- 
cą, wypiera: pęcherz w górę woda taką 
fita, iaka ciężarowi całey wodney kp- 
lumny ССРН ieft równa; i w rzeczy fa- 
mey widziemy, że w cieńkiey rurce' woda 
równy ciężar ołowiu, gdy йе na. pęche- 
rzu położy, w górę podnofi. „Widzifz 
WPan z tego, iak częfto nieznaczna 
Uość wody, gdy wielką ma wyfokość, 
gwał 
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gwałtownie działać może, i że bardzo 
przezornym bydź potrzeba, gdy п. p. 
тупу zdachow fprowadzaiące wody. w 
fklepione pod ziemią doły w pufzczaią 
fię. Jeżeli bowiem te cyfterny nie fą 
dofyć obfzerne, a woda fie przy gwałto- 
упут defzezu , dla nie doftatecznego 
fpływu, w rynach znacznie . wzniefie ; 
może czafem ciśnieniem fwoim, podnieść 
ziemię nad суйегпа i опе rozfadzie. 


Jeżeli WPan w połączone rurki АСЕ 
(Fig: tt ) wpuścifz nie co żywego frebra, 
a to w niżfzym ich zakrzywieniu BCD fta- 


ше; ieżeli potym w iedną rurkę AB wo- 
dy oftróżnie przyleiefz, w drugą zaś 2у- 
wego frebra; zobaczyfz, że gdy w równo- 
ważności oba likwory ftaną , daleko wy- 
żey woda wiedney rurze, iak żywe fre- 
bro w drugiey, ftać będzie. To ieft: ie- 
żeli woda aż do A, żywe ftebro aż do 
E dofzło, będzie wertykalna wyfokość 
( ponieważ AF тей poziomą linią ) między 
А iB,ałbo między F i D, 14. razy wię- 
kfza, iak wyfokość między E i D.^ Mu- 
fiałaby bowiem woda w rurcę DF aż do 
F podnieść fię; aby z wodą w drugiey rur- 
ce będącą w równoważności ftanęła. Ga- 
tunkowa zaś ciężkość żywego frebra ieft 
14. razy więkfza, iąk wody, idla tego też 
ciśnie, 
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сіѕпіе,, przy wyfokości 14. razy, mniey- 
fzey, równą йа, iak woda. Tak fię 
maia i inne wfzyftkie likwory rozmaitą 
ciężkość gatunkową maiące. Wyfokości 
ich w rurkach połączonych, gdy ftoią 
fpokoynie . ‘аа. йе zawize przeciwnie 
do ich gatunkowych ciężkości Trzeba 
tylko do tych doświadczeń takich użyć 
likworow, które fię wzaiemnie nie mie- 
fzaią, ale tak iak woda i żywe freb:0, 
choć zlane w iedno, zoftałą oddziel- 
ne. „lnaczey bowiem, gdy fie oba tak 
pomiefzaią, że likwor iednorodzayny u- 
czynią, równie Пе w obu rurkach wtedy 
rozfzerzaią i podnofzą. 


à 
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Rome. wyfokość, do którey бе po- 
dnofzą likwory, różną ciężkość gatunko* 
wą maiące, ftoiąc równoważnie, obiaśni 
WPanu przyczyny wielu ważnych bar- 
dzo widoókow. Czefton. p. uważałem na 
pewney Буйго płynącey rzeczce, która 
do Уйу wpada, że gdy za drewnianemi 
ścianami nad brzegiem dziura ‘iaka 
była © głęboka, znacznie. {аш woda 
ftała niżey, iak w rzeczce famey. Wpadła 
mi zrazu bardzo w осту ta wyfokości 
nie równość, którey w ftoiących wodach 
nie widziałem nigdy, i mufiałem йе wprzód 
z licznych па rozmaitych mieyfcach 
czynionych doświadczeń / przeświad- 
czyć, że była rzeczywiftą i że nie 2 przy- 
padkowych mieyfca okoliczności бе wzięż 
ła. Lecz gdym potym uważył, żewoda 
w każdey rzece fwoim 'fzczegulnie cię- 
Żarem płynie, że tym, famym część ie- 
dną ciężaru {wego na bieg, a drugą 
część tylko na parcie obraca; przeciwnie 
zaś woda ftoiąca całym fwym ciężarem 
ciśnie 
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ciśnie; -poiąłem zaraz przyczynę tey 
różnicy. Jeżęli bowiem. płynąca woda 
w równey wyfokości mniey ciśnie iak 
fpokoyna , można ią właśnie iakby ftała 
fpokoynie uważać,'ale też razem iakby 
mniey gatunkowey miała ciężkości. Gdy: 
by zaś woda rzeki była f(pokoyna i mniey 
gatunkowo ciężyła, так woda w dziurach 
za ścianami, mufiałaby „ta. koniecznie 
ftać niżey iak tąmtą. 


Lecz im prędzey ftrumień iaki pły- 
nie, tym więkfzą cześć ciężkości {wos 
iey па bieg obraca, tym mu піпіеу na 
famo pareie pozoftale, tym też nafte: 
pnie więkfza ieft różnica wyfokości mię- 
dzy fzybko płynącą i fpokoyną wodą, 
gdy ztamtą ma komunikacyą. l przeto 
na tych rzekach tylko ta różnica jeft 
znaczna, które przy brzegach fwych u- 
biegaią prędko. 


Gdy bowiem rzeki przy brzegach 
zwolna płyną, ledwie można między ich 
wyfokością , a wyfokością ftoiącey wody 
w nadbrzeżnych dziurach iakiey doftrzedź, 
różnicy. Przeciwnie fą takie. rzeki na 
nurcie , gdzie prędzey daleko płyną, rze- 
czywiście wyżfże znacznie ; tak że linia 
w poprzek ich ла powierzchni po: 
pro- 
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prowadzona” nie іе nigdy: prófta, ale 
krzywa;wypukła ; a nad nurtem naywyż* 
fzą. , Upewnia P. Buffon, że-we Francyi 
przez pewne pomiary docieczono tego; 
iż 'częfto, na nurtach rzek, woda -zna- 
cznie: wyżfza, -iak 'po bokach, ‘bywa: 
Pochodzi to ztąd йе wolniey płynącą 
poboczna woda, przy równey: wyfokości; 
mocniey ciśnie, iak woda ma nurcie, i że 
naftepnie fpodnią wodę nieuftannie ku nur- 
towi pędzi, przez co koniecznie ta wynofić 
fię mufi. Ale zątym wyniefieniem to naftę- 
рше} .że wyżfza rzeki woda nieuftannie 
ku nifkim топот z nurtu wyżfzego fpły- 
wa. Fu nawet pod Warfzawą widzifz 
W Pan wyraźnie, że woda na powierzchni 
Уу? wcale nie idzie podług dyrekcyi 
nurtu, lecz bardzo zbacza ku Warfzaw- 
fkiemu btzegowi, bo tu Wifła daleko pły- 
nie wolaiey iak przy tamtym brzegu, nur- 
` tu famego blizkim. Na innych rzekach 
mofty murowane, lub kamienne maig- 
cych, ieft<to fpływanie wody z nirtu ku 
ftronom . daleko “ iefzcze znącznieyfze; 
bo woda pod takiemi moftami bardzo fzy- 
bko płynie, i dla tego też częfto kilką 
fię ftopami wyżey, iak przybrzegach po- 
dnofi. Ztąd:częfto tu bywajiż mnieyfze ło» 
dzie, gdy Пе do тойи zbliżą,woda: gwał- 
townie ku brzegom pędzi. 
Gdy 


Gdy rzeka do mórza wpada, 'które- 

go, wody wzbieraią: i opadaią, morze w 
czafie wzbiori со raz wyżey podnofzą бе 
przef>kadza co raz. bardziey w płynieniu 
rumienia. Odpychw tym czafem rzeka 
tam gdzie: naybyftrżey . płynie morfką 
wodę nayfilniey; "Stoi zatym baowoda 
po bokach , gdzie rzeka wolniey: idzie, 
wyżey, iak na nurcie, i płynie dla tego 
równie z wierzchu, iak ze fpodu ku'nurto- 
wi., Lecz mimo'tego równoważność mię“ 
dzy wodą nurtu i poboczną póty fię nie 
wraca, póki опеу miefzać wzbiór morza nie 
przeftanie Bo'im więcey 'wody 2 bo: 
Кож do nurtu Пе ciśnie. tym en byftrzey 


płynie, tym też filniey morfką wode od- 
pycha W tym więc: pr żypadku ieft rze- 
ka, przy uyściu fwoim , niżfzą: na narcie 
lak po bokach, indziey' zaś“ wfzędzie 
przeciwnie ба dzieie. 


Nadto z tego, iak fię przy równo- 
wadze mai ą likwory rozmaitey cieżkości 
gatunkowey, łatwo WPan poznafz, dla 
czego w cieśninach morfkich zwyczay- 
nie woda ma bieg dwoiaki, z których 
niżfzy wyżfzemu ieft wproft-naprzeci- 
wny. "Tak: w cieśninie Gibraltaru wpły- 
wa Atlantyckie morze z wierzchu w 


morze Srzódziemne, a to przeciwnie ze 
fpodu 


ode  _„ PA luk 
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fpodu w morze Atlantyckie, . Są bowiem 
SŚrzódziemnego 'morza wody fłońfże, a 
tym famym. gatunkowo ciężfze od wód 
Atlantyckiego przy Gibraltarze. - Stoią 
przeto wody tamtego: niżey nie co, od 
wód tego. „Dla tey różney wyfokości 
płynie to morze. z wierzchu do tamte- 
go; ale że .przez to płynienie wydfe- 
kość i parcie w: morzu fie Srzódziemnym 
pomnaża , mufi w nimh fpodnia woda угат 
iemnie płynąć w Atlautyckie morze: -Po- 
dobne biegi znayduią;fię niezawodnie 
prawie we wfzyftkich! innych č cieśni- 
nach ; bo morza niemi połączone różną 
maiz fłoność i ciężkość gatunkową. 


Sam nawet wzbiór morza i uftęp 
można obiaśnić podobnym fpofobem. Xie- 
życ bowiem, iak WPanu daley. może 
iaśniey okazać potrafię, na pewnych 
mieyfcach dzielnością fwoią, wody:mor- 
fkiey ciężkość gatunkową zmnieyfza, 
Ciężfze zatym wody płyną fpodem 
2 bokow , i podnofzą wodę morfką, na 
mieyfcach owych. Spływa zaś podnie- 
fione morze z wierzchu na wfzyftkie 
ftrony, i przeto wyniefienie iego na 
otwartych morzach, gdzie fpływ. wfzę- 
dzie ieft wolny, nie bardzo ieft znaczne 

Przy 
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Przy brzegach przeciwnie takiey w po- 
wufzeniu fwoim doznaie trudności, że 
wyfoko' podnieść йе muff, nim doftate- 
cznego nabędzie fpływu. 


Każdy likwor prze zawfze bardzo 
тоспо ściany naczynia w którym ieft. 
zamknięty, ieżeli ma znaczną ciężkość 
gatunkową.: Uczy Hydroftatyka, iak to 
parcie dokładnie w każdym razie wyra- 
rachować, wiedząc że każdy punkt ścia- 
пу, iakem iuż WPanu w poprzedzaiacym 
napifał liście, taką fiłą bywa сіѕпіопут, 
jaki ieft ciężar nad nim wody пра wer- 
żykalnego, aż do powierzchni wody idą- 
‚седо. Dla tego parcia, beczki do wina, 
piwa iinnych likworow, mocnemi obrę- 
статі obiiaią бе. Prze woda także mury, 
sciany drewniane i tamy. których fię do- 
tyka, mocą bardzo wielką; bo'iey cięż- 
kość gatunkowa ieft znaczna. Ziemia 
nawet ciśnie wertykalne mury i ściany 
drewniane; ieft atoli iey ciśnienie wcale 
innego rodzaiu, iak ciśnienie wody. Wfzy- 
kie bowiem wyniefienia na ziemi, wfzy- 
ftkie góry i pagórki okazuią, że pochodzi- 
fta powierzchnia łtoiącey ziemi kupy ni- 
gdy nie ieft wertykalna, ale zawfze nakło- 
niona iak w AB, (Fig: żą.) a to iefzcze 
tym bardziey, im pulchnieyfza ieft zie- 

mia 
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mia, z którey йе fkłada. Jeżeli zatym 
w wertykalney linii. AD mur бе poltawi, 
lub ściana z bałow, a mieyfce za nią 
ziemią Пе wypełni, тий cały ciężar zie- 
mi między DAB będącey utrzymywać. 
Jeżeli zaś drewniana ściana ku ziemi іе 
nachyłona iak AE, mniey znofi ziemi i 
mniey doznaie patcia. Gdyby fię iefzcze 
bardziey nachyliła, iak AB, wcaleby iey 
wtedy nie cifneła ziemia. Trzeba zatym 
wfzelkie ściany, które ziemię maią za 
fobą, ku ziemi nachylać, gdy pozwala- 
ią okoliczności, a to tym bardziey , 
im ziemia ieft pulchnieyfza. Tak dłu- 
żey daleko trwaią, i mniey kofztuią, 
bo mniey mocno, iak wertykalne ściany, 
one ftawiać można. Jeżeli wertykalna 
ściana nie co ieft wyżfza., treba ią ankra- 
mi czyli belkami, które końcem z ścia- 
ny wychodząc za nią pod ziemią fą umo- 
eowane, ku ziemi przyciągnąć, a prze- 
cie itak nie potrwa długo. Со o ścia- 
nach drewnianych mówię, i o murach 
rozumie Пе, które albo nad wodą, albo 
przy tarafsach ftawiaią Пе na ziemi pod- 
parcie. 


Gdy fak па wfzyftkie ciała, któ- 
rych йе dotyka, woda {we parcie wywiera, 
mufi zatymyprzeć i takie, które йе w niey 
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zanuczałą. Jeśli fobie WPan w iakim 
fpokoyną wodą napełnionym naczyniu, 
dolną część wody iakieykolwiek bądź 
wielkości i figury wyftawifz, poznafz 
fam łacno, że ią inna woda zewfzech 
ftron równie ścisnie, Бойе nieporufza 
wcale ; i że różnica między parciem wyż- 
fzey Afpodniey wody ciężarowi tey wo: 
dney cząftki równą Буаз. ший. Gdyby Бох 
wiem różnica mnieyfzą była, mufiałaby fię 
ta wody cząftka zniżąć, gdyby zaś wię- 
kfzą, mufiałaby fię podnofić. Teraz daymy 
na to, że owa część wody nagle Iżeyfzą 
albo ciężfza Бе ftała, nie odmieniniąc 
fwego kfztałtu i wielkości; a wypadnie 
oczywiście, że ponieważ parcie wody ią 
otaczaiącey takim ieft iefzcze , iakim da- 
wniey było, część ta wody teraz alboby 
ће podnońić , albo“ fpufzczać mufiałą. 
Toż właśnie famo z każdym бе w o- . 
gulności ciałem dzieie; gdy Пе w wo- 
Че zanurzy, ieżeli ciężkość iego ga- 
tunkowa więkfza ieft, lub mnieyfza, iak 
wody. Kamień wrzucony їїрайа w wo- 
dzie na dno, bo ieft od niey gatunkowo 
ciężfzy; a tym famym różnica w par- 
ciu tak dolney iak zw ierzchniey wody 
na niego mmnieyfzą тей od iego ciężaru, i 
przeto też fpodnia woda nie dofyć go 


filnie prze w górę. Przeciwnie drewna 
kawa- 


kawałek trzymany pod wodą « gwałtow= 
nie wychodzi w górę, iak fię tylko puści; 
bo ciężkość iego gatunkowa mnieyfza 
ieft od ciężkości wody. 


Traci więc każde ciało przez zAnu- 
rzenie w wodzie tyle ciężaru fwego, ile 
waży ciężar wody, którego mieyfce zay- 
muie. Każde ciało п р: Койкожа fto- 
ре w obieęciu таіасе, traci wpufzczo- 
ne w fłodką wódę то: Paryzkich funtow 
ciężaru (wego, to іей: tyle, ile koftkowa 
fłodkiey wody ftopa waży. Gdyby fię 
bowiem zatopione ciało zupełnie w fłod- 
Ка wodę żmieniło, ftanełoby w wodzie 
fpokoyno, a zatym fiłą уо. funtow mo- 
enieyby опе ku górze iak w dół woda 
cifneła. Jeżeli więc waży więcey nad 
funtow 90. wpada refztą ciężaru fwego, 
ieżeli zaś mniey waży, podnofi go fiłą 
równą tey różnicy, woda ku górze. 
Dzieie fię to wfzędzie równym fpofobem, 
bądź na wierzchu wody, bądź w głębi, 
bo wfzędzieby ciało ftaneło fpokoynie, 
gdyby fię przemieniło w wodę. 


Każde więc ciało, którego gatunko- 
wa ciężkość więkfza ieft, od ciężkości 
wody, idzie w niey wprawdzie na dno, 
ale iednak daleko wolniey, iak na powie- 

trzu 


trzu ; bo w wodzie dałeko znacznieyfzą 
część {wego ciężaru traci. Czuiemy tę 
frate bardzo, gdy wiadro wódy., 2 
ftudni iakiey w górę ciągniemy. -Latwo ie 
ciągnąć, póki zoftale w wodzie , ale iak 
tylko z-niey wyidzie, zaraz йе Йаїе cięż- 
fze. - Podobnie gdy harmaty , Іар inne 
ciężary, na dnie morfkim” lub rze- 
cznym leżące, z wody wyciągaią Пе, da- 
leko więkfzey fiły przyłożyć potrzebą, 
кого nad wodę wyidą, iak przedtym, 
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U Ważmy teraz co бе widzieć daie w 
ciałach stakowych, których eiężkość gan 
tnakowa mnieyfza ieft od cieżkości wody, 
Zawize one, согу fię gwałtem w wodzie 
zanurzyły, wychodzą w górę, i na iey 
wierzchu pływają. Ale i w tym, gdy 
pływaią, w części przecie zoiłaią pod 
wodą. „Јак tylko bowiem -tak wyidą 
wyfoko, że woda fpodnią ich częścią 
2. mieyfca (wego wypędzona ,/'tyłe wa- 
2у .со:опе, wyżey podnieść Бе nie тох 
830, оід fpokoynie  Daymy. na to n. рә 
że. ciało w rozłożyftości fwoiey ftopę 
koftkową maiące, 35. funtow Paryzkich 
waży; Jeżeli ie Wł'an |w ftoiącey ftoda 
kiey wodzie zupełnie zanurzyfz, traci w 
niey funtow ко, to ief fita yo. funtom 
wyrównywaiąca wynofi to ciało w górę, 
gdy'razem włafna iego ciężkość połowę 
tey Шу czyniąca prze go ku dołowi. Poa 
dnofi йе zatym w rzeczy famey, gdy ieft 
wolno pufzczone , fiłą 35. funtow -Ale 
осо tylko nad wody owak wyis 
i GZ1E 
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д2іегйаБіеіе ta Ша co raz partałcy, Gdy 
nakoniec połową wynurzy Пе. nad wodę, 
tak że зу- теу tylko mieyfca puł ору 
koftkowey zaymuie, owa podnolząca lifa 
25. fantom тей równa. A że to ciało 
także 35 funtow ima ciężkości, więc nie 
idzie iuż wyżey Gdyby Пе prze- 
mieniło w wode, do połowy kubi iczney 
ftopy ściągnąćby Пе mufiało, a takby 
zupełnie napełniło mieyfte, które wwo? 
dzie zaymuie, i ftanełoby fpokoynie. 


Dzieie fię podobnie z lekkiemi cia- 
tami i w innych likworach, z tą tyłko 
różnicą, że йе tym bardziey w nich za- 
nurzaią płynąc, im mnieyfzą matą li- 
kwbry ciężkość gatunkową. Bo tym ob- 
fzernieyfze ieft mieyfce , które płynna 
mafsa zabiera, równie tyle co ciała waż 
®зса: Tak n- p. w morikiey wodzie nie 
może owe ciało kubiczną ftopę obięcia, 
a ciężaru.35. funtow maiące, do poło: 
wy zanurzyć Пе. pływaiąc, bo połowa 
ftopy kubiczney, morfkiey wody więcey 
waży iak 55. funtów. у Dla tego “cieżko 
ładownym okretom gdy, z morza ,*w fłod- 
ką rzek wodę'wchodzą. ulżyć nie co po- 
trzeba ciężaru, Бо inaczey nadto glebo- 
ko zanurzyłyby,fię../A. przeciwnie fta- 


tkom które na rzece doftatecznie da ob- 
łado- 
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ładowane. można przydadź iefzcze co- 
kolwiek ładunku, „gdy na morze wy- 
płyną. 


Nad rzekami, iinnemi wodami, ro- 

bią fie częfto tamy zichróftu, drzewa 4 
innych materyi gatunkowo od wody 
Iżeyfzych- “Ме. maią one w wodzie fta- 
{о5с1; хеви Пе ich dóftatecznie nie zmie- 
fza z innemi ciężkiemi ciałami. Ciśnie 
ie wprawdzie wtafi ły cięźar, gdy 2па- 
cznie nad wody powierzchnią fą wynie- 
fione „a póty mocno ftóia , póki ich część 
wyftaiąca -więcey znacznie waży, iak 
мода, którey fwym роде zaymuią 
mieyfce. Lecz fkoro tylko woda przy- 
bierze, to zaś na rzekach częfto przy 
darza fię, podnofi ie co raz bardziey w 
górę, a czafem tak gwałtownie, ze ie 
2 fobą porywa. Widziałem to _ nie 
raz, że pale wielką pracą w rzece umoco= 
wane, pod czas wiełkiey wody, gdy łe- 
dwie ich końce widać było, za filniey- 
zym mie co z boku w wyftaie ące części 
о э w górę wyfkakiwały. i pły- 
neły z ramieniem. Trzeba zatym wizel- 
kie podobne dzieła z drzewa lub chróftu 
robione, tak wypełnić, czyli z ziemią i 
kamieniami tak pomiefzać, żeby w cało- 
ści gatunkowo ciężfze były od wody. 

Q3 Tak 
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Tak bowiem i na wielkiey nawet wodzie 
ftałości fwey nie ftracą. Zawfze iedńak 
ziem ciężkich dobierać należy, bo by- 
waią czafem ziemie lżeyfze gatunkowo 
od wody, a tym famym dą wodney bu- 
dowy nie zdatne wcale. Ў 


Czafem i takie ciała, które więcey 
gatunkowey ciężkości maią, iak woda, 
pływaią na niey, gdy albo ѓа wydrążone, 
albo też połączone z lekkieini ciały. 
Pak, pływa: z cieńkiey, blachy zrobiona 
wewnątrz wydrążońa kula, gdy woda, 
któcey mieyfce zaymuie,więcey od niey 
waży Tak też utrzymują йе nad wodą 
miedziane łodzie; używane w czalie 
woyny do moftow pływaiących, dla tego, 
że fą trwalfze i że łacniey ie uprzątnąć 
można, iak drewniane łyżwył W robieniu 
tych łodzi na to uważać potrzeba, żeby, 
gdy бе aż do wrębow w wodzie zanurzą, 
taką wody malsę foba" wypędzały, któ- 
raby odnich daleko wiecey miata cię- 
даги: Wfzyftkie tego rodzaiu ciała ża 
takie poczytać należy, w których wiele 
бе powietrza z ciężką złączyło materyą. 
Pływalą one na wodzie, fzczegułlnie dla 
wielkiey powietrza lekkości, i przeto 
zaraz toną , gdy fię ich wydrążenie wodą 
napełni. Гут też właśnie fpofobem. ka- 

mie- 
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mienie i żelazo płynie na drewnianych 
traftach. Ludzie i zwierzęta cokolwiek 
tylko więcey od wody maią gatunkowey 
ciężkości, a czafem nawet, choć rzadko, 
bywaią łudzie,którzy w morzu tylko po 
pierfi, zanurząią Пе; zwierząt zas wiele 
znaydziefz WPan gatunkowo 1lżeyfzych 
od wody pofpolitey. Nayczęściey ciało 
człowieka, gdy Пе w zwyczayney Wwo< 
dzie wcale zanurzy, waży w шеу blifke 


puł funta. Ztąd to pochodzi, że trupy 
ludzi i zwierząt zatopionych po nieiakim 
czafie na wierzch wo y wyfzedłfzy pły- 
waią. Czafem znowu -tońa, i znowu po- 


kazuią fie: Widać wyraźnie na takich 
ciałach, gdy бе| z: wody wynurzą, że 
niektóre ich części bardzo Їз odete i 
naprężone; to zaś ztąd pochodzi, że 
zgnilizna w nich rozmaite do powietrza 
podobne wyprowadza materye. Jeżeli 
te na wolnym powietrzu. za zgnilizny ро: 
mnożeniem їе, wyiście fobie zrobią, zno- 
wu ciało w wodzie tonie, aż йе na ia- 
kiey inney iego części pod wodą taka 
zrobi macterya, która ie odmie, a naftę- 
pnie obięcie onego pomnoży , cięźkość 
zaś gatunkową, wzgłedem wody, zmniey- 
fzy. То zaś łatwo i prędko dzieie йе, 
bo trupy przeż Пе, wody gatunkową 
ciężkość mało przewyżfzaią. 
Wi- 
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Widzifz WPan oraz z tego. za co 
ludzie i zwierzęta pływaniem nad wodą 
utrzymać Бе mogą. Porufzaią one tym 
fpofobem wodę, że ie 'mocniey nie co 
podnofi, iak gdy by unofiła będąc ipokoy- 
ną, a to niezńaczne wyniefienia pomno- 
żenie jet już zupełnie doftateczne do 
ütrzymania zwierząt nad wodą , lubo od 
miey gatunkowo ciężfzych. “Гут cza- 
fem fama natura czworonogie zwierzęta 
fkładnisyfze do pływanie uczyniła, -iak 
człowieka -Data im bowiem cztery nogi 
1 fżylę nie co długą, którą mocno wy- 
ginać,i nad ciało wynófić mogą; do tego 
dała.im głowe w porównaniu relzty cią- 
ła daleko lżeyfzą, tak człowiekowi. Je- 
żeli więc czworonogie zwierze w wodzie 
znavduie Пе, zawfze iefzcze nos nad 
wodę wynofi, choć zupełnie 1072 całym 
ciałem w niey zatonęło. Zwyczayne w 
chodzeniu nóg poruf. enie ieft doftate- 
czne do utrzymania głowy iego nad wo- 
Ча, а do tego nie tacno- niebeśpieczeń- 
зуп podpada wywrócenia Пе w wodzie, 
1 zapadnienia.w dół głową. Wfzyftkich 
tych zyfkow nie ma człowiek, i przeto 
pracą fię uczyć mufi pływania, jeżeli 
chce nyść niebespieczeńftwa utonienia, 


gdy płynie. 
Сі kto- 
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Ci, którzy iefzcze pływać ше 
umieią, przywiązuią fobie kilka' po- 
wietrzem napełnionych pęcherzy , nim 
fię powierzą wodzie. Są nadto korkiem 
wypchane lub nadętemi pecherzami Opa- 
trzone, do pływania pafy i fuknie, któ- 
re /kaphander zowią. Podobne fpofoby 
fą wprawczie doftateczne do zal eżenia 
temu, aby człowiek w wodzie nić tonął 
zupełnie; nie mogą atoli, 89у fobie fam 
kto pomagać: nie umie, uchronić go 
od tego, żeby бе czaiem % wodzie nie o- 
brócił, głową pie zanurzył i nie utonął, 
Tym czafem mała różnica, która między 
сіе2 kością gatunkową człowieka, a,cięż- 
kości ią те wody, fprawuie to, że tonące- 
do i faba {Ча padtwódę wyciągnąć mo- 
Zna, gdy go fie nąprzy kład za wiafy: 
chwyci. 


Okręty, na dnie morfkim w piafku, 
lub тше uwięzłe, można częfto z niego 
wydobydź, przywiązawfzy do nich w cza- 
fie ufte pu wód-morfkich fkrzynie wiel- 
kie, mocne, próżne i dobrze zam- 
knięte Pędzi i ie woda tak gwałtownie w 
górę pod czas wzbioru morza, zwłafzcza 
gdy f} ogromne, żefie cały okret ra- 
zem podnofi. Jeżeli zaś na morzu, gdzie 
to niefzczęście okręt fpotkało, nie ma wód 
wzbióru i uftępu, uapełniaią бе wodą te 

fkrzy- 
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fkrzynie, i iak można w morze głęboko 
wpulzczaią, tak wfzakżę, żeby cokolwiek 
widać ich było. Dopieroż, gdy: inż, fą 
przymocowane do okrętu, роюриіе йе z 
mich woda, a tak morze razem ie 2 okrę- 
tem w górę, wynoli. 


Aby. йе podobnym fpofobem ryby 
w wodzie podnofić mogły, dała un natura 
podwo yny powi ietrzem napełaiony pẹ- 
ckerz, który. / ściągać i nadymąć mc 
w pierwizy m, razie zmini cyżza бе, w drù- 
gim poówiękfza ogromność ryby, a ta nie 
znaczna wiy rozcrągłości odmiana, ieft 
doftateczną, do ucz nienia rt by wpet ga- 
tunkowo cieżfzą , wnet lżey {ха v, Od мб бу; 
zwłafzcza gdy я пія równą тпа ciężkość 
prawie Spufzczafie więc ryba w wodźie, 
gdy pęcherż fwóy ściśnie, a wychodzi 
w górę , gdy pęcherz nadmie. Niektó- 
xe ryby zawfze prawie na dnje- wody 
Żylą, a te takiego nie maig pęcherza; 
innè zaś częito 'wypływaią na wierzch, 
a- te prawie wfzyftkie tym pęche- 
rzem opatrzyła natura. Że zaś on wfizel- 
kiego ryb'w wodzie porufzenia ku górze 
Jub dołowi ieft przyczyną, można tó po- 
znać iztęzo, iż żywe ryby, gdy im Йе 
ten pęcherzyk fzpilką przebiie, nie zdy- 
chaią wprawdzie, ale їй? zawfze na dnie 
wody zoftaią , i nigdy więtey wypłynąć 
nie mogą. Lecz 
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Lecz cóż WPan na to powiefz, gdy 
Cię upewnię, Że na iezioraćh wylpy na- 
wet pływające znayduią Пе, które"cza- 
fem wiatry, czafem zaś ludzie, odpychaią 
od brzegow; mimo tego że trawą i krze- 
winą fa p orofłe i palącemi бе ltadami o- 
kryte 2 Czy nie będziefz WPan tego miał 
za baykę? A przecie о tym wątpić niemo- 
žna, niechęąc wiary naygodn: ey Гле świa- 
detwa dawnych i nówy "ch Pifarzów edrżu- 
cać bez przyczyny Kto tylko wie, że pal- 
na, awielą Ее przepleciona zie- 
mia, ieft gatu nkowo lżeyfza od wody, 
że бе ta częfto” na powierzchni bagni- 
ftych okelic formuie, że woda pod nią 
znayduiąca йе łatwo ią od gruntu oder- 
wać może, zapewne tego za niepodobna 
do wiary mieć nie będzie, Że czafem do- 
fyć grube i wielkie , takiey ziemi war- 
{z ty woda,zwłafzcza gdy mocno wzbierze, 
odrywa, że na jeziorach pływaią, a po- 
tym i dobrą poraftaią trawą, która ua- 
fte po bydłu za paftwę fiużyć może. 
Nie dłuso pofpolicie takie w yfpy trwa 14; 
ale ie wiatr powoli rozbiia i nifzczy. Tym 
czafem póki trwaią, gruby podkład 
torfu wfzyftkie naich powierzchni będące 
ciała utrzymuie nad wodą , któreby ina 
czey Żatoneły, 
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Wi WPanu, że każde ciało, 
gdy йе w wodzie, lub innym idkim ii kwo- 
rze zanurzy; tyle w nim traci ciężar 
fwego. ile ta część likworu waży, którą 
z iaieyfca wypędza. Jeżeli zatym 
kawał metalu lub fzkłą, iakiegożkolwiek 
kfztałtn 1 wielkości, na dobrey-i czułey 
wadze wsrzód powietrza zważyfz, a po- 
tym przywiązawfzy Чо włofa zupełnie za- 
nurzyfz w wodzie , i znowu zważyfz Za- 
hurzony, pokaże Сі różnica ciężaru ie- 
go na powietrzu i w wodzie, ile/ с1е2у 
mafsa wody, równe iak.ten kawał. fzkła 
lub metalu maiąca obięcie. Mafz tedy 
WPan z iedney ftrony ciężar fzkła lub 
metalu, a z drugiey ciężar równego ob- 
ięcia wody. Liczby wyrażaiące oba cięża- 
ry, takfię maią zupełnie, iak gatunkowe 
ciężkości fzkła lub metalu, i wody; gdyż 
o takich tu materyi ciężeniu mówiemy, 
które maią obięcie iednakie. 


Można 
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Można więc, przez ważenie ftałych: 
ciał Ташы Айны копек ich gatunko- 
wych ciężkości naznaczyć. sli l 
ciało takie na powietrzu 4 
dzie trzy uucye waży; Inne zas na 
wietrzii 9 а w teyże famey. wodzię 
ko uncyą. iedną, a tak tamto uuncyą i, 
zaś 2. w wodzie t; 
miała gątunkowa ciężk 
kości gatunkowey pierw 
1. dog : ży CIę 
go iak 2. do tub iak r do rż, choćby wre- 
fzcie obóygy ciał wielkość 1 kfztałt były 
odmienne zupełnie Będą zatym gatul- 
kowe ciężkosci obydwu ciał ftaiych tak 
fe miały. do fiebie 1ak 4. do1ż czyli “iak 
$ do 3. Można tym fpofobem cię żkości ga- 
tunkowe metalu, {í fzkła i prawie wfzy- 
ftkich kamieni rodzalow, naydokładniey 
znaleść imayłacniey. Trzeba tylko uwa- 
Żać pilnie, aby w czalie doświadczeń, woda 
jednoftaynie była ciepła, i naznaczyć fto- 
ре iey ciepła, który z zanurzonemi ciały 
znieć powinna równy Ciepło bowiem 
wfzyftkie materye, a to iefzcze nie równym 
fpolobem rozfzerzaiac, odmienia tym fa- 
mym ich cieżkość gatunkową Do tego za- 
gurzone ciała muiza wewnątrz żadnych 
nie mieć dziurek i pecherz; kow powietrz- 
sych, ale mufzą bydź wcale pełne ; па" 

' czy- 
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czynie zaś, w którym бе zanurzaią, mufi 
bydź wielkie i przeftronne, Zeby w nim 
wolno zupełnie wifieć mogły, ścian i dra 
nie tykaiąc йе. Де rozmaite wód rodza- 
ie różnią Пе nieco w fwey ciężkości, 
bierze Пе фо doświadczeń takich defzczo- 
wa woda, profto z powietrza w czyftę 
zebrana naczynie. Łatwo to bowiem po- 
iąć, że woda zawfze iednakową zupeł- 
nie сіе2 056 gatunkową mieć тиш, aby 
te doświadczenia, ftofunki niezawodne i 
doikonałe okazały. 


Przez takie to ważenia docieczono 
tego, że metal bity, walcowany albo cią- 


gniony, zawfze 'ieft geftfzy i znacznie 
cieżfzy, od metalu tylko ląnego tegoż 
famego gatunku. Wiele i od czyftości 
metalow zależy, a nawet wiele i okolica 
czyni, w którey бе znaydnią. Tak 
cżyfta miedź doftatecznie młotem zbita 
dziewięć razy, a czafem i więcey, gatun- 
kowo od wody defzczowey ieft ciężfza. 
Gdy zaś tylko ieft lana, częfto ledwie 
ośm razy w ciężkości gatunkowey wodę 
defzczową przewyzfza ; zapewne naybar- 
dziey dla tego, że każdy metal, lany 
tylko, zawfze wewnątrz zwykł bydź na- 
pełniony drobnemi dziurkami i pęche- 
rzykami, które fię potym, przez коме 
Ot- 
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młotkiem bieie , wypełniaią. Ze zaś te 
dziurki nie równey fą bardzo wielkości 
i nie równo podzielone, trafia Пе częfto, 
Że ieden tegoż famego metalu kawalek 
znacznie gatunkowo iet lżeyfzy lub cięż- 
fzy, iak drugi. Maią бе i inne ftałe cia- 
ła podobnym fpofobem ; nigdy prawie 
wfkruś nie bywaią równie дебе i ciężkie. 
Trzeba zatym doświadczenia dla deter- 
minacyi ich gatunkowey ciężkości, 1eśli 
pożyteczne bydź maią, nie próżną tył- 
ko zabawką, na wielkiey czynić mafsie, 
lub też ieśli бе ciała w małych kawał: 
kach ważą, zważyć kilka kawałkow ta- 
kich iednego gatunku, a dopiero 5гге- 
dnią ciężkość gatunkową między пау= 
więkfzemi i naymnieyfzemi znalezioną, 
za prawdziwą poczytać. 


Ta-gęftości różnica między bitemi 
1 lanemi tylko metalami czyni to, że 
pierwfze do rur, wody fprowadzaiących, ї 
innych żamiarow, lepfze -fą daleko, od 
drugich. Więcey wprawdzie bity metal 
kofztuie , ale też za to daleko iet tężlzy 
i trwalfzy, od lanego. Srebrne nawet 
naczyn:a, lepiey йе daleko poleruią, i 
nie fak gną łacno, w równych wrefzcie 
okolicznościach, ieśli Ёз wprzód bite, nim 
йе onym da polos. 

Ze 
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Ze wfzyftkich ciał znalomych, me- 
tale maią uaywiękfzą ciężkość gatunko- 
wą. „4 metalow: ząś nayciężfzą ieft Pla- 
tina, metal biały, twardy. w południowey 
Ameryce znayduiący йе. Jeśli bowiem 
ielt czyfty i dobrze zbity; więcey nad лт. 
razy ma gatunkowey cięż tości od; det 
fzczowey wody.” Bo Platynie idzie złoto, 
które będąc czyftym i zbitym, delzczową 
wodę ry,5% тагуу ciężkości przewyżfza. 
Między ftałemi metalami idzie po złocie 
ołów, dopiero: frebro, miedź, mofiądz, ftal, 
Żelazo icyna (*) 


Mofiądz ieft metalem z miedzi i 
galmanu, lub innych rud cynku; złoż nym, 
a prócz niego wiele iefzcze kompozycyi 
rozmaitych mamy, lako to: Prezmental, 

tom- 
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С^) Gdy te metale fa czyste. i zbite, ma fie 
gatunkowa: cidikost шоду дејхсхошец 
до gatunkowey ciężkości 

Ołowiu > iak to. до ttz. 
Srebra, p iak to. ĝo tto. 
Miedzi. idk to. do. go. 
Mofiadzu iak to. Jo. 85. 
Stali iak to. do 78. 
Zełaza гак to) до 77. 


Сут iak to. do 75. 


tombak, fpiż i tam daley. Złoto też « fre- 
bro w pieniądzach i naczyniąch nie by- 
wa czyfte, ale zwycząyaie z miedzią 
zmiefzane. Dla tego n. p, freb 


ri 
‚3 
li 


it. czyli 
1a. łotowym zowiemy , ‘iesi gczywita 
С тб. łótow maiąca ) rr. łub 12. łotow ma 
czyfiego frebra, a 4. lub 5. dodatku po- 
dłego iakiego metalu. 


Przez ważenie w wodzie, ftopio- 
nych w iedno metalow, wynaleść można, 
w iakiim ftofuuku fzczegulne w zmiefza- 
леу mafsie znayduia fiè. Użył tego fpo- 
fobu pierwizy Archimedes Ну yi zło” 
tey korony Hierona бус у Króla. któ- 
ra frebrem zfałlzowana była, Jeże 
wiem wiadomo, ile funt czyltego frebr 
waży w. wodzie, i funt czyfty miedzi, 
fuponuie Пе, że z obu metalow w етө 
ftopiona mafsa, w równych cześciach z 
czyftego frebra i czyftży miedzi złożo- 
na, a 2. fuaty na powietrzu ważąca, ty- 
le w wodzie zaważy, ile funt Felira i 
funt miedzi, razem wzięte, wteyże wò- 
dzie ważą, Wiedząc zatym, że bryłą z 
frebra i z miedzi zmiefzapa, ważąca 2. 
funty na powietrzu, prawdziwie taką ma 
wagę w wodzie, wnofi Пе, że w połowie 2 
miedzi , a w polowie ze frebra -ieft zło- 
żona. Podobnym fpofobem i w innych 
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przypadkach, gdy iednego metalu poie- 
dynczego więcey йе lub mniey, wzięło, 
idk drugiego , wynaydnie бе, ftofunek 
tych metalow poiedynczych. To tylko, 
że fupozycya czyniona we wfzyftkich ra- 
chunkach takich, iakoby rozmaite meta- 
le, „54у Пе razem ftopią, mieyfce zaymo- 

wały, rów паізсе [е fummie mi eyfc теғ 
talow fzczegulnych przed zmiefzaniem, 
nie ief zupełliie prawdziwe. Gdyż owo 
mieyfce w miefzaniu złota z frebremn, 1 
niektórych innych kómpozycyach у ieft 
nie co mnieyfze ,ғ w miefzaniu *zaś fre- 
bra z mofieędzem- i niektórych innych 
przypadkach, лей nie co więkfze od owey 
fummy. І przeto fpofobem' Archimeda 
nie można w zmiefzanych mafsach do- 
cieć . dofkonale fiofunku. poiedynczych 
metałow. 


Rozmaite, rodzaie kamieni, folis 
fzkła i Е. а, fą pąfpolicie. a, aż do-3. гат 
zy ciężfze, od“ defzczowey wódy, chyba 
że przymiefzany metal ciężkość ich zna- 
cznie pomnoży. Niektóre z nich iednak 
bywaią lżeyfze. Sole ważyć można w ole- 
iu terpentyny, agummy w-fpiritufie win= 
nym lub oleiach, bo w wodzie rozpu- 
fzczaią fię. Zgoła żadnego ftałego ciała 
w takim likworze ważyć nie trzeba, кд, 

ry ie 
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ry ietrawi lub rozpufzćza; gdyż w cza- 
fie zanurzenią famego traci części 
fwoie , które likwor c iągnąć w пеле; gẹ- 


ftóść tym ату! ciała: i obięcie od- 
mienia. 


Wfzyftkie Prawie drzew u nas ro- 
fnących rodzaie саи '0.lżeyfze oğ 
defzczowey wody, wyiawf: dębinę, 
która bardzo mało co ie za. Ale 
а heb, mahonta', bardzo 
wiele nnych obcych drzew ciepłych 
iige, таа ciężkość gatuńkową od wo- 
dy więkfzą. Wfzakże i nafze lekkich 
drzew gatunki, gdy tak długo pòd wo dą 
leżą, że іе wikruś” woda przeńikni e; fta- 

ią йе od niey ciężfze gatunkowo: Рока 

гше to, że tey lekkości fzczegulnie' po- 
wietrze było przyczyną, zamknięte” w 
ich drobnych i nieznacznych dziurkach; 
i że właściwa drzewna materya wiogul- 
ności, więcey ma gatunkowey сіе? żkości 
їак Wodą. Kiedy fie drzewo w wodzie 
ma ważyć, natizeć ie w przódmńależy tłu- 
ftą iaką materyą, aby w fiebie wody 
nie wciągałó. ' Jeżeli  ieft satinkówo 
lżeyfze od wody, wiefza йё gwicht do 
niego, który ie zupełnie po od зу ode'wcią- 
ga. Nayprzód waży бе z ofobna drzewo 
Ё ciężar na pOwiefrz potym 2 razu Ciga 


R Zar 
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Żar w wodzie, a dopiero z drzewem złą- 
czony. Odciągnąwfzy potym od tego 
co połączone ciała ciężkości tracą w 
„wodzie, to co fam przywiążany. ciężar 
w wodzie. utracił, wypadnie famego 
drzewa ftrata , czyli znaydzie Пе ciężar 
wody, którą drzewo fame z mieyfca wy- 
pędza. 


Stofunku gatunkowych ciężkości 
płynnych materyi dóydziefz WPan do- 
kładnie, gdy obfzerne fzklanne i zwierz- 
chu nie co zwężone naczynie, nay przód 
iednym likworem, potym drugim, w,ten- 
де zupełnie fpofob napełnifz, a obydwa 


тату. pełne dofkonale zważyfz, widząc 
wiele famo naczynie przed napełnieniem 
ważyło. Bo chociażby ieden likwor przy 
otwarciu naczynią wyżey nie co ftał lub 
niżey iak drugi, nie może przecie ta ró- 
Żnica, gdy zwłafzcza naczynie ieft ob- 
Ггегпе, а otwarcie fzczupłe, żadnym fpo- 
fobem bydź znaczna. Znayduie йе po- 
dobnież ciężkość gatunkowa piafku,ziem 
i prochow. Lecz można też fzkła kawa- 
łek zrazu na powietrzu zważyć, a por 
tym do włofa przywiązawfzy, wpufzczar 
igc ie w rozmaite likwory. Zobaczyłz 
WPan wtedy, ile ta część każdego likwo- 
ru, którą fzkło z mieyfca wypiera, czyli 
tóra 


+ 


NIe ж KP m m мы O ш 


4 


CIAŁ GATUNKOWA: CIĘ 


która ze fzkłem równe ma obięcia, ieft 
ciężka. Te zaś ciężary równych części 
rozmaitych likworow, okazuią ich cięż- 
kość gatunkową. 


Niektóre oleie, iak to gwozdzikow Y> 
cynamonowy it. 4. fą песо ciężfze, inne 
znowu nieco lżeyfze od wody. Tak fie 
też. maią i wina. Pontak, wino Reńtkie, 
Burgundzkie i t. d. fa nieco lżeyfze, 
Kanaryiikie zaś iinne ciepłych kraiow 
wina ciężfze od wody defzczowey. 


Gdy WPan złeiefź dwie płynne ma 
terye, rozm: aitey ciężkości gatunkowey, 
wzaiemnie die nie rozpufzczaiące, idzie 
Сграда na dół; a ІлеуГга w górę, obie 

za”, póki ftoią fpokoynie, matą horyzon- 
taln} zaw fze powierzchnia By waią 
fzklanne obfzerne nieco, a z obu końcow 
zamknięte rurki, w któryeh Пе kilka ti- 
kworow tego gatunku znayduie, n. p. 
żywe frebro, oley tartari, fpirytus 
winny iterpentyny. Jeżeli WPan wftrze- 
liefż te rurki, pod imieniem czterech 
elementow znaiome, zmiefza Пе w nich 

wfzyftko. Lecz fkoro potym pozwolifz 
im pong fpokoynie, itaie żywe frebro 
iako naycieżfze na dole, nad nim oddzie- 
la Пе oley tartari, potym fpirytus wina, 

Ra nako- 
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nakoniec terpentyny, a każdy likwor to 


mieyfce zaymuie, które mu włafna ga- 
tunkowa сіє eżkość naznacza, 


Piafek pofpolity ieft koło z+ razy, 
glina blifko 2., a pofpolita dobra czarna 
zielnia koło. 17 razy, gatunkową cię 2028, 
od defzczowey wody, Międży płynne 
таѓегуаті ieft merkuryniż naycięż AAG 
Idą potym Попе foki, niektóre olele, Wi- 


na, fpirytnfy at. d, (7) 


s 


C) Gatunkoma ciężkość Jefzczowey, wo 
ду ma fię do gatunkowey. є ciężkości, 


Żywe ego. Srebrą zak to. 
Oleiu twóitriolu zak. to. 
Spirituju Salet ў. iak to. 
Sze yðwafenu iak to. 

и zwyczaynego iak’ 40 
Spiritufu Winnego iak to, 
Naf ty iak to. 
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Ji fobie WPan przyliemną chcefz 
zrobić: zabawę , a niewiadomych pozorem 
cuda wprawić w zadumienie, każ obfzer- 
nę naczynia, cienką rarką na pułtory 
linii fzeroką połączyć, az tych fpodnie, 
Żadnego prócz rurki nie maiące. otwąc- 
cia, z rurką razem tak ukryć w fkrzy- 
neczce z drzewa lub metaln zróbioney, 
żeby t ylko zwierzchnie otwarte nacz 
nie nad nią widać było. Dopiero níl y. 
WPan w nie nayprzód czer wanego fran 
cuzkiego wina, aż fie fpodnie naczynie 
wcale napełni. Na to w przytómności? 
wfzyfikich zwejna zwierzchnie naczynie 
napełniy wodą; a zobaczy (z, że, ieżeli. o 
ba połącźone naczynia ftoią fpokoynie, 
i Żadńego wftrzęfienia nie doznaią, wfzy- 
ftka, woda po nieiakim czafie w fzkle 
zwierzchnym i widocznym będąca, w wi- 
no czerwone obróci йе. Jeft bowiem 
czerwone wino gatunkowo nie co lżeyfze 
od wody, i nierozchodzi бе w niey, chyba 
26 ie kto z wodą cokolwiek zm аст. Ma- 
ту 
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my inne podobne likwory, które fię w 
rzeczy, Гатеу rozpufzczalią wzaiemnie, 
a przecie choć Пё dotykają, wzaiemnie 
ftoią póty niezmiefzańe -póki ich iaka 
fta niewzrulzy. Де zaś woda i wino 
czerwone maia Пе, podobnie, zobaczyfz 
to WPan , gdy przymiefzafz z oftróżno- 
ścią Чо fzklanki wody nieco francuzkie- 
gó wina. Pływa bowiem wino oddziel- 
nie wtedy na wodzie, póki Пе niewzru- 
fzy, a dopiero w tym razie po całey Пе 
wodzie rozchodzi, i iuż Пе więcey od 
пеу nie oddziela. Ztępuie więc w pucha- 
rze WPana сіе? ха woda powoli ciafną 
rurką ku dołowi, a razem podnofi fię nie 
znacznie lżeyfze wino ku górze 


Mamy wagi ofobne do ważenia ciął 
zanurzonych fzczegulniey ułożone, i dla 
tego hydroftatycznemi wagami nazwane. 
54. prócz tego i Areometra czyli Wagi 
zanurzenia, które w płynne iakie mafe- 
rye wpufzczone, więkfzą ich lnb mniey- 
{ха ciężkość gatunkowa pokazuią. Wagi 
hydroftatyczne Га' до wag zwyczaynych 
z. fzalami podobne, ale „Areometrum 
fkłada Пе 22 cieńkiey wydrążoney kuli, 
która kończąc fi Пе z wierzchu rurką, pro- 
ftą, cieńką, wydrążoną inie co dłuźfzą , 
ma ц fpodu drugą kulkę napełnioną Гато. 


Акъ о METR. 263 


- R m 4 


tem lub też żywym frebrem. Robi йе 
to: narżędzie ze fzkła lub inney  iakiey 
matćryi, i tak ieft ułożonym, że йе w 
„płynnym ciele, którego fzukamy ciężko- 
“Sci, ше zupełnie, ale aż po rurkę ftopnia- 
mi nazńaczoną, zanurza, i ftawa utrzy- 
mującfię wertykalnie Są ofobne Araeo- 
metra -do ważenia wód ftonych, ofobne 
do piwa, gorzałki i t.d. Nazywamy ofta- 
tnie probami piwa, wódki it.d. a pier- 
wfze wagami foli. Narzędzię to bardzo 
ieft użyteczne, lubo czafem to tylko po- 
kazuie, że fię gatunkowa ciężkość li- " 
kworu iąkiego odmieniła. Można one w 
futeraliku bardżo wygodnie nofić przy 
tobie, bo małó mieyfca zabiera Użycie 
iego ieft profte i łacne, a czułość tak 
wielka, że naymnieyfzą ciężkości różni- 
се bardzo znacznie okazuie. Jeżeli WPan 
n. p. mafz wodke czyftą i niesfał(żowa- 
ną pewnegó gatunku , i wiefz iak fię głę- 
boko, przy pewnym ftopniu ciepła, proba 
W Pana w niey zatapia, trzeba Ci tylko, 
ieśli chcefz wiedżieć,: czy inna iaka 
wódka podobnegoż rodzaiu , zfałfzo* 
waną albo podłeyfzą ieft od pierwfzey, 
probę w niey przy równym cieple zanu- 
rzyć. Gdy.fię bowiem mniey głęboko 
iak w pierwfzey 'zanurzy, іећ nie zawo- 
dnie wodą sfałfzowana, lub w ogulno: 
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ści-mniey dobra: od pierwfzey, bo wod: 
ka nia nieco. mniey' ciężkości gatunkos 
wey od.wody, a.naftępnie przez przyla- 
nie wody, ftaie бе ciężfzącj. Podobnym, 
fpofobem i prob piwnych używa йе. 

Tęgość,wody. foney, zwyczaynie бе 
mierzy,ciężkością: foli, którą woda w 
pewney mierże jakiey; п. p.w garcu, 'za- 
wiera. , Ale że mi ту rozmaitych kraiow 
f} odmienne .od fiebie , lepiey zawfze 
foina wage, tak ułożyć, żeby nam okaza- 
ła; wiele; łótow fóli пари Ww 100. łótach 
wody fłoney, znayduie fię. Tym końcem, 
bierze бе п. p. тоо. łótow 'czyftey wody, 
rózżpufzczą Ве. w шеу. 6, łótow foli, i u> 
waża, lakfe głęboko waga, przy pe- 
упут ciepła ftopniu, w,tey, wodzie fto- 
теу zanurzy. Jeżeli tedy. w wodzie fło- 
nego źrzódła, przy równym усїер1е. ró- 
wnie Пе głeboko też fama waga zańurzy, 
można bydź pewnym, że ба. опа woda 
w тоо. łótach 6. łótow foli zawiera. Pó- 
dobnym też fpofobem, można maznączyć 
wiele woda zawiera foli, gdy w nią ieft 
bogatfzą lub ubożfzą , boim foli ma wię- 
сеу, tym iey ciężkość gatunkowa bar- 
dziey rośnięa.a naftępnie wąga.w niey, 
co raz Пе mniey zanurza, 


Pewną 
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Rećna ilość wody, pewną tylko ilość 
foli rozpuścić może: Gdy:tę.raz w fiebie 
przyjęła, żadney іра daley ліе roztspia, 
1 mówiemy wtedy,iże йе nafyciła folg. 
Aby суйас łótow мобу, żupełnie nafycić, 
trzeba blifko g37.»łótow foli, a Чопа 
woda; która tyle na powietrze utraciła 
częsci, 2e na 337- łótow foli; tylko 1000. 
łótow wody zawiera, zaczyna fol fwóią 
upufzczać. Gatunkowe ciężkości, czyftey 
def Ay ip wody donafyconey Toly, 
maią fię prawie do деме, iak(goda'65 Z wo- 
dy PR na 16. łótow, czyN * 16. ' łótow 
folina roo, łótow wody maiącey; można 
iuż 'częfto z;korzyścią fól warzyć. Ale 
bywaią czafem, lubo rzadko, wody опе 
na 24. łótow, a nawet i na 30. Tym cza- 
fem naywięcey ieft takich, które mniey 
odłótow 16. maią, a tym famym tak.fą 
nbogie , że ż' nich w tym tanie , foli'go- 
tować nie można, bo drzewo wiecey:ko= 
fztowałoby, iak fól z nich wygotowana 
warta: Буаз może; 

„ 

Wfzyftkie na wodzie pływaiące cia- 
ła, zanurzaią Пе w піву; wnet mniey wnet 
więcey, i mufzą dla tego, ойуп: ftoią= 
cey wodzie wiatr ie ubj inna zewnętrzna 
{Ча porufża, nieuftannie “z tych mieyfe 


wypędzać wodę , które zabieraią porey 
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kaiąc figi Мурагёа woda, ani ku ftronie, 


ani w/dół uftąpić nie może , bo tam wfzy-) 


ftkosieft pełnym, a do tego nie da fie wo- 
da znacznie ścifnąć , chyba dita nadzwy- 
czay. wielką: > Ufiępnie zatym ku górze, 


czyli podnofi\ йе przed porufzonym 'cia-* 
łem, i .przeto ie bardziey z przodu iak: 
2. tyłu ucika; gdy przeciwnie fpokoyne . 


ciało, ze wizech ftron wodą ftoiąca ró- 
wnd prze fita, bo wfzędzie w koło niego, 
równie ftoi wyfoko. Póki więc płynie 
porufżońę ciało, więkfze parcie prze- 
dniey. wody mieuftannie one właśnie iak- 
by nazad: odpycha, czyli znayduje one 
w wodzie opór nieiakiś, porufzenie iego 
ciągle ofłabiaiący. 


van W tym właśnie czafie robi бе wklę= 
fłość w wodzie za porufzonym ciałem, 
bo mieyfca, które zaymowało, próżnemi 
zoftawia za fobą. Tylna więc woda mniey 
ie ciśnie, їакЬуг cifneła, gdyby ciało było 
ТроКоупе , a przez to, przemoc ciśnienia 
przedniey wody i opór którego, ciało do- 
znale, bardziey pomnaża fię. Im prę- 
dzey.fię ciało porufza, tym mniey та! 
czafu przednia wyniefiona woda do roz-. 
płynienia fię, a wodą poboczna , tym 
mhiey do wypełnienia wklęfłości. 2а cia- 
łem. Rośnie zatym adpór, którego. ciało 

& = w Wo- 


за zadan УИ T 


Operor, Woopy. ` 


ыа 


w wodzie doznaie, 2 ciała, prędkością: 
Ale też właśnie dla tego, naylepiey tę 
różnicę wyfokości przedniey 1 tylney 
wody poznać można, kiedy ciało prędko 
Пе porufza. Przed przódem fzybko pły: 
nącego okrętu, lub ftatku, zawfze WPan 
małe wzgórze wódy, a 'z tyłu onego 
wklęfłość ака zobaczyfz , gdy tym cza- 
fem, w koło łodzi zwóldź pomykaiącey: 
fię, rówiłie wWizędzie wyfoko wodą Жас 
zdaie йе. Ale ta nierówna wyfokość, , 

r ztąd Lochodzące wody nierówne ci- 

śnienie, fprawuie też, że woda nieuftan- 

nie, tak z bokow iak ze fpodu, koło poru- 
fzonego ciała z przodu w tył płynąć тий. 

Powftaie zatym przy każdym па wodzie! 
ftoiącey pły AWA. ciele, bieg wody nie 

uftańny w tył z przodu, trwaiący póty, 

póki fię ciało ROR i rofnący 2 prędko- 
ścią ciała płynącego. 


Im ciało ma koniec oftrzeyfzy 2 
przódu, tym woda przed nim podnofzą- 
ca fię prędzey ku ftronom rozchodzić fię 
może; im zaś ten е fżerfzy, tym fi бе 
też bardziey woda przednim zgromadza. 
Równie też i wklęfłość wody za ciałem 
płynącym napełnia бе prędzey, gdy to 
z tyłu ief wązkie, iako gdy ieft Gerokie 
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go że i kfztałt ciała, 
pokoyney płyńie, wię- 

do zmnieyfzenia lub po- 
Оги ftójąćey wody; iżę z 
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przodu iz +ућі ойго zakonczone ciało, w 
równych wrefzcie okolicznościach, này- 
müieyfzegó odporu dożnaie, >... 
4 U pi 
„Dla tego haywięcey takich ryb mas 
my, których ciała fa zprzodu, a z tyłu 
koncząte Dla tego okrętom i łodziom 
kiztałt Пе, daie podobny. Miewaią wpra- 
wdzie czafem ftafki przewozowe, dlą 
tego żeby z brzegu na nie wiechać mo. 
źńa, lub też dia innych przyczyn, przod 
Г ЕУР znacznie [zeroki ; ale też za to do- 
2паіа więkfzego odporni wody,.iak w ró- 
wiych okolicznościach ftatki z Obu Кой: 
cow. fpiczafte. i ; 


Ciało na rzece z wodą upływaiące, 
Żadnego w porufzeniu. fwoim ‘іе do- 
znale odporu. , Nie wypiera. bowiem 
wódy .zmieyfca Twego gdy płynie; cała 
iey mafsa, wśrzód którey йе znaydnie, 
bieży nieuftannie, ciało zaś płynące tak, 
fie mą właśnie, Jakby w niey ftąło Гро- 
koynie, Jeżeli zaś ciało iakie, zewnę- 
rzną lila, czy to przeciwko ftrumieniowi, 


czy 


бок Wont 
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czy w. poprzek onęśo, czy też z ftru- 
mieniem, ale. prędżey. Чак on, Ur 


Pu 


zawfze w {wym pórů Żeniń, dóżná 
poru, Бо wodę z tych гуе Журе 
Кїюге`2аушше pomyka Мас hę. 


Pozwól mi WPan przed!: zakoncze- 
niem. tego li Ru”, jedna iefzcze," uczynie 
uwage, któr czafem Wazia bydź możę. 
Są pew ne płynie шёїегуе., йо. których 
tego w rzy: kiego, со Ве! О Wody cisni ieni 
mówiło , bez pówney BER przy fto; 
fować nie móżna; tó ielt: takie, ktore 
znaczną lipkość maig, i W cząffeczkach 
iwoich więcey.daleko Jajek woda, „Okazują 
fpoieria, Do tego pły pnych ciał gatun- 
ku należyż międ zy .,innemi żywi ica i rÒ- 
‘zmaite oleie. * [al materye, nawet 24у 
fą fpokoyne, czefto POWI ар ЕЕ rówiiey 
czy li horyzon italiey nie matą. 
też do ich rów aZnosci | 
nych naczyniach, ліе kóniecznie potrze» 
ba, aby w, nich równą. miały w укор. 
Stowe różni ą 4 „Ońe, GO йо. parcia сіе#- 
kości,od wody, ale tym „Ain? uey, iedna 12 е, 
im һе bardziey do riie 1 
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jy I w porufzeńjy także, bardzo fię zna 


cznie różnią lipkie likwory od w ody. Na 


morzu n. p. w czalie nawałnoś ci, naybar 
dziey fi бе bałwapy rozbiiaią O brzegi, ale 
też czafem-i wśrzód morzą famego, 
kiedy zbyt wielka powftanie burza 
Zwierzchnia ich woda daleko бе porufza 
prędzey,iąk fpodnią,zwłafzcza kiedy przy 
brzegach znayduje odpor; częfto wiec 
tamta razem prawie fpada perpendyk i- 
Дагте, a mie fpływa zwolna i pochy 
Tor То zatym bałwanow гога; e ће, 
które zwłalzcza przy morfkich brzegach, 
а 'częfto w 2пасгпеу nawet od nich odl e 
głości, złączone 2 gw ałtownym fzumem, 
t wód pienieniem fi fię W idziemy, z ztąd nay- 
bardziey pochodzi że Bonne części 
Jednego wody. bałwana,  fłabo mig- 
dzy Toba Га fpoione,i Bardzo ше równą po- 
rufzaią йе prędkością ; gdy przeciwnie, 
w płynney materyi więcey lipkości ma- 
здсеу, to porufzenie dzieliłoby fię , da- 
leko iednoftayniey. Dla tego żeglarze, 
gdy ich nawałność, zwi йуз bliko Е 
го ®аЇКосту, leia w morze oley, lub 
inne tłufte materye, które że więc ёу lak 
жоба maią lipkości, zatym pływaiąc na 
niey, przefzkadzaią rozbiianiu fig bałwa- 
now, albo опе zmnieyfzaią. Nauczyło 
do- 
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doświadczenie „ że tym fpofobem okręty 
od niebeśpieczeńftwa rozbicia Бе uķato- 
wano czafem, i fzczęśliwie doprowadzo- 
no do lądu. 


Figura 15. wyobraża Кайы wagę, а Ý. 
Araeonietru. Na. 16, Figurzę widać, złączone, 
wązką rurką dwa naczynia A. B. do zamienienia 
wody w wino. W. koło niżfzego naczynia, B. ick 
łkrzyneczka z drzéwa lnb metalá. 
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Jia; wiefz WPań, iąkie fą znako: 
лиге właliości: naturalnie ftałegó lądu 
i wody. Naybliżfzym teraz celem uwagi 
nafzey ieft ziemi A tmosfera, celem nay- 
gollnieyfzym zaftanowienia nafzego , а 
жо dla tego fzczegulniey, że nam daie po 
chop do poznania Elektryczności, ciepła, 
i innych ciał włafności, podziwienia go- 


dnych. 


którą my 

ie zwieRzę- 

nazywamy powiętrzem. < Otacza oną 
wfzędzie kule zi mną, do wielkiey wyfo- 
kości, i formuie W koło niey, ową wiel- 
ką powłokę, którą ziemi Atmosfera zo- 
wiemy. . Wfzędzie bowiem na ziemi, а 
nawet na wierzchąłkach gór naywyź- 
fzych, ludzie oddychać mogą. Ciągnie 
fię zatym Atmosfera, w koło uałey ziemi, 
i wyźfżą ieft od gór naywydatnieyfzych 
Nie widzieny wprawdzie powietrza, ale 
ie czuiemy, gdy, wachlarzem, lub ręką 

one 
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one wzrifzemy ku twarzy. Dowodzi to, 
że powietrze ieft ciałem; bo nic prócz 
ciała па zmyfły -uafze działąć nie może. 
Nie ma podobnie czyfta woda, i Tzkło 
białe kólóru, zapachu i fmaku, a ieśli 
w dotykaniu mocniey Че лак powietrze 
czuiemy,'to tylko z tego wnieść trze- 
ba, że powietrze cieńfzą daleko od nich 
ieft materya. 

Ludzie, i wfzyftkie ftałego ladi 
zwierzęta, tak Пе wśrzód powietrza poru- 
fzaią,iak ryby w wodzie. Idzie ztąd ò` 
czywispie , że powietrze ieft płynne i 
z tey miary do wody podobne. Ale 
iak woda w ieziorach ftoi fpokoynie, a w 
rzekach upływa, tak właśnie i powie- 
trze Cczafem w pewną ftrone płynąć 
może. Każde takie płynienie powie” 
trza nazywamy wiatrem. Nie trzeba bo- 
wiem, zdaniem niektórych dawnych Pifa* 
rzow, przypifywac wiatrow początkn 
pewnym efobliwym przez Atmosferę 
przechodzącym wyżiewom ; uczy паѕ 
codzienne doświadczenie, Że wiatr po- 
wftaie za każdym wzrufzeniem powie- 
trza. Nawet wśrzód fpokoynego zupet- 
nie, gdy bieżemy prędko, zawfze wiatr 
znaczny czuiemy , przeciwko nam wie 
iący. Nieuftannie bowiem wtedy z tych 

mieyfG 
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mieyfc przed fobą wypedzamy роуле- 
ле, które zaymuiemy biegaiąc, а za to 
mieyfca te za fobą zoftawiamy próżne, 
któreśmy zabierali.. Ze tedy, powietrze 
те płynne, ma йе w tym przypadku po- 
dobnie, iak woda.  tłynie w koło nas z 
przodu w tył nieuftannie, póki fie poru- 
Їгату, iten to bieg wiatru nam daie u- 
czucie. Jeżeli WPan idziefz powolnie, 
wielka delikatność powietrza czyni. ten 
bieg wcale nieznacznym; ieżeli zaś fpie- 
fznie, wzmaga on fię częfto tak mocno, 
że,Ci włofy i fuknie 2 fobą w tył ро- 
rywa 


Wiatr zatym w ogulności nic inne- 
go, nie iet, tylko płynące powietrze. 
Poznaiemy iego dyrekcyą 2 ciągnących 
obłokow, z dymu, z unofzących бе pieczy, 
drobnych papieru kawałkow, 1 innych 
ciał lekkich. które wiatr z fobą porywa, 
równie idk z dyrekcyi chorągiewek na 
dachach i mafztach ftoiących. Póki bo- 
wiem chorągiewka nie ftoi z wiatrem, za- 
wfze оп. w nią uderza ziednego boku; 
ale iak tylko z nim iedną ma dyrekcyą, 
równie wiatr wieie mimo obu chorągiew 
kibokow, a zatym ta niewzrulzoną ftać 
тий. Jeżeli бе pręt chorągiewki wpuści 
w ten dom, na którego dachu ieft pofta. 

wiona 
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wiońa, a koniec prętu fpodni opatrzy йе 
fkazowka, maiącą tę dyrekcyą со i chò- 
rągiewka, można pod nim zrobić różę 
wiatraw, naznacz ywfzy wprzód dofkonale 
linią południową. Tym fpofobem poru- 
fzenie  fkazowki dokładnie okaże, 
z iakiey ftrony nieba wiatr wieie, ieżeli 
tylko chorągiewka dofyć ieft wyniefio- 
na, i ze wlzyftkich ftron na wolne 'zu- 
pełnie wyftawiona powietrze. Gdy bo- 
wiem z któreykolwiek bądź ftrony wiatr 
iakiey doznaie przefzkody, częfto 'cho- 
rągiewka omylić może, gdyż wzrufzone 
powietrze, ómury lub inne ciała obiia- 
iąc Пе, 2 fwoiey zbacza drogi.  Częfto 
obłoki w inną wcale idą ftronę , iak wiatr 
wieie dolny, podług ckhorągiewek. Okazuie 
to, że wyżfze утау częfto inny bieg 
maiz, iak niżfze. Ма Пе więc i w tym 
powietrze pódobnie do wody, Wiefz 
WPan bowiem. że zwyczaynie i w mor- 
fkich cieśninąch rozmaite bywaią wód 
реду, 2 których fpodni wyżfzenm iel 
wproft прах ебу пу. 


Ufiłowano rozmaitemi  fpofobami 
doyść wiątrow fzybkości i, tym koń- 
cem ofobne wynaleziono narzędzią, któ- 
re Anemometraini Ç Wiatromierzanii п) 
nazwano. Nie mogę w tym miey- 

Na fcu 
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{сп opifać W Panu ułożenia tych nar zę- 
czi wiatrow prędkość mierzących. Prze- 
Дас mufzę ‘па famym tylko doświądcze- 
niu, które nas uczy że wiatry daleko 
prędzey lecą, iak płyną rzeki. Słaby 
to wiatr, który w iedney fekundzie 10. 
ftop Paryzkich ubiega, moćnieyfze wia- 
try w tym czafie 30. aż. do 50, ftop Pa- 
ryzkich zoftawiaią za fobą, nie będąc 
iefzcze właściwemi burzami. Gwałto- 
winy wiatr ulatuie 70, 90, 100. i więcey 
Жор Paryzkich w iedney fekundzie. Tak 
dnia то.. Września roku 1736. uważano 
w Petersburgu, że wicher dofyć wielki, 
do 119 ftop Paryzkich w iedney fekun- 
dzie ulatał. 


Gdy więc fzybkość wzrufzonego 
powietrza częffo. tak jeft wielka, działa 
one, mimo fwey  fubtelności, na wfzy- 
ftkie zaftępuiące mu ciała, częfto z ofo: 
Ьуз gwałtow nością. Obgaca wiatraki, 
ре421 naywiękize okręty na morzu, O- 
bala drzewa, a czafem i domy. Nifko 
przy ziemi nayczęściey wiatr znayduie 
gory, lafy, mury 1 inne wyfłaiące ciała, 
które go wftrzymuią i hamuią w 
prędkości ; ztąd mniey w geftym lefie 
wiątr czuć бе daie, iak w polu otwartym. 
Ale w pewney nad ziemią wyfokości, 
daleko 


RCR ТШЕ ah 


ME 16: 1—7 эл. 


Wiarky. 299 


daleko wolniey wać może, L prz о 
wiatraki zwyczaynie Пе na wzgórzach 
ftawiaią ; bo tu w nie daleko filniey wi :Ёг 
biie, iak gdy fa W dolinie. Lecz w 
ogulności w wyżfzych Atmosfery ftro- 
nach miewaią czafem wiatry fzybkość 
nadzwyczayną. Na wierzchołkach Ьо: 
wiem gór wyfokich nie tvlko częfte panu- 
ią burze, ale tak gwałtownie zdurzaią 
fię czafem, że ludzie nawet mocy ich 
oprzeć fię nie mogą inaczey, tylko upadł- 
fzy na ziemię. 


*Wieią wiatry bardzo nie iedno- 
ftaynie, raz mocniey, drugi raz fłabiey. 
Dopiero zdaie йе, że ucichły zupeł- 
nie, iużci wiać zaczynają .podwoioną 
mocą. Ną pewnym iakim mieyfcu Та w 
pewnym momencie fłabe, a tuż bliiko pod 
tenże fam czas mocne - Nie idą też ni- 
gdy zupełnie horyzontalnie nad ziemią, 
sle maią iakieś ku niey nakłonienie. Ro- 
bia bowiem zawfze w wodach ftóiących 
doły, a ukofnym uderzeniem wypedzo- 
ną wodę układaią w wały. Szczegulniey 
zaś na wielkich morzach, gdy gwał- 
townie wieią ciągle , i nie zmierne częfto 
wynofzą bałwany. 
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W ciafnych i'głebokich, dolinach , 
i równie lak w wąlkich ulicach miaft 
| domy wyfokie murowanie maiących, 
bywa zwyczaynie „ wiatr , dalęko tęż- 
fży iak indziey, a nawet częfto tam 
wiele, gdy na przefitrzeni cichym Пе 
| zdaie powietrze. Pochodzi to 7 tego, że 
powietrze w takie, wązkie wpływaiąe 
| amieyfca, czefto пе z, boku ścifka,t z wię- 
| ЖЇ2а daleko prędkością przez nie przelatu- 
ie tak właśnie, iak ftrumień, który predzey 
piynie, gdy йе zwężi koryto onego. Pos 
| avitaie podobnym ifpofobem: ciąg wiatru 
w domach „gdy, fie п. p. -okno w iakim 
роко, ną który wiatr biie, otworzy, a 
razem i dyęzwi oknu naprzeciwne ; powie- 
trze- wtedy Od muru w bok ku oknu o- 
twartemu, przeż które wolno płynąc mo- 
Że, odwraca Пе i gwałtownie leci przez 
| pokoy. Jeft taki ciąg wiatru zdrowiu za- 
da 'wfze niebespieczny , а czafem nawet 
11. śmiertelny, i dla tego bardzo йе go, а 
| | zwłafzcza fpotniawfzy, chronić potrzeba. 
Nie całe bowiem ciało nafze oziębią 
ШЕ razem, ale tylko pewne .iego części; 
PHU i przez to też własnie fzkodzi. 


re 


| | 
` Wiatry tak, iak: pogody w ogulno- 
ści, bywaią w gorących -kraiach naycze- 
| | всїеу bardzo regularne. Można te, któ- 
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re w gorących kraiach wieią, na powfze- 
chne i mieyfcowe podzielić. Pieriwfze ЇЗ 
troiakiego gatunku. Nayprz09 wśrzód 
morza Atlantyckiego, morza fpokoynego i 
innych morz wielkich między Tropikami, 
prawie nieuftanny mierny wiatr wfcho- 
dni wieie, który z tey ftrony Kkwatorą 
cokolwiek ku pułnocy, a ztamtey ku 
południowi zbaczą. Wieie on dniem 'i 
nocą równą prawie fita, a tylko w cza- 
йе defzczowey pory wiatr go zachodni 
lub cifza przerywa Powżłóre na morzach 
Wfchodnio-Indyifkim, Chińfkim i innych 
imnieyfzych między Tropikami, panuią 
wiatry przez 8. prawie Miefięcy z iedney 
itrony wieiące, a przez refztę roku z 
ftrony przeciwney..Nazywaią Пе one wia- 
trami na przemian wieiącemi, czyli Mus- 
sons. Potrzecie па brzegach morz w proft- 
łoneczney Zony, wieie w porę roku fuchą 
przez dzień wiatr z morza, 4 przez noc 
z lądu. . Toż famo bywa latem na Azya- 
tyckich i Afrykań(kich brzegach przy 
Srzódziemnym morzu, Ба nawet w czafie 
pogody i ciepła na brzegach Europy. Те 
na przemian idące wiatry lądowe i mor- 
Пие, na górzyftych brzegach (а fzczegul- 
niey znaczne, na płafkich zas czafami le- 
dwie ie uczuć można. Опе to fprawnią, że 
okręty 2а dnia naywygodniey Рун ы 
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do lądu, a nocą pufzczaią Пе na morze. Dla 
nich podobnież do Wfchodnich Indyi z 
Europy płynący Zegłarze, tak Пе w 
fwoiey miarknią podróży, żeby w ten 
czas do Indyi Wfchodnich. przybywali, 
kiedy przemienne wiatry wielą „ku brze- 
копек tamecznym. 

Wiatry mieyfcowe regularne panu 
ią częścią na morzu w mierney od/brze; 
gow odległości, częścią też pośrzód kra- 
jow, między Tropikami. . Ogalny wiatr 
wfchodni-, który tam w śrzodku morz 
wieie rozeegłych, odrnienia blifko brze- 
gow dyrekcyą fwoią, raz tym, drugi raz 
owym. fpofobem,.1 zdaie Пе, że go brze- 
gi nieiąko ciągną do fiebie _ Właśnie też 
podobnie i wśrzód ciągłego, lądu wie- 
1ą podług тіеуіс położenia, w różnych 
ftronach, rozmaite mieyfcowe: wiatry. 
Bywaią tym czafem te wiatry miey fco- 
we zazwyczay regularne, to ieft; trzy- 
maią fie Нопса położenia, i równie przy; 
padaią w iednym iak w, drugim roku, 
tąk że co rok pofpolicie, na iednymże 
mieyfcu, w iedney roku porze wieią 
wiatry iednakowe. 


U nas przeciwnie, i we wfzyftkich 
zimnych ftronach 2іеші, fą wiatry da- 
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. Teko mniey ftałe, dak między Tropikami. 
Częfto fié Odmieniaią тео a to 
iefzcze fpofobem nieregularnym bardzo. 
Raz mamy ‚м Marcu. częfte wfchodnie 
wiatry, drugi raz pułnoche, lub zacho- 
dnie; astak właśnie. innych miefięty бе 
dzieie, i przeto też Габа, со: do wiatrow, 
bardzo fa rózne od fiebie. CZĘ fię u 
nas Wiatry rozchodzą daleko, Í 
matą tylko odl egłość ;, ćzęfto Tą moc 
częfi 0 też fłabe. Nie dawno był w To- 
runiń fzturm wielki, a myśmy go w War- 
fzawie nie czuli wcale. Lecz między i 1й- 
пеп, zimnych ftrom ziemi wiatrami ten 
wfchodni wiatr uwagi тей godny, który 
Пе przy pogodnym niebie i cichym po- 
wietrzu krotko przed .fłońca, wfchodem 
гуу zrywać, i zwyczaynie tylko trwa 
blifko godziny, t tak, że w zimie przy tę- 
gim mrozie, wtedy zimno pofpolicie 
bywa naytęźfze, gdy ten wiatr wieię. 


I w gorących okolicach bywaią cza- 
fem gwałtowne wichry i wiatry niere- 
gularne, ale za zwyczay tylko w dżdży- 
ftey roku porze. Tak na Atlantyckim mo- 
rzu, nie daleko Afrykanfkich brzegow, ieft 
okolica blifko 300. mil długości, i fze- 
rókożęi, maiącą,. w którey, pod dżdżyftą 


porę 
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porę, cifze panuią, i,krótkie, ale gwałto» 
wne wichry Zzrywaią Пе z defzczem wiel- 
kim i grzmotami zwyczaynie złączone. 
Zowie fię ta okolica Grzmotnym Mo- 
szem, a Zeslarze w podróżach fwoich 
bardzo iey йе chronią. 
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Jezi WPan kiedy do Włoch poie- 
dziefz, uftyfzyfż tam żapewne wiele ofo: 
bliwego. o fławnym Siroko.  Ciepiy ten i 
fuchy wiatr południowo-wichodni mo- 
enieyfzy ieft iefzcze w Sycylii, tak we Wło- 
fzech. . Rozciąga on Пе nad wielką cze- 
ścią Srzódziemnego morza, a nawet aż 
do Szwaycary! zachodzi, gdzie go mie- 
Tzkańcy Коеп nazywaią . W Palermie, 
Sycylii mieście, naywięcey, iak mówią, 
godzin 40 wciąż wiele ; ale we Włofzech 
kilka dni czafem, a nawet wciąż kilka 
tygodni. Ciągnie on z gorących piafzczy- 
ftych puftyń Afryki, a ludzi i zwierzęta 
fwym powiewem  ofłabia. Póki wiele, 
tak Atmosfere zacimia , i mgłą nieiako 
mapełóla, że fłońce nie świeci , chociaż 
zadnego na niebie nie widać obłoku. Po- 
dobne wiatry, ale iefzcze ciepleyfze, a 
czafem i śmiertelne, panuią w Egipcie, 
Arabii, Perfyi i innych gorących kra- 
zach Zawfze one z puftyn piafźczy- 
tych przychodzą,.i przeto też w.roz- 
i mal- 


List XXIX. 


maitych okolicach różne wcale maią в dy- 
rektye. Harmatan przeciwnie, atr 
wfchodni, na Senegalfkich brzeg kach. Ше 
ma na niektórych-mieyfcach ciepła ofo- 
bliwfzego, ale ieft nad zwyczaynie fuchy, 
i podobnie z mgliftym powietrzem złą- 
czony. Gdy wieie, częfto w odległości 
"krokow 20 nic widzieć niemożna, a gdy 
йе po nim wyiaśni. niebo, oddziela fię 
czafem pył brunatny i bardzo fubtelny 
z powietrza, który .na dinią. grubości 
wfzyftko pokrywa Жанер ыроо? 
{шу iednak między temi ка zayne- 
mi wiatrami, іе wiatr Sam Smum lub Sa- 
miel od Arabow, zwany. Doznawaią go 
pogranicza Arabii mi dą y równie iak 
okolice Meki, Eufratu i Perfya. Ognifta 
czerwoność nieba ieft tego wiatru zna- 
kiem poprzedniczym. ` Słychać zfykanie 
i trzalk na powietrzu, gdy Ше zrywać 
poczyna, a ludzi izwierzęta powiewem 
jego uięte giną w mgnieniu oka iak 
piorunu razem. Gorący ten wiatr za- 
wfze podobnież -z gorących puftyń pia- 
fzczyłtych ciągnie, lecz nie trwa dłu- 
2еу nad kwadrans. Trzeba -fię twarzą 
rzucić na ziemie, chcąc uyść iego zgu- 
bnego zapędu; a zwierzęta naw et? fchy- 
laia głowy ku żiėmi, gdy ten wiatr 


nadchodzi. Lecz ieśli бе kto wtedy 
wśrzód 


т-а т Ву. 


wśrzód rzeki znayduie, niczego тӣ бе 
„lękać nie trzeba. Ciała ludzi i.zwierząt, 
które tym giną wiatrem, gniią bardzo 
prędko. sh 

Ї zwyczayne w. nafzych ftronach 
wiatry. częfto Пе ofobliwemi  włafnościa- 
mi.xóżnią odfiebie Te, które od zacho- 
du wisią, naycześciey nam defzcze przy- 
nofzą, aztąd widać, że naywięcey wody, 
Która u nas z Armosfery fpada, bierze fię 
2 morza. Wątpić bowiem nie można, że 
wiatr zachodni częfto nam wyziewy na- 
nofi wielkiego. Atlantyckiego Oceanu, 
względem nas leżącego na zachod. Nay- 
częściey on w,zimie fprawia odwilże, 
bo, iak: uczy doświadczenie, w równey 
fzerokości, nad morzem ciepleyfze nieco 
w zimie bywać zwykło powietrze, 'iak 
nad lądem ciągłym. Przeciwnie wiatr 
wfchodni, nad fuchemi i wyfokiemi Azyi 
pułnocney kraiami ciągnący, gdy do nas 
przychodzi, fuchy і zimny bywa pofpo- 
licie. Wiatr południowy dla tego, że z 
ciepłych ftron przybywa, zwyczaynie ieft 
ciepły; a wiatr pułnocny, zimny dla ро: 
dobney przyczyny. 


Wiatry, zwłafzcza gdy fą nieco mo- 
cnieyfze, nayczęściey nam przynofzą 
obło- 
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obłoki tym czafem i u nas częfto Пе one 
formuią. Czafem bowiem, przy iafnym 1 
wypogodzonym powietrzu, widać iakieś 
na niebie białawe i nader delikatne pafy 
lub też, okrągławe plamy ; które , Nie- 
bem KęOzierzaw dm, zowią. [e coraz 
pon Inażaiąc Пе i gẹ ftwieiąc, łączą fie z 
fobą i nakoniec całe powlekarą ni ebo. 
cifzy zupełney niebo fię 
gliftą pokrywa: florą, 
ra potym nabraw Czy. grubości mieni 
e w obłoki. ylepiey fię WPan temu 
przypatrzyć możefz, gdy zimą iafney 
nocy (па śnieg fie zabiera. Сапа gwia- 
24у: nieznacznie, a czafem nim puł go- 
dziny ubieży, czyfte niebo zupełnie fię 
w ро рпе przemienia. Takie odmiany 
częlto w odległości mil 50. ilwięcey pra- 
wie бе dzieją razem. Widać z te ego, że 
obłoki рож аіа z wyziewow od Atmos fe- 
ry oddzielaiący« sh fię ‚ i że Пе niczym od 
mgły 1 iie różnią Oczywiście Пе WPan 
о tym prześwi: ;dczyć potrafifz, gdy wftę- 
puiąc na u gry w yfokie przez nie prze- 
chodzić Ci przyidzie. Pływaią obłoki w 
powietrzu w rożmaitey wyfokości, nie- 
które czafem ledwie nazo. fażni odzie- 
mi fą oddalone, niektóre przenofzą.i nay- 
"y {ze góry, Бо na ich wierzchołkach nay- 
wyżfzyc піва widżie ny. Właśnie iak: 
mgłą z wodnych йе pęcherzykow fkłada- 
ią, 
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ią, bo i ta nawet, wyfzedłfzy w górę, 
mieni fię w obłok prawdziwy. 


Częfto obłoki wiatrow Їз przyczy- 
ną, a nawet i naytężfze burze, obalaiące 
wfzyftko gwałtownie, co znaydą na dro- 
dze, oczywiście wychodzą 2 obłokow. 
Nazywaią йе one Orkanami, a nayczę- 
ściey z opufzczaiących йе obłokow wy- 
padaią Przypominam fobie, że fam po- 
dobną przygodę w Czerwcu widziałem ` 
w Prufiech  Wsrzód bardzo mocnych 
grzmotow fpuściłfie, w paftey i piafzczy- 
ftey okolicy, właśnie w famo południe, 
taką iafnosć w koło rzucaiący obłok, że 
miefzkańcy  poblifkich wiofek fądząc, 
dakoby gdzie piorun zapalił, z pomocą 
zbiegli Пе. Po nieiakim czafie ciągnął 
ten obłok po nad wliami і lafem, wywra- 
cał drzewa i chałupy, nad któremi prze- 
chodził, a tym с2аЃет ftrafzliwy wiał 
wicher. Czafem część fpufzczona obło- 
ku, do rury, lub leia, ma podobieńftwo; i 
wtedy йе .7rąbą mazywą. Na morzu 
naybardziey takie widać trąby, aofo- 
bliwie w gorących kraiach,  Powftaie 
morfka woda ku górze, a morze goto- 
wać Пе zdąie. Nayczęściey kilka razem ` 
trąb takich widać ,, pod poftacią biała- 
wych fłupow, wychodzących w miernhey 

od 
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od fiebie odległości z czarnego obłoku. 
Są one pofpolicie ukofne, nawet krzywe, 
a rozmaitym fpofobem tu rówdżie ро+ 
rufzaią бе. Bywa czafem, że fię urywa- 
ją, fkrecona w górę woda wtedy z wiel- 
kim łofkotem nażad w morze wpada, a 
wyżfza część trąby nieznacznie podno- 
fząc йе, wchodzi w obłok, z którego 
wyftąpiła była. 


Przed fzturmami, które podobnym 
fpofobem powftaią, bywa zazwyczay Zu- 
pełne Wiat w ucifzenie , ale' przy tym 
grzmi i łyfka Пе Obie te okolicznGŚci wi- 
dać i w czafie nayftrafzniey Ггусћ orkanow 
Tornados zwanych, a gorącym tylko kra- 
iom znajomych Czafen йе cały hory- 
zost czarnemiiokropneńn і okry rwa obłoka- 
mi, w których widać błyfkawice; czafem 
na famym wierzchołku iakiey wyniefio- 
ney góry, mały, czarny, i okrągły po- 
każe fię obłok, który dla podobnego 
kfztałtu W/olim Okiem nazwano. Nim 
te obłoki weydą 7 też ściągną йе; 
wfzędzie па dole BYKA martwa 
pannie, cifza. W tym nagle fpufźcza fię 
obłok, a wicher ftra pa i mroźny do- 
my i drzewa obalaią асу razem 2 niego 
wypada.  Naycześciey, gdy zwolnieie 
cokolwiek, ftrafzne defzcze leią i biią pio" 

runy. 
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runy. Jeżeli obłok jeft mały, orkan wą- 
zkim tylko przechodzi fzlakiem, a w cza- 
fie tey burzy częfto pobliikich mieyfe 
powietrze zupełnie bywa fpokoyne. 


Ale dzieie Пе to w ogulności. i u 
nas, Że częfto z obłokow, które gór wy- 
fokich okrywaią wierzchołki, mocne wia- 
try w dół wypadają, gwałtowniey w gó- 
rze blifko obłoków wieiące, rak nizko nad 
zieniią. Nayłepiey zaś o tym przeko- 
'nafź бе WPan. że obłoki związek z wia- 
trami maią, kiedy Пе łarem w czalie 
wielkiego upału przypatrzyfz powitaią- 
cym chmurom piorunowym. Częfto wte- 
dy bywa poranek pogodny i cichy рга- 
wie, koło południa okazuią fię obłoki w 
pewney iakiey "przy horyzoncie ftronie, 
które: nieznacznie, zbieraią Пе co raz 
bardziey i zgeftwiaią. Nakoniec po po- 
ładniu, lub wieczorem famym,. wiatr йе, 
podnofi., albo burza z tey ftrony porywa, 
w którey chmury ftoią, pędzi ie w górę, 
będąc częfto zupełnię temu wiatrowi 
przeciwną, który wiał przed grzmotami. 
Skoro ię potym ufpokoi burza, wraca 
nayczęściey 'wiatr pierwfzy, na dowod 
tego, że nawalnica, która go na czas 


wftrzy- 
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wftrzymywała, z famych tylko chmur 
piorunowych miała początek. 


Tracą wprawdzie obłoki przez de- 
fzcze, śniegi i grady bardzo wiele; ale 
ta ftrata nie wycieńcza ich inienifzczy 
zupełnie Gdy defzcz lub śnieg uftaie, 
е iefzcze тау (ле, niebo. zachmurzone. 
Lecz. obłoki nakoniec rozdzielać йе za- 
czynaią, przedzieraią różnejni przerwy, 
które co raz Пе ftaią więkfze i liczniey- 
fze. Po brzegach oddzielonych części 
widać częfto cieńki dym iakiś, który 
potym niknie w powietrzu. Słowem, 
zwolna ie powietrze, tak właśnie, iak woda 
cukier rozdzieła, rozpulzcza i połyka. Ма 
zatym powietrze w fobie wiele wyzie- 
wow, choć ieft iafne zupełnie i przezto- 
czyfte, tylko że wtedy w nim fą rozpu- 
fzczone. Lecz fkoro йе „od. powie- 
trza odłączą, widomemi bydż zączynaią 
i pokazuią Пе wtedy pod poftacią mgły 
lub obłokow. 


Atmosfera ziemi ciągnie. fwą wil- ` 
goć przez wyparowanie, a traci ią w 
defzczu śniegu, gradzie i 1ofie. Jeżeli 
WPan chcefz wiedzieć, iak. ta. ftrata deft 
wielką u nas, w przeciągu roku iednego, 


wyftaw 


уу ах obfzerne z'gliny naczynie ték’ ña 
wolne pówietrze, żeby zupełnie Zwierz- 
chuwbyło otwarte. Dla zabieżenia wypato- 
waniu wody, każ WPan do dna otwarte- 
go naczynia cienką przyprawić rurkę, 
która wchodzi w inne zamknięte naczynie, 
aby Пе; w tym oftatnim” zbierała wodą. 
To narzędzie zowie йе Defzczomierzem, 
С Ombrometrum ) a za pomocą опе-. 
go, dóyść WPan możefz, zmierzywfzy po 
każdym defzczu wielość fpadłey wody, 
iakby ta w wyżfzym otwartym naczy- 
niu ftała wyfoko, gdyby to wfzędzie ró- 
winą, iak przy otwarciu, miało obfzer- 
ność. Jeśli śniegu lub gradu napadło, 
ftop go WPan wprzód przy ogniu, a do- 
piero zmierz wody wyfokość. Takie 
czyniąc poftrzegania przez cały rok nie 
przerwanie, będziefz WPan wiedział 
przy końcu wyfokość wody, która w 
rzeciągu roku z Atmosfery fpadła. Wy- 
fokość ta, iak doświadczenie okazałą, 
ieft bardzo różną w różnych Europy 
kraiach. W*iednych ledwie dochodzi 16. 
calów Paryzkich, w drugich przechodzi 
40. Piafzczyfte bowiem otwarte i ró- 
wne okolice fa pofpolicie fuche , górzy- 
fte zaś lub lafami i bagnami przeplecio- 
ne, fą wilgotne. W kraiach goracych 
"Ta bywa- 
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bywaią defzcze w porę roku mokrą po- 
fpolicie daleko gwałtównieyfze*i trwal; 
fze, iak unas, Powietrze tam bywa czę- 
fto. tak wilgotne, że wfzelkie fole na 
wolnym powietrzu topnieią., (kóry, fu- 
knie i papiery bótwielą w krótkim czafie, 
metale rzdzewieią, 1. wlzyfiko. prędko 
gniie. 


LIST XXX. 


з ROM 298 


BST XXK: 


ER zew nn KO 


Pioni fobie WPan zapewne, 
że fłodka woda, równie iak morfka;, gdy 
Пе iey w fzklanke naleie, żadnego wca- 
le zdaie бе nie mieć koloru, i że mimo 
tego “па dno. morza lub.głębokiego iezio- 
ra (póyrzawfzy, widać w niey zawfze 
kolor zielonawy: Ma zatym woda 'choć 
zupełnie czyfta, w rzeczy famey kolor 
iakiś, tylko że ten tak dalece ieft fłaby, 
iż go inaczey doftrzedz nie można , chy= 
ba patrząc przez wielką:iey' mafsę. Ja- 
fne fzkło i białe ma fie właśnie podo- 
bnie. Nie można:w nim zieloności dóy- 
rzeć, chyba gdy kto::przez grubą fzkła 
taflę z boku wązkiego fpóyrzy: Jeft w 
tym pówietrze do wody, fzkła i' innych 
ciał bardzo przezroczyftych zupełnie po-. 
dobne. Wfzyftkie widzialne obiekta wi- 
dziemy przeż nie, a iednakże, póki te 
nas fą „blifkie nie widać;ć żeby Пе такья 
kolor obcy zich kolor6m miał miefżać. 
Lecz gdy Пе; bardżo «od naś oddalą:, fta- 
ią fie: co raz bardziey błękitnemi, a na- 
koniec 
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koniec w wielkiey nader odległości nie- 
biefkiemi zupelnie. Źnaią to bardzo do- 
brze malarze, i'dla tego daiąc rozmaite 
ftopnie kłekitności różnym wych obra- 
zow obiektom, podchodzą co do ich od- 
ległości ftucznie oczy nafze. Maluią nam 
oni nayodlegleyfze góry, pagórki i i laly 
nie w naturalnym kolorze, ale niebielko, 
зак ie wrzeczy famey widzimy ; kolo- 
rowi zaś- шесо bhizżfzych rzeczy сокоі- 
wiek dodaią błękitności. -Lecz zkąd Пе 
ten Kolor błekitny bierze „ieślisńie z 
powietrza fzczegulnie ?% czy niewydaiąż 
fig WPanu wfzyftkie rzeczy , gdy na nie 
przez fzkło niebrelko , farbowane "pa- 
trzyfz, niebiefkiemi? Czy nie mulifz za- 
żym i kolor niebiefki wfzyftkich rzeczy 
odległych; które'WPan przez powietrze 
widzi(z, pochodzić z pow ietrza? Ma w ięc 
ńiewątpliwie powietrze niebiefki ko lor, і 
widzianym bydź może naftępnie, lecz 
ten tak ieft bardzo fłaby, iż go wtedy 
tylko doftrzedz możefz, gdy 'patrzyfz 
przez wielką bardzo powietrza mafsę. 


Wfzędzie tego W Pan. doświadczyfz, 
bądź w górę: | podniefiefz ocz zy, bądź one 
w.iaką obrócifz 'ftronę , gdy ty riko :ро- 
wietrze ieft iafue zupełni e i przeźroczy- 
йе, a obłokt, xlbo inne ciała, nieprzeyniu- 

1$ 


э 
Кы OZ CEE DZSZ TEE ZE RZEZ 


Мтев о. 29 


ią światła przychodzacego od odległych 
powietrznych części. Mafz bowiem wfzę- 
dzie do wielkiey bardzo odległości po- 
wietrze przed fobą, którego kolor, ieśli 
wcałe ieft przezroczyfte, widzieć konie- 
cznie mufifz. Ze zaś ten kołor tylko w 
wielkim bardzo oddaleniu dobrze zna- 
cznym bydź poczyna. zatym wyftawia= 
туг fobie w wielkiey w koło nas odległo- 
ści iakies błękitne fklepienie, ktore na- 
zywamy niebem. Jeżeli obłoki, lub Inne 
iakie ciała, w Atmosferze znayduią бе; 
widziemy ie albo w naturalnym kolorze, 
gdy nas fa blifkie, lab mocne swiatło maia, 
C tak iak oddalony ogień na ziemi dla 
tego, że mocno świeci; 'niebiefkim 
Пе nie zdaie у albo też gdy. fą bardzo 
od nas daleko, zdaią nam йе niebiefkawe. 


Sądziłi dawni, że niebo ‘iet w rzeczy 
Гатеу fklepieniem z mocney bardzo mate- 
ryi zrobionym, i na wyfokich górach 
wfpartym , nad którym miefzkaią Bogo- 
wie. Widząc bowiem, że powierzehnia 
ziemi od ludzi zamiefzkaną była. mnie- 
mali, że i na niebie miefzkać mufzą ifto- 
ty do ludzi: podobne , ale dofkonalfze. 
То wrefzcie widzialne fkłepienie ` nie 
zdaie nam бе bydż iak kula, ale podługo- 
wato okrągłe, bardziey ku ftronom, ial 

w górę, 
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w соге, od nas oddalone ,;zbliża fię nawet 
bardzi iey, w nocy, iak za:dnia; do okra» 
głey kuli; a te widoku- odmia any łatwa 
oai można, gdy die uwkży, rak eko 
nafze fądzi о odległości obiektow, które 
widziemy, 


Kolor właściwy czyftego powietrza 
feft ciemno-błę gkitny. © Takim бе “nam 
pok: izuie niebo, gdy па nie zwierzchołka 
gór bardzo wy fokich patrzemy, gdzie 
powietrze mniey daleko bez wątpienia, 
iak- nizko, wyziewow ma w Гаре. Wy- 
ziewy tę fprawuią, że ten kolor ieft ia- 
śni eyfzy i bielfzy, ale razem że powie- 
trze mniey іе przezroczyfte. Bo cho. 
ciaż Atmosfera zupełnie пат fię апа 1 
przezroczyltą wydaie, póki бе od niey: 
nie. odzielą wyziewy, zmnieyfza fię prze- 
cie nakoniec iey przezroczyftość zna- 
cznie, kiedy ninogość wyziewów, które 
rozpuściwizy utrzy mtie, тей bardzo wiel- 
Ка. Widać to лау ba ігу w Heke z wyłfo- 
kiey góry, na niebo pogodne fpóyrza> 
wizy, W fzyfikie gwiazdy Żywiey dię 
jlkrzą, tak z zwyczaynie, i więcey ich wi- 
dać , 1аК patrząc z doła. Znacznie więc 
świ: tło nawet w czafie pogody fłabieie, 

а. to naybardziey w niżfzyjn powietrzu, 
haywięcey mąiącym wyziewow. 11 prze» 
to 
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to w. Arabii, 1 innych górących kraiach, 
gdzie dla wielkiego' upała więcey da- 
leko, rak unas, ciała wydaią waporow, ieft 
zwyczaynie horyzont iakby dymem 
okryty. 


Ciępłem nadzwyczaynie mocno i 
gwałtownie *”rozfzerza fię powietrze, 
zimnem zas przeciwnie тоспо fie ścifka. 
Gdy bowiem próżny i zininy pęcherz doż 
brze йе zawiąże, arpotym п ognia’ roz? 
grzeje , napreża fie bardzo zriacznie, bá 
nawet pęka czafem, gdy WPan przed zaż 
wiązamiem wplścHz w niego nieco ро 
wietrza. Oddal go WPan od ognia, a 
zobaczyfz, żeziembnieiąc znowu бе fkur- 
ezy. . Ze zaś nie fam pęcherz, ale fzcze- 
gulnie w nim zamkniete powietrze roz- 
fzerza Пе} równie z pęcherzem, z którego 
wyiść nie może; ztąd oczywiście widać, 
Że będąc otwartym wcale'fie nie nadyma 
przy ogniu. "Widać i to razem z tego 
doświadczenia, że powietrze, iakożkol- 
wiek w fobie ieft delikatne, przecie przez 
pęcherz nie przechodzi,i źe w nim ғаш 
knąć їе można. Mamy wieleciał innych, 
równie dobrzę ‘iak pęcherz, ntrzymuią: 
cych powietrze \ Wie'każdy, że fzkło do 
tych: ciat należy; bo ani wiatr, ani zgoła 
powietrze, przez okna zamknięte nie 
przechodzą. Gdy 
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Gdy.WPan zatym kulę przywię- 
kfzą z metalu zrobioną, cienką , wy- 
drążoną,i z góry. otwartą nad ogniem 
mocno, rozgrzewafz, rozfzerza fię w niey 
zamknięte powietrze тоспо i gwałto- 
wnie, a tym famym i z kuli fię po części 
wypędza, tak Że nakoniec część tylko 
onego w niey pozoftaie. · Jeżeli tedy ku- 
da tak ieft urządzona, że zwierzchnie iey 
otwarcie dobrze zamknąć lub zafzrubo- 
wać można, ieżeli ią WPan wtedy, gdy 
iefzcze bardzo ieft gorąca, w rzeczy fa- 
mey zamkniefz; pokaże Ci dobra: i czułą 
waga, Że zamknięta i oftudzona nieco 
mniey żawąży, iak; ważyła, będąc otwar- 
tą i nierozpaloną. « Lecz gdy po nieia- 
kim czafie zimną kulę otworzywizży po- 
wtórnie zważyfz, zobaczyfz; że znowu 
nabyła ciężaru. Mufi więc powietrze 
bydź ciężkim; kula bowiem rozpalona i 
zamknięta mniey. zawiera powietrza, niż 
pierwey miała, i waży też mnięy, iak 
przedtym. Lecz gdy ftygnie, : ścifka бе 
w niey powietrze, i przeto zewnętrzne 
natychmiaft ią za otworzeniem napełnia, 
W tym razie znowu więcey kula ma po- 
wietrza, ale też waży więcey. 


Ciężkość powietrza: dopiero” z po- 
czątkieg wieku przefzłego odkryli Ga- 
lilet 
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lilei i Torricelli Przed tą Epocha fą- 
dzono, że pówietrze ief materyą nie та> 
iącą ani ciężaru, ani lekkości, i mniema- 
no, że przeciwnie innć materye, iak dym, 
w powietrzu podnofzące fię z natury fą 
lekkie. Ale fpreżyftość powietrza iuż 
idawnym znaioma była; bo też wrze- 
czy famey łatwiey było ią poznać. Doe 
brze bowie wydęty i zawiązany pę- 
cherz; możtia wprawdzie dofyć łacno i 
palcem nawet усі пас, 2 tym wfzyftkim 
czyniąc -to doświadczenie,” czuć dofyć 
żywo, że zamknięte w pęcherzu powie- 
trze cifnącemu palcowi: ku wfzyftkim 
ftronom odpor czyni: Jeżeli WPan na pe- 
chetzu ciężar iaki położyfz, wciśnie on fię 
tyłko cokolwiek, potym leży fpokoyno, 
na znak, że zamknięte w pęcherzu po- 
wietrze tyle fię scieśnieniu opiera, ile 
ciężar parciem fwoim one ściinąć ufiłu- 
іе. Gdy pecherz za mocno бе ściśnie, 
pęka z trzalkiem nakoniec, na dowod tee 
go, że zgęftwione powietrze ufiłowało па 
wfzyftkie ftrony rozfzerzyć fię. Słowem: 
powietrze ieft fprężyfie, a naftępnie w 
tym dowody zupełnie podobne. Różni 
Пе atoli od wody co do tego, że i mała 
Ша znacznie ścifnąć ie może. 
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Ze tedy powietrze tym .bardziey 
ufiłuie na wfzyftkie ftrony rozfzerzyć йе; 
im bardziey йе scilka, że do tego ieft 
ciężkie i nader płynne, łatwo wnieść mo- 
žna, że ciśnienie onego pod tymże wzglę- 
dem uważa йе, iak wody.  Widzifz więc 
WPan, że dolne powietrze, dla parcia po- 
wietrza górnego, тий wfzyftkie w klęfłe 
i próżńe wypełniać mieyfca, których Пе 
tylko, bądź 2 wierzchu, bądź z Боком, 
bądź fpodem, dotyka. Poznaiefz razem 
przyczynę tego, za co i naycieńfza pa- 
pieru karta, wśrzód wolnego trzymana 
powietrza, zsiąć Пе nie może, mimo 
ciężaru całego zwierzchniego powietrza, 
który znofić  mufi ; ótacza ią bowiem ze 
wfzech ftron powietrze , i ciśnie równie 
filnie z dołu ku górze, iak z góry na dół. 


Jeżeli więc wśrzód powietrza iedne 
ciała w dół, drugie zaś idą w górę, ozna- 
cza to, że pierwfze fą gatunkowo cięż- 
ize, drugie zaś gatunkowo lżeyfze od 
niego. Ponieważ pióra nawet, papier, i 
anne tym podobne ciała, fpadaią na po- 
wietrze pufzczone , mufi zatym gatynko= 
wa ciężkość iego bardzo bydź małą. 
Dym zas w dolnym powietrzu podnofi 
йе wgórę, nie dla tego; że ieft z natu- 
ху iftotą lekką, ale Że ciężkość 'gatun- 

kową 
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кожа ma mnieyfzą, iak dolne powietrze. 
Gdy bowiem i małą fiłą znacznie ścifnąć 
moża powietrze , oczywilta .ieft. że ni- 
{ка część Atmosfery, będąc meining 
od więkfzey powietrza mafsy, a tym fa- 
mym więkfzy znofząc ciężar, gęftfza bydź 
mufi, a naftępnie i gatunkowo cięż(za od 
wyżfzey; i że w ogulności gęftość i ga- 
tunkowa ciężkość powietrza, ku górze 
biorąc w Atmosferze, co raz ieft mniey- 
fza Idzie więc dym w górę przy fpo- 
koynym powietrzu dła tego, że ieft nie 
со gatunkowo lżeyfzy “od dolnego po- 
wietrza, i póty fię podnofi, póki nie dóy- 
dzie do takiey powietrza warfzty, ktora 
2 nim równą ma ciężkość gatunkową. 
Widać wtedy, że dyrekcyi poziomey fię 
trzyma. Tym czafem gęftość Atmosfery: 
bardzo Пе częfto i znacznie u nas odmie- 
nia, iak to WPanu daley dokładniey opi- 
fzę, a ofobliwie wtedy umnievfzać fię 
zwykła, kiedy Пе z pogody: na flage'i 
defzcz гапой. : I dym wtedy, iak wiado- 
mo, zamiaft podnofzenia fię, częfto ku 
ziemi upada. Widok podobny ` przy. 
Wulkanach zdarza fię. Dym bowiem 
cieńki, który z ich czary, gdy {а fpo- 
koyne, powftaie, wynofi йе 2 Wezuwiu- 
fza, i innych gór nifkich iemu podobnych, 
podług różnych odmian: gęftości Аёшоз 
sfery, 
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sfery, raz niżey, drugi raz wyżey, tak, 
że mięfzkańcy fąfiednich okolic, gdy 
nie idzie wyfoko, fłoty fpodziewaią бе. 
Ale co бе Etny, tycze, zawfze dym z iey 
wierzchołka do pewney Пе głębokości 
fpufzcza i dopiero idzie poziomo. Gdy 
bowiem Etna daleko ieft wyżfza od We- 
zuwiufza, daleko też cieńfze powietrze 
iey- wierzchołek otacza. Jeft'zatym nie 
uftannie gatunkowo lżeyfze, iak z fpo- 
koynego Wulkana dym wychodzący. Роз 
dobnym też fpofobem pływaią w wyż- 
fzym powietrzu obłoki, będąc gatunkowo 
lżeyfze od dolnego. Тут йе wyżey nad 
ziemią utrzymuią, im Га gatunkowo lżey- 
fze, a zawfze w takiey warfzcie powietrza 
znayduią.fię, która równą: z niemi nia 
gatunkową cięźkość, 


I przeto, ilekroć ciało iakie w po- 
wietrzu ważeńy, nigdy prawdziwey ie- 
go .niedochodziemy ciężkości. Jafno Ьо- 
wiem, że każde tyle w fpokoynym po- 
wietrzu traci (wego ciężaru, ile waży 
powietrze z mieyfca fwego wypędżone: 
Prawda, że ta ciężkość. pofpólicie ieft 
mała, ale może ,czafem bydź znaczna. 
Dla tego. przedaiąc na; wagę pierze i In- 
ne podobne towary, które wolniey lub 
mocniey upakować możaą; zawize 2у- 

fkuie 
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fkuie рггедаізсу, gdy ie iak może imay- 
mocniey ściśńie; tym bowiem тшеу 
wśrzód powietrza ciężaru fwęgo tracą 
im mnieyfze ieft mieyfce, które zaymuią, 
a kupiec tym więcey zapłaci, im więcey 
zaważą. W ogulności równą rożle- 
Żyltość malące ciała tym więkfzą część 
na powietrzu. tracą ciężaru fwego, im 
fa gatunkowo lżeyfze. Месһ. п. p €ia- 
ło gatunkowo ciężfze 1000. łótow , ga- 
tunkowo zaś lżeyfze tylko 500. waży, 
a obydwa dla tego, że fą równie wielkie, 
"niech fót ieden w powietrzu ftracą ; 
utraci ciężfze tylko ү, lżeyfze zaś 
„55 (мебо ciężaru. Tamto więc upada 


na powietrzu 999. tyfiącznemi cząftkami, 

to zaś 499. pięciufetnemi, czyli 998, ty- 
fiącznejni całey wagi fwoiey. Upada 
więc tamto prędzey, iak to. 


LIST XXXI: 
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osi o WPan bez wątpienia te ріесе, 
które fie z zb opalatą, Р drzwi maig że- 
lazne. z małym otworem -Wiefz zatym 
{ас gwałtownie: po onych zamknięciu, 
ciągnie powietrze *ku' ogniowi, dziurą W 
drzwiach będąeą, ii idki fzeleft w dnev 
fprawuie. Wiatr ten huczący ztąd nie 
zawodnie pochodzi, że ogień rozrzedza 
mocno powietrze: w piecu zamknięte, а 
tak, zewnętrzne, w izbie będące znacznie 
cieżfzym gatunkowo ftawfzy бе 'od roz- 
rzedzonego ‚ меа Пе -do pieca, wynofi 
je w обге, і wypedza. Gdyby komuni- 
katya zewnętrznego powietrza z wnęż 
trznym ze wfżech ftrón wolną była , 
bieg pierwfzego ledwieby był znaczny; 
ale że wązkim tylko otwarciem do pieca 
fie wcifką,, z Ord więkfzą prędkością 
leci i fprawuie ten huczący fzeleft przy 
шү сл 


Wfzelki ogień, ba nawet każde zna- 


czne ciepło, fprawnią w powietrzu poru» 
fzenia 
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fzenia podobne. Rozgrzane bowiem po- 
wietrze zawfze bywa gatunkowo lżeyfze 
od zimńego, którym іе otoczone, i prze- 
to fię wnim podnofi. To znowu na mieyfce 
podniefionego fpodem wcifka fię, aby fię 
rozgrzało podobnie, rozfzerzyło i podnio- 
fto. Tak n. p. w pokoiu ogień, na kominku 
palący бе, nieuftanny bieg powietrza u- 
trzymuie. Lubosnieznacznie, ciągnie za- 
wfze powietrze, w pokoiu, będące, ku о- 
gniowi r kominem wychodzi, a przeciwnie 
zewnętrzne przez wfzyftkie otwarcia 4 
fzpary do pókoiu уса бе. W falach, po- 
koiach i innych mieyfeach, które z'At- 
. mosferą doftateczney nie maig komunika- 
суі, częfto бе pfuie "powietrze i ftaie 
zdrowiu fzkodliwym. Jeit więc czafem 
rzeczą wielkiey wagi, zepfiite wypędzić 
powietrze , a dobrego napuścić. Wyna- 
ieziono do tego ofobne miechy, i ma- 
chiny, które йе W/entylatorami zowią. 
Ale lepiey za ognia pomocą tegoż wła- 
śnie zamiaru doftąpie można, ato nie- 
tylko tam, gdzie Га kominki, ale i w in- 
nych mieyfcach. To ieft: wpufzczaią fię 
zwycząynie żelazne rury w ściany mie- 
fzkania, które do kuchni lub indziey, 
gdzie ogień utrzymuie Пе, wychodzą: Jak 
tylko bowiem powietrze przy iednym 
końcu tych rur rozgrzeie fię, idzie zaraz 
w górę 
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w górę, a zimnieyfze z drugiego końca 
płynie теппе, «Na mieyfce tedy ze- 
pfutego powietrza, które wypływa, wci- 
ika Пе zewnątrż, nawet przez 'naydro- 
bnieylze otwory 1 fzpary, nieuftannie po- 
wietrze zdrowe;: (Dym fpofobem w fzpi- 
talach ,! więzieniach, falach , okrętach i 
t. d. zazwyczay„ilekroć trzeba, ойрауіа- 
ią powietrze. 


Jeżeli WPan dwa mafz pokoie, drzwia- 
mi połączone z fobą, a w iednym tylko 
zimą napalić każefz , możefz otworzy- 
wfzy drzwi między niemi łacno poznać 
-po:płomieniu palącey fię świecy, iak Пе 
powietrze w otwartych drzwiach poru- 
fza. Gdy bowiem świece w górze drzwi 
otworzonych trzymalz, obraca Пе pło- 
mien do zimnego pokoiu; gdy ią. znowu 
nad progiem poftawifz, zwraca {ię płomień 
do pokoiu ciepłego. Widzifz więc WPan 
z tego,że powietrze we drzwiach otwar- 
tych ma bieg dwoiaki. Nifko idzie zi- - 
mne dla tego że ieft gęftfze i gatun- 
kowo ciężfze ,- do ciepleyfzego, w gó- 
rze zaś bieży ciepleyfze powietrze do 
zimnego pokoiu; bo. będąc gatunkowo 
lżeyfze, w zimnieyfzym fię „powietrzu 
podnofi. Trwa ten bieg póty, póki cie- 
pło pokoiow obydwu znacznie йе nie 

ZTO 
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zrówna, „i okazuie oczywiście, iak бе 
dzieie ów реф morza dwoifty prawie we 
wfizyftkich. cieśninach morfkich. 


Podobnym  fpofobem nierówność 
ciepła i zimna fprawuie częfto wiatry 
w fAtmosferze. . Bywa to n. p. u nas cza- 
famis gdy. przy wolirym pówietrzn mocne 
śnieg pada, że mróz potym znacznie fie 
pomnaża, a wiatr ku pułnocy obraca fię, 
choć przedtym z inney wiał ftrony. Lecz 
ztąd. iedynie ten wiatr pochodzić zdaie 
Пе, że fpodnie powietrze, wielością fpa- 
diego, śniegu mocno u nas ziembnieiąc , 
gefiwieie, i gatuukowo ftaie Пе cięźżfzym, 
лак powietrze kn południowi. Zaczyna 
przeto, powietrze nafze żwolna nifko ро 
nad ziemią lżeyfze południowe podnofić, 
i naftępnie płynąć na południe. Podobnież 
w górzyftych okolicach „gdy dzień iek: 
gorący,częlto wypadają wiatry z ciafnych 
tw cieniuleżących dolin, dla tego. źe w 
nich powietrze (zczegulniey ieft zimne i 
gekte: Zgoła muli zawfze powiętrze;je- 
żeli tema inne nie przefzkadzdią przy- 
czyny, z zimnieyfzych okolic płynąć ku 
ciepleyfzym, a to tym prędzey, im wię- 
kfza ieft w cieple różnica okolic obóygu. 
Częfto przeto powftaią .w пі2(геу Atmo- 
sferze wiatry, zzimnych ftron ku ciepłyną 

Uz LA ZW 
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wymierzone. Lecz pofpolici ie te wiatry 
złączone fą z przeciwnemi wiatrami w 
wyżfzey Аы rosfe rze; bo wynielione 
powietrze ku ziimnieyfzey ftronie od- 


pły wa. 


Gęftość i ciężkość gatunkowa. po- 
wietrza częftó znacznie lię bardzo, a 
zwłafzcza blifko ziemii, dla ciepła i innych 
przyczyn, odmienia. Te odmiany okazu- 
ie nam Manometrum, inftrument, który w 
śrzodku przefzłego wieku Otto Genke 
wynalazł Wziął on kulę wielką z me- 
talu, wydrążoną, i mocno zamkniętą, 
którą z iedney ferony wagi zuwiefił, z 
drugiey zaś tyle ołowiu, że w równo- 
ważności ftanęfa Jeżeli więc powietrze 
w koło kuli rzadfzym i Iżeyfzym йе ftało, 
тшеу ta część powietrza, którey kula 
zaieła mieyfce, ważyła, iak przedtym. 
Maiey więc i kula ci ięż aru fwego tracąc, 
nabywała ciężkości i zaczynała Пе opu- 
fzcezać. Jeżeli przeciwnie zgęftwiło бе 
powietrze, ftraciła kula więcey ciężaru 
fwego. iak dawniey. i podnofiła бе. Przy 
tey powietrza odmianie zmnieyfzała fię 
w prawdzie i pomnażała gwichtów oło- 
wianych ciężkość ; ale ta różnica ciężko- 
ści była nieznaczną, bo gwichty daleko 
mniey, iak kula, zaymowały mieyfca. Day- 


my 
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my na to, że kula ro. razy więkfze, iak 
gwichty, mieyfce zabierała, ftraciła więc 
lub zyfkała przez pomnożoną łub zmniey- 
{zoną gęftość powietrza то. części, gdy 
tym czafem gwichty iedną tylko część 
miały zyfku, lub, ftraty. Mufiała więc 
przy takiey odmianie zawfze kula po- 
dnieść Пе, lub zniżyć „Бо. zyfk i frata 
z,obuftron' nie były, równe. Tym le- 
piey przeto, z podnofzenia бе i zniża- 
nia takiey dofkonale zamkniętey kuli, 
wzróft i ubywanie gęftości powietrza ro- 
zeznać można, im więkfza ieft kula, w 
porównaniu gwichtow, które z nią w ró- 
wnoważrości ftoią. 


Gdy WPan naczynie iakie z wolną 
wodą napełniafz, tak,że powietrze w 
nim zaayduiące fie bez przefzkody wy- 
chodzić może, woda ciężkościa (wolą na 
dno upada, powietrze zaś gatunkowa 
1żeyfze podnofi йе, i wychodzi nakoniec 
bokiem naczynia zupełnie. Jeżeli więc 
tym fpofobem rurkę wązką nieco, u fpodu 
zamkniętą , wodą lub innym iakim likwo- 
rem napełnifz, a potym palcem zatkaną 
przewrócifz, uwiśnie likwor w rurce, 
nie wypływaiąc choć palca ufuniefz ; bo 
go przy rurki otwarciu cały ciężar Atmo- 
sfery uftrzymuie. Doznaie bowiem w tym 

razie 


wazie likwor od powietrza стей кіевоўл 
fpręży tego parcia kn górże, równego cig: 
żarówi tego powietrznego fłupa, który 
oW Turki otwarcia aż dó oftatnich sranie 
Atmosfery fie ciągnie. Pódobnym. fpd- 
fobem i zrurki dóbtze ú fpodu zamknie- 
tey. a żywym frebrem napełniońey, gdy 
by йе na dnie morfkim przewróciła, iedy- 
nie dla parcia wody, żywe frebro "nie 
wypłynęłoby. Dla teyże przyczyny i'z 
beczki “winem napełnioney, a zewfząd 
zamkniętey, że: powietrze wceifirąć 
nie może, wino nie wybiega, choć fię 
w iey boku małe zrobi otwarcie; ba At 
mosiera wino utrzymuie Ale јак tylko 
WPan zamknięty koniec fwey rurki przy- 
damiefz, lub" też fzbunt zwierzchni be- 
czki otworzyfz, wypływa likwor z'rurki, 
2 Wino Zaczyna otworem: pobocznym zż 
beczki uchodzić. - Ciśnie' bowiem wtedy 
Atmosfera likwor w rurce lub beczce, 
będący, razem z góry na dół, iak z dołu 
w góre, lub też ku ftronie Że zaś oba 
ciśnienia, dla wielkiey powietrza lekkości, 
równe fą prawie fobie, znofi wiec iedno 
drugie, a likwor 2айпеу iuż nie ma prze- 
fzkody: do wypłynienia ciężarem fwoim. 


Zeby w podobnym razie pat- 
cie Atmosfery dolkonale udeterminować, 
: wziął 
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wziął Torricelli, uczeń Galileufza, wśrzód 
przefzłego wieku żyiący, rurkę fzklanną, 
koło 3. Rop długości maiącą , proftą, z 
dołu iz góry otwastą ; włożył iey. dolny 
koniec w żywe frebro, zfał ż drugiego 
końca, itakią napełnił w ukośnym ро- 
łożeniu.  Zanitował potym iedno rurki 
otwarcie, a drugie zatkawfzy palcem, 
tak ią obrócił, że zatkany koniec był w 
dół obrócony, a zanitowany w górę, rur- 
ka zaś fama ftała wertykalnie. Dopiero 
palca ufunąwfzy poftrzegł, że w niey bę- 
dący Пар“ żywego frebra opadł nieco, 

że fpodem część iego wypłyneła iw wy- 
fokości wertykalney prawie 28. calów” 
Paryzkich uwifł. © Uczynił więc ten 
wniofek, Że ziemi powierzchnia wfzędzie 
tak własmie ód Atmosfery ieft uciśnioną, 
jakby zamitaft powietrza, do wyfokości 
wertykalney prawie 28 Paryzkich calow 
żywym frebrem okryta była. Mógł zaś 
tym fprawiedliwiey tik wnofić, bo kilka- 
krotnie doświadczenia * fwą rurką po- 


wtórzył,'a zawfze z iednakowym fkut- 
kiem. 


Wkrótce potym zaczęto we Francyi 
rurką Torricellego ta wyriefionych nieco 
górach czynić doświadczenia. * Wfzędzie 
widąć Był że żywe. frebro tym bar- 

dziey 
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dziey w niey opadąło, im бе, wyżey па 
górę wefzło, 1 że znowu tym bardziey po- 
dnofiło бе, im kto bardziey. do powierz- 
chni ziemney ftępuigc zbliżył fię. Te 
doświadczenia wfzelłcą odięły wątpliwość, 
że żywe frebro iedynie бе parciem At- 
mosfery w rurce utrzymnie , i że równie 
ciśnie, iak ona. 


Okazuje ito rurka Torricellego ró- 
wrie oczywiście, że powietrze famo ieft 
ciężkie. Bo gdy WPan z.naczyń iakich 
powietrze wypędzifz , a potym one tak 
zamkniefz, ze nie wpufaczaią powietrza, 
dopieroż w tym ftanie naczynia zwa- 
Żyfz, nie iefteś nigdy pewnym, czy to pó: 
mnożenie ciężaru, które w nich za wpu- 
fzczeniem powietrza widzieć Бе znowu 
daie, nie z.wyziewow raczey. z powie- 
trzem wchodzących , iak,z famego po- 
wietrza, pochodzi. Ale że okazało do- 
świadczenie; iż żywe frebro w rurce Tor- 
ricellego wfzędzie na brzegach mórz 
kraiow wprofi- fonecznych, w nieod- 
mienney prawie wyfokości, czy defżcz 
pada ‚ czy fłońce świeci, utrzymuiefię, i 
że nawet naygwałtownieyfze ulewy Ża- 
dnęy. w. niey znaczney піе czynią od- 
miany, widać oczywiście,.żę ciśnienie i 
ciężkość Atmosfery nie z удеу =, ale 

z Ía- 
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z famego powietrza pochodzić mufi.. Ta- 
ka bowiem wielość niepoięta wyziewow, 
iaka- w wielu okolicach kraiow , wproft- 
fłonecznych w porze roku dźdżyftey od 
Atmosfery oddziela fię, koniecznieby 
w rurce Torricellego żywe frebro bar- 
dzo zniżyć mufiała, gdyby fię famą cięż- 
kością: powietrza: w fwym wyniefieniu 
nie utrzymywało. i 


Fig: 15. wyfiawia Manonietrum Р; Gerike. 
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Саон doświadczenia Torricellego 
i na innych likworach , fzczegulniey zaś 
na wodzie, a ofobliwy wynaleziono fpo- 
fob napełnienia należycie rurek tak wyfo- 
kich, iskich do tych doświadczeń potrze- 
ba było. Zawfze likwory ftawały w wyfo- 
kości przeciwnie maiącey fię, iak ich gą- 
tunkowa ciężkość · Мода n. p. 14. razy 
wyżey od żywego frebra, a tak blifko na 
33. ftop Paryzkich, wynofiła Це 5 ieft bo- 
wiem 14. razy od niego gatunkowo lżey- 
fza. Znowu tedy widać z tych doświad- 
czeń, że parcie Atmosfery i żywe frebro, 
i inne wfzyftkie likwory, w rurkach utrzy- 
mnie. 


Wftawił z razu Torricelli proftą rur- 
kę fwoią fpodnim końcem w małe otwar- 
te i żywym frebrem napełnione naczy- 
nie. Mogło fię opadaiące w rurce żywe 
frebro zebrać w to naczynie, i znowu z 
niego weyść w rurkę, gdy w niey po- 
dnofiło бе. Poftrzegł ог 2 tey okazyi, 


е 


Że gdy rhrka nie wzrufzona przez kilka 


dni ftała, znacznie w'niey żywego fre-. 


bra.wytokóść odmieniała fie” Wnicfł więc 
ztego. że 1 parcie Atmosfery" odmien- 
пуп bydź mufi’ Ро odkrycie tczyniłó 
riirkę Torricellego dla Fizykow fżczegul- 
nicy ważną. Aby ią do ciągłych abfer- 
wacyi, i przeńofzenia z mievfcź na miey- 
fce, uczynić zdatnieyfza, zakrzywiońo ią 
że fpotłu w górę, i rozfzerzoro dolny 
koniec otwarty. w cieńką i nieco żywym 
frebrem napełniońą4 banke ,* która tym 
właśnie względem zakrzywioney rurki 
była, czym ' oddzielne naczyńie' by- 
było względem proftey. Przymocowano 
rurki żakrzywionę do дейі, a na tey 
oznaczono ftopnie. Tak fię z rurki Тоггі:! 
cellego zrobiło dziś pówfzechnie źnaiome 
Barometrim. Uczy doświadczenie , że 
wiatry dźdżyfte, i pofepne czafy, wtedy 
pofpolicie 'U nas bywaią, gdy żywe fre- 
bro ftoi niiko, fiiche zaś i iafne zązwy- 
cząy wtedy, gdy бе podniefic. Dla tego 
dziś tak powfzechnie używanym ieft Ba- 
rometrum, że z podńofzenia йе, lub opa- 
dania w nim Żywego frebra, wcześnie po- 
wietrza Odmiany każdy poznać noże: 


jet w tym, do wfzyftkich innych 
rurek , w których Пе pąrciem powietrza 
likwor 
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likwor jaki utrzymuje, podobne „Baro- 
metrum, iż za Mtrufzeniem końca rurki 
górnego, żywe frebro natychmiaft z nie- 
go wypływa. Ale ma iefzcze nadto, 
między żywym frebrem, a rurki końcem 
w górze, próżne mieyfce, które Пе 
czczością Torricellego zówie. Jeżel бе 
w tym mieyfcu znayduie powietrze, 
wybiega żywe frebro z rurki albo zupeł- 
nie, albo przynaymniey nie tak йе utrzy- 
muie wyfoko, iak gdy w rurce powietrza 
nie mafz. Spodnie bowiem przy rurki 
otwarciu będące powietrze, ieft całym 
ciężarem Atmosfery ściśnione, a kazda 
iego cząftka opiera fię temu ciśnieniu na 
угу ие rony, fiłą równą ciężarowi fto- 
iącego nad fobą wertykalnego powietrz- 
nego ира, aż do ofłatnich krefow At- 
imosfery ciągnącego йе. Gdyby odpie- 
rało fłabiey, bardzieyby było ściśniony m, 
a gdyby moeniey, rozfzerzyłoby Пе Wy- 
ftaw fobie WPan, dla iasnieyfzego rzeczy 
poięcia, wodą napełniona beczkę, ale tak, 
żeby fię zniey nigdzie wycifnąć nie mo- 
gła. Niech do iey dna wyfoka, cieńka, 
rurka przyprawioną będzie, którą WPan 
także zupełnie naley wodą; a poznafz 
łatwe, że woda w rurce będąca równie 
тоспо, по beczki ucisnie, iak gdyby 
wizę- 
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wfzędzie пай nim ftała, aż do wyfokości 
w rurce znaydulącey йе wody. 


Można. w rzeczy famey i wielkie 
beczki tym rozfadzić fpofobem, gdv iyl- 
ko na ich dnie ftoiąca rura wyfokość ma 
idofateczną. Ta zaś wielka fiła iedynie 
z fprężyftości wody pochodzi, i z ściśnie- 
nia oney. lubo nieznacznego, Gdyby fię 
zatym rurką u fpodu klapą nawet zam- 
knęła, ale niezmienialąc bynaymniey 
ftanu wody w beczce ftoiącey, byłaby 
wfpomniona fifa zawfze nieodmienną. 
Równie i każda cząftka dolnego powie- 
trza prze па wfzyftkie ftrony, fiłą wy- 
równywaiącą ciężarowi całego wertykal- 
nego Atmosfery iłupa, który nad nią ftoi, 
ato nawet i wtedy, gdy od Atmosfery 
ieft oddzielona, TN RA niegdmien- 
ną geftość. Dla tego Barometrum ró- 
wnie Пе utrzymuje wy ШЫ, czy na wol- 
nym powietrzu, czy też w zamkniętym 
pokoi ieft zawiefzone Dlia tego powie- 
trze. które fie w górnym końcu rurki 
nad żywym frebrem znayduie, ciśnie 

zawfże, mimo fwey małey mafsy, zna- 

cznie w dół żywe frebro. Dla tego na- 

konięc 1 wtedy nawet merkuryufz nie 

zmienia wyfokości fwoiey w Barometrze, 

gdy Пе dolne rurki otwarcie wolkiem, lub 
Р innym 


innym, fpofobem, tak-zamknie , Że Atmo- 
sfera wcale, żywego  frebra спас, nie 
może. Utrzymuie w tym przypadku nie- 
znaczna ilość zamknietego powietrza, 
a.ledwie czalem mogąca wypełnić na- 
parftek , Йыр żywego frebra na 28. calow 
тген wyfoki, i opadać mu nie- 
dopńfzcza fpręży ftością fwoią. 


Czę fto ludzie fobie tey бу ofobliwey 
mniey dokładne czynią wyobrażenie. 
Sprężyftością ufiłuią ciała utrzymać fie 
w pewnym ftanie geftościslub rzadkości, 
który im ieft naturalny; fpręzyftością 
więc opieraią Пе. każdey zewnętrzney 
file, która ie bądź gęftwi, bądz też roz- 


rzedza bardziey; przez 'nią, gdy ich na 
żuralny ftan lię odmieni, wracaią do nie- 
go nazad, fkoro tylko mogą. Powietrzem 
napełniony pęcherz, nie tylko odpiera 
ręce WPana, gdy go chcefz przycifnąć, 
ale powraca do (wego dawnego kfztałtu, 
кото rękę odeymiefz. Podobnież i w 
doświadczeniach na wadzie czynionych 
widzieć йе dało, że gdy dofyć znacznie 
woda ściśnioną była, a potym parcie 
uftało, fama zaraz gwałtownie do da- 
wney rozległości rozciągała Пе. -- Równie 
odpor iak i natępne rozciąganie бе, oba 
ziedney pochodzą włafności, i еко 
takie 
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takie ciało nazywamy /prężystym до/Копа» 
le, które ma włafność ftania Не, Кого tyl- 
ko może, zupełnie tak gęftym lub rzadkim, 
iak dawniey było. Tak- powietrze ma 
fprężyftość zupełną, bo ściśniorie w na- 
detym pęcherzu, zaraz do dawnego po- 
wracą ftanu, iak tylko WPan ciśnąć prze- 
ftaniefz. І woda dla podobney przyczy» 
ny left także fprężyfta dofkonale. Ale 
naprzykład pierzem nafypana pościel 
nie ma (prężyftości dofkonałey, bo raz 
wciśniona, więcey Пе dodawney wyfo- 
kości nie podnofi. 


Jeft atoli między fprężyftemi ciały 
ta różnica, że niektórych, iako to: wody, 
kul fzklannych, ftalowych i t, d. mierną 
fiłą znacznie ściśuąć nie można ; drugie 
zaś, a ofobliwie powietrze, i małą fiłą ści- 
śnąć Пе daia i zgęftwieć. Ztąd to po~ 
chodzi, że powietrze, kiedy Пе ogniem, 
lub innym. iakim fpofobem , rozrzedzi, 
famo Пе, Кого tylko może, w rozległość 
więkfzą daleko rozfzerza, a w tym Пе 
naftępnie bardzo od wody różni. Całe 
bowiem powietrze, które nas otacza, ieft 
bardzo zgęftwione ciężarem Atmosfery, 
i przeto w naturalnym zgęftwienia fta- 
nie nieznamy tey materyi. To zatym 
powietrzę, które w koło fiebie mamy, 

јако 
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iako parciem zewnętrznym tak zgeftwio- 
ne тоспо, тий koniecznie fprężyftością 
fwoią zawfze co raz bardziey, póki tylko 
może, rozfzerzać fię, 


Jeżeli zaś ciało fprężyfte mało co, 
albo tylko nieznacznie wcale, zgęftwięć 
i ścifiąć można, wraca one za uftaniem 
ciśnienia do (wego naturalnego ftanu, 
nie rozciągaiąc йе znacznie; ale wtedy 
częfto бе rozrzedzeniu więkfzemau, fó- 
wnie iak zgeftwieniu, opiera mocno. Stro- 
ny z metalu, fedwabiu, lub kifzek, po- 
wrozy, i.inne cieńkie ciała podobne, 
można 2а przywiązaniem ciężarów roz- 
ćiąznąć i przedłużyć. Ale opieraią Пе 
temu rozeiągnieniu, і kurczą fie тшеу 
łub.więcey, podług tego, iak więcey lub 
maiey fpreżyftości maią , gdy zawiefzo- 
пе ciężary od nich йе odwiążą. 


Zgoła o wfzyftkich to fprężyftych 
cidłach powiedzieć można, Że tym ie- 
dynie Га fpreżyfte, iż wrodzoną fobie 
iakąś wfaśnością do fwego naturalnego 
ftanu powrócić uliłuią. Weź WPan pro- 
fta i cieńką ftalową blache, і gniey 13, iak 
możefz ; a doświadczyfz, że Ci nie tylko 
opierać Пе będzie, ale też, (Кого ią giąć 
przeftaniefz, wkrótce wyproftuie їе Во 
gdy 


gdy ią WPan zginafz zgęftwia бе i kur- 
czy wklęfła iey ftrona, a wypukła roz- 
rzedza i rozciąga. Opiera йе więc fprę- 
Żyłtością fwoią, i wraca, Кого! ią giąć 
przeftaniefz, do fwego naturalnego ge- 
fosti ftanu , to-ieft: proftnie fię. Maia 
fię podobnie fzpady,'fzable, trzeiny:i t. d. 
Ale (кого błacha ftalowa w ogień fie wło- 
ży, w którym mięknieiąc fprężyftość fwą 
traci, można ią wtedy młotem łacno za- 
krzywić,- a choć potym ftwardniawfzy 
fprężyftość odzyfka, zachowa inż na 
zawfze zakrzywienie fwoie. Jeft zatym 
ta krzywość wtedy naturalnym itey 
kfztałtem, do którego zawfze, ile tylka 
móże, będąc mocniey zgiętą lub fłabiey, 
powraca. 


Odfkakiwanie ciał wzaiemnie ude- 
xzaiących fię ieft także fprężyftości ich 
fkutkiem. Zawfze bowiem takie ciała 
ścifkaią Пе mniey lub więcey uderzeniem 
i zgęftwialią. Gdy йе więc znowu roz- 
ciągaią gwałtownie, iedno drugie odpy- 
:сһаб muli. Wfzyftkie prawie znaiome 
ciała: daią fprężyftości znaki, wfzakże 
iedne bardziey ią okazuią, iak drugie. Tak 
ftal jeft dolkonale prawie fprężyfta, 
ołów zaś i mokra glina bardzo mało fprę- 
Żyftości maią. 
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Dwa fa fpofoby pomnożenia Шу 
fprężyftości, czyli fily rozfzerzenia fies 
którą zgęftwione powietrze okaziie, to 
ieft: rozgrzanie i ściśnienie onego, Gdy 
WPan rozgrzewafz powietrzem napet- 
niony pęcherz, nadyma on fie có raz bar- 
dziey, а nakoniec czafem i pęka. Widać 
ztąd oczywiście, że powietrze w równych 
okolicznościach co raz bardziey rozfze- 
rzyć ће ufiłuie, a naftępnie im ief 
ciepleyfze tym co raz bardziey działa а 
fprężyftości fwoiey. Nadto gdy WPan 
na takim pęcherzu, nie rozgrzawfzy ga 
pierwey defzczkę położyfz , a tę cięża: 
rem jakim przyciśniefz, opufzcza Пе z 
razu -ciężar z defzczułką, ale wkrótce 
ftawa fpokoynie. Jeżeli со iefzcze przy» 
dafz ciężaru, wciśnie Пе w pęcherz de- 
fzczułka głębiey.. Pewna więc ieft, że 
powietrze im bardziey ieft ściśnione i 
zgęftwione, tym więkfzy ciężar nie uftę- 
puiąc utrzymać może, i że naftępnie tym 
więkfzą mocą rozfzerzyć бе ufiłuie. Póki 
bowiem fiła fprężyftości powietrza mniey- 
fza ieft od ciężkości gwichtu, ultępuie 
ciśnieniu onego, lecz iak tylko іці: wię- 
сеу ścifnąć mu йе nieda, ieft niezawo- 
dnie fiła ta cięźarowi równa. 


Jeśli 
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Jeśli WPan zatym otwarcie Baro- 
metru żatkafz, nie będzie ani бе podno- 
fić ani opadać, z odmianą parcia Atmo- 
sfery, z którą iuż więcey nie ma komus 
nikacyi, ale wtedy Пе tylko podniefie, 
kiedy zamknięte w. nim powietrza 
rozgrzeiefź, a wtedy opadnie, kiedy ie 
 oziębifz; bo w pierwfzym razie fpręży- 
ftosć powietrza pomnoży йе, aw drugim 
zmiieyfzy. Manometr Geryka wtedy 
idzie w górę, gdy powietrze,'wśrzód któ+ 
rego wili, zimnem, lub inną iaką przyczy- 
ną, ściśniefie izgeftwieie; a wtedy opada, 
gdy toż powietrze ciepłem fię lub innym 
iakim fpofobem rozrzedzi. Jeżeli fię więc - 
zimą w pokoiu . іакіт napali, nabywa 
wnętrzne powietrze ciepłem więkfzey 
nieco fpreżyftości, jak ma zewnątrz bę- 
азсе, i dla tego wydziera Пе fzparami 
drzwi i okień do niego. Że zaś przez 
to razem. rozrzedza fię i rozfzerza, Ора- 
da zatym Manometr , ale przy tym i fprę- 
źyftość ciepłego w pokoiu powietrza 
rozrzedzeniem йе zmnieyfzą. Te od- 
miany fprężyftości wnętrznego powie- 
trza, trwaią póty, póki бе to rozgrzewa, a 
lubo ich uczuć nie można, ftaie Пе przecie 
to powietrze nakoniec cieńfzym żnacznie 
i gatunkowo lżeyfzym. І przeto. Mano- 
metr opada znacznie, chociaż w wyfo:, 
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kości Barometru „żadney nie widziemy 
odmiany „ bo „fprężyltość powietrza: w 
izbie wcale йе znacznie; nie odmienia. 
Zgoła w tym йе Barometrum od Mano- 
metru różni iftotnie, że tamto parcie 
całey Atmosfery, to zaś gatunkową cięż- 
kość i ftopień rozfzerzenia powietrza 
tego okaznie, wśrzód którego wifi. 


Figura 17. wyobraża zwyczayne Baronietrum, 
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M iedząc, że każda cząftka dolnego 
ściśnionego powietrza tak zupełnie 
fprężyftością fwoią rozfzerzyć Пе зше, 
iak тей ściśnioną; beż trudności poy- 
miefz WPan, zą co i naycienfza: próżna 
flafza, gdy ieft zatkana, parciem Atmo- 
sfery zgniecioną bydź nie może. Tro- 
che bowiem w niey zamkniętego powie 
trza, równą fiłą iey ściany rozpiera 'we- 
wnątrz, так ie Atmosfera ucifka zewnątrz, 
atak iedno parcie drugie znolić тий. 
Ciała zwierząt i rośliny, lubo fą miekkie, 
maia йе właśnie podobnie, bo wewnątrz 
pełne fą powietrza. A z tym wfzyftkim 
parcie „Atmosfery ieft bardżo wielkie. 
Czy nwierzyłbyśs WPan teńiu;, że ciało 
dorofiego człowieka znofi ciężaru Atmo% 
sfery do 200. centnarow , gdybym Се 6 
tym, 7а pomocą Barometrum, przekonać 
nie mógł? Okazuie to bowiem oczywiście, 
Że każda powierzchnia nifko przy zienit 
tak те mocno od Atmosferv uciśniona ; 
dąk gdyby йир żywego frebra na da cat’ 
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low Paryzkich wyfoki , lub wody па 33. 
ftop_takichże ftat na niey; Wyftaw fo- 
bie WPan teraz naczynie koftkowe iedną 
ftopę Paryzką wzdłuż, wfzerz i głąb ma» 
jące i fiodką wodą napełnione, a zaważy 
woda w tym naczyniu będąca 70 Paryz- 
kich funtow. Dno zatym iego ftopę kwa- 
dratową mające, cały ten ciężar znof, 
Jeśliby naftępnie na dnie ftopę kwadrato- 
wą maiącym зз. takich wody koftek fta- 
ło; byłoby ciśnienie równe 33. pomno- 
Żżonym przez 70. czyli зато. funtom Pa- 
ryzkim. Taki też prawie każda kwadra- 
towa ftopa powierzchni na ziemi ciężar 
Atmosfery znofi. Gdy zatym powierz- 
chnia dorofłego człowieka przefzło о. 
ftop kwadratowych zawiera, -fam WPan 
widzifz, że parcie, którego nieuftannie od 
Atmosfery .doznaie człowiek, więcey iak 
20,000 funtow, czyli przefzło 200. cetna- 
row, uczyni. 


Zawfze Atmosfera, dla wielkiego 
parcia fwego, które wywiera, mocno 
wpływa w wypróżnienie naczyń napeł- 
nionych. Gdy МРап flafzę iąką nalaną 
wodą, lub innym likworem, ukośnie trzy- 
maląc.otwarciem nachylifz, płynie zniey 
woda, ale razem widać w iey fzyice wiele 
„baniek powietrznych, które Йе w tym 
59у 
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gdy woda z iedney ftrony upływa, z dru- 
giey podnofzą. W tym bowiem, gdy 
WPan nachylafz flafzę, nabywa z razu 
powierzchnia wody *w flafzy otwarciu, 
którego йе dotyka powietrze , położenia 
pochyłego. I przeto fpodnie wody czą- 
ftki w otwarciu, które mocniey zwierz- 
chnia woda z butelki wypiera, шоспіеу 
też wypychaią powietrze. Jeżeli tedy 
flafza ma dość wielkie otwarcie, różnicą 
ta w ciśnieniu ftaie fię tak znaczna, że 
fpodnie cząftki wody z flafzy wyftępuią, 
a razem powietrze pędzi dó flalzy wody 
cząftki zwierzchnie. Tak tedy z iedney 
ftrony dofłafzy wchodzi powietrze, a 
razem z drugiey woda z flafzy płynąć 2а- 
czyna. Im Пе zaś więcey. do ilafzy wci- 
fka powietrza, tym też i wypływanie 
wody pomnaża fię; a gdy te porufzenia 
z pewną prędkością бе dzieią, wcilka Пе 
зро części famo powietrze do wody i bań- 
ki formuie, które dla fwey gatunkowey 
ciężkości wychodzą w góre. 


Jeżeli więc WPan chcefz, aby z flafzy 
nie wypłynęła woda, , trzeba Сі, w prze- 
wróceniu oney, na toe uważać aby fię wody 

owierzchnia nie porufzyła w otwarciu. 

Ale do tego dofyć otwarcie wcale napeł- 

gionego naczynia palcem zatkać, gdy ieft 
małe, 


r 
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małe, gdy zaś ieft obfzerne, tak pokryć 
profłym kawałkiem papieru, aby w koło 
całego otwarcia wychodził W tym bo- 
wiem, gdy WPan'iedną ręką papier przy- 
cifkafz, a drugą naczynię prędko prze- 
wracafz, ftoi powierzchnia wody fpo- 
koynie. Jeżeli zaś otwarcie naczynie raz 
iuż proftó w dół obróciło fię, możefz 
ruż ufunać rękę od papieru, bo go At- 
mosfera fama do wody przyciśnie i oney 
wypłynąć nie dopuści Tym fęofobem i 
każdą fzklankę wcale nie wylawfzy wody, 
choć ieft napełniona, przewrócić można. 


Wypływa podobnie wino z beczki 
zupełnie nalaney i dofkonale zatkaney, 
gdy WPan w: теу boku znacziie zro- 
bifz otwarcie. Lecz ieżeli to otwarcie 
ieft za (zczupłe, nic z niey nie wybiega, 
nadto mała bowiem wtedy ' ieft parcią 
różnica, które w otwarciu wino wywiera» 
aby bieg podwoyny powietrza ż iedney, a 
wina zdrugiey ftrony mógł powftać Tak 
też i z pełney zatkaney butelki, z boku ma- 
łą maiącey dziurkę, nie wprzód wycieka 
wino,aż fię korek wyimie. Jeżeli WPan 
nadto flafzę САВ Ç Fig: 9. ) z boku przy 
E małą maiącą dziufkę, wodą wcale na- 
pełnifz, zatkawfzy wprzód dziurkę przy 
Е, а dopiero w iey: fżyikę, rurkę DOQ 

| а wios 
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*włożyfz, dobrze przy famym otwarciu 
“kitem oblepifz , i razem napełnifz wodą, 
płynie z razn z dziurki Е, gdy ią WPah 
otworzyfz, woda, póki Пе rurka DO, zů- 
pełnie niewypróżni. Lecz Кого z tey 
aż do O wypłynie woda, przeftanie pły- 
326' i z dziurki E. Gdyby bowiem pły- 
neta dłużey, niufałaby przyC opaść w 
flafzy, a naftępnie tam próżne mieyfce 
'zoftawić; bo dziurka E tak jeft wązką, 
że w niey bieg'dwoiaki powietrza i wody 
powftać nie może. Mufiałxby zatym woda 
famym fzczegntnie parciem fwoim płynąć 
*dalóy ; ale że małą tylko ma wyfokość, 
ieft więć to parcię daleko mnieyfze od 
"parcia Atmosfery przy E,i przeto dłużey 
woda płynąć nie może. 


Podobnym fpofobem to<prawić mo- 
Żna Żeby naczynie nałane Гато na prze- 
miany raz wypróżniało Ше, drugi raz zno- 
wu płynąć przeftawało.. Weź WPan id- 
kie fzkłlanqe naczynie АРЕ (Fig: t9. ) 
które z wierzchu do kuli podobne będac, 
zdołu w koło dna {wego DE kilka dro- 
bnych ma dziurek, a we śrzodku tegoż 
dna otwarcie, w które rurką IL 2 obu- 
ftron otwarta dobrze ieft na kit ofadżona. 
"Те rurkę przymocuy WBar'do fpódniega 
naczynia FGH, które w punkcie nayniż. 
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Тут G, ma fzczupłe otwarcie, tak, że 
dpodni. koniec rurki I- blifko dwićma 
liniami gornie nad G, gdy tym czafem 
iey zwierzchnia otwartość L tuż pod 

naywyżizym punktem A wyżfzey kuli 

znaydnie Пе. Jeżeli tedy ta kula prawie 

aż do L wodą бе napełni, zaczyna woda 

przy DE przez drobne: dziurki hpływać. 
#Ме że woda z nifkiego naczynia FGH 

dla fzcznpłego otwarcia przy G powoli 
tylko upływać może, zbiera fię więc 
tam iw krótkim czafie otwarcie rurki 
1 zatyka. Już wtedy przez tę rurkę po- 
wietrze przy L do kuli wchodzić: nie mo- 
Że. Tym czafem opufzcza Пе w niey 
woda. ubiegaiąc przy DE, Staie Пе więć 
powietrze kuli со raz rzadize i mniey 
Yprężyfte. Przyciika zatym wodę z wierz- 
chu. fłabiey, niż iey Atmosfera przy DE 
odpiera. Gdy więc iego parcie co raz fię 
umnieyfza , ftaie Пе w krótkim czafie w 
raz, z parciem wody, fiabfzym od odporu 
Atmosfery. „Naftępnie przy DE woda u- 
pływać przefłtaie. Ale płynie ona tym 
czafem przy С zawfze iefzcze, a tak 
nakoniec otwarcie rutki przy I wolnym 
ftaie бе. Wcilka йе więc powietrze dla 
tego, źe ieft bardziey fprężyfte, rurką 
przy L do kuli, a fontanna znowu pły- 
| nąć 
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nąć zaczyna; przeftale iednak po nieią+ 
kim czafie, gdy Пе rurka zatka u dołu. 


Częfto tak mocno wpływa powie- 
trze w naczyn wypróżnienie, ale częfto 
też przefzkądza. onych napełnieniu , kie- 
dy ich otwarcie tak jeft fzczupłe. lub tak 
ułożone, że z-iedney ftrony powietrze 
uchodzić nie może, w ten czas gdy po 
drugiey płynna materya, którą бе Іеіе» 
wchodzi w naczynie. Jeżeli otwarcie 
naczynia jakiego w górę ieft obrócone i 
nieco ciafne, zwyczaynie woda, którą 
wlać chcemy, mimo otwarcia płynie, bo 
powietrze po ftronach otwarcia łacniey 
uchodzić może, a.naftępnie nie tak od- 
piera wodzie, iak powietrze pod otwat» 
ciem faniym. -W tym przypadku leia po- 
fpolicie używamy, który iednąk, gdy. zu+ 
pełnie do fzyiki naczynia przypada, 
częfto w góre podnofić trzeba, aby po- 
wietrze między nim a naczynia, otwaya 
ciem wyiść mogło: Gdy йе bowiem wyi- 
ście powietrzu zagrodzi, płynienie prze% 
ley uftaie, bo powietrze naczynia, przez 
napełnienie ściśnione, tak йе fpręży- 
ftym ftaie , że wodę mocniey prze ku g4- 
rze, -iak niż ta Atmósfery i włafney, сіе2- 
kości z góry w dół ieft nciśnioną. Zadne 
zaś ciała nie mogą w powietrze, lub іще 

ney 
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mey. płynney materyi, upadać, ieźli ich 
ciężar włafny, i płynną materya, mo- 
cniey nieciśnie w dół z góry, iak taż 
Таша materya wypiera w górę. 


Nąpełniaiąc długie i nieco wężfze 
rurki żywym frebrem, na to fzczeguł- 
теу uważać należy, aby powietrże przy 
qapełrieni nienftannie wolno wychodzić 
mosio, a Żywe frebro czaąfem całey 
nie zatykało rurki.  Inacżzey miefza йе z 
żywym frebrem powietrze, i częfto wcale 
znówu z rurki wybiega, kiedy йе ta 
przewróci. МеГа йе podobnym fpo- 
fobem w długich rurach i z wodą powie- 
trze, które wodę z iednego mieyfca na 
drugie prowadzą  Szczegulniey zaś tam 
бе zafądza powietrze gatunkową lekko 
ścią fwoią, 'gdzie' takie rury Z góry w 
dół fą ząkrzywione, i przelzkadza pły 
nieniu wody, albo zupełnie albo też po 
więkfzey części. 


Jeżeli zaś otwarcia naczyń fą tak 
waąfkie, że w nie i leyka wetknąć nie 
można, trzeba w nich powietrze wprzód 
bądź ogniem, bądź innym iakim fpofo- 
bem, mocno rozrzedzić, gdy one napeł- 
nić chcemy, bo inaczey napełnieniu 
powietrze przefżkadza. Pofpolicie takie 

пас2у- 


SPRĘZYSTOŚĆ,POWTETZAA. 33% 


29 
naczynia wprzód Пе rozgrzewaią mocno; 
a dopiero ich fpodnie otwarcie w wodzie 
zimney „zanurza fię.r Так, bowiem zama 
kniętego w nich i rozrzedzonego powies 
trza. iprężyftość шоспо. йе -zimnem phas 
bia, 1 przeto) woda mocnieyfzym. Atmos 
sfery, parciem w;naczynie wchodzi. 


Gdy otwarcie naczynia, w którym fi 
nie; rozrzedziło powietrza, w dół ieft obró- 
cone, częfto napełnieniuonego zdołu mo: 
chiey Пе opiera powietrze, iak napełnieniu 
zgóry. Weź WPan głęboki .półmifek na- 
реіліопу wodą i wetkniey próżny kilifzek 
przewrócony tak.w wode, aby iego obrą- | 
czki 90! КоЃа powierzchnia wody razem 
dotknęła бе,: będzie powietrze w kilifzku 
mocno ; napełnieniu: przefzkadzać, i nie- 
dopuści. wodzie tak wyfoko w nim-po: 
dnieść Пе, дак w koło: niego w półmifku 
ftoi., „Lecz. ieżeli WPan ukośnie w wo- 
dzie zanurzyfz kilifzek , wyidzie 2 niego 
bokietm powietrze, i napełni fię bez tru- 
dności wodą, Tak fie ma właśnie dzwom 
do nurkowania. Naczynie to ieft wielkie 
z drzewa zrobione, do dzwonu podobne, 
powleczone ołowiem, a w koło wrębu 
' ciężarami obwiefzone, Wewnątrz onego 
ma łancuchach wifi ftołeczek, na którym 
fiada nurek, w morze puścić Йе maiący. 

| AAN Spu- 
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Spuszcza Пе ten dzwon na linie profto 
W morze, tak, że wręb do koła razem 
dótyka fię wody. Tym fpofokem zam= 
теке w niya powietrze nie dopufzczą 
nawet iw naywięklżey głębi, żeby dzwon 
zitpełnie wóda napełniła , ale żawfze nu- 
rek nad wodą górnie, i może pod dzwo= 
nem oddychać wolnie. 


Jeżeli zaś naczynie z wierzchu i że 
fpodu ieft otwarte, może z niego bez 
trudności powi jetrze wychodzić, gdy fię 
w wodzie zanurzy, i przeto łacno йе na- 
pełnia. Używa fie tego fpofobu w ftw 
dniach bardzo głeę bokichi, robiąc а wy- 
gody więkfze iak Zázwyc аў wiadra, aby 
fię łacniey napełniły, То тей; daie бе kla- 
pa w dnie wiadra takiego, którą fobie o- 
twiera woda, Кого Пе wiadro zanurzać 
poczyną. Im te' potym ciężarem fwoim, 
głębiey w wodę wchodzi, tym wyżey 
woda w one wftępuie. Gdy fię potym 
w górę wiadro. wyciągź, będąca w nim 
woda zamyka znowu klapę, a tak wia- 
dro pełnym ze ftudni wychodzi. 
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Съ, WPan na górę wyfoką херц 
iefz, со razfię bardziey, iak okaznie Ва- 
rometrum, Ipręży ftośćAtmosfery umnieya 
fza; ale razem i wciele WPana będąca 
powietrze, a przez: tyfiączne: otwory 2 
zewnętrznyja maiące komunikacyą, podos 
bney odmiany doznaie, wfzakże tal wła- 
śnie, iak wewnętrzne рокоіц egrzanega 
powietrze, mimo ciepło fwoie, przecie 
taką zawfze zachowuie fprężyftość , ia- 
Ката zimne zewnątrz, -Tym czafem, 
gdyby moc „którą powietrze rozfzerzyć 
бе uflłuie, prawie ай do znifzczenią 
olłabioną bydź miała, ftałoby Ше 
oddychanie ciężkim bardzo: i nakoniec 
nie podobnym. Ále nawet na wierzchołe 
kach gór naywyżźfzychę zawfze iefzcze 
tę fite tak mocną znayduiemy, że wolno 
zupełnie oddychać tam można. To tyl- 
ko uważano, że i fiabe porufzenia, das 
leko tam mocniey ofłabiaią ludzi, iak na 
dole znacznie gwałtownieyfze, 


Sp Wo 
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Spodnią. i, blifką. ziemi -Atmosfęrę 
eko bątdzo тоспо rozgrzewa псе, 
za zaś zawfze ieft zimną. I przeto 
bydz czafem fpodnie 'powietrże 

п. bardzo rożrzedzÓŃE , a mimo 


epłe 
gatunkowo lżeyfze, od powietrza уу 25 
fzesó песо М fzakże'w znaczney nad 
ziemią wyfokości іеі zawize 'powietrze 
cieńfze., / iak ma dole przy ziemi: « Oka- 
żuie to między: innejni: doświadczenie 
Ottona Geryk. Zamknà ìk on. dofkonale 
kurkiem “próżne naczy nie nifko przy 
ziemi latem, zaniofł ue na pewną wyfo+ 
kość nad ziemię, i przyjotwarciu onego: 
uważał; że powietrzeuciekało z naczynia 
Było zatym dolne powietrze; zamknięte 
w naczyniu , fkorto pziębaiało w górze, 
prze сіе bardziey fprężyftym, a naftępnie 
і gefifzym, iak górne ena e zimne 


п 
беу fpreży ot ści wjękízey, przecie bydź 
ke 


Lecz mimo tego że Atmosfera, w 
góre poftępuiąc, co raz iet rzadfza i саг 
tunkowo lżeyfza, dzieie fie iednak ta 
wiiniey odmiana bardźo powolnie, iw 
małych odległościach wcale prawie nie 
znacznie. Można przeto famym Barome- 
trem i łatwiey. i pewniey zmierzyć ga- 
tunkową „powietrza ciężkość, iak bez- 
śrzednim onego ważeniem. Doświad- 

czano 


czano п, p. Że, na brżegu. morza, przy 
cieple równym, śrzednieniu ; Ctepłu' lata 
nafzego, blifko na 75. ftopParyzkich wy- 
nieść potrzeba Barometrym ;oaby na ie- 
dna linią Paryżką opadło. Ze tedy ge- 
ftość powietrza w tak małey wyfokości 
wertykalney nie bardzo fię odmieniła zna- 
cznie, przypuścić można, że Йир dolne- 
go powietrza у; na 75. ftop wyfóki, z 
ifapem żywego -frebra, r. linią wyfokości 
maiącym,ieft w równoważności, а naftę- 
pnie równie, iak on, ciężkim. :"Роріего2 
.przemieniwfzy te ftop 75. nayprzód na 
cale, a potym na linie, =rozmnożywfzy 
one dwa razy przez 12, a produkt roz- 
dzieliwfzy. przez 14, (dla tego że wo 
da 14. Fazy lżeyfzą ieft od żywego fre- 
bra ) wypadnie, 771; a ztąd wnieść mo- 
żna że, śrzodek biorąc, dolne nad brze- 
giem morza powietrze: u nas w lecie 
т. razy: gatunkowo ieft lżeyfze, iak 
zwyczayna woda, Gdy upał był więkfzy, 
mufiano nad brzegiem morza we Wło- 
fzech na go, w Afryce zaś :na 85. ftop 
Paryzkich wynieść бе, nim Barometrum 
na 1. linią opadło. Było więc tam dolne 
powietrze 823, atu na 854: razy, gatun- 
Комо Ilżeyfze, od wody. Przeciwne pod 
pułnocnym biegunem, ow mróz Баг- 
dzo tęgi ,. dofyć było w równych: Oko- 
licznościach na 56. ftop Paryzkich wy- 
X nieść 
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nieść Пе. Była więc tu woda 576. fazy 
сіе Га "ой d łolney Atmosfery.  Pośrze- 
dnie ważenie powietrza też fame prawie 
okazało ftofunki. Lecz nadto upewnia 
Mufchenbroek,że w Holandyi wilgotne 
powietrze pofpolicie znacznie gatunko 
ciężfzym od fucl hego znaydował. 


Lubo, poftępniąc w górę, co raz 
nad ziemią powietrze, znay dui emy lżey- 
fzym ;”ma przecie parcie Atmosfery, ina 
naywyżłzych górach iefzcze tyle Пу; 
że tak tam zgęftwia powiet! ‘ле, так do te- 
go potrzeba, żebyśmy nim oddychać mo- 
gli Tchniemy zaś, rozciągaląc pi ierfi, 
których wklefióść płucami prawie zupeł- 
nie ieft wy p mA, Rozfzerza йе przez 
to i powiettze, w wielkiey: mnogości w 
płucach Бейге. razem i z płucami, a 
gdy тео fprężyftość 'rozfzerzeniem nie- 
co fię ofłabi, wchodzi w płuca rurką od- 
dechu zewne etrzne powietrze; ieżeli ie- 
fzcze dofyć. ma na to gęftości, aby, gdy 
może, w rozległość więkfzą znacznie roz- 
fzerzyło fię. Gdy na to ście ągniemy 
pierfi, geftwieie nieco w płucach powie- 
trze, a tak rurką oddechu w nich koń- 
czącą бе rginącą znowu wychodzi. Pier 
zaś nafze;lubo w koło kościami obwaro- 
wała natura, fa przecie tak ułożone, że 
ię 
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ie łatwo rozfzerzyć i ścifnąć możemy; a 
płuca tak fą rozfzerzone i wydęte po- 
wietrzem, że pływaią na wodzie, cho- 
ciaż fame w: fobie gatunkowo od теу 
fą ciężfze. Świeże bowiem płuca: mar- 
two ma; świat wyfzłego dzięcięcia, któ- 
re tym famym iefzcze i nie oddychało, 
zazwyczay toną, wrzucone. w wodę. Nie 
ieft tym czafem ta proba tak pewną i 
niezawodną, żeby z niey zupełnie decy= 
dować móżna, czy umarłe dziecię mar- 
twe na świat wyfzło,czy też potym dos 
piero umarło, lub było. zabite, 


Gdy. powietrze w.iąkim=naczynii 
zamknięte ciągniemy уу, fiebie, sfiemy hz 
ten czas. "Tak, sfie dziecię, pierś. matki 
fwoiey, gdy. brodawkę aney- „wargami 
obiąwfzy, sciągnie w fiebie powietrze z 
naczyń pokarmowych, w brodawce koñ- 
czących беу .W tedy bowiem Atmosfera 
ściłka nieco piers miękką przy brodawęe, 
i pędzi zpierfi pokarm w уа dziecięcia. 
Właśnie podobnie w lewarzę proftym wi- 
по 1 inne уоту: sfaniem podnofzą Пе. 
Це to.rura we śrzodku znacznie wydę- 
ta, a 2 obu końcow wąfka. Wtyka бе 
konieciey ieden w wino, a drugi fię.do nft 
przykłada, na; wyciągnienię 2 rury. po- 
wietrza, 2 rozrzedzenie. Tak wino, fita 
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Atmosfery, która ie mocniey prze, od 
rozrzedzonego w riirce powietrza, w 'rur- 
kę wftępnie. Jeżeli potym fię lewar z 
wierzchu palcem zatka, można go za- 
nieść; Дине Пе podoba, a wino z niego 
nie wypłynie. Lecz Кого fpodni' lewara 
koniec w fzklankę Пе włoży, a z wierz- 
chu ` pałec odeymie, wyleci- wfzyftko 
wino w fzklankę, sfaniem naciągnione w 


1 ewar: 


Mamy rozliczne inne pofpolite i 
bardzo zńane narzedzia, których działa- 
nie tak właśnie, iak lewaru, z włafności 
powietrza łatwo wytłumaczyć można. 
Znal W Pan zapewnie bańki,które wprzód 
dobrze rozgrzane czafem Пе chorym fta- 

wiaią na ciele. Te małe fzklanne paczy- 
тта wcifkaią fię głęboko w. fkurę, mocno 
йе iey trzymaią, i zdaią Пе krew zmieyfe 
fkury naciętych, nad któremi ftoią, wy- 
ciągać.. Rozrzedzone ciepłem ich po- 
wietrze: traci potym, gdy fię bańki w 
miękka fkurę wcifną i tak oziębną, 
znaczną część fprężyftości fwoiey. Nie 
może przeto zęwnętrznemu parciu At- 
mosfery odeprzeć doftatecznie. 1 dla te- 
go fama Atmosfera przycifka bańki, a 
krew tak w nie płynie z naddartych fkú- 
ry żyłeczek, iak pokarm z pierfi matki 
w ulta 
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w ufta sfącego dzicięcią. Lecz przęż to, 
że fię krwią nąpełniaią, zgęftwia Пе ich 
powietrze i więkfzey iprężyftoś ci. naby- 
wa, fame więc co raz bardziey оф fkucy 
odchodzą i ,fpadaią nakoniec, gdy Пе 
ich nie zdeymie. 


Dla tego: właśnie i klucz, z którego 
wydrążenia wyfsałó fię powietrze, wifi 
u wargi: Można nawet tym „ГроЃѓоБет 
znaczne podnofić ciężary. Jeżeli WPan 
iakie płafkie ciało, koło 20. funtow ważą- 
ce, z wierzchu oblepifz ciaftem, a śrzod- 
ku tego mały wygnieciefz dołeczek, 1 
fpiritufem go winnym na peħiifz, dopieroż. _ 
nad zapalonym шылк w дой tux 
kielifzek wygrzawízy, rozgrzany tak 
wciśniefz w ciafto, że wręby zupełnie 
fię ciaftem oblepią , zawiśnie u kielifzka, 
gdy oftygnie, tak mocno to ciało, że ie 
razem z nim będżiefz mógł podnieść. To 
zaś mocne fpoienie ztąd iedynie pocho- 
dzi, że zewnętrzne. powietrze mocniey 
daleko przyciłka kielifzek, iak- mu odpiera 
wewnątrz rozrzedzone. 


Pozwol mi. WPan teraz nad mie- 
chem zaftąnowić йе Jeft on zazwyczay 
z dwóch defzczek' fkurą połączonych zło- 
żony, lubo Пе czafem wielkie zy i 
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z famego tylko drzewa beż fknry robią. 
Z. przodu pofpolicie wązką Пе rurą koh- 
czy, w śrzodku zaś któreykolwiek delki 
ima kilka dziur, czyli drzwiczek оі: 
głych, które wewnątrz fkurą fą powle- 
czone. Та fkurą pokrywając dziury zu- 
pełnie, тей wfzakże do defki tak przy- 
mocöwana, źe Пе wewnątrz nieco po- 
УЬ z boku wtedy przepu- 
fzczą: powietrze. Gdy WPan zatym 
miech otwierafz, rozfzerza йе! bardziey 
jego wnętrzne powietrze, i ftaie Пе rzad- 
fzym. "Zewnętrzne więc, wickfzą na ów 
czas fprężyłtość maiące, wdziera бе nie 
tylko, rurą; ale też owemi dziurami od- 
pychaiąc i podnófząc fkurę w miechu. 
Gdy WPan na to miech ściśniefz, ftaie Не. 
żgeftwieniem fprężyftość wnętrznego po- 
wietrza więkfza od fprężyftości zewnę- 
trznego. -Przycilka więc. tamto przy 
dziurach miiecha będącą fkurę, zamyka 
one zupełnie, i rurą fzczegulnie wycho 
dzi. І przeto, 16511 WPan tę rurę zatkafz, 
a miech dobrze 'zewfzad тей zamkniety, 
doznafz, ieśli go ścifnąć zechcefz , nad- 
zwycząyney trudności ; bo zamknięte w 
miechu powietrze ściśnieniu mocnenmił 
nad zwyczay wielką filą odpiera. 
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Sikawka ieft drugim ‚2 pofpolitych 
narzędzi godnym uwagi nafzey. Składa 
Пе ona z rury, któja u dołu tak ieft 
zamknięta, że małe tylko mą 'otwarcie. 
Wchodzi w nią ruchomy bębenek zupeł- 
nie do rury przypadaiący, i zewnętrze 
wftrzymuiący powietrze. Jeżeli więe 
WPan w. wodę wetkaąwfzy fikawkę, fte- 
pel w górę. cią gniefz , rozfzerza бе 
powietrze , między fteplem ‚1 dołem 
rury znayduiące Пе, w rozległdść daleka 
więkfzą. Rozrzędza Пе, więc mocno 1 
traci wielką część fprężył itości fwoiey. 
Pędzi zątym w wodzie będące: zewnę- 
trzne powietr ze, filnieyfzym  parciem 
fwoim, wodę w fikawkę. Jeżeli zaś ta 
ieft napełnioną, możefz ią WPan z fter 
plem podniefionym wyciągnąć 2 WORY iA 
woda dlą fzczupłego iey otworn z likaw- 
ki nie wybieży ; fkoro zaś potym ftępel 
przyciśniefz, wypada woda tą dziurką 
gwałtownie. 

Fi gurą 20. wyftawia lewar profty. Dolny koniec В 2а- 
nurza fie w winie, zwierzchnim zaś otwarciem A 
ciągnie бе uftami. Tak winem napełnia fte lewar- 
Gdy potym А zatka йе palcem, zawiśnie w le- 
warze wino, i tak bydź przeniefionyo$noże. Fig: 
21. wyobraża przerznięcie fikawki. A тей O 
w iey fpodzie, B bębenek a C ftępel, który wraz 1 
 bębenkiem W gorę i w dół porufzać można. 
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Jaie mi бет żem їп? WPanu pokazał o- 
we że fzkła robione Figurki, które nurka- 
mi czyli djabłami Kartezyufza nazywaią 
Są to wewiiątrz wydrążone, napełnione po 
wietrzem, a po części i wodą, naczynia, 
mało «co gatunkowo iżeyfze' od wody , 
wśrzód któręy pływaią, w flafzy wyfo- 
kiey, wązkiey, wodą wcale napełnioney i 
pęcherzem obwiązaney dobrze. Ponieważ 
wązkie fpodem maią otwarcie, za poci- 
śnienieniem więc pałcem z góry pęche- 
rza, уус Жа fie w nie woda, nie daiąca 
йе znacznie zgęftwieć ścisnieniem tako- 
wym; nurek zaś przez to ciężfzym fię 
ftaie,i na dno ilafzy idzie. Gdy WPan zno- 
wu odeymiefz palec, wypędza, powie- 
trze zgęftwione w nurku, wodę która w 
niego wefzła, {ате Пе nurek Iżeyfzym, i 
podnofifię w górę. Jeżeli У/Рап na pe- 
cherzn tu i ówdzie palec pomykafz, kre- 
ci йе. Kartezyufza nurek, i tańcówać zda- 
ie бе, bo go przyciśniona woda pędzi 
raz w tę frone „drugi гад" w ówą. Póki 
butel- 
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butelka wcale ieft' pełna, wfzyftkie te po- 
rufzenia z łatwością бе dzieią, lecz лак 
tylko miedzy pęcherzem i wodą ieft co- 
kolwiek powietrza, dzieią fię d [aleko tru- 
dniey. Łacno bowiem ścifnąć moźna po- 
vreze, a tak głęboko WPan pęcherz 
wcifnąć mufifz, aby woda w nurku Kar- 
tezyufza znaczny uczyniłą fkutek, 


Są czafem te małe figurki fzklanne 
tak zrobione , że mało co, “albo i wcale 
nic wody nie maią w fobie, na-wierzcht 
pływaiąc. Мий wtedy dziureczka w nich 
ofobliwiey bydź mała, bo inaćsey, gdy 
nieco ieft obfzernieyfza, a' pecherz bu- 
telkę pokrywaiący wciśnie fię, woda 
iedną ftroną w dziurkę wchodzi, po- 
wietrze zaś drugą razem z niey wy- 
biega. I przeto idzie w prawdzie nų- 
rek na dno, ałe iuż więcey w góre fię 
nie wraca, choć ciśnienie powietrza ufta- 
nie. Nadto fpufzcza Не na dno nurek, 
gdy йе butelka rozgrzeie k potym ozię- 
bnie, ale iuż wtedy więcey nie wy- 
chodzi. Powietrze bowiem, w nim 
będące, ciepłem rozfzerza (ię mocniev, 
więc wybiega dziuteczką chociaż fztzue 
płą, gdy йе oney doty ka, w wodę bu: 
telki. Staie Пе więc tym fpofobem rżad- 
{де ,i dla tego, gdy oziębnie; mniey ma 

fprę- 


fprężyftości od powietrza zewnętrznego, 
tak,że woda butelki, przez pareie famo 
Atmosfery, wcifka fię w nurka, ciężfzym 
go czyni i na dno pędzi. 


Prócz tych narzędzi, których opi- 
faniem w przefzłym сіе. moim /zatru- 
dniłem.WPana, {а iefzcze inne, rozmai- 
że i powfzechnie znane, przy których 
używaniu oczywiście o włafnościach po- 
wietrza przekonafz fię. Między temi nay- 
pierwfze ią Pompy, bo. one właściwie 
pierwfzy dały pochop «odkrycia ciężko- 
ści powietrza. : Pompa pofpolita trzy 
iftotne .ma części: шке. (дса A (Fig: 
22) z wierzchu i fpodem otwartą; rurę 
zwierzchnią B którey dolny koniec mą 
dzpunt z klapą ku górze nieco otwiera- 
iącą Пе, a za przyciśnieniem zupęłnie 
go zamykaiącą; i bębenek С który w 
zwierzchniey rurze w górę iw dół chodzić. 
może, . Ma ten bębenek taką, iak fzpunt, 
klapę, i tak przypada do rury zwierz- 
chniey, że powietrze po klapy іеро zam- 
knięciu wcale Пе przecifnąć nie może. 
Rura sfąca i rura zwierzchnia Їз albo z 
iedney fztuki zrobione, albo też dofko- 
маје fpoione z fobą; „pierwfza zaś ze 
fpodu wcale ftoi w wodzie. Jeżeli więc 
hębenek pociąguie Пе w górę, rozrzedzą 
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йе między nim i fzpuntem powietrze. 
Dla tego klape fzpuntu geftfze «powie 
żrze "rury sfącey otwiera ,, a klapę bębeń+ 
ka Atmostera zwierzchu рг2ус: [как "Gdy 
tedy ze fpodu mura sfąca w wędzie „itoi 
zatykaią сеу weyście powietrzn,rozczedzą 
йе 1 w niey powietrze; przeto że onega 
część otwartą klapą fzpunta w ychodzi. 
"Pak nad wodą mimo rury bę dące, сейле 
powietrze wpędza w odę, w rurę slącą. 
Gdy na to znowu bębenek йе. fpuści, ści- 
ika: Пе powietrze zwierżchij ey aury, 
zamyka w fzpuncie klape, i pofiepuie wy- 
żey klapą bębenka; którą odmyka. Tym 
czafera woda wsrurze słącey wstey wy 
fokości utrzymuie:-fię.,  którey, ;dofzłą 
przy podniefieniu bębenka. Za drugim 
pociągnieniem bębenka, podnofi йе ро- 
dobnym fpofobem, i iak i zą pierwfzy үш; 
wyżey, aż nakoniec, gdy fię wciąż pom- 
puie, wchodzi w famą rurę zwierzchnią, 
Za fpufzczeniem bębenka klapą tegoż 
idzie w góre, a tam; krótką poboczną 
rurą wypływa. 


Wynalazek pomp nieirównie jeft 
'dawnieyfzy od czafow :Galileufza, ale 
prawdziwych przyczyn, podnofzenia йе 
w pompach wody, nawet fię i niedomy- 
lano. Mówiono tylka, że лайша р9 
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wfzechnie nie cierpi czczości, i że dla {едо 
wodę w pompach pędzi, ikoro te, przez 
podniefienie bęberrka, oczyfzczą бе z:po- 
wietrza.  Ogrodnikw Е lorenc yi odkrył 
to nayprzód, że wady zwycząyną pompą 
wyżey podnieść nie można było, iak bli- 
fko: na 501 Paryzkiey ftopy. Oznaymił 
poftrzeżenie fwoie Galileufzowi, który 
2 razu Пе nad tym bardzo zaftanowił. 
Sławny iego uczeń Torricelli w: kilka lat 
dopiero okazał rurką (woią, źe ciężkość 
powietrza prawdziwą  ielt przyczyną, 
wody w pompach podnofzenia бе, a pró- 
пуш nad żywym frebrem i wolnym od 
powietrza mieyfcem dowiodł tego, że fie 
maturą niebrzydzi ezczością. 


Pozwolifz mi WPan przytey oka- 
zyi iefzcze nieco w ogulności o pompach 
powiedzieć. Prócz pomp sfących, а 
iefzcze inne pompy wypychaiące. Maig 
one także trzy części iftotnę. ите głó- 
wng A (Fig: 25. ) z klapą udołn, rurę 
родпојхаса В, która w górę wyndiząc 
wodę, zwyczaynie zboku rury główney 
wychodzi, i bębenek С zupełnie miąż- 
fzy. Główna rura ftoi w wodzie, a rura 
podnofząca, tam, gdzie fie z główną 13- 
czy, ma klapę z tey oftatniey, otwiera- 
iącą йе. Tak tedy, gdy WPan bębenek 

pod 


Г] 


Li УА R. i +549 


TOTAS EENET тдин. 


рой wodą podnofifz, wchodzi..woda wła- 
fnym ciężarem w-rurę. głowną,.a gdy 
bębenek fpuścifz , wpędza бе z boku w 
rurę podnofzącą „Można tym fpofobem 
wodę wynieść powoli do wyfokości ia- 
kieykolwiek Pompy wypychaiące fą z 
metalu pofpolicie zrobione, i używaią 
fię nayczęściey Чо. wyniefienia w górę 
wód z. powierzchni ziemi. Między inne- 
mi ogniowe fikawki z. wypychaiących 
pomp fkładaią йе. Ssącę zaś zwyczaynie 
z drzewa fię robią, i tam używane bywa- 
ią, gdzie z głębokości na ziemi powierz= 
chnią wódę wynieść potrzeba. 


Lewar zwyczayny. podobnym fpo- 
fobem: podnofi wodę iak- pompa sfąca. 
Јей оп. zakrzywioną z obu końćow otwar- 
tągrurą „która iedno ramie AB ma krót- 
fze tak drugi ВС ( Fig: 25. ) Jeżeli WPan 
ramie,krótfze lewaru w naczyniu -wodą 
lub innym iakim likworem nalanym .28- 
nurzyfz, а 2: койса C dłużfzego ramienia 
uftami wyciągniefz powietrze, zaczyna 
woda: płynąć lewarem, i wciąż póty pły- 
nie, póki ramie krótfze przy A pod wo- 
dą zoftaie. Prze bowiem Atmosfera. w 
obu lewaru otworach, przy'A przez wo- 
Че, a przy © przez йе. Broni zatym, że 
woda, która sfaqiem 1 rozrzadzeniem, po" 
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wietrza pędzi Пету lewar; rozdzielić w 
nii бе nie może: Bo'gdyby część wody 
dedna ciężarem fwoim przy A, a druga 
przy, w ypaść miały, multałoby przy В 
próżne fię mieyfce Zrobić. 'То zaś dła 
parcia powietrza przy A i C ftać fię nie 
może. - Је zatym woda w lewarze, przez 
to parcie, тоспо fpoiona ; cząftka iedna 
pociąga nieiako drugą, i iednym 1fZcze- 
guinie otwarciem wypływać той: “Ze 
zaś. fup w ody BC głebiey fchodzi , atym 
famy m ni ie tylka z прет AB w równo- 
ważności ftoi, ale go nawet przeważa, 
mufi więc Йир 7 1 foba ciągnąc i po- 
dnofić. Wfzyftka więc woda „fzczegul- 
i ' ato iefzcze, iak i 
lczenie” ol e, tym. prędzey, im 
sbiey ramie BC w dół fię fpufzcza, im 
więcey naftepńiie/ parcie wody w С wody 
parcie w A ры геу (еа: Lecz ieśli МРат 
‘ramie dłuż. f zanurzyfz "w wódzie ‚її 
sfąć zaczniefz z ramienia któtfzego, ná- 
pełni йе w prawdzie cały lewar. wodą, 
fale ta natychmiaft nazad wpada w na- 
czynie, fkoro tylko ufta odeymiefz: chy- 
ba że dłużfze ramie zbyt głęboko Zanu- 
rzyíz w: wodzie. , 


Używamy Теҳғати: bardzo /częfto, 
gdy' wino lub inne podobnie кк IA 
to 
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fto i bez lagru $ciąśnąć /'chcemy z beż 
czek w inne raczynia. Można w nim 
dwoiakim fpofobem płynienie fprawić, 
albo rozrzedżaiąc ' powietrze uftami lub 
slącą: łikawką , albo też krótfze ramie 
lewari tak z razu zanturzaląc w wodzie, 
Żeby nawet punkt B był podnią. Tak 
bowiem woda ciężarem włafnym w dłuż- 
fżyni famieniu opadać zaczyna. Wype- 
dza z niego powietrze, a lewat potym 
wciąż płynie, choćby fię krótfze ramie 
znowu wyciągnęło, tak przecie, żeby о- 
twarcie iego nie wyfzło z wody. Można 
nawet lewar z razu zatkać przy AiC, 
a przez otwarcie przy B napełnić wodą. 
Płynie bowiem natyciińiaft iak Де #6 оз 
twarcie zatka, a za to końce lewaru przy 
А С otworzą. 


Naywyżfzy punkt lewaru В nigdy, 
choćby lewar i naylepiey z powietrza 
był oczyfzczony, wyżfzym bydź nie po- 
winien nad 32. lub 33. ftop Paryzkich 
od wody ‘powierzchni w naczyniu D. 
Prawdziwą bowiem i iedyną przyczy: 
ną płynienia wody przez lewar ieft to, 
żefie w nim woda rozerwać, a przy B 
próżne mieyfce zrobić бе nie może. Ale 
gdy B wyżey iak 32. lub 33. ftop nad wo- 
dy powierzchnią górnie, mufiałoby nat 
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wet, hapełniaią ас lewar otwarciem przy B, 
przecie: za otworzeniem dwu końcow A 
1 С próżne mieyfce przy.B zrobić йе; bo 
Atmosfera parciem fwoim wody utrzy- 
mać nie mogłaby. Woda zatym częścią 
przez А, częścią przez С wychodziłaby, 
a lewax by pły nąć. nie mógł. 


Lewar tę ma ofobliwą włafność, że, 
plyna zacznie, póty nie uftaie, 
1aczynie, którego dna iednym 
loty ka, nie wyp бај zupełnie. 
С bie WPau kanał pod zie- 
еу okolicy górzyftey, który 
nieco БЯ potym daleko 
za, aziedney ftrony. przy 
ieziora otwiera, woda w nim z.ra* 
zu w powitaiącym ramieniu tak będzie 
і ‹ ik wieziorze, nie wypły- 
waiąc iak tylko woda. w ieziorze 
wyżfzą ieft od naywyżfzego punktu, ka- 
zacznie razem płynąć całym ka- 
nąłem, iakby przez lewar, i póty nie- 
uftanie. póki йе całe nie wypróżni ie- 
zioro. Znayduiemy w rzeczy famey mię- 
dzy górami ieziora , podobnym fpofobem 
wypróżniaiące Пе, i razem іейпуш także 
napełniaiące. Między temi iławnym ieft 
fzczegulniey Czyrknickie iezioro w Kar- 
nioli. "Podobna rzęcz do prawdy, że ofo; 
bliwie 
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bliwe te wypróżnienia działa natdra' przez 
Каа podziemne: do lewaGów i podobne: 

" Są: pewnego; бы kubki: Diabe- 
tes zwane, które: niewiadomych „łatwo 
ofzukać mogą. г Jezeli ie kto winem na- 
leie, 1 pić z nich zacznie; 'częfto fpodem 
kubka wino uciekać poczyna, i póty nie- 
uftannie płynie, aż wfzyftko wyleci. To 
płynienieo fprawuie lewar w takich, kub- 
kach/ukryty, © Grube bowiem -dnó: kubka 
CDE: (Fig: 26. у iet we śrzodku: dziura- 
we.'s'Ta dziurkańeft razem uyściem rui: ' 
ki wertykalney i zgóry otwartey, którą 
w koło | otaczasłrurka druga przy B z 
wierzchu zamknięta, a iedynie przy: D 
u fpodu otwatta. Jeżeli йе! więci» wina 
w kubek naleie, podnofi Пе to powoli po- 
między rurkami;co raz wyżey. Jak tyl- 
ko dóydzie do wyżfzego: otwarcia wnę- 
trzney, rurki, nie leie fię go więcey,.i daie 
йе kubek temu oftróżnie, który: ma, pić..z 
niego. Jeżeli ten'go nie uważnie nachyli 
ku ойот a. wino, przeyidzie: wyżfze 
otwarcie wnętrzney głębiey fchodzącey 
rurki, wpada w nią, i fprawia tym: fpo- 
fobem bieg przy A nie wprzód uftaiący, 
aż йе kubek zupełnie wypróżni. 


Y Można 
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Można też za pomocą lewaru biiącą 
zrobic fontannę. > Bierze йе п.р; fzklan- 
ne naczynie wązkie, na 15. calow wyfo- 
kie, które przy A'( Fig? 27. y zamknięte, 
аргу В. u dołu w denko mofiężne” jeft 
wkitowane. Frzechodzą przez to “dwie 
wązkie rurki na*24 linii fzerokie, z któ: 
rych krótfza śpiczafto zakończona na 2. 
cale. nad dno wychodzi, dłużfza /zaś 
ma» w dnie famym otwarcie. «© Prze- 
wraca бе to całe narzędżie ‚чї nalewa Пе 
wody 'w'rurkę dłużfzą.( Dopiero ieżeli 
fię znowu odwróci, i w tym momencie 
furka krótfza w wodę fię wetknie; wy- 
tryfka woda w górnym fzklannym naczy= 
niu, i'razem nieuftannie płynie dłuż- 
fzą rurką ВС, póki >krótfza w wodzie 
ieft zanurzona ; bo nalaniem i naftępnym 
wypływaniem wody , powietrze Не w 
zwierzchnim fzkle rozrzedza nieco, par- 
cie zaś wody więkfzym ieft w dłużfzey 
rurce, a mnieyfzym w krótfzey, iak' ró: 
2піса parcia zewnętrznego powietrza 1 
tego, które Йе w zwierzchnim fzkle za- 
myka. 
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VAE WPan powietrzną pompę, czyli 

Machine pneumatyczną, i wiefz, iak fą 

przyiemne i zaftanawiaiące dóświądcze 

mia, które nią czynić można. Nie 

` mafz machiny, któraby nam tak oczy- 

wiśeie, iak ona, okazywała Шу i włafno- 

ści powietrza godne podziwienia. Otto 

Geryke, który ią pierwfzy wynalazł, dał 
jey z razu poiedynczy kfztałt wielkiey' 
fikawki, za którey pomocą z naczyń okrą~ 

głych, mogących Пе podług upodobania. · 
faz otworzyć drugi raz żamiknąć żupeł-- 
nie, wyciągał powietrze. Jakoż w rze- 

czy famey ma pompa powietrzna wieltie. 
Ки do pompy sfącey, a .Ѓат 

Pan widzifz, że i pofpolitą pompą, za 

porufzeniem bębenka, со raz bardziey w 

sfącey rurze pówietrze- rozrzedzićby 

można, gdyby ta zę fpodu wcale byłą 

zamkniętą, a klapy pómpowe tak do- 

brże żamykały 06, żeby i bez wody ро- 

mocy, zewriętrzne wcale wftrzymywały 

powietrze. = rh 

Xg Pieps 


Ers z. ХУ, 
ene ene 


Pierwfze publiczne doświadczenia 
wynalezioną pompą powietrzną czynił 
Otto Geryke roku 1654. pod czas Sey- 
mu w Ratyzbonie. Wizyftkie wielkością. 
zalecały fię. Kazał on między innemi 
dwa z miedzi zrobić pułsferza, łokieć dya- 
metru maiące. Płafkie ich wręby, między 
które mokry. fkurzany włożył pierścień, 
zupełnie przypadały do fiebie, Wy pom= 
pował z nich powietrze, -a t2. koni 
do.każdego pułsferza zaprzężonych ro- 
zerwać ich nie mogło. Potym kazał Сез 
ryke miedziane do walca podobne na- 
czynie, 5 łokcia dyametru maiące, ора- 
trzyć, bębenkiem, który ie zamykał zu- 
реіше. Do tego grubą przywiązano li- 
nę, którą przez blok, czyli krążek, prze- 
chodzącą 20. aż do 5о. ludzi trzymało. 
Tuż do dna naczynia przyfzrubował 
fzklanną kulę z powietrza dobrze oczy- 
fzczoną, a za otworzeniem przyimuiącą 
w fiebie powietrze , naczynia będące 


pod bebenkiem. Natychmiaft Atmosfera, 


tak przycifnęła bębenek, że liną ciągną- 
cy ludzie utrzymać go*nie mogli. 


Dały te doświadczenia pochop Ro- 
bertowi Boyle fławnemu Angielfkiemn Fi- 
zykowi, а pod ów cząśs żyiącemu, że a 
wygódney pomyślił machinie, którąby 

f każdy 
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każdy miałe naczynia z powietrza oczy- 
śćić, a potym w.rozrzedzonym bardzo 
powietrzu rozmaite. mógł .с2упіс` do- 
świadczenia. Jakoż przywiodł on ma- 
chine taką do fkutku, i opifał ia wraz 
zż.wielą nowemi doświadczeniami, które 
za iey robił pomocą, w xiążce wydaney 
roku 1659, gdy tym czafem Geryke о 
fwoich wynalazkach późniey daleko, {О 
чей: dopiero R. 1672, świat uwiadomił. Ж 
tego to pofzło,: Że pompy, powietrzney 
wynalezienie, zwłafzcza wAnglii i Fran- 
cyi, Boylowi przypifywano,.i że dotąd 
iefzcze to'wolne od powietrza mieyfce, 
które tą machiną fprawić można, Vacum 
czyli czczością Boylego zowie Бе. Ta 
czczość nie ieft tak czyfta, iak czcżość 
Torrycellego, bo powietrze może йе 
wprawdzie pompą co raz bardziey roz- 
rzedzić, ale nie może: nigdy zupęłnie 
bydź wyciągnione. Daymy na to: Że 
część rury, w którey pompy powietrzney 
bębenek chodzi, równa ma wielkość, iak 
10 naczynie, z którego powietrze wycią- 


gnąć mamy; rozfzerza fie powietrze 'na- 


czynia, za każdym bębenka pociągnie- 
niem, w podwóyną rozległość, i raz iefacze 
rzadfzym (е ftaie, iak było. Po fpufzcze- 
niu bębenka trwa rzadkość nie'odmien- 
na, Бо йе w tedy połowa powietrza wy- 
pędza. Będzie zatym gęftość onego уг 
пасғу- 
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naczyniu po pierwfzym, drugim, trzecim, 
czwartym pociągnieniu, it.d. kiedy Пе 
początkowa gęftość iednoftką oznaczy, iak 
21 4) 8: re; I t 4. Када liczba tego cią- 
gu połową ieft mhieyfza od poprzedza- 
iącey, a naftępnie zginąć ліе może, : choć- 
by ten ciąg (геї iak naydłużęy, Ma йе 
różrzedzenie powietrza wypompowane- 
go we wfzyftkich- innych przypadkach 
podobnym. fpofobem. Nie może zatym 
czczość Boylego zupełnie bydź próźną, 
ałe można w niey. powietrze bardzo mo- 
спо „rozrzedzić, а to tym prędzey, 
im mnieyfze ieft naczynie, z które- 
go fię wyciąga, w porównaniu rury pom- 


powey. 


Pompy powietrzne teraz używane, 
fa gładkim z mofiądzu talerzem BA opa- 
trzone, ( Fig: 29 ) w którego śrzodku wy- 
chodzi koniec rury wązkiey, z główney 
rury idącey, otworzyć. i zamknąć mogą- 
суйе. Natym talerzu ftawiaia Пе roz- 
maite fzklanne banie, wręby.fzlifowane 
maiące, które bądź podłożeniem mokrey 
fkury, bądź oblepieniem dokoła wofkiem, 
od weyścia powietrza obwarować można. 
To urządzenie winniśmy Papinowi Fizy- 
kowi Francuzkiemu przefzłego wieku, 
Banie maią rozmaitą wyfokość i fzeca- 

kość, 
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kość, a-pofpolicie; z wierzchu.„fą iakby 
zalklepione „i zamkniętę. Ale bywaią i 
takie C, które z wierzchu. otwarte będąc 
maią.w otwarciu pulzkę z metalu D napet- 
niong wielą krążkami zefkury. пари(2с20^ 
nemi‘ tłuftością i zbitemi dobrze.. Srzod- 
kiem tey. pufzki przechodzi pręt z meta- 
lu, „gładki i. zaokrąglony EF, który. месо 
podnieść i. zniżyć można , nie „przepu- 
fzczaiąc między „nim a (kurą powietrza. 
Banie podobne potrzebne fą do doświad- 
czeń. takich , w; których w wolnym od 
powietrza mieyfcu,ciała porufzać przys; 
chodzi. „Nadto używa.fię czafem rutek 
fzklannych nalanych żywym frebrem, а 
z-mieyfcem* pod banią komunikaeyą ma- 
iących, aby z.podnofzenia йе. орабапа 
merkuryufzu, poznać ile Пе pod, banig 
rozrzedziło powietrze. Są iefzcze iinne: · 
fpofoby do ofiągnienia . tegoż końca iłu; 

żące. за ма 


Jak tylko-z pod bani powietrze уут 
pompuje йе, przycifką” ią Atmosfera tak 
wielką а do talerza; że pękłaby nawet 
tym расеі uciśniona, gdyby те: była 
okrągłą. z wierzchu zafklepioną i.zrobioną 
z fzkła grubego. Ale gdy znowu емпет 
trzne,powietrze pod banię, йе wpuści, 
odftaie ona od talerza,i łatwo ją z niega 
= * zdiąć 
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zdiąć mozna“ Jezeli рап’ w śrżodź 
ku talórza na rutki ótóórciu palec poros 
Żyfz, lub też reką: zatkafz ftolące па tat 
lerzu: Бору naczynie Ийне otwartć 
z wierzchu i fpodu, ido Walca podobne; 
nezuiefz "przy pierwfżyth | zaraz ftępla 
porufzentach,, al mócno zewnętrzne po- 
wietrze ubisnie rekę*Hubpalec' W Panal 
Mo?e 'nawet' to parcie fkałeczyć rękę 4 
przerznąć na niey fkire; gdy zwłafzeża 
zwierzehni brześ *fzklannego naczyńtą 
ręką Żipełnie zatkanego'ieft nieco przy. 
oftry. * Jabłka połowka na'fzkła otwar 
siu położona, pofpohcie' "zaraz za pier: 
wfzym Верга 'potiągnieniemi, przerznie! 
ta, w części gwaltownie w] fzkło wpada: 
Gdy Пе fzkło takie mokrym pęcherzem 
mocno Z wierzchu obwiaże ,'a ten potyni 
zafchnawfzy dobrze fie napręży, peka пах 
koniec z*trzałkiem, gdy бё pòm рне pot 
wietrze. I płafka ze fzkła pokrywka; 
gdy nią WPan naczynie dofkonale тат 
kniefz, pęka w rówuych okolitznóściach. 
Lecz gdy zamiaft fźklanney pokrywki'dęż 
bowy kubek wzdłuż włókien wydrążoć 
ny, i na trzy linie grubości” małący, na 
kit z wierżchu bani ofadzifzy lub małe 
iakie inńć naczynie, dno'ż отпеу fkury 
maiące; азу pierwfzy nalaw [zy wody, w 
drugie żywego frebia , powietrze pompo« 
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vae zaczritefż i przečifią fie obie'materye 
przeż drzewoi ikre i kroplami вуг fié 
póczną pod banią, czidifem 'zaś nawet Kubek 
drewniany roóżpadefię. Drżewó 'bówient 
Кога i inne twarde żwierząt'i róślin czę: 
ści y maig wiełe” drobnych пас2ућ napeł- 
nionych pówietrzetń. Wypróżniają бе 
Gne *pó' częśoP?ł gdy' wyciągamy! powie- 
tize, Sa Atmosfera pędzi: wodę? lub żył 
we! frebró” gwałtem przez próżne “на 
czynia. Te t6 właśnie ńaczywia Tpra- 
Vuia, że wfżyfitkie prawie жойга? drzew 
u naś rofnących fa gatunkówo łżeyfze od 
wody, 1. Że Шакотес ciężfzemi od niey 
Жата Пе, gdy długo podrwodą leżąc zu- 


pełnie nią przeięte będą. 
түн uMożefz Рат także moč parcia 
Atmosfery przykładem Geryka i dwóma 
z miedzi pułsferzami do fiebie 'przypa: 
daiącemi okazać, z których бе "iednó 
гиге z kurkiem maiące, na pompę! po- 
wietrzlią ` wfzrubować : może, drugie 
245! pierścionkiem żekaznym z wierzchu 
ieft *ópatrzone. / Każde ‘ma wręb płatki, 
mieto" fzeroki, tyleż wewnątrz "ink zet 
wnątrz wychodzący, a gdy Пе ńa drugie 
pułsferze kładzie, mokrą fię fkorą po- 
бўла: sJeżeli'"WPan *z tey wydrążo- 
яёу kul: powietrze wyciągtiefż ‚5 zam- 
919 kniefz 
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kniefz,ią, i zdiętą z.pompy' za -pierścio» 
nek zawiefifz, może ona, gdy. 6. calow 
ma dyametru, unieść ciężar, 60. funtow, 
1 nie,rozerwie fię.. Nazwano te pułsferzą 
Magdeburfkiemi , bo Geryk, który pier- 
wfzy na wielkich podobnych.pułsferząch 
czynił, „doświadczenią, .Byrmiftrzem był 
Magdeburfkim. Możefz. też У/Рап te złą- 
czone, pułsferza , wyciągnąwfzy z nich 
powietrze, nieco odfzrubować, i tyle 
ich nfumąć, aby rura powietrzney pom; 
py w śrzodku talerza wolną była. . Do- 
pieroż przykryi ie WPan fzklanną ba- 
nią, przez którą z wierzchu pręt meta- 
lowy «w dołu „zakrzywiony, wchodzi, i 
tak ie uftaw, żeby pierścień.zwierzchnie- 
go pułsferza zaczepił o kopiec prętu. 
Jeżeli w,tym powiętrze z pod bani wy- 
pompuiefz, iza pręt pociągniefz, łatwo 
oba pułsferza od fiebie oddeydą ; lecz 
ieżeli znowu zwierzchnie, pułsferze do 
fpodniego przyciśniefz, i pod banię wpu- 
ścifz powietrze, trzymaią fię znown tak 
тоспо, iak pierwey,. Tak różnym. fpo- 
fobem przeświaądczyć Пе można, Że ро» 
wietrzem famym pułsferza [з : z. fobą 
fpoione. 


Powietrze w. innych. ciałach zam» 


knięte zaraz Пе rozfzerza, iak, tylko pare 
cie 


cie (era ЕРА Dla. tego per 
cherz, fkurczony wcale ;4 gawigzany: na- 
pręża йе bardzo pod Ынал ўе завду 
pompy; „gdy wyciągamy, powietrzg, 

орада: znówu, gdy-9nei wpulzczamy н 
banie.: , Dla tego fię .pomarfzczone. iabł- 
ko w wolnym. оф powietrza, - mieyfcu 
wypełnia. Jeżeli Вап iayko w. naszy- 
niu czyftą wodą nalanyin zatopifz,, r tąk 
pod bania pompy, powiętrzney poltawifz, 
okryje йе one, do koła ipowietrznemi .ре- 
cherzykami, powftaiącemi. w wodzie,.2 
nawet z niektórych mieyfę 1ауКа iakby 
promieniem powietrze wychodzić będzie, 
Lecz gdy WPan iayko w fuche naczynie 
włożyfz,gdy.w nim ze fpodu małą prze- 
biiefz dziurkę, i wftawifz pod- banię » Wy- 
płynie całe iaie w naczynie zą: wycią= 
спіепіет powietrzą, i znowu Пе napełni 
za wpufzczeniem: onego pod banię, Do- 
wodzi to doświadczenie, że Пе ow iayku 
wiele zamyka powigtrza, : i że. iego; fko- 
rupka zupełnie wftrzypłać: powietrzą nie 
może.. Ztąd pochodźi „że iaia. zilaz 
cznie wyfychaią, i. płynnych: eząftek 
„fwoich.co raz tracą więcey, „а. powleczo: 
ne. pokoftem, lub, tłuftoscią, konferwuią 
йе dłużey.Wylęgaią йе nawet z takich дау 
pilklęta, gdy fię z nich wprzód zdeymie 


p” 


pówłóka, która one оа zepfucia” broniłą. 
Butelka z fzkłą cieńkiego, dobrze żatkana, 
pęka rozfzerzeńiem powietrza, pod wy- 
próżnioną: pompy powietrzney bania, fi 
‘а +650 też Пака Пе drucianą obwodzi , 
aby pękaiąc, kawałkami nie potłukła bani. 
Lecz pęcherz powietrzny bedący na 
wierzchu małey fzklanney butelki prze- 
Wróconey wodą nałaney, i w wodzie fto- 
dąćey , tak Пе "pod banią wypróżnioną 
rózfżerza, że żlbutelki мау а wódę 
wypędza, a znowu fie zupełnie ściąga, 
gdy zewnętrzne powietrze wpuści fię 
pod banie, 


4 


' Dobywa Бе ` pódobnie pod “banig 
pompy powietrzħey, powietrze z wody 
з innych płynnych materyi. Wyftępnią 
ż nich w wielkiey mnogości pęcherzyki, 
gdy Пе wyciąga powietrze, a nawet gdy 
niećó likwory fą ciepłe, gotować zdaią 
Пе, biirzącTię tak mocno; Że aż z naczyń 
wybiegaią. "ут wfzyftkim miernie 
rozgrzana Woda, choć fię i burzy, przecie 
nie gotuie fie!" Przeftaie bowiem ‚ Кого 
ią WPan pod banią pompy powietrzney 
zoftawifz i w iednoftaynym trzymafz cie- 
pie, po'nieiakim czafie zupełnie burzyć 
йе, i ftawa fpókoynie; * Częfto nawet nie 
Wzru- 
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wzrufza йе, сһоё ią w wolnym od powie- 
trza! mieyfcu pótym i тоспіеу 'rozgfze- 
iefz. Lecz to nayofobliwfza, że woda, 
gdy Пе  ofłudzi, a potym znowu 
pod banią pompy pówietrzney rozgrze- 
‘ie, : częfto nawet przy cieple daleko 
mnieyfzym od tego, które iuż: raz уух 
trzymała, na nowo burzyć йе poczyna. 
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Је WPan ptaka, lub iakie' czwóro- 
nogie zwierze, pod banię pompy powie- 
trzney wfadziwfzy, rozrzedzać zaczniefz 
powietrze, pokazuie one niefpokoyności 
oczywifte znaki, wpada w konwulfye i 
zdycha nakoniec. Gdy prędko znowu ped 
banię wpuścifz powietrzę, przychodzi 
czafem Чо fiebie, ale iuż potym pofpo- 
licie, bywa fłabe i nieżyie długo. Nie 
wfzyftkie iednak zwierzęta tak fą na to 
czułe, iak czworonogie twory i ptaki, w 
których obóygy krew ieft ciepła. - Ryby 
żyć mogą kilka godzin w powietrzu bar- 
dzo rzadkim, Żaby prawie dzień cały, 
a małe zwierzątka, rurkami ciągnące 
powietrze, iefzcze dłużey, Z zwierząt na- 
wet ciepłą krew maiących dłużey młode 
znofzą rozrżedzone powietrze, iak do- 
rofe, które w nim ledwie 4 minuty żyć 
mogą. I rośliny w bardzo rozrzedzonym 
powietrzu nie rofna, anafionA ich nie 
pęcznieią. 


Nadto 


Nadto: wimieyfcu bez powiętiznym 
płomień бе rozniecić nie może: /Gaśnie 
każde palące'fię' ciało pod'banią ponipy 
powietrzney w oka mniegniu, gdy W Pan 
zi pod niey nagle wyciągniefz powietrze. 
Gdy. kilka ziarek prochu ow rozrzedzo- 
nym bardzo „powietrzu fzkłem palącym 
zapalifz, ftóopiąfię one bez żadnego pło: 
mienia; a toż właśnie fie ftanie, gdy ie 
WPan' fpuścifz' na kawałek rozpalonego 
metalu. Wvwoftatnim przypadku” proch 
pofpolicie dym wydaie , czafem' zas nifkt 
błękitny płomień: pokaże бе ; „dla tego 
że zawfże iefzcze род banią не! powie: 
trza nieco. 2 1 przeto też 'to doświadcze: 
nie' z oftróżnością czynić” potrzeba, зї. 
kilka tylko ziarek wziąść prochu , bo ie* 
ŝli; go ieft : wiele, gwałtowną: czafem fiłą 
wybucha i bańią rozfadza. Дей pewnego 
gatunku krzefiwo, które'fię: tak pod o» 
czyfzczoną banią porufzać może, że ftał 
kilka raży wciąż/'o krzemień uderza. Póki 
pod banią 'powietrze ieft w naturalnym 
ftanie , iafe za każdym uderzenient wi- 
dać ifkry; ale'co raz ftaią fię fłabfże i 
rzadfze, im fię bardziey wyciąga powieś 
trze у aż nakoniec, gdy Пе rozrzedzi mo: 
спо, ліе widać zadnych. 
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I gtosotakże tam, gdziernie'miqz po- 
wietrza, rozchodzić Пе nie może Маё 
tach wyfokich, gdzie powietrze е azad» 
Гле fiabosiuż Вусһас huk fuzyi lub>pi= 
ftołetu, "gdy fię tam znich wyftrzeli, 
Ale gdy WPan ftołowy zegar biiący, ba: 
wełny podłożywfzy. pod niego, ra talerzu 
powietrzney: pompy poftawifz,, i tak po: 
kryiefz Бата! żeby lię. nigdzie ani. pom: 
py, ani bani, nie dotykał,» zobaczyfz 
wprawdzie, po zupełnym wyciągnienin 
powietrza, że młotek uderzać będzie o 
dzwonek, ale. naymnieyfzego nieufły- 
fzyfz dźwięku: г Jeżeli-zaś, między zega- 
rem a -tdletzem ; bawełny; ше będzie, 1е- 
żeli-fię zegar>bani, lub pompy powie- 
trzney gdziekolwiek dotyka, nic nie poż 
„Móże: wyciąganie powietrza; uftyfzyfz 
WPan dzwięk chociaż. fłabo; bo drzący 
dzwonek zegafu, częściom powietrzney 
pompy udziela porufzenia, a te potym 
dzwięk soddaią powietrzu. Widzifz-WPan 
więc zitego , Że każde ciało, abyśmy. głos 
lub dzwięlc-onego: fłyfzeliy albo otoczo: 
ne bydź тїї. pówietrzem „ albo innych 
ciał dotykać йе; które, uderzone tón'z 
fiebie -wydaią iz powietrzem maig każ 
munikacyą. 5249) bowientsdoknufzce муз 
daią za uderzeniem ton brzmiący , ba- 
wełną zas nie wydaię żadnego. Gdybyś 

2 l WPan 


WPan przeciwnie pod banią powietrze 
zgęftwił, ułyfzałbyś dzwięk pod nią bi- 
iącego zegaru tym mocniey i wyraźniey, 
imby powietrze bardziey było żgęftwio 
пуш. 


Oczywiście także, zą pomocą powie- 
trzney pompy, o tym fię WPan prze- 
swiadczyć potrafifz, Że powietrze ie- 
dyną przyczyną ieft tego, iż „ciała ga- 
tunkowo lżeyfze tak powolnie fpadaią. 
Gdy bowiem naczynie fzklanne, па б. 
ftop wyfokie, a 2. aż do 3. calow fze- 
rokości maiące do walca podobne , tak 
WPan z wierzchu urządzić każefz, że 
za przyciśnieniem dróta dwa iakie ciała, 
w górze Ка wewnątrz będące, razem 
fpadać zaczynaią; a potym z pod tego 
fźklannego naczynia ile można wycią- 
gniefz powietrze , zobaczyfz, że w tym 
próźnym mieyfcu czerwony złoty i piór- 
ko razem na talerz Pompy .powietrzney 
fpadną; zamiaft tego, że gdy zwyczay- 
nym powietrzem fzkło ieft napełuione , 
czerwony złoty pod nim znacznie prę- 
dzey fpada, iak pióro. 


Pompy powietrzne , które teraz ro- 
bią, tak bywaią ułożone, że niemi nie 
tylko rozrzedzić, ale izgęftwić możną 

2 powie- 
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powietrze. W oftatnim przypadku гпау+ 
duie бе u talerza pompy powietrzney o- 
fobliwe przygotowanie, przez którye ba- 
nią tak mocno iak trzeba, zewnątrz do 
talerza przycifnąć można. Ale używa fię 
nadto do zgęfzczenia powietrza pewnego 
gatunku fikawki, którą Machiną ścykaiącą ' 
nazwano. ( Fig: 30, ) „Ma ona w górze z 
boku małą dziurkę, za którą aż bębe- 
nek miaążizy podnolfi йе, aby pod nim w 
fikawkę weyść mogło powietrze. U fpo- 
du zaś ieft zamknięta klapą, która fię 
tylko zewnątrz,otwiera, a to wtedy, kie- 
dy ftepel wpycha fię. Tym fpofobem, 
gdy WPan to narzędzie do otwarcia iaie- 
go wiefzcie zamkniętego naczynia przy- 
fzrubuiefz, za każdym fpufżczeniem bę- 
benka,-świeże fie powietrze do naczynia 
wpędza, które iuż nażad za podniefie- 
niem bębenka wyiść nie może, bo бе 
klapa machiny zewnątrz zamyka. 


Taką machinę ścifkaiącą znaydziefz 
WPan miedzy innemi i w kolbach wia- 
trowek; ścifka ona powietrze między 
ich obiema rurami. „Za zwyczay bowiem 
wiatrowka dwie ma z metalu rury, z któ- 
rych iedna wchodzi w drugą.  Mieyfce 
między obiema rurami ieft dofkonale i 


mocno zamknięte; bo na to ieft prae- 
zna» 
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znaczone,, aby, ściśnionę, ptrzymywało 
powietrze: „Ма. to mieyfce,z, Wanętrząą 
rurą, przez klapę jedyną komunikacyą, 
która По otwiera zaki mizczęniem kurka, 
i zùoyu; zaraz zamyka, , Пак, bęz huku 
zadnego ściśnione powietrze nagle roz- 
fzerzaiąc бе wyp$dzą kulę, którą fię уаз 
trowka nabile sa to, tak gyaltaw nie, że 
w. znaczney, odległości przęfzywa defki, 
zabiią. zwierzęta Lt, d... Możęfz_WPan z 
wiatrowki, gdy ią raz dobrze napom= 
pui iefz , kilka razy, wciąż ftrzelić. tylko, 
że co raz, fłabiey uderzy bo w niey po- 
wietrze co „raz Пе wozrzędza bardziey. 
Daie їе takim narzędziom. kfztałt бү 
piftoletow, lalek і t.d. Ale fa one w 
ogulności kofzrowńiey (ле, raniey trwałe, 
i donośne, iak te, które fi пе ЫШЫ pro- 
chem, 


Używa fię naywięcey _zgefiwionego 
powietrza do. porufzenia wody. Gd 
WPan w naczyniu,'wiecey iak dą połowy 
nalanym wodą, ą.rurką,wązką aż do ana 
prawie idącą Opatrzonym, wrefzcie Zaś 
zupełnię « dolkonale zamkniętym, zgę- 
ftwitz POWIELTSR O zączyna to pędzić 
wodę. przez rurkę, i przymufza ią do; wyż 
trylkanią w.górę. Zobaczyfz, WPan iuż 
ten fkutek,, gdy w rurkę 2 naczynia wys 
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chodzącą uftami  nadmiefz powietrza, 
lub gdy naczynie rozgrzeiefz mocno; w 
oftatnin bówiem przypadku równie fię 
powietrza fprężyftość pommaża, iak gdy“ 
by zgęftwione było. Lecz ieżeli naczy- 
nie dofyć ieft mocne, a rurka onego 
kurkiem opatrzond; możną w nim po- 
wietrze zgęfiwieć,* przyfzrubowaną do 
rurki Machiuą, Odeymuie Пе ona po- 
tym znowu, zakręciwizy kurek naczynia 
Wytryłka * tym fpofobem “woda za od- 
kręceniem kurka do znaczney wyfokości. 
Możefz też WPan, niezgęftwiaiąc powie- 
trza, wftawić naczynie pod banie powie- 
trzney pompy. Wylkakuie z niego po- 
dobnież woda, Кого pod banią rożrze- 
dzifz powietrze. 


Nazywa fię to narzędzie, którego 
fkutki pierwfzy Hero Alexandryifki opi- 
fał, od fwego wynalazcy Herona kulg. 
Ale godnieyfzą ieft uwagi Fontanna 
_Hereńa którą wielorako urządzić można. 
Składa fię ona z dwóch dofkonale zam- 
kniętych, i w pewney wyfokości nad 
fobą uftawionych naczyń. Wpada ze- 
wnątrz woda rurką w іейпо z tych na- 
czyń i wypędza 2 niego powietrze; 
cała zaś Machina tak [ей ułożona, 
że wypędźone powietrze Ba” 

Zić 
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dzić nie możę iak rurką ofobną do dru- 
giego naczynia, które więcey' iak da 
połowy wodą ief nalane. Zgęfiwia бе 
więc tutay powietrze, a woda w пас2у- 
niu tak właśnie, iak w Негола kuli, mufi 
rurką ofobną poftępować, w górę. Można 
taką Herona fontannę iedynie dla zaba- 
wy ułożyć fobie, ale można też oney, 
gdy ieft wielka, do wynieficnia wód 
podziemnych żyć 2 pożytkiem. Jakoż 
w rzeczy -famey używaną ieft, zamiaft 
pomp, w rozmaitych kopalniach 2 wiel: 
а korzyścią. ; o. реперо 
, f nę 
I fama Herona kgla nie tylko do za- 
bawy fłuży, ale сгейо do pomp wypycha; 
iących ogniowych fikawek przyłącza йе, 
рой imieniem wietrznego ‘kotta. Jesli 
йе rurajey zamknie, a woda nieuftannie 
{ boku w pią pedzi, zgęltwia йе w ko: 
]е powietrze: Gr у, У Рап пао otwo- 
rzyíz rurę, wytrydka z niego woda, iećź 
gdy razem tyle wody, ile rurą wybiega, 
w kogioł Пе pompnię,, trwa w nim iedna: 
kowe zgęfiwienię powietrza, a woda pro; 
mieniem nie przecwanym wybiega z rury, 
co w ogniówey „fikaw ki Кики bardzo ieft 
pożytecznym, | 
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Aby Zag Ро2пас, W а fiólunka 
Їрге2 2уйо$ ść .powietrzą zó еу; ieniem Оп е 
$0. pomnaża йе, wziął M агі lötte, 
euzki Eizy Kal rzyskońcu. wieku’ pr 
Żyrący, wielką fzklanną тиге, ла з 
do grech linti obfzerńi ły, W dWa rów. 
gle ramiona ikrzywióną , którą dobrze 
36 defzczki umocował, i pof awił werty- 
kalnie. Ramie krótlze CE „С Fig: 35. ) 
było z z wierzchu pry © {еп zalane, 
równie w izędzie obfzerne, dłigie na 
12. calow. "Drugi e AB miało ftop 8, i 
było u góry otwarte.  Wpuścił 'Ż razi 
Mariotte w, rurkę, | п jECO 2уу ево frebra , 
dla napełnienia tey) gie cią, aż do linii 
horyzont: dhey BE i przeciećia powietizą 
у. гати! entul QE od Atmosfery. dym fpo- 
Jobem, роке еч ањ ТИ СЕ, ną 
12, calow -wyiokim, miało równą , gé- 
Fost. z Zew пена połkićtrzeńy, ў 
parcie Atmo stery, równyni parciu kotu: 
miny „żywego drebrą; 25% caloy wy fokiey! 
ŚCIŚNIDY ny i, bylo, КО" bowie w tędy 
baromefriim Ў О оа 28 Na to 
Mariotte w dłażiże” rarki ramie co АЎ 
Więcey powoli gb ЕЕ 27у AZ frebradj 
zgęłwiaiąc: przez tdf Зено Krót 
fzym ramieniu со raz bardz ZIE; bO whin 
Ży we frebro co raz pofte powało wyżey. 
Gdy fup żywego frebra w ramieniu dluz» 
{уш 14. calami wyżey ftanał, jak w kró- 

tlzym 
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tfzym, zaymowało powietrze w krót- 
fzym "ramieniu tylko g. calow. ‘Było 
więc w tedy od Atmosfery, lub co na ie- 
dno wypada, od 28. calow żywego frebra, 
i nadto iefzcze 14ątu; więc razem calow 
42. żywego {rebra ściśnionym. „То 248 
parcie ma йе do pierwiafikowego famey 
Atmosfery parcia iak 42. do 28, czyli iak 
21. do 14, czyli јак 3. do 3. Lecz w 
tymże famym ftofunku była i powietrza 
gęftość w obu razach. Albowiem zåymo- 
wało one z razu calow 12, a potym Re 
Była więc pierwiafikowa gęftość onego do 
naftępney, iak 8 do 12, czyli iak 2 do 3. 
Że zas fprężyftość powietrza zgęftwione- 
go zawfze była równą parciu leżącego 
na nim ciężaru, z którym utrzymywała 
równoważność, pomnażała йе zatym fprę- 
Żyftość тау Ге równie ciepłego powie- 
trza, zupełnić w tymże famym ftofunku, 
jak gęftość onego. Doświadczył właśnie 
tegoż famego Mąriotte i w tedy, gdy 
więcey: żywego frebra dolał. Bo gdy 
kolumna dłużfzego ramienia BG 28. c'a- 
lami wyżfzą była, od kolumny krótfze- 
go CD, zaymowało powietrze, w, krót- 
{жул ramieńiu, tylko 6. calow wyfokości; 
gdy zaś ową.kolumna na 84: cale wyżfza 
edtey była, miała powietiza kolumna 
w krótfzym famienin wyfokości tylko: 3. 
cale.. „Powtórzono te doświadczenia wie- 
окто“ 
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lokrotnie, i w rozmaitych v okoliczno- 
ściach, ale zawfze, choć ośmkroć zgę: 
ftwiło Пе powietrze, widać byłó uzere 
guła Mariotta, w powietrzu ciepła mie 
odmieniaiącym zawfże Пе prawdziła ; to 
Іей: że zawfze fprężyftość powietrza w 
iednym z iego gęftością rofła ftofunku 


Figura зт. wyftawia kulę Негола. Jeft ona. aż do 
AB wodą nalana. Rurą DC wpędza бе powietrze, 
które fię przez wodę podnofi. Tak nad AB ро^ 
wietrze geftwieie. Dopiero: fzrubuie fie na rurę 
rureczka E, kurek -otwiera Пе, a wodź wytryfką: 
CD w figurze. 52. wyobraża przerznieńcie wież 
trznego |kołą, i wypychalącey pompy AB z [о- 
bą połączonych, razu fie woda-do wietrznego 
kotła pedzi,i przez #0 w him zgęftwia Пе powie- 
trze, Potym Йе kurek rury otwiera. Tak wytry- 
fka woda promieniem nieprzerwanym, gdy Же 
1с142 „do kotła pompuje- Figura 55 wyobraża 
fontannę Herona. Rurka DE napelnia Пе wyzfze 
naczynie B więcey iak do połowy. Zamyka Пе po- 
tym ta rura i nalewa fie wody wpufmilek A, 
Która rurką po prawey ręce do naczynia С upły- 
wa. Powietrze tego naczynia mufi tym.fpofobeni 
rurką po lewey ręce do B uchodzić i tam: zgę< 
ftwiać fię. Tak potym wada.z В wytrylka, gdy 
йе ruraotworzy. Figura 54 także Негопа fontanne 
wyftawia. Spodnie naczynie B wodą fię napelnia 
wyżey nad połowę, a do wyżlzego= nat zynia A 
płynie woda turą С,  Mufi żym fpofobem powie- 
trze rurką DE uchodzić do fpodniego naczynia i 
tam gęftwić. Tak woda z tego naczynia rurą FG-w 
górę pędzona nmufi przy. G wypływać. 
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Rean Р. “Мао е; osktóreys W Rahn 
w poprzędząiący m liście napifałem, tym 
ieft fzczegulniey ważita:, że przez'nią 
w ипе iefteśmy wierzenia gór wyfoko: 
ści Barómetrem * „Można bowiem: z miey: 
dowieść tego; że w rozmaitych nad zie: 
miy wyfokościach fprezyftość powietrza, 
a naftępnie i Barometri wyfokość: przy 
równym cieple, zawfze' w równym ftofun- 
ku umnieyfzać fię mufi y gdy” różnice '0+ 
wych 'wyfokościynad «ziemią: fa viedne. 
~ Leczmożnąby tę Mariotta regułę w mie- 
rzeniu wyfoókości tym *przyiąć bezpie- 

‚ czniey, że z doświadczeń ofobnych'poka* 
zało lie, iż; tw.rożrzedzeniau powietrza 
(е: 2 prawdzi: Мед: WPan: торг! rurkę 
fzklanną AB, (Fig: 560):g0. całow dłu: 
gości maiącą, ртов а 2 równie wfzędzie 
obizerną, z góry i'z dołu otwartą. `Na- 
ciągniey чє {е rurkę żyweęgó {rebra "aż 
do -.pewney wy fokości BC, która niech 
273 cala wyniefie. -Jak tylko żywe fre- 
bro'tey wyfekości dóydzie, żatkay е 
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palcem rurkę u fpodu przy B, wpuść przy 
A,wplnę powietrze, i poftaw ią pod pion 
nąd naczyniem z żywym frebrem, 'ale 
tak żeby fię u fpodu przy B powierzchni 
Żywego frebra dotykała. Dopiero zat- 
kay dziurkę zwierżchnią: A żeby йе nie 
przecifieło powietrze, palec zaś ufuń 
od-B у) a zobaczyfzoże żywe frtebro'wW oir- 
ee aż do „D'opadnie, a,że:BD»w tedy, 
gdy s Barometrum 29. calow, wydfakości 
mieć ;bedzie, rat. cal tylko uczyni у 
АР "zaś „całow: ga Rozfzerzyło йе; więc 
powietrze, z rozległości. АС 24:cała: ma- 
хасеу, зди rozległość calow 9, a naftępnie 
wu: ftofunku пак 1. do %4.. 3, Ale fię 
też właśnie.w tymże famym ftofunku i 
parcie, Atmosfery,:którym powietrzeruci: 
fkała w rurce będące, umuieyfzyło:  Do- 
znawałosz razu to powietrze przez'otwat- 
cie zwierzchnie rurki A całęgo iey par- 
cia, równego 28. 'cdlom żywego frebra, 
зак okażywał:ciężkornierz ; potym. przez 
fpodnięqotwarcie В doznawało tylko cze- 
ści '; onego: bo fłup żywego {tebra DB, әт. 
calow wy fokiwparcie fwym.odporem ofta- 
biał. „Było; zatym powietrze rurki w 
aftatnim przypadku właściwie tylko nad- 
marem 2g-icalów nad т, czyli 7. calama 
Żywego : frebrą, йсіёпіопе. Lecz 7. do 
88. «ma fię<tąkże,iiak; 1 do ду a tak до» 
świad- 


Wy sóość ATMOSFERY. 
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a%iadczenie tò, rozmaitemi odniteniane 
fpofobam: „okaziuić zawfze, że fpręży- 
fiość 1 rozżrzedzonego* powietrza sda 
йе tak ma, tak" sę ltość onego, gdy бе 
ftopień ciepła' nie. odieńia:” 


„bym PETEA łatwo fam WPan uwa- 
Бүр! Że ten ftofunek'nie wy padałby, po-- 
ftę рйїас aż do oftatqich granie Atimosfe- 
гў, gdzie powietrze 2. те" ieft 
ściśnione, ale w fw ym m: aturalnym zoftaie 
Наше, а naftępnie więcey rózfżerzyć йе 
nie ullue, Tubo телее zawfże pewną 
ima geftosć ; gdzie Хате wprawdzie ieft 
fprć Żyltym, ale bynaymniey żadńey у 
rczfzerzenia бе nie okazwie, Бо hiemafz 

 obcey przyczyny, Ftóraby. ore geftfzym 
czyniła тале tz’ йайгу. Uczy atoli 
doświadczenie, że Regiłę Mariotta iw 
йау wyżfzych?! Gór 'mierzeniu za funda- 
fent beśpi вве półożyć ńńożna, czyli 
Że w йо] niu. góftóści,, który Ha Atmo- 
sfera aż dó'więrźchółków 'sór mmywyż- 
Pyr, bynayinhieg ЕКЕ iGd prawdy 
nie'odchodzi ER naydofkónaMżetmi iawet 
pówret! zneni рот рат iefcze nie doka: 
zańo tedo, aby fię'więcey iik rqóo” razy 
rozrzedziło * „powietrze, a паке tey 
granicy może АКЕ do tych czas piedo- 
беш 20р еше: -Zekice Пе przeto, że po- 
wie- 
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wietrze 1400. razy rządfze, od tego, kto- 
rym nifko oddychamy na ziemi, żadney- 
iuż wiecey nie okazuie fiły rozfzerzenia 
Пе, .i przeto.w {wym naturalnym zoftaie 
ftanie, Można ztąd Atmosfery wyfokość 
oznaczyć. nieiąko. Bo ieśli powietrze, na 
oftatniey Atmosfery granicy, . prawie 
1400. razy rzadfze ieft od dolnego ną 
brzegu morza, idzie tylko о wynalęzie- 
nie w iakiey wyfokości nad morzem At. 
mosfera 1400. razy ieft rzadfzą od dol- 
ney, „Mogą WPanu między innemi po- 
fiużyć do tego obferwacye Pana de Sauj= 
Jure, Fizyka ftławnego ,. iefzcze żylącego 
w Genewie, który uważył że na Mont- 
Blanc w Sabaudyi, у wyfokości 225 

fążni Parygkich nad morzem, ftało Baro- 
metrum na 16 calach.i niefpełna iedney 
linii. Gdy bowiem. śrzednia barometru 
wyłokość na brzegu morza 28. calow 
uczyni, a,28. do 16. tak Пе maig, iak 
7. дод. lub д. do 23, mufi. gęftość powie- 
trza „w. podwoioney .wyfokości · Mont- 
Blanc takfię mieć, podług reguły, Ma- 
іона, 40 gęftości onego, nifko nad mo- 
rzem, iak 27 йо 7,czyli.prawie iak r. do 
3; w wyfokości. cztery, razy więkfzey 
9d rzeczoney góry, іа». do 9; w ośmkro- 
tney, iak т. do-.81;a w więkfzey czterna- 
Ќо razy, iak т. do 2187. I przeto w wy; 

foko: 
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fókości cztermaścię razy więkfzey 3 od 
tey, która 2257. fążni uczyni, mufi At- 
mośfera więcey iak' 4000 razy bydź 
iządfźą od dolney przy ziemi. Jeżeli 
таё na iedną milę 3800. fążni weżńiiemy, 
uczyni wyfokość Mont Blanc podwoiona, 
dofyć blifko $3 iedney mili. Weż МРап 
tę wyfokość fiedm razy, 2 naftępńie wy- 
fokość /Mont-Blahc razy czternaście, а 
wypadnie Ci 82 mili, i okaże бе, że сиѓа 
wyfokość Atmosfery ziemi nafzey. podłig 
wfzelkiego : do' wiary, podobieńftwa, te- 
dwie 8. Geograficzhych mil uczyni. 


Не przeciwnie dolne, którym” od< 
dychamy , powietrze zgęftwieć można, 
ńikt iefzcze dotąd, z pewnych і nieza- 
wodnych doświadczeń, dóyść nie mógł. 
Zgęftwiano ie czafem więcey nad 30. 
rązy, a zawfze przecie było płynne, tak 
iak i przy naytężfzym mrozie bywać: 
żwykło; chowano zgęftwione w wiatrow- 
kach wciąż przez lat kilka, a nigdy nie 
doftrzężono tego, żeby fprężyftość one- 
gó z czafem ofłabieć miała przez to gwał- 
towne ściśnieńie. Dolne powietrze i 
fłaba nader fita zńacznie Ścifnąć może. 
Każde ciało,które йе wśrzód niego рге- 
dzey nieco porufza, żgęftwia przez to 
znacznie powietrze przed foba, że, ie 

pcha 
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pcha, przed бе. Tylne Pszeciwme, роз 
уеге, rożfzerząjąc fie w- te mj у (са,; 
które ciało za fobą Próżźhemi„zojtawia,, 
tyni. famym rozrzedza lię, Ze zas fkupione 
Powiętrze zawfze prze mocniey, jak roZ- 
rzedzone, роу аје z tego: nierównego 
parcia. nie tylko bieg powietrza: w- Којо 
ciała, poty w tył z przodu: dążąty,. póki 
Пе ciało porufza; ale: rodzi Пе razem i 
орох porufzenie: ciała olłabiai cy, „nieu- 
ftannie,, rciało odpychaiący Jett w tym 
powiefrzė do wody podobne, i dla tego 
też, gdy.wrefzcie równe fą okoliczności, 
takie ciała wolniey*fię iw him porulza- 
ią , które z przodu i z tyłu Га fpiczalte. 


Gdy, WPan. „ciało iakie dziel. fż na 
części ,. .pomnażafz :Przez to, lego, ро- 
wierzchnie, bo fie za kazdym przedzia= 
łem dwie nowe. powierzchnie formiią, 
Jeżeli przeto cząftki; do całegą ciała ią 
podobne „ieżeli tak Пе właśnie porufza- 
ią w powietrze, iakfię pierwey cale po- 
rufząło ciało; іе zawtze fumma powierz- 
chni, które części z przodu i z tyłu ро» 
wietrzu podają, więkfzą , од ewierzchniey 
lub Гройпіеу powierzchni , którą wprzód 
całe podawało ciało Doznaią Więc.czę-, 
ści więklzego w RO wietrzu . odpom,. iak 
całe cialo : а zamiafi tego, żę w .miey-, 
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{сп bezpowietrznym równie prędko, iak 
to; upadaią, ieft ich fpadek wśrzód po- 
wietrza powolnieyfzy. ' Możefzfię*WPan 
o tym bardzo łacńo przeświadczyć;: gdy 
kawał drzewa na wióry” porzniefz:, lub 
też ;zfzytą kfiążkę otworzyfz i wydrzefz 
z niey karty. Wióry bówiem i Karty 
daleko fpadaią wolniey, iak cały kawał 
drzewa, lub kfiążka: Dla teyże'właśnie 
przyczyny małe kulki. fpadaią powol: 
niey iak wielkie 2 iedneyże( materyi. 
Rozważnie mówię z iedneyże materyi; 
bo: przy ciał fpadaniu.w powietrzu “wiele 
zależy od materyi, z iakiey fẹ zrobione. 
Pióra bowiem, wełna i inne lekkie ga- 
tunkowo ciała, fpadaią w równych*'wre- 
fzcie okolicznościach zawfze wolniey, iak 
kamienie, krufzce i inne gatunkowo 
ciężkie materye, gdyż pierwfze, 'iakem 
iuż WPanu powyżey namienił; więkfzą 
część ciężaru (wego na powietrzu tracą, 
iak oftatnie. 


Ale naybardziey opor powietrza 
predkością pomnaża fię. * Rośnie on nie- 
uftannie, a do tego w itofunku więkfzym 
daleko od:predkości, gdy ciało iakie со 
raz prędzey wciąż bieży. Uczy doświad- 
czenie, że gdy kule przez powietrze le- 
cą, rośnie орог powietrza, iak- kwadrat 

ich 
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ich prędkości. Jeżli iaka: kuła dwakroć 
prędzey leci, iak pierwey; doznaie wśrzód 
powietrza cztery razy więkfzego odpo- 
mi; ieżęli trzy:razy tak prędko, będzie 
орог, razy: więkfzy, iak był przy po- 
iedynczey prędkości. i t-d. Harmatnia ku- 
la, 2 działa wyftrzelona, takiego dla 
prędkości fwoiey: doznaje odporu powie- 
trza, tak one /gwałtownie przed. fobą 
zgęftwia, za fobą rozrzedza, że częfio 
ludzi obala, gdy blifko nich przeleci. 


Podobny przykład wielkiego izge- 
ftwienia powietrza fzybkim porufzeniem 
lot nam ptaftwa wyftawia. Nie godnaż 
to rzecz. podziwienia, że twory. prawie 
tyfiąc razy gatunkowo cięźfze od powie- 
trza, nie tylko Пе wśrzód niego utrzy- 
muią nie fpadaiąc, ale nawet podnofzą , 
i znaywiękfzą zręcznością ku wfzelkim- 
ftronom porufzać mogą? Łatwość. którą 
zgęftwieć można powietrze, i fpręży- 
ftość , zgęftwionego, Га prawdziwą przy- 
czyną tego dziwnego. widoku. Gdy fie 
bowiem-, powietrze pod ciałem iakim 
zgęltwi , а nad nim razem rozrzedzi, mufi 
ciało w. górę fięspodnofić ; bo parcie fpo- 
dniego powietrza więkfze ieft od parcia 
zwierzchniego. Daymy na to, że różnica 
parcia tyfiączną tylko część całego parcia 

; powie- 
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powietrza wynofi, mufi to parcie blifko 
przy ziemi; gdzie każda pówierżchnis 
Форе kwadratową maiąca, śrzodek Bid- 
тасу więcey iak '2000. funtow ciężata 
Atmosfery znofi, więcey iak 2: finty 
na każdą ftopę kwadratową uczynić. 
Orzeł żatym śrzedniey wielkości, wy fta- 
wialący powietrzu : rozfzerzonemi fkrzy- 
dły płafzczyznę więkfzą nad 7. Пор 
kwadratowych, mufi w tych okoliczno- 
ściach fiłą więkfzą od тд. funtow w gó- 
rę bydź pędzońy. Gdy więc fam tyl- 
Ко 8. funtow waży, podnofi go w górę 
а 6 funtom*wyrównywająca. Lecz 
zgęfzcza w rzeczy Ташеу orzeł powie 
trze pod fobą , a rozrzedza to, 'które-ieft 
nad nim, 2 góry w dół porufzaiąc fkrzy= 
Ча; ta 245 zgęftwienia odmiana те 
wielką, bo bardżo fzybko robi fkrzy- 
dłami. (W ogulności zaś dała natura 
ptafiwa wielką fite w fkrzydłach, aby 
niemi prędko robić i powietrze dofta» 
tecznie zgęftwiać mogło. 'Rozfzerza бе 
w prawdzie znowu powietrze, gdy 
ptak fkrzydła podniefie, ale przecie to 
porufzenie, które raz wżiął ku górze, 
nie zaraz z tyim uderzeniem uftaie, i 
naftępnemi razy zgęftwionego powietrza, 
albo Пе pomnaża bardziey , albo utrzy» 


» mie. przynaymniky. Lecz im йе wy- 
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2еу ptak w powietrzu wyniefie, tym 
fie te razy zgęftwionego” powietrza w 
równych okoli licznościach ftaią  fłabfze- 
mi, tym mu też trudniey wyżey iefzcze 
wynieść fię, 
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Go WPan ftyfzyfz dzwięk dzwoni, 
lub też innego iakiego ciała, porufzaią 
йе” wtedy ,wnetrżne części ucha WPana. 
Mocnieyfze nieco tony fprawuią to ña- 
wet, żedzyby w oknach; naczynia ze 
fzkła tobione, i inne ciała, trzęfą Пе. Ka- 
Zdy więć głos, każde brzmienie fupo- 
пше. iakieś porufzenie, lub trzęfienie 
pewnego rodzaiu, które od brzmiącego 
ciała przez iakąś pośrzednią materyą Чо 
беһа WPana, dochodzi. Tą 245 mate- 
гуа ieft pówietrze , iakem iuż WPanu 
wyżey okazał. Gdy bowiem w koło cia- 
ła brzmiącego powietrze, wyciągniefz , 
i zabieżyfz temu, Żeby tod przez inne 
ciała, których Пе dotyka, niewzrufzało 
powietrza, w którym йе (im znayduiefzs 
zadnego wtedy niefłyfzefz głofu. Jeft 
więc „powietrze właściwą i prawdziwą 
tego, że. fłyfzemy, przyczyną; działaiąę 
w uchu nafzym,gdy wprzód pewnym (ро= 
fobem „od ciał brzmiących , albo dzwięk 
wydaiących, famo iet porufzone; 
j Ak 2 Ale 
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Ale wftrzęfienie takie zawfze pe- 
wnego potrzebuie czafu, aby przez po- 
wietrze przefzło. (Gdy przy brzegi 2 
tamtey ftrony Wifły biią pale, zawfże 
WPan z tego brzegu ү przód upadąiącą 
babę kafaru zobaczyfz, nim ufłyfzyfz 
uderzenie. Właśnie podobnie, gdy kto 
wieczorem w znaczney odległości od 
WPana zfużyi wyftrzeli, zawłze wprzód 
błyśnienięe zapalonego prochu fpoftrze- 
żefz, a w chwile dopiero huk ufzow 
twych dóydzie. Te doświadczenia oka- 
zuią oczywiście, Że głos i brzmienie 
daleko fi fię wolniey rozchodzi, iak światło. 


Z rozmaitych doświadczeń, oka- 


zuiących prędkość rozchodzącego йе 
głofu, te między naypewnieyfze i nay- 
dokładnieyfze policzyć można, które R. 
1738. 139. we Francyi ' czyniono. Wfzy- 
ftkie dawnieyfze doświadczenia, w tym 
rodzaiu fą bardzo niedofkonałe , iuż dla 
tego, że za małe odległości były, w któ- 
rych prędkość rozchodzącego fie głofu 
uważano; iuż też że czafy, w których 
głos te odległości przebiegał, nie były 
dofyć pilnie doftrzegane. Gdy bowiem 
w iedney fekundzie głos przefzło 1000. 
ftop przebiega ; trzeba w małych odle- 
głościach, chcąc prędkość ер do 
a2- 
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kładnie wynaleść, czas nie tylko w са» 
łych fekundach, ale i w częściach fekund 
udeterminowąć. Ponieważ zaś nayczę- 
ściey bardzo to ieft trudnym, wypadą 
nieuchronnie, bardzo wielkie odległości 
kilka 1000. ftop wynofzące obrać; w 
których pół fekundy dodać, lub opuścić 
możńa, nie popełniaiąc przez to ;2па- 
cznego błędu. Tak fobie poftąpiono we 
Francyi. Obrano z razu odległość 14636. 
a potym 22572. Paryzkich. fążni. Na 
abu końcach tey linii, i na niektórych 
pośrzednich mieyfcach, poftawiono har- 
maty, których błyfnienie, gdy wyftrze- 
lano, wfzędzie w nocy wyraźnie widać 
było. Stali. wfzędzie zręczni obferwa- · 
torowie, z dolkonałemi i zgodnemi 2 
fobą aftronomicznemi zegarani , którzy 
dokładnie ten moment, gdy wyftrzela- 
no, lub proch zapalony błyfnął, 1 ten, 
gdy huk dał Пе "fłyfzeć , uważały. Po- 
wtórzono kążde doświadczenie po kilka, 
razy,i wzięto potym z rozmaitych Śrzo- 
dek. Dało fię tym fpofobem widzieć, 
де światła i naymniey zifacznego. mo- 
mentu do przelecenia mil kilku nie po- 
żrzebowało, głos zaś przy fpokoynym 
powietrźu odległość 14636. fążni w 845 
fekundy przebiegał , aodległość. 42572. 
w 130. fekundach, Ale że razem uwas 
Zato, 


апоу iż głos w równym слабе równe 
odległości przebiegał , wniefiono z tego, 
де w ogólności odległość, 


którą głos w 
) wypaść 
їйї, kiedy бе hezba fążni przez li zbę 
ndleżących do tego fekund rozdzieli: U- 
biegł żatym w pierwfzym thoświądtzeń 


iedney.  fekundzie przebywa, 


CSU gios w iedney' fekundzie 1039. 
ftop Paryzkich i nieco więcey, w. dru 
gun 2а5 ro4r$ йору. 


W krziach gorących rozchodzi fię 
głós powfzechnie: prędzey, gdy“ okoli- 
czności wrefzcie fa równe, iak w zim- 
nych, 'i przeto pewną żdaie Бе, że roz- 
rzedzenie powietrza mogące z ciepła, 
dub innych iakich przyczyn pochodzić, 
prędkość onego pómnaża. -Zdaie бе po: 
dobnież, że prędkość _ ооа przez wię- 
kfzą powietrza fprężyftość pomnaża йе, 
czyli gdy Barometrnm wyfokość mą 
więkfzą.. W południowey: bowiem Ame- 
ryce przy mieście Kwita przebiegł głos 
w iedney fekundzie ftop 1050. na wy- 
ipie zas Cayćnhe' йор Paryzkich trot: 
Ta wielka w prędkości głofu różnica, 
zdaie fię nie tak z różności ciepła, któ 
те na wyfpie Cayenne nie ieft znacznie 
więkfze, tak w Kwito iak raczey z zną- 
czney różnicy w wyfokości Pm are 
pocho- 
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pochodzić, która уу Kwito tylko зб. a 
na wyfpie Cayenne 28. Paryzkich calow 
uczyni. Niektóre nad prędkością roz- 
chodzenia fię głofu, czynione. we Wio- 
fzech doświadczenia, potwierdzaią to 
mniemanie; a ieśli wę Francyi, różni- 
ca blifko 8. linii w wyfokości Barome- 
tru, zdała йе żadney w/rozchodżeniu 
fig głófu: nie czynić odmiany, "mogło 
bydź, że fpodnie tamże powietrze, gdy 
nifko ftało .Barometrum, -rzadfzym było, 
jak gdy to podniofło йе wyżey: Tym 
czafem godnaby tego rzecz była,. aby 
w tey mierze więcey czyniono doświad- 
czeń. W tych bowiem, które robiono do- 
tąd, niedofyć miano uwagi na zgęftwie- 
nie i fprężyftość dolnego powietrzą. 


Wrefzcie uczy nas doświadczenie, 
że przez mglifte powietrze, ba nawet, 
gdy defzcz pada, równie prędko głos 
przechodzi, iak przez czyfte w czafie 
pogody. Lecł wiatr częfto bardzo zna- 
cznie. w prędkość onego wpływa. “Во 
ilekroć wieie z głofem, predkości: iego 
przyśpiefza, ilekroć zaś przeciwnie, 
fpóźnia iego przybycie. Trzeba w ta- 
kim razie prędkość. wiatru wynaleść 
ofobnó, a dopiero onę do głofu prędko- 
ści przy cichym powietrzu анган 
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od, niey: odciągnąć, аруз mie 
w-cżzafie wiatru Gdy ni p. dia 
wietrzu fpókoynyt. co fek 
przebie ega S przeleot ой 

tym; czafie 40: 

1080, a przecińykosź 
ko ftop 1000. w 


г por 
нада w: slide 
z wiatrem: (w 
ор przechodzącymi) 
takiemu wiatrówi styl- 
fekundzie. Nadto па» 
tęża fię głos'wiatrem 
chodzi; flabieie|, gdy przeciwko onęmu 
idzie, a:ten йе: od pPrzyśpiefzenia, 
lub ipóźnienia prędkości głofu bardzo 
różnić палу, Fak czefto W Pan. dzwó: 
ny, które iwzgledem: ciebie na pyłnoc 
leżą å wtedy tylko Ву бу 2 gdy: wiatr 
wieje zpułnocy, a przeciwnie пів у- 
lzy íz: leżących na południe, 
blizfzych daleko, 
wieie , 


# 59у. 2 nim przy- 


choć 
Lecz jeżeli wiatr tak 
że dyrekcya iego, głofiu dyrek- 
cyą: pod pn уз kątem przeci na, nie 
odmienia w tedy,i iak uczy doświąc dczenie, 
ani predkości, аш mocy: onego. 


Rozchodzi бе głos wżrów nych okó- 
licznosciach z równą prędkością , czy 
ieft fiaby, czy mocny, czy cieńki, czy: 
gruby. <W yftrzelono z wielkiey 1 małey 

roni raz po raz, aw prędkości rozcho- 


dzenia ће huku po powietrzu żadney 
nie znaleziono і óżnicy. 


бел aa 
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Wiadomość prędkości głosu czę- 
fto pofłażyć może, do naznaczenia od- 
ległości pewnych "obiektów, choć nie 
zupełnie dofkonale. Widzisz WPan 
n.p,błyśnienie wyftrzelaiącey Harmaty, i 
fłyszesz na to huk we dwie sekundy, 
przy spokoynym' powietrzu Sprawie- 
dliwy z tegoczynisz wniosek, że miey- \ 
sce na którym ftoi harmata, przeszło 
25000. Жор od WPana ieft oddalone. 
Таке odległości 'pomiarkowanie czę- 
Ro, zwłaszcza na morzu, barzo pożyte- 
eznym być może. Sądziemy podobnie о 
odlęgłości piorunu 2 czasu, który тіе« 
dzy błyfkawicą, a grzmotem , ubiega. 


Wszyftkie ciała , tak się względem 
słosu maią, iak przezroczyfte materyę, 
względem światła. Przechodzi głos przez 
nie, i przechodząc fłabieie. Gdy lu- 
dzie w izbie zamknietey głośno rozma» 
wiaią , fłyszesz to WPan na dworze, lu- 
bo” nie tak wyrażanie, ‘iak gdy izbę o- 
tworzysz. Właśnie podobnie, chociaź 
nieco fłabo, fłyszał Nollet, gdy się zu- 
pełnie w wodzie zanurzył, wszyftkie to- 
ny, i wszyftkie fłowa, nad nim wymó- 
wione. Uważył 'on razem że głos, W-sa- 
mym tylko przechodzie z powietrza w 
wode fłabiele, Słyszał bowiem wszyftko rós 

wnię 
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prawie wyrażnie , czy ucho. iego na 3 | 
INNE йору pod wodą było, czy też na 3 ca: \ 
| le. Łuk 
| о? 
| To. przechodzenie uformowanego k 
|| iuż w powietrzu tonu, przez inne ciała, | 
у rozróżnić Рап mufisz od tego rozcho= р 
dzenia się drzeń brzmiącego ciała; przez 1 
| inne rzeczy , których się dotyka. W tych ( 
N | bowiem ciałach formuie fiẹ ton, rozcho- ШҮ 
dzi, i częfto ieszcze mocnieyszy Пе dta- Ж. 
ie, iak ten , który powftawszy w powie- | vy 
Ma trzu samym, przez nie bieży, a-w in- g 
| пе materye wchodząc, zawsze fłłabieje. | d 
W czafie woyny fiedmioletniey, gdy do; | t 


bywano Fortecy Munfter, w odległości 


| c 

| przeszło mił. 20. doświadczyłem tego, { 
| Że -każde ftrzelenie bateryi wyrażnie fly- ГЫ 
| szeć można było , ucho przyłożywszy do 1 

ziemi ‚iw powietrzu zaś bardzo fłabo ro- Б 

zeznane być mogły. Właśnie podobnie | 

przyłożywszy ucho: do: койса iednego , Ж 

chociaż długiey belki, każde uderzenie e | 

w drugi koniec szpilką, mocno'i wyra» t 


Żnie fłychać. "Lecz gdy z boku kto szpil= | 

M ką drapie po belce, nie cznie nic prawie 
; ucho, do drugiego boku przyłożone , lu= 
1 bo szpilki daleko ieft bliższe. 


Dzwięk: 


Głos rozchodzi бе w powietrzn'za* 
wsze w proftych liniach, Przeświadczą 
ñas o tym *doświadczeńnie tak mocno, 
że zawsze brzmiącego ciałą, w tey szu- 
Кату dyrekcyi, w iakiey-głos w ucho 
nasze wpada, i w powszechności póło- 
żenia obiektów, fuchu tak właśnie foz- 
różnywamy ,iak okiem w dzialnych-rze- 
czy pozycyą ` Słyszemy wprawdzie, tuż 
n-p. przy murze ogrodnym ftoiąc, głos 
2 drugiey ftrony muru w ogrodzie mó- 
"wiących , ale tò nie dla tego, że się 
głos w linii krzżywey nad murem rozcho- 
dzi; ale że przez sam mur przenika 
tak, iak byśmy światło w ogrodzie wi- 
dzieli, gdyby mur był szklanny. Wła- 
śnie dla tego , Że głosu promienie ieże- 
li tego wyrazu użyć można, są profte , 
rozchodzą бе co raz bardziey, a głos co 
raz barziey fłabjeie > im daley Бе od 
brzmiącego ciała odsuwamy, także i nay- 
większych Mozdzierzy ftrzelenia, nie 
flychać daley, iąk na 20. kilka mil. Prócz 
tego rozchodzi fię głos w gorę, w ЧОЁ 
1 na wszyfłkie ftrony , podobnym sposo- 
bem ; chyba że rozmaita gęftość powie- 
trza w tym така uczyni rożnicę. U- 
ważano bowiem na wierzchołkach gor 
wysokich , żę w‘ zówney' odległo- 

ści 
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ści, mocniey iłacniey głos ufłyszeć mo» 
па, gdy Z gory z rzadszego powie- 
trza, w gęfisze przechodzi, iak gdy z 
dołu i-dzie w gorę. 


422 
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МЇ ож йе WPań spodziewasz , Że 
Cię teraz zabawię , tych widoków opisa- 
niem, które Пе z wyziewów w Atmo- 
sferze rodzą. Prawda : że te napowie- 
trzne: fkutki natury nad to są Znaczne, 
abym one mógł pominąć milczeniem; ztym 
wszyftkim przeświadczony ieftem , że so> 
bie WPan ich przyczyn, dokładnego wy- 
obrażenia póty uczynić nie zdołasz , po* 
ki wprzód natury wyziewów, ognia, a Oso- 
bliwie Hlektryczności, nie poznasz do= 
fkonaley. Elektryczność ieft to fita, któ: 
та w pewnych okolicznościach , we wszy- 
ftkich prawie ciałach , ale szczegulniey 
mocno w Atmosferze, znayduiemy. Ze 
zaś” ta elektryczna materya, równie(w 
płomieniu i ogniu , iak w wyparówaniu 
я rozpuszczaniu ciał w ogulności, bar- 
dzo działać zdaie бе, żatrudnie przeto 
WPaną, nayprżód doświadczeniami ele- 
ktrycznemi, które Cię i nayżywiey 0 
bytności, i własnościach owey materyi 
przeświadczyć potrafią; i przez 5 Ża: 
a= 
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ftanowić uwagę yw Pana, i zao ftrzyć. cie 
kawość zdóła ią, 

Jeżeli WPan kawałek bursztynu 6 
żukno suche potarty nieco ; do włosów, 
papieru kawałków , nici, iiaqych ciał 
lekkich,przybi iżysz; uyrzysz, że bursztyn 
do fiebie „cała te przyciągać będzie Wła- 
sność ta bursztynu, już i daw nym Grekom 
znajoma, gdy potym i w wielu innych 
ciałach doftrżeżoną była, nazwano ро» 
dobne» ciała . Elektr yczńemi ; własność 
zaś ową, za potarciem ok: BAY AGA AL ТЕ 
leki ;cznością «dla tego, że fię ięzy= 
kü Greckim bursztyn Elektron nazywa: 


Szklanną turę , lafkę fiarki lub laku, 
fłowem każde w ogiilności 


ciało , dosyć, gdy ieft suche , 
trzeć ręk 


elektryczne 
suchą pð- 
1, aby Пе w nm obudziła ele- 
ktryczność , cz yli, aby Пе wyelektryzo- 
Wato- Bedzie to ciało wtedy lętkie ciat- 
ka naprzemiany , zrazu przycią арас, po- 
tym odpychać, od-fiebie; а gdy W Pan 
do niego zbytnie palec zbliżysź , będą 
ż..niego wypadać drobne, w ciemności 
świecące , i trzafk: aiące ifkierki., które раз 
lec WP. псгціе.: Mx )żna w prawdzie inne 
ciała równie:trzeć dobrze iak szkło, śiar= 

kę it.d. ale przez to pocieranie ; albo бе 
tic wcale nie elek tryzuią,albo tylkow ре 

wnych oko 


«= 
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okolicznościach - cokolwiek , 1 takie 
ńieeclektrycznemi ciałami zowiemy. 


Gdy WPań u końca iednega  iakiey 
rury sżklanny , drut z kulą metalową u- 
mocnisz „a potym rurę tarciem wyele-' 
ktryzuiesz, nyrzysz , że razem drut 1 
kula są elektryzowane, i lekkie rzeczy 
ciągną Чо fiebie: Lecz gdy zamiaft dru- 
tw sznurek wezmiesz iedwabny', nie 0- 
każe kula żadnego elektryczności zna- 
ku, chociaż szklanna rura wyelektryzu- 
ie się. з Są więc pewne ciała, które, iak 
drut metalowy, z ciał wyelektryzowa- 
nych, gdy fięich dotykaią, elektryczność 
przyimuią, i elektryzuiąfię przez udziele-, 
nie. Tę udzieloną elektryczność od pierwia- 
$śłkowey , iaką. ieft?elekttyczność Кап 
пеу rury, tarciem tub innym: sposobem 
bez śzrednie 'wydobyta, ,' barzo. ró- 
2116 potrzeba. :Ү kuli metalowey ʻe- 
lektryczńość іе udzielona , bo йе kula 
dotyka drutu, a ten od rury. elektry- 
czność bierze, Przeciwnie teź są 1 ta- 
kie ciała , które iak sznurek iedwabny, 
za dotknięciem się %їаї elektryzowanych, 
nie elektryzuią fię natychmiaft znacznie. 
Owe ciała, które elektryczność przy 
dotknięciu fię ciał elektryzowanych , za- 
гаг w siebie przyimuią , zowiemy przewa* 

Zia 
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dzącemi ; te zaś, które iey: bronią: wey- 
sd nieprzewodząceini. \ Gdy Пе ciało 

akie, wkoło nieprzewodzącemi ciałami о- 
£óczy , asźadnego przewodzącego nie do: 
tyka, ле w tedy samotne, czyli. wyłą: 
czone: 


Jasniey' WPanu daleko żachodzącą 
różnicę między przewodzącemi,. a-nież 
przewodzącemi ciały:, okaże.machina e* 
lektryczną, -iak ńatarta rura szklanna. 
Ma taka machina za zw yczay taflę szklan= 
ną, lub: kulę , albo też wydety ze'szkła 
walec A (Fig 39 ) poty m pew nego ga 
tunku do CIA poduszki B. Szklanne 
bowięm one ciało; trąc figę o te poduszki; 
w tym gdy Пе obraca „na bywa elektry« 
czności pierwiaftk Owey. Nad to: maie- 
szcze relektryczaa mąchińa metalowego; 
i do walca podo! dnego przewodniką С, któ: 
ry się pierwszym konduktórem n nazywa. 
Nie dotyka fie ten.wprawdzie szkła trą- 
сето йе „ale iednym szczęgulnie końcem 
bar rzo ieft do niego zbliźo ny;z tym wszy 
f.kim , od szkła.elektryzuie йе przez”u* 
dział „Ciak doświadczenie uczy ) ieśli 
ieft osamotniony. - Lecz: Кого WPan do 
niego łańcuch iedn ym końcem na ziemię 
spuszczony | przy берү: lub też prze- 
wodniczemi ciały połączysz go 2 216+ 

mią 
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mią у nie przyimuie elektryczności przez 
udzielenie, a tę utraci przez złączenie 
Йе z ziemią , którą miał, bedąc wyłączo- 
ny. Ztąd.zaś, pokązuie Пе oczywiście, 
Że ciał elektryczność sprowadzona w 
ziemię ,. rozchodząć йе po niey, wcale 
йе ftaie nieznaczną i niknie. 


Należy więc niezawodnie: -pówie» 
Туле, do ciał nieprzewodniczych, Gdy» 
by bowiem elektryczność przewodziło , 
Zawszeby i4 2 pietwsżegó końduktora 
sprowadzało w ziemię | niszcżyło. , Ale 
{кого WPan'sam na żtemi” ftoisz, а тека 
pierwsżego © uymiesz konduktora ‚1 nie 
da fię oń naelektryżować ‚ choe mathi=. 
пе kręcić kążesz: < Jeftowięc ciało WPa- 
па ż gatunki: ciał takich , które elektry- 
cziość przewodzą. Można i inńych, ciał 
doświadczyć pódóbnym sposobem, Jė- 
żeli będąc wyłączone , zaraz za dotknię- 
ciem, Пё pierwszego konduktora: elektty- 
czność od niego przyimuią , ieżeli uięte 
ręką , aido pierwszego: kónduktora przy- 
łożone , natychmiaft. przez ciało WPana 
elektryczność w ziemię przepufzczaią , 
są ciałami przewodniczemi, inaczey zaś 
nie: HiL 


Ой» 


Bb 
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Odkryto tym sposobem ,! że szkła, 
porcelana, i wszyftkie. szmelce, bur- 
sztyn , Gummilak , i wszyftkie żywiczne 
materye , kamienie drogie, siarka , hå- 
łun, sol kopalna , suszone drzewo ; 
о, iedwab , bawełna, wełna ,: piora, 
włosy , kości, nici, papier, cukier , 
powietrze, oley, popiół , wiele twardych 
kamieni, rzdza' metalów, i rozmaite in- 
ne ciała nie przewodzą Elektryczności. 
Przeciwnie do-przewodniczych ciał na- 
leżą wszyftkie metale i pułmetale „kru: 
szcze nawet,ieśli wiele metalu maią w 
sobie, nadto węglę, woda, w$szyftkie 
płynne materye , powietrze i oley wy- 
iąwszy , Jaspis , Guma , Granat, Lazuli, 
Agat, Turkus; niektóre soli gatunki, dym, 
para palących йе lub gotuiących mate- 
дуі, i ted. 


Ciała nieprzewodzące częfto 50° 
rącość przewodzącemi czyni, a prze- 
wodnicze, przeciwnie z mrozu czafem wła» 
sność przewodzenia tracą. $zkło rospa- 
lone tak'dobrze, iak metal, elektryczność 
przewodzi, a lod i śnieg, przy miernym 
zimnie elektryczność przewodzące „mróz 
natężonyczyni nieprzewodniczemi.Iszkło 
nawet zimne , zwłaszcza gdy ieft świeże, 
częftó dosyć znacznie na powierzchni 

BWO* 


swoiey elekttyczność przewódzi. | Wrest 
ście уѕлу е. : ciała, wodę , lub inne 
przewodnicże materye zawieraiące w 
sobie , przez te materye , przewodzą. 
cemi ftaią Пе niniey | lub więcey.  Dlą 
tego. zielone! zioła , surowe mięso, mo- 
kre, drzewo , wilgotna ziemia , i t: d: 
przewodzą elektryczność: “Nawet i пау» 
lepsze; szkło. gdy ieft wilgotne, prze: 
puszcza ata 'swey powierzchni elektry- 
czność., (Trzeba zatym wszyftkie ciała, 
przez Пе ; nie przewodzące, Та ғап: 
nie przewodzących, maiące fiużyć , dos 
brze oczyścić , wysuszyć, a czasćm паз 
wet. natężąnym ciepłem od wszelkiey 
wilgoci uwolnic. 'Swieże zielone drze” 
wo те ciałem dobrze przewodzącym, 
ale fkoro ie WPan w piecu piekarikim 
wysyszysz, traci tę własność. Spal ie 
У Рат nawegłe, a zobaczysz, że ay» 
częśgiey znowu uelektryczność przewo- 
dzić będzie . Bywa to bowiem, że cza» 
semn węgle mało со własności przewo- 
dzenia maią , czasem zaśnie przewodzą 
wcale. Jeżeli WPan iakonieś te wedig 
na popioł spalisz, będziesz miał z ро: 
piołu nieprzewodnicze' ciało. 


Uważ WPan' z tego , iak niepewne 
granice między „kk Reo gia» 
. z 
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łami, a nieprzewodzącemi, Nie masz 
żadnego między niemi, któreby ze wszech 
miar dofkonale przewodziła , lub nie 
przewodziło elektryczność, ale mniey- 
sza lub większa zdatność przewodzenia 
ftanowi ich naturę. ' Niektóre tak 21е 
przewodzą; że ie'za śrzedni gatunek 
między przewodzącemi a nieprzewodzą- 
cemi ciałami, czyli zawpół-przewodnicze 
poczytać możra.Do tych należą: Marmur 
alabafter, szylkret,kość Słoniowa, achat, 
sucha fkora, pargamin, papier, i suche na- 
wet drzewo. Bo drzewo mokre, należy do 
ciał przewodniczyćch ; w. piecu mocno 
wysuszone, do tych które nie przewo- 


dzą; zwyczaynie zaś wyschłe do ciał 
wpoł- przewodniczych. 


Wszyftkie snieprzewodnicze ciała, 
które nacierać: można , tarciem elektry- 
zuią Пе, i elektrycznemi przeto okazi- 
ią, Przewodnicze przeciwnie są nieele- 
ktrycznemi, i gdy ie WPan, reką iedną u- 
лее, drugą iakożkolwiek bądź nacierasz, 
nie daią Пе naelektryzować. © Ale nie- 

odobnaby też była, aby w takich oko- 
ои А iasne 'elektryczności' znaki 
ókazały, gdy ta, iak tylko fię w nich 
wzbudzi, z nich w ciało WPana, a 2 te- 
-go w ziemie , spływa i niknie. r i 


s 
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żeli „\/Рап ciało przewodnicze wprzód: 
osamotnisz, a. w tedy dopiero. o inne 
ciało „iakie elektryczne trzeć poczniesz, 
naelektryznie fię , chociaż fłabo. Słowem 
mówiąc: cała różnica między elektryczne 
mi i nieelektrycznemi ciałami zdaie fię 
szczegulnie od zdatdości przewódzenia za- 
leżyć, i przeto też łatwoto każdy poymie, 
za co wszyftkie ciała, które trzeć mo- 
Żna , gdy nie przewodzą, są elektry- 
с2петі уа gdy przewodzą, nieelektry- 
cznemi; równie iak i to, dla czego fię 
tym barziey elektrycznemi okazúią , im 
fłabiey przewodzą elektryczność. 


Wszakże jak- przewodzące ciała, 
w pewnych okolicznościach, i pierwia- 
ftkową elektryczność przyimuią, tak wła- 
śnie - przeciwnie nieprzewodzące, і 
przez udzielenie , naelektryzować то- 
Żna, lubo powoli i z wielką trudnością. 
Rodzay też ten elektryczności nigdy tak 
iednoftaynie w nich йе nie rozchodzi , 
iako w ciałach przewodzących- 


Gdy WPan dobrą Elektryczną ma- 
chinę żywo obracać każesz, а twarz do 
szklannego ciała , w którym бе wiele 
pierwiaftkowey elektryczności roznieci- 
ło, przybliżysz, będziesz czuł w twa- 
rzy 


rzy ciakieś nadzwyczayne» swędżenie. 
Zdawać «ci fi będzie , kbyśfię twarzą 
paięczyny” dotykał, a razemruczuiesź zá- 

ach: osobliwy.» Геп zapach, rozeydzie 
fie nawet-bardzoznacznie poi calym pos 
koiu, ^ w- którym długo elektryżówano, 
w zwłaszczacieźli рокоу ieft mały. ' 
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W 'Ziąwszy: w ręke szkłanną ‘тиге ia- 
ką , możesz WPan letkie piorko po ро-+ 
koiu, gdzie Ci йе podoba ; pędzić przed: 
sobą , i mile fię tym przyiemnym zaba, 
+ wić doświadczeniem. '/Trzeba tylko, że- 
byś wprzód rurę suchą ręką potarłszy, 
dobrze naelektryzował, a dopiero па 
kilka:'calów przed nią piorko ną powie- 
trze puścił. Pociągnie je zrazu rurka da 
fiebie , a gdy przy niey przez czas kró- 
tki* powifi', zaczniecpotym być adpy- 
chanym. Jeżeli Рап tedy rurą, pior- 
ko ścigać poczniesz, wciąż przed nią 
ulatywać będzie , aby бе tylko przewo- 
dzącego iakiego nie dotknęło ciała. Ale 
w tym, gdy fię od rury oddala piorko, 
zawsze ku: niey iedną obraca ftronę , bo 
fię w nimiako nie dobrze przewodzącym 
ciele, nierównie elektryczność rozdzies `| 
lapa te części iego, które są naymo- 
спіёу naelektryzowane , nayfilniey Za». 
wsze odpychane bywaią: 


Fe- 
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Jeźli rurka„ieft gładką, a inna ia- 
ka osoba wezmie w rękę lafkę laku, po- 
tarciem dobrze wyelektryzowaną, pior- 
ko przed rurą uciekąiące, lak do fiebie 
przyciągnie ,gdy się- nieco do niego 2 
bliży ; i odepchnie ро nieiakim czasie. 
Tu dopiero mozna piorko lafką Јаки ści- 
рас , ale летаа; to rura szkłanna do sie- 
bie przyciągnie. Jeżeli WPan na to Z 
rurą gładką elektryzowaną ftaniesz па 
półtory, ftopy od tey osóby, która ele- 
ktryzowany: lak trzyma, a piorko się 
między wami'znayduie, zacznie na prze- 
miany, od szkłajdo laku, a od tego пож 
do szkła, piorko przelz tywać, iakbyście оз 
me wzaiemnie' do siebie rzucali. 


To dóświadczenie nie ieft czczą tyl+ 

- ko zabawką, alemozy. WPana. bardzo wa- 
Żney prawdy , że dwa mamy rodzaie e4 
lektryczności; 2 których iedna to po: 
ciąga , codyuga odpycha, i przeciwnie; 
Zwano z nich iedną zrazu szkielną Elex 
ktrycznością , a drugą żywiczną „dla te: 
go; że oltatnią nayczęściey "Ww: żywi: 
cznych ciałach znayduiemy, «Ale jaurą 
zeftartego szkła zrobiona nabywa iey; 
gdy Пе suchą potrze ręką. Jezeli МР, 
obu tych Elektryczności różnicę , iaśniey 
ięszcze clicesz wyobrazić sobie, ие суа 
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kawałki, korku , lub bzowego rdrzenia , 
i zawieś -ie naiedwabnych nitkach, aby 
tak usamotnione, czyłi wyłączone: były. 
( Fig:'38.) Na to gdy WPan ieden z nich 
zbliżysz.. do elektryżowaney szklanney 
rury„;drugi zaś do.elektryzowanego la: 
ku, oba źrazu przyciągane, a w króte 
* се potymod wspomnienych ciął odpycha- 
ne- będą. , Tuiuż obydwa kawałki przez 
udzielenie, są elektryzowane ; ale w ró- 
żnym rodzaiu. Jaktylko się ieden do'dru- 
giego zbliży, przyciągaiąsię Wzaiemnie, 
ale.lkoro się : dotkną. fiebie, i. elektry: 
czność swą złączą;,rrzeftaią natychmiaft ` 
wcale być elektryzowanemi. Y ztądteż 
iedną. z tych dwu elektryczności: radza- 
16ү; nazwano Klęktrycznością przez zbys 
tek (positiva) > drugą elektrycznością 
przez; niedostatek. ( negatiya) Jak bo- 
wiem-w rachunkach ilości pofitivą i ne- 
gativa, gdy Пе złączą » znoszą бе t gu- 
bią wzaiemnie, tak gdy obie te elektry- 
czności są połączonę,niszczy iedna dru- 
gą; lakby właśnie w iedney był zbytek, 
a.w;drugiey niedoftatek. Tę elektry- 
€zność, którey gładka Каппа rura , przez 
potarcie ręką nabywa, nazywamy Ele- 
ktryczność przez zbytek. Tę zaś , któ- 
ra'fię wlasce laku, roznieca, elektry> 
czność przez піејоҝаќек, : Dwa рггух 
5 16 


większe fiftki złota, na iedwąbnych nit- 
kach , blifko ору: długich zawieszóne 
wspólnie elektryznią fie; i pociągaią do 
siebie inne drobne złota listećzki , gdy 
WPań iednego %/nich*dotkniesz fię па- 
tartą gładką szkłanną тупга, a 'drugiego 
potartą lafką siarki , dub laku:' Kecz ie 
glina to do tanitegó lak, przyłóżysz, % 
rurkę szklanną dotego, tracą natych= 
miaft oba zupełnie elektryczność swoią. 
Właśnie. podobnie wyłaczony liftek zło- 
£a nie dale Пе naelektryżowąć , gdy: W. 
Pań razem do niego pofastą szkła rurę, 
3 talkę laku przyłożysz ; 


Oba teelektryczności rodzaie,mocno fig 
także i światłem różnią od siebie. Gdy 
WPan w ciemnym*mieyscu iakim, do 
ciała przez zbytek 'naelektryzowanego, 
szpilki koniec ołtry przybliżysz zwolna, 
uyrzysz w- репеу; blifkości na tym koń: 
cu okrąglawą gwiazdkę świecącą , lecz 
gdy go zbliżysz do:ciała' maiącego e- 
lektryczność przez 'niedoftatek, pokaże 
fię na oftrzu szpilki pęczek promieni ў 
ku ciału rozchodzących fię. 


Człowiek ' może йе osamotnić , 
czyli” uosobnić, gdy: na denku żywi- 
cznym, lub na ftołku szklańńemi nogra 

г mi 
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mi ópatrzonym ftanie. `- Је еїс w Руск 
okolicznościach «gładką “ze Szkła rutę”, 

tarciem > naełektryznie*; a, kto! ЙУ? 
zbliży do niego *gałeczkę: kórkową poż 

tartym lakiem przez ńiedoftatęk wyelę” 

łtryzowańą, będzie ona uciekać od tie? 

só, Szkląnna zasi rura” onę przyciggłie 
doó*fiebie'' Jeft wiec tu Człowiek” razem ' 
z szklanńą rurą elektryzowany ; ale ӨБӨ? 
ie”prźeciwiym sposóbem , to Ле оп! 
przeż niedoftatek , a rura przez żbytek. 

*Pym właśnie sposobem'i podusżki osa? 
motnić iióżna , ^о które бе trze elektry: 

czńa machina  Afe iak tylko to” WPan' 
czynisz, 'a potym iedne z wyłączonych: 

korkowych  gałeczek, do pierwszego 
przytkfiesz konduktóra,, drugą Zas dó 

poduszki , aż obie ódepchnięte będą ; 

źżaczną się gałeczki pociągać, wzajemnie 

do siebie zbliżone, i ftracą za dotknię- 

ciem йё elektryczność zupełnie. A tak 

% tym razie i tafla“ szklanna tęyże co 
kondńktór,  ńabywa' tarciem' elektry- 

CZnOŚCI; . Osamotniona "zaś elektryczna 

poduszka elektryzuie fi przeciwnie. 


| uetFe/ doświadczenia oczywiśćie to 

okazywać zdąią fie; że ieft jakaś materya, 

która przy tarciu fiędwiu ciał wzaiemnym, 

e iedniegy w drugie ciało przechodzi pł 
\ ‚е 
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Że dla iey niedoftatku , lub zbytku., 04 
ba ciała przeciwnym sposobęm, elekry- 
zuią ię- Prawda ta ieszcze fię i przez 
to, okaznie niewątpliwą, że elektry- 
czność , którey pierwszy konduktor ma- 
chiny nabywa, -kiedy poduszka -ieft о; 
samotnioną, zawsze bywa. bardzo Йа» 
ba, i daleko w mocy nie босһой еу 
elektryczności, którey. udzićlą ,nięosa- 
motnigna poduszka , konduktorowi pier: 
wszemu. Y dla tego też przy, takich 
elektrycznych machinach, których+,po: 
duszkaą jeft wyłączona , wiesza бе pospo- 
licie; u poduszki metalowy łańcuch 
schodzący aż na ziemię, ieżeli mocno 
elektryczność rozniecić chcemy... Gdy 
bowiem iedho 2 ciał tartych tę tyłko 
materyą , którą samo zawiera, drugie 
mu oddać może, łatwo każdy poymie, 
za co,w pierwszym konduktorze, gdy 
on ieft elektryzowany. przez zbytek, 
nie tąk fię obficie elektryczność zgromą; 
dza, їаК w tedy, gdy i z ziemi nawęt 
przybywa materyi ; lub zaco z kondu- 
ktora przez, niedoftatek ејекігу2ожапе- 
go, nie wychodzi tak mocno, iak przy 
wolnym: spływaniu. materyi w. ziemię. 
Ze zaś poduszką w tedy tylko, gdy ieft 
wyłączona, elektryznie йе, bez trudności 
to WPan obiaśnisz sobie ,. bo wiesz, 
? Łe 
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że w powszechności przewodzące ciało, 
gdy nie iet wyłączone, Żadnych zna- 
ków iasnych elektryczności nie daie. 
Jey nadmiar ginie natychmiaft w ziemi, 
hiedomiar zaś zaraz Пе 2 ziemi nadgra- 
dza; Uważaiąc bowiem ciał przewodni- 
czych własności WPanu iuż znaiome, 
mufisz ie sobie iak takie wyóbrażać cia: 
ła, które elektryczney: materyi łatwo 
przez siebie przeyść doptiszczaią ;: a 
przeciwnle 'nieprzewodnicze , iak takie 
сурия które iey przeyściu opieraią 
1€; 


Gdy przez dwóch ciał wzaiemne 
tarcie, znaczna йе Elektryczność ro- 
znieci, zawsze z nich iędno, gdy: oba 
nie przewodzą , lub są wyłączone, oka- 
znie elektryczność przez zbytek, a dru- 
gie przez niedoftatek ` Lecz gdy tarciem 
fabo tylko, i ledwie znacznie są na- 
elektryzowane , zdaią Пе czasem mieć 
elektryczność iednego rodzaiu. Niemasz 
iednak żadney powszechney reguły , po- 
dług którey wczesnieby o ciałach wszel- 
kiego gatunku z pewnością twierdzież 
móżna, iakiego z nichiedno , przez tar- 
cie o drugie, elektrycznośći rodzaiu nabę- 
dzie. / Częfto бе nawet zdarza, Że ie- 
dnoż ciało, o toż samo potarte , raz 


"I po- 
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pofitjve drugi raz negątive .naelęktryzu: 
ie, fie; а tą różnica częfto od drobnych 
bardo zależy okoliczności. Chropowa: 
+056: ciął powierzchni „i ciepło częfto 
giada, fktoannemi. czyni. do przyięcia ele- 
ktryczności przez niedoitatek raczey 
iak przez zbytek. lecz nie ieft. ta 
xegułaą роде chną ,, „Бо. м. 2р, sgład- 
ki lak, chropowatym potarty, papierem, 
elektryzuie Пе, przez niedoftatek. Sa- 
ma większa lub mnieęysza suchość po- 
wierzęhpi ciąła', yi ięlkksze. lub manieyszę 
ciśnienie w tarciu, iinne podobne ттеу 
koliczności., mogą to PIE, 

edno z ciał trących Пе, raz ele- 
е ści 'przeż zbytek, drugi raz 
przez "niec łoftate k nabędzie. 

Skóry 2 ўкус] h kotów gęftym wło- 
sem pok kota, nale śą do tych materyj, 
która, nad inne у. elektryczności 
Daig i dla tego przez potarcie A 
i RAA elekiryżowanemi bydź 
Gdy. Раз w sciemaetci cokolwiek: 
ko ręką. kota pogłaszczesz., uyrzysz z 
sierci.iego ifkry sypiące się, „Wielu lu:, 
dzi w tym do kotów znayduiemi. podo- 
bnych. : Gdy fie-ich czesze „-elektryzu- 
ią fig içh włosy „diednę odp; ychaią oh 
gie, ieżą fię.i wydają w ciemnośch ilkier= 
ki, Y innych zwierząt fkóry, sączefta 
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bardzo'elektryczne. Sierść kocia ;c0 in- 
mne. potarta materye, elektryzuie йе 
przez zbytek. Widać toż samo w fkor- 
kach, innych zwierząt , chyba Że iedna 
{Кога trze йе o drugą. W tym bowiem 
przypadku ta, która mniey ieft elektry= 
czna; przez niedoltatek-elektryzuie йе, 
Y gładkie szkło ieft pospolicie bardzo ele- 
ktrycznym, a podobnież przez tarcie o in- 
ne-materye , wyiąwszy sierść kocią i in- 
ńych zwierząt, nabywa elektryczności 
przez zbytek. Ale szkło ścierane, da+ 
feko iuż 'barziey doelektryczności przez 
niedoftatek ieft fkłonne , którą mu daie 
ręka, wełna , papieri; drzewo, woft,:i 
t.d. gdy бе niemi naciera, Przeciwnie 
tarcie oiedwab ,fiarkę , i metale, wznie- 
ca w nim elektryczność przez zbytek. 
Lak prawie zawsze tarciem elektryzuie 
Пе negative, chyba: że Пе trze o szkła 
ścierane, fiarkę« i metale. Suszone 
drzewo , fianellą*"i wełną elektryzuie йе 
negatiue , a iedwabiem pofitive. „Ме 
gi iedwabne , tarte między dwoma prze- 
wodzącemi ciałami, zawfze prawie пач 
bywaią elektryczności przez niedoftatek, 
chyba że fię trą:o złoto lub'papier zło- 
ty; a palcemanievtykaią. . Gdy бе ie- 
dwabna wftęga po; drugiey równie sze- 
rokiey tak ciągnie, że fie wciąż całey 
dhi- 
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długościswoiey, oiedno mieysce'drugiey 
wftęgi ociera, nabywa: sama elektry= 
czności przez zbytek, a mieysce natar- 
tę drugiey witęgi elektryczności przeż 
niedoftatek ; to zaś może dla tego у że 
to mieysce przez tarcie większego na: 
bywa ciepła, iak ima witęga; : która fię 
trze о nię. 


Gdy WPan elektryczne ciało trzesz 
6 drtigie iakie równie elektryczne , iub 
też o przewodzące , ale wyłączone, fłą- 
ba tylko elektryczność z tego, Пе ro: 
dzi. Jeżeli chcesz wzniecić elektry= 
czność mocną, ёг2уі mocio elektryczne 
ciało, o ciało bardzo ptzewodnicze, przeż 
inne dobrze elektryczność przewodzące 
ciała, 2 żiemią połączone. 


Siarka, уой, lak, i inne tym podoż 
bne materye, ftopione: i zlane w na- 
czynia, aby w nich oftygły, nabywa» 
ią pewney elektryczności , która się w 
hich tak okazuie, -że przeciwną -ele 
ktryczność pospolicie widać w пас2у- 
niach, gdysię 2-пїсН Wyimuią te сгаз 
ła. Godna także  ieft rzecz uwagi; 
że fiarka i inne żywiczne: ciała , gles 
ktrycaność raz wźńieconą czasem przęź 
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kilka! miefigcy , a za zwycżzay dłużey 
daleko iak szkło ifnne elektryczne cia- 
ła, zachowuią. Tym czasem tracą ią 
nakoniecć zupełnie. ja ЛЕ ДАТЫ? 
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Суру WPan rurę szklanną / lub teź 
lafkę laku potrzesz cokolwiek, bardzo 
ią zbliżyć mufisz do papieru kawałka, 
lub też innego lekkiego ciała, aby ie 
pociągnęła. Lecz ieżeli ią natrzesz 
тоспіеу, w większey. odległości te сід: 
ła pociągnie.  Kaźde zgoła elektryzo- 
wane ciało, czy się przez udzielenie > 
czy przez tarcie,czy ińnym sposobem na- 
elektryzowało , okazuie. dzielność éle- 
ktryczną wpociąganiu, odpychaniu i &. 
d; zawsze aż do pewney odległości; któ- 
ra tym ieft większą, im mocnieyszą cia- 
ło ma elektryczność. Dla tego mówie- 
ту, że każde elektryzowane ciało, /t- 
mosferą eloktryczną , czyli у okrę- 
giem, ieft otoczone. Lecz піеѕ212 WP. 
żeby ta atmosfera osobną , a zniewido- 
mych elektrycznych wyziewów złożoną 
była iftotą. Nie daie nam bówiem lo- 
świadczenie prawa przypuszczania tą- 
kich wyziewów w koło ciał elektryzo- 
wanych ; ale pod imieniem PAK неу 
t- 


Konce OsrRE 


Atmosfery zozumiey WPan tylko pewną 
rozległość "Ww którey swą dzielność okas 
zuie elektryczność lakiego ciała. 


Wszakże wielką zawsze znayduie« 
my różnicę wdziałaniu ciał elektryzo- 
wanych na inne, podług tego, iak te 
oftatnie są zaoftrzone, lub tępe. Jeżeli 
WPan koniec szpilki, lub innego przewo- 
dniczego ciała, ku elektryzowanemu cia- 
łu obrócifz , iuż w znaczney od niego 
odległości , spoftrzeżefz w ciemnosci 
światło , na iey końcu. Gdy ma- 
chiny części obrotem koła elektryzuią 
fię, a WPan z tyłu poduszki, na dwa 
cale. prawie, koniec szpilki oddalony: 
trzymasz, zobaczysz na nim konufik 
świecący, lub pęczek , dla tego , że.po- 
duszka ma elektryczność przez hiedo- 
ftatek ; ale Кого: szpilkę do pierwsze- 
go konduktora zbliżysz , pokaże йе dla 
przeciwney przyczyny gwiazdka , na 
зеу oftrzu. Тере przewodnicze cia- ` 
ło ,-gdy fię: ku ełektryzowanemu obró- 
ci , nigdy takiego światła nie oka- 
że, ale ieżeli fię nad to przybliży, powfta- 
ie przy elektryzowanym ciele ifkierka,, 
która Пе w nieelektryzowane wpadać 
wydaie. Zawsze ta, aby tylko nieco 
była mocnieysza, z trzafkiem bywa 213+ 
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czoną, przy świetle zaś naoftrych koń- 
each pokazuiącym Пе, choć jy elektry- 
czność i natężoną była , albo nic wcale 
nie fłychać , salbo też szum tylko 
faby. 


Światło na oftrych końcach poka- 
zuiącefię z rzeczywiftego przechodzenia 
elektryczney materyi pochodzi, z wy- 
pływania onęy, albo wpływania, a 
to więkfze jeft daleko , лау fię 
spodziewać można. * Uwaź WPan п. 
p. odległość, w którey Шу, z pier- 
wszego konduktora machiny, biią w.ko- 
ści ścieśnioney ręki. Dopieroż każ ko- 
mu w odległości, dwarazy prawie wie- 
kszey, koniec zaoftrzoney szpilki do pier- 
wszego konduktora obrócić , a iuż wie- 
cey w pierwszey odległości w rękę WP. 
ikry bić nie będą. Jeżeli w tym szpil- 
kę odiąć każesz, zaczną йе znowu i- 
ikry pokazywać, ieżeli ią zaś zbli- 
2у57, poginą. Traci więć pierwszy kon- 
duktor elektryczność swolą zupełnie, 
lub po większey części,tak właśnie,iak gby 
„byś беасо WP przewodniczym dotknął cia- 
łem. Wychodzi więc zniego w ziemie 
elektryczną materya, lubteż zziemi w 
niego wchodzi. Lecz czy uwierzyłbyś W. 
P.temu, że koniec spziłki, może tyle ele- 

„ktry- 


ktryczney materyi w takiey odległości a 
bez żadnego łofkotń , przeląc w siebie,lub 
wypuścić, gdyby cię doświadczenie nie 
przeświadcząło oczywiście?  Nayosobli- 
wsza zaś, że powietrze, które przecie dą 
nieprzewodniczych ciał należy, ma йе 
wzgledem końców iak przewodzące сіат 
ło, а mąteryi elektryczney, wpewney 
przynaymniey odległości , bez wszelkie= 
go szumu , przez йе płynąc pozwała. 
Można one dla tego 1 przez udzielę; 
nie naelektryzować , opatrzywszy spi- 
czaftemi końcami ciała elektryzowane, 


Jeżeli WPan szpilkę do gory Кой+ 
cem oftrym obróconą na pierwszym kon- 
duktorze machiny swoiey umocnisz, Ë 
w tym elektryzować go poczniesz, uy- 
rżysz W ciemności na oftrzu pęczek o- 
gniftych promieni, a z konduktora w rẹ- 
kę zbliżoną, albo żadne nie wypadną 
легкі, albo fłabe bardzo. Во zamiaft 
tego , że koniec oftry , gdy йе ku cia 
łu przez zbytek elektryzowanemu obróci, 
gwiazdkę okazuie, a do elektryzowa- 
nego przez niedoftatek wymierzony, 
pęczek promieni wydaie; widać przeci- 
wnie na końcu ойгут, ciała przez zby- 
tek elęktryzżowanego zawsze pęczek pros 
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mieni, a na końcu elektryzowanego 
przez niedoftatek , gwiazdkę. 


Poftaw WPan dwie, albo trzy szpil- 
ki oftrym końcem wgórę obrócone, na 
pierwszym konduktorze, a póv ietrze 
pokoim WPana w kwadrans niezpełna 
znacznie przez udzieleńie wyelektry- 
2ше бе, i zoftanie takim, choćhyć machinę 
wynieść z'pokoiu kazał, , Dwie z korku, 
lub bzowego drdzenia zrobicne gałe- 
czki , na lnianych nitkach, u szklanney 
rury przy sobie wiszące, naelektryznią 
йе w tym powietrzu, i odpychać fię bę- 
dą wzaiemnie, Równie też i w tedy, 


ale przez niedoftatek elektryzuie fie põ- 
wietrze , gdy szpilki z obróconemi w go- 
tę oftrzami , na osamotnioney poduszcze 
machiny umocnisz, a'dla natężenia w 
poduszcze elektryczności przez niedo- 
ftatek , pierwszego „kouduktora tancu- 
chem z ziemią połączysz. 


Widzisz tedy WPan , iak бе maią 
kończato - zaoftrzone przewoódnicze cia” 
ła, przy elektrycznych doświadczeniach» 
gdy są innemi przewodniczemi ciałami, 
z ziemią połączone. Lecz gdy WPan 
tępe iakie ciało przewodnicze, n р: ге- 
kę, trzymasz przy naelektryzowanym 

przez 
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РИНЕ EE DZE RESTA OZ ZZ ZZA 
\ 
przez zbytek "МБ niedoftatek ciale, te: 
go tylko doświądczysz, “że nakoniec, 
gdy bardzo йе zbliżysz, Ига w to cia- 
ło z przewodniczego ciała wypadać 20а- 
іе figę. (Przechodzi zatym i tutay ele: 
ktryczna materya , ale wcale innym spo- 
sobem , iakk gdy końce są oftre. / Bo za- 
miaft tego, że przy oftrych końcach 
powoli materya i nieznacznie przez po- 
wietrze , właśnie iakby przez ciało prze- 
wodnicze płynie, wypada przeciwnie,gdy 
„przewodnicze ciała są tępe, w znaczney 
mnogości przez powietrze , i one przery= 
wa. Z tego przedarcia powietrza pocho“ 
dzi ten trzafk , który z ifkrą bywa złączo= 
ny. Kruszy podobnym sposobem ifkra ї 
szkła tafle , lub inne nieprzewodzące cia- 
ła, ftoiące па drodze , gdy dosyć left +е- 


8% 


Jeżeli ciało ,z którego WPan ifkry 
wyciągasz, ieft nieprzewodniczym, aele- 
ktryczność ma pierwiaftkową , będą ifkry 
iego i małe i fłabe, ale za to ze wszy 
ftkich prawie iego punktów dobyć ich 
można, nie elęktryzuiąc go nanowo. Gdy 
przeciwnie naelektryzowane ciało prze- 
wodzi materyą, są ШКгу onego daleko 
mocnieysze i większe , ale też Całą swo- 
ią elektryczność , którey ши ан u- 

zie- 


dziel łeś, za.iednym razem, przez: ie; 
dną ifkre, traci „i mufisz ie więiąż day 
ley elektryzować., ieżeli chcesz, aby ci 
wiecey „wydawało  ifkierek. Dla еу 
przyczyny ,kążda elektryczna machina; 
pierwszym fie Konduktorem opatruie , 
gdyż inaczey żadneyby mocney, ifkry 
przez 'nią otrzymać ; nie można; /Nie- 
przewodzące bowiem cało, zwolna і 
ztrudnością. mąteryą elektryczną przyi; 
шиле w siebie, ale też ią роо! l CZĘ 
$clami znowu. wypuszcza ; przewodni- 
cze zaś prędko. ią, co.do wszy ftkich 
cżęści swoich „przyimuię, alę też zno- 
wu razem- prędko traci. 


Lecz. każde ptzewodnicze., ciało, 
gdy Пе do elektryzowanego przybliży; 
doznaie przed wydaniem ilkry, pewney 
ważźrey bardzo odfniany i godney całey 
uwagi WP. Możesziey sobie nayłacniey , 
z doświadczenia nafiepuiącego. lasne u> 
czynić wyobrażenie, Osamotniey W Pan 
cienki pręt metalowy. (Fig: до, у; blifko 
dwóch. {ор długości mający, i opatrz 
końce onego, aby zupełnie tępemi były, 
metalowemi : gałkami Uwieś u іедпе- 
go końca tego' preta lnianą nitke , a do 
obu jey końców ietkie z korków ego drzer 

| 142 gałeczki. Jeżeli w tym 

przy 
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przy drugum końqgu/pręta , w odległości 3 
про calów, tarciegf naęlektrygówną ис 
wę: szklanną zbliżysz,, rozeydą fie kor- 
„kowe gałeczki! „А cjało. tabo pofitive na- 
elektryzowane, odępchnie ie Wy tędy, 
na, znak, że,done tegoż, сөйри mają 
elektryczność. «Ale gdy WPaa, zamiałt 
*uwy, szklanney., lak. potarty „do pręta 
metalowego przybliżysz „. naelektryzuią 
йе. gałeczki, przez. "niedoftstek.. Na to 
fkóro rure szklanną., tub lak oddalisz, 
zeydą fię znowu gałki, a-.tak one, tak 
pręt nietalowy, #айпеу. in elekërygznor 
ści nie beda miały; A 

ШҮ. WPań nić zgałkąmi na tym 
samym końcu pręta. zawiefisz , doktóre- 
go sąklanną rurę , lub lak, przybliżasz; 
uyrżysz.że rura da'im elektryczność przez 
niedoftatek, a lak przez zbytek Leczieżeli 
ciało elektryczne do preta. nadto się 
zbliży, lub ieżeli zbytnie ieft naele* 
kti ryzowanym, wypada afkra, która pre- 
towi całemu tąkiey.udziela elek CELY CZO- 
ści,iaka maele ;ktryczne ciało, :а,ргеё tę e- 
lektryczność nawet -po oddaleniu ciała 
zachowule. 


Widzisz 


426 Lisr XLII. Erxrkyczność 


Widzisz tedy+'WPan oczywiście”, 
Że w' tymi przypadki, siedno elekttry- 
zowane ciało dział 'na' drugie li {koro 
w iego atmosfere weydzie, i elektry- 
zuie one, nieudzielaiąc mu bynaymniey 
swey elektryczności: " Gdyby bowiem 
tępemu przewodniczemu ciału użycza- 
ło elektryczności , mufiałoby to; dżiać 
йе przez wydanie гу", a*ciało prze- 
wodnicze, dla tęgo'że ieft wyłączonym, 
mufiałoby i po odięciu elektrycznego za- 
chować elektryczńóść: Nadto niemogło- 
by w tedy przewodzące ciało z przoó- 
du przez. niedoftatek/, z tyłu przez zby- 
tek być elektryzowanym, lub też prze- 
ciwnie. Ale właśnie taż &атаӣ elektry- 
czności różność okaznie, że ciało prze- 
vodzące: iedynie przez podział: nieró- 
wny włashey swey elektryczney mate- 
ryi, elektryzuie Пе; że szklanna rura 
elektryczną materyą ciała przewodni- 
czego odpycha ,iak może daleko, iże 
właśnie dla tego wspomnione ciało, 
zprzodu za mało, z tyłu za wiele tey 
materyimaiąc, zprzodu przez niedoftatek, 
z tyłu przez zbytek, elektryznie fię. Lecz 
ikoro WP. szklanną rurę oddalisz; uftaie 
to wypychanie materyi elektryczney, ro- 
zszerza fię znowu ta materya iednoftay< 
nie po całym przewodzącym ciele: w 
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niu oka, а tak to przeftaie bydź zupeł» 
nie elektryzowanym. 


Żeby йе bardziey ieszcze przeko- 
пас, że to obiaśnienie iet dobrym , po- 
wtórz WPan tylko co wspomriane, do- 
świadczęńie. Naelektryznuy rurą szklan- 
па, zbliżoną do iednego końca wyłączo* 
nego pręta, korkowe kuleczki, na dru- 
gim końcu wiszące ; i dotkniey fię potym 
tego Коћса palcem ,,a uyrzysz , że fię 
zaraz gałeczki korkowe zbiegną, i ża- 
dnego póty elektryczności nie dadzą 
znaku, póki nie oddalisz rury. Dopie- 
ro йе rozeydą i niedoftątku elektryczność 
okażą. Przechodzi bowiem , za dotknię- 
ciem się w palce WPana, wypędzona 
w tylni koniec pręta elektryczna mate- 
гуа. Traci więc ten koniec całą ele- 
ktryczność , póki rura szklanna fkutku- 
ie. „Ale że razem ftratę rzeczywiftą 
pret ponofi, ftaie йе przeto natychmiaft 
przez niedoftatek elektryzowanym,, fko- 


ro -WPan rurę szklanną od niego od. 
dalisz. 


Nadto osamotniey WPan dwa, na 
iedną ftopę długie, cienkie, z metalu zro- 
bione, na końcach gałkami opatrzone 
pręty , ак, żeby horyzontalnie i profto 
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ieden za drugim , w odległości pół ca- 
la, był uftawiony.ł , Żawieś nä każ 
dym lnianą nitkę Z dwiema korkówemi 
gałeczkami ; a zobaczysz , że oba,pręty 
w atmosferze natartey rury. szklanney 
do końca pręta ielnego zbliżoney nae- 
lektryżnią йе, 71 że, choć szklanną rurę 
odeymiesz, obydwa nie przeftaną bydz 
elektryzowanemi, przedni négative, tyl- 
ni pofitine; bo tylny od przedniego ifkre 
odebrał, a tak przedni ftracił , tylny 
zaś zyfkał.  Stahie Пе coś podobnego, 
gdy WPan zamiąft szklanney rury po- 
tartego użyiesz laku ,-tylko, że wtedy 
przedni pręt przeż zbytek , 4 tylni przez 
niedoftatek, elektryżuie бе. 


Mogą przeto przewodnicze.ciała nie 
tylko przez udzielenie, ale i przez nieró- 
wne rozdzielenie własney sweyelektrzney 
materyi, bydź elektryzowane. Różne są 
bardzo oba te 'elektryzowania sposoby. 
Gdy бе elektryzuie przez udział , oczy- 
wiście przechodzi elektryczna materya; 
gdy przez rozdzielenie, nic nie widać. 
Tamta ‚йе «w przęwodnikach  elektfry- 
czności iednoftaynie rozchodzi, a ta 
przeciwnie. Nakoniec tamtą, gdy prze» 
\ wodzą- 
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wodzącę ciało iet osamotnione , trwa i 
po udzieleniu, ta zaś niknie zupełnie w 
tym moniencie, iak sie elektryzowane 
ciało , które ią wzieciło , oddala: 
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атна przez nierówny põ- 
dział elektryczney materyi , znailome W. 
Panu z poprzedzaiącego liftu moiego , 
nzylepiey wprawdzie na wyłączonych 
i tępych ciałach przewodniczych uwa- 
Żanym bydź może, z tym wszyftkim 
i w kończatych niewyłączonych ciałach, 
ba nawet wpewnych okolicznościach i 
wnieprzewodniczych, zaraz z pierwsze- 
go początku rózniecić Пе może, Кого 
te weydą w atmosferę ciała elektryzo- 
wanego. · Во ieżeli WPan końce dwu 
lnianych nitek, do których mały papie- 
ru kawałek, lub bzowego miecza ieft 
przywiązany, wpalcach iedney ręki trzy- 
mąsz, a drugą ręką do tych lekkich cia- 
łek zbliżysz potartą rurę szklanną, lub 
też lafkę lakų, odeydą one od fiebie , 

bądź są przewodniczem; ‚ 312 nie,'fko- 

ro zaś szklanną rurę, lub lak oddalisz, 

znowu fie z sobą zeydą. 


W tym 
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„У tym to elektryzowaniu przez 
rozdzielenie nierówne materyi `роѕ2и- . 
Кас trzeba tego przyczyny , że. każde 
elektryzowane ciało, wpewney odległó- 
ści, inne lekkie ciała pociąga. « Ciało 
bowiem przez zbytek n. p. elektryzowa- 
ne, czyni to zrazu, że obrócona ku 
niemu ftrona lekkiego ciała , za rozdźie- 
leniem materyi , przez niedoftatek oney- 
że elektryzuie йе, i dla tego 2 tey 
ftrony ciało do fiebie ciągnie, bo. po- 
wszechnie przeciwne sobie elektryczno- 
ści z pociąganiem są złączone. Ale 
w tym, gdy йе lekkie ciało do elektry- 
zowanego przybliża, wypadaią wnie i- 
fkry, i przezudzielenie , albo ie iednym 
razem, albo też powoli pefitiye elektry- 
zuią. Odpycha ie więc w tedy większe 
ciało, które także politive тей elektry- 
zowanym. Де zaś potarta szklanna ru- 
ra, nietylko przewodnicze lekkie cia- 
ła, ale nawet i szkło na proch. zbite 

ociąga , widzisz WPan także z tego, 
pa elektryczne ciała wpewnych oko- 
licznościach przez rozdzielenie nie ró- 
wne elektryzuią tfie. 


Aby 


Ву е tym sposobem przewodni- 
cze ciało znacznie” naelektr syżówało, za: 
wsze *pćwną długość lub grubośe mieć 
muli, Фета innemi przewodzącemł 
żę ko połączone, "Gdy bowiem dziełnóż 

iąpoftiwe nie łektryżowanego ciała , 
terya elektryczna z brzedniey czę- 
tiprzewadnika w tyl ną mabydź pizel 

I ‚11 tam бе zgromadzić , “mufi 

n przew odnik pewną mieć rozległość. 

7 elf za krótki lub zą cienki rmi- 
ważą ујан ciał przewodniczych do- 
ać, - którym swoią elektryczną ma- 
суз oddać możę. Przeto też drobne 
ciała, przez rozdzielenie materyt, zna: 
cznie elektryzowanemi bydź nie тога, 
a naftępnie i: pociągnionemi , gdy "sz 
dofi konale osamotnione ; bow tym przy- 
padku ich elektryczna materya nigdzie 
wybiedź nie może. Połóż WPan małe 
liftki złota, i inne podobne cienkie ciał. 
ka, па metalowey blasze , i żbliż ią da 
naelektryzowanego pierwszego kondu- 
ktora machiny si voiey “а uyrzysz , iak 
owe drobne ciała wmgnieniu oka kon- 
duktor pociągnie do fiebje , i odepchnie: 
Ale iezeli ie WPan na tafli szkła po- 
łeżysz., którey brzeg w palcach trzy- 
masz, 1 tak do pierwszego kondukto- 

ra zbli» 


ү ОррүснАМЕ ELEKTR: 


ra zbliżysz, pociągania nie uyrzysz Ża« 
dnego. Maig йе właśnie podobnie i nie- 
pezewodnicze drobne ciała, gdy ie WP. 
zrazu na metalu, potym ma szkle po- 
łożysz ; elektryzuią fię także przez nie- 
równe materyi roądzielenie ,'iak бе tyl- 
ko dotkną przewodzącego ciała. 


Nadto ieżeli WPan bardzo mały 
korka kawałeczek do nitki iedwabiu bli- 
iko na Форе długiey przywiąŻesz, i tak 
go z'nitką nieco oddalonym ой naele- 
kttyzowanego machiny swey kondukto- 
ra pierwszego trzymasz ; nie będzie pó. 
ty pociągnionym, póki бе go  pal- 
сет, lub innym iakim przewodniczym 
ciałem z tyłu niedotkniesz. Ale fkora 
go- WPai:' ао’ konduktora albo zbytnie 
zbliżysż ,. albo też: końduktór' machiny 
bardzo ieft naelektryzowanym:; zacznie 
fię,chóć' pałcem nietknięty,ku konduktoro- 
wi poruszać, bo w tym rażie iedwab 
oprzeć Пе doftatecznie nie może то-. 
'cney bardzo dzielnośći naelektryzowa- 
nego konduktora a naftępnie materyą 
elektryczną korka 'przyiąc mufi Tym 
czasem ieżeli 'korek . nie na iedwabiu , 
ale na lnianey nitce, a' zwłaszcza wil- 
gotney wifi , "pociąga , go konduktor w 
odległości daleko większey >: Nici. bo+ 

Dd wiem 
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Lecz gdy przewodnicze ciało dłu- 
gość ma znaczną, lub co na iedno wy- 
pada, gdy przednia iego powierzchnia, 
ku elektryzowanemu ` ciału  obrócona , 
dosyć 'od tylney' ief: oddalona, mo- 
2па ie, choćby osamotnione było, bar- 
dzo łatwo przez rozdzielenie nierówne 
materyi naelektryzować ; ma bowiem 
iego elektryczna materya dosyć na to 
mieysca, aby uftąpiła, ы „przednią część 
przewodniczego ciała: wftanie niedofta- 
tku zoftawiła. Nawetelektryczne ciała, 
gdy są długie, przez podział nierówny 
elektryzować można , choć tak ztrudno- 
ścią elektryczność udzieloną przyimuią 
w siebie. « Wiszącą bowiem na nitce rur- 
kę szklanną, druga potarciem naelek- 
tryzowana szklanna rura pociąga. Wfzak- 
że im łacniey i tężey wyłączony prze- 
wodnik przez nierówny podział zrazu 
elektryzuie fię, tym też mocniey cią- 
gnie do fiebie elektryczną materyą e- 
lektryzowanego *. głownego. ciała, tym 
łacniey i tężey potym od niego elektry- 
czność przez  rzeczywifte: udzielenie 
przyimnuie. · Dla tego pierwszy kondu- 
ktor elektryczney machiny zawsze 2па- 
czną długość mieć powinien , ieżeli przez 
udzielenie mocno ma bydź naelektry- 


zowanym. Dla tego udzielona iemu e- 
Je- 
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qektryczność , zawsze w/tylnych iego 
częściach ieft naymócnieyszą. Kula bo- 
wiem lub tafla szklanna, tarciem 'nae- 
lektryzowana , pędzi w. tył nieuftannie 
materya: elektryczną konduktora. Dla 
tego nakoniec tylne części: , konduktora 
szczególniey gładkie i okrągłe być po- 
winny, bo by inaczey iego elektry- 
czność fogami i' końcami oftremi, gdyby 
miał iakie , mocno ginęła „w powietrzu, 


Ale udzielenie elektryczności wy= 
łączonym ciałom przewodniczym bar- 
dzo fię przez to zatrudnia, gdy elektry- 
cznemu ciału wielkie i gładkie podaią 
powierzchnie. Jm bardziey jeft koficza- 
tą część onych przednia, tym też większa 
w równych okolicznościach ieft odległość, 
w którey fię im elektryczność udzielić mo- 
де Lecz ieżeli WPan ku elektryczne- 
mu ciału wielką i gładką obrócisz ро- 
wierzchnią , a tego powierzchnia podo- 
bna zupełnie ` Чо; niey przypada, mogą 
fię częfto obie płaszczyzny nawet dot- 
knąc wzaiemnie, a elektryczność pra- 
wdziwie ziednego ciała do drugiego nie 
przeydzie. 


Po- 
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Pokazałem WP. że cienkie ciało wcho- 
dzącw Atmosferę pofitive elektryczna А 
przez nierówny.podział materyi inaczey 
naelektryżowaćdię nie może, chyba że fię 
z tyłu ciała przewodniczego dotyka, któ- 
хепіп materyą swoią oddać może. Widać 
to zawsze, bądźcieńkie ciało ieft wielkie, 
bądź małe, bądź ieft nieprzewodnicze , 
bądź „przewodnicze. Alesiak tylko: 
przez rozdział nierówny elektryzowa= 
mym być nie może , tak i elektryczności 
przez, udzielenie nie przyimnie , gdyż 
tamto : elektryzowanie , to zawsze po- 
przedzać mufi.: Małe złota lifteczki , na 
suchey i:czyltey szkła tafli leżące , nie 
podnoszą fię pod pierwszym kondukto- 
rem machiny naelektryzowanym , gdy 
WPan taflę. za ieden konićc uiąwszy , 
w ręku trzymasz; bo cienka tafla , nie 
swey. elektryczney materyi oddać, a 
nalftępnie też od liftków złota, przez 
udzielenie , nic przy:ąć nie: może) Lecz 
ieżeli WPan palec, pod ieden złota li- 
fteczek, ze spodu tafli podłożysz , zaraz 
konduktor liftek do fiebie pociąga. Tym 
sposobem: możesz WPan szklanney ta- 
Йі, iako nieprzewodniczemu ciału ‚2 те» 
dney ftrony , częściami uiąc materyi e- 
Tektryczney, а z drugiey ftrony częścia- 
imi udzielić. 

Udzie: 
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Udzielona elektryczność na sa- 
mey szczególnie powierzchni szkła: po- 
kazuie бе, bo oney przez swą mafię ~“ 
Żadną miarą szkło hie przepuszcza. 
Będzie zatym wierzchnia płaszczy- 
zna szkła tafli przez zbytek , a spo- 
dnia razem przez niedoftatek elektry< 
zowaną , te zas rozmaite elektryczności, 
pomnażaląc пе, znacznemi nakoniec ftaną ` 
йе, ieżeli WPan doświadczenie na zło: 
ta liftkach częfto powtórzysz » pod ie- 
dnym zawsze mieyscem tafli palec trzy= 
maiąc. Lecz wtedy, gdy tafla gdzie- 
kolwiek bądź , po iedney ftronie znacznie 
poftiuę, po drugiey negative, ieft elektry- 
zówaną , mówiemy, że ieft w tym miey- 
scu naładowaną , czyli nabitą. 


Tak fię maią cienkie elektryczne 
ciała, gdy przez udzielenie elektryzuią 
fig Lecz gdy WPan przydłuższą nieco 
rurę szklanną wezmiesz, i koniec iey 
ku ciału pofitiwe elektryzowanemu obró* 
cisz, naelektryzuie Пе ona żrazu z koń- 
ca tego przedniego negative, a daley ро“ 
Jitiue, bo elektryczna rury materya 
ma mieysce do uftąpienia, a nieprze- 
wodzące równie ciała, iak przewo- 
dzące, lubo trudniey i fłabiey przez 
nierówny. podział naelektryzować mo- 

zna- 
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Zna. Ale gdy potym przedni koniec 
rury ifkrę odbierze, elektryzuie fie pox 
/itivue, ta zaś elektryczność rozszerza 
fię tylko na rury powierzchni, do тач 
łey odległości ; odpycha więc elektry< 
czną rury materyą daley od fiebie, a 
tak rura z końca przedniego zrazu po- 
‚ше, potym negative elektryzuie Пе, 
Słowem cała rura od przedniego począ- 
wszy końca dzieli fię , właśnie na prze- 
mienne pasy, pozytywą i negatywą e- 
lektryczność maiące, ale co raz w swym 
gatunku fłabsze. Gdy bowiem elektry= 
czność w szkle dla tego, że ieft nie- 
przewodniczym, barzo бе nierównie rozə 


dziela, muszą pewne iego części ,zną+: 
cznie mocniey przez zbytek, lub nie- 
doftatek bydź elektryzowane , iak onym 
przyległe. ' Lecz że te zawsze watmo- 
sferze pierwszych znaydnią. Бе, naby- 
waią przeto zawsze elektryczności, prze» 
€iwney. 
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Сузу WPan ciało kończate z. machi 
ną: elektryczną, połączone naelektryzu- 
iesz, poftrzeżesz zawsze , (Że; z, iega 
końca wiatr wychodzi, który palącey lię: 
swiecy; płomień , daleko. odwiewa , bądź 
tosciało przez zbytek materyi , 'bądź 
przez niedoftatek, jeft elektryzowane. 
Naylepiey: ten wiatr w tedy WPan u- 
czujesz, kiedy Пе sam wyłączysz-i na- 
elektryzować każesz. Wszędzie w te- 
dy z WPana wypadaią ifkry; iakfię tyl- 
ko do Ciebie zbliży przewodnik z zie-: 
mia. połączony. Możesz WPan: palcem 
lekkie ciała pociągać , rozegrzany 'spi- 
rytus<winny zapalić, gdy Си о niewy- 
łączony ezłowiek na łyszcze metalo- 
wey. рода; омет, ciało WPana wszy-- 
Кге, znaki elektryczności okazuie.  Je- 
żeli więc w tedy komu ftoiącemu na 
ziemi. każesz drut kończaty ku. ręce 
swqjey obrócony trzymać, uczuiesz za- 
wsze wiatr chłodny, z tego wychodzą- 
су, końca; gdy ten wiatr w mos WPana 


wpźy- 
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wpłynie, uczuiesz osobliwy elektryczny 
zapach, a gdy ięzyk Twóy owionie , 
smak iakiś kwafkowaty da ci fię uczuć. 
Łatwo tego wiatru dociec możesz przy- 
czyny , ieżeli sobie tylko przypomniesz, 
Że Пе powietrze oftremi końcami łatwc 
bardzo elektryznuie, i że fie w nim eż 
lekteyczność , iako w nieprzewodniczynt 
ciele ,' żrazu bardzo nierówno rozdziela, 
Tym sposobem muszą cząlteczki powie 
trza „przy ойгут końcu, mocniey dale- 
ko „iak inne , przez udzielenie elektry= 
„zowąć Пе, а af tegoż końca moóchiey 
bydź odpychanemi. Lecz w tym, gdy 
te odchodzą , wcifkaią бе na ich miey- 
sce inne powietrza części; podobnież 
elektryzuią fię i odbiegaią. Tak po- 
witalie ów ciągły pęd powietrza, który 
йе WP. przy wpływaniu, lub upływaniu 
elektryczności, końcem oftryrą czuć daje. 


Lecz ieżeli ciało ойго zakończone, 
łatwo wzruszonym bydź może , samió na- 
wet powietrze elektryzowane odpychać 
je bedzie. Pokaznie to WPanu лауїа-: 
śniey tak nazwane Zotne elektryeżne kot- 
ko. Składa бе опе z”dwóch ciękich 
mofiężnych drutów , które Пе pod pro-* 
ftym krzyżuią kątem; na sztyfcie pod 
srzednim ich punktem bedącym, о ой 
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fig horyzontalnie obracać mogą, а na 
końcach wszyftkie w iedną ftrone , pod 
węglem proftym Są zakrzywione, i za- 
eftrzone: o Gdy WPan > to kotko na 
pierwszym konduktorze swey machiny 
poftawiszi i maelektryzuiesz, zaraz: бе 
pocznie szybkó wftecz obracać, czy kon- 
duktor pofitive czy negatweieft elektry- 
zowany. , W mieyscu: bezpowietrznym 
nie obraca бе, a nawet pod szęlanną 
banig powietrzem napełnioną , w krotce 
fię kręcić przeftaie, bo zamknięte po- 
wietrze predko, wszędzie równie еіе- 
ktryzuie йе, a naftępnie równą fiłą z 
tyłu i z przodu promienie kołka odpy* 
cha. Lecz кого WPan-zewnątrz na ba- 
ni rękę lub palec położysz; znowu йе 
kołko zacznie obracać „Бо w tedy: szkło 
zewnątrz materyą elektryczną өййаіе:; 
a tym samym wewnątrz przyimuie, 
1wewnńętrznmu powietrzuczęść elektry- 
ezności odbiera, “Fak bowiem cząftki 
powietrza, przy oftrych końcach 'będące, 
znowu od tychże końtów  mochiey ele- 
ktryzuią йе, iak inne powietrze, i оф 
pychać znowu te końce mogą. Tym spo- 
sobem nakoniec większa częsć sżklan- 
ney bani, tak właśnie, iak wdoświadcze- 
niu powyżey wspomnionym, szklanna ta-' 
fa, na którey litki złota feżą , nabiia: 


бе. 
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Пе. Prędzey atoli szkło cienkie , gdy 
nie tylko z iedney ftróny , ale i zdrugiey 
dobrze przewodzącym ciałem ieft po- 
kryte, mocny nabóy przyimnie. Boe- 
Jektryczność „daleko йе trudniey i fła- 
biey nieprzewodniczemu ciału udziela. 
Lecz gdy to z obu ftron ieft obłożone , 
lub też przewodniczemi gładkiemi: pła- 
szczyzny okryte; może fię przez po- 
dział nierówny prędzey daleko i mocniey 
naelektryzować.  Nauczyło nad to do- 
świadczenie , że obie przeciwne elektry- 
czności okładek szkła cienkiego, gdy 
fię z obuftron przewodzącemi zwiążą cia- 
łami, z wielką gwałtownością łączą fię 
wzajemnie, 


Doftrzeżono tego nayprzód w Nie- 
mezech, i wiednymże prawie cząsie w 
Hollandyi, że gdy kto drut spodnim 
końcem w szklankę wodą napełnioną 
wetknięty elektryzował , a w iedney rẹ- 
ce szklankę trzymaiąc , drugą fię naele- 
ktryzowanego dotknął drótu, uczuł gwał< 
towne i całe ciało wzruszaiące uderze- 
nie, : Nazwał to. doświadczenie Nol- 
let, fiynący pod ów czas we Francyi z 
swych elektrycznych experymentów , 
Joświadczeniem Leydeyskim, dla ,tego, 
że pierwszą o nim wiadomość аро 
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tku 1746. R.z'Leydy odebrał, i do tych 
czas iesżcze рой {уга ie znane imie- 
niem. Woda w tym doświadczeniu, iako 
ciało przewodnicze, zaięła mieysce wnę= 
trznego obłożenia , a ręka, którą elektry- 
zuiący zewnątrz obiął szklankę , miey- 
sce obłożenia zewnętrznego. Јак tylko 
więc elektryzuiący drugą ręką drótu бе 
dotknął, złączyły Пе z sobą obydwie o- 
kładki, a elektryczność pozytywa zie- 
dnoczyła Пе przez ciało dotykaiącego 
fię z elektrycznością negatywą. 


Dodoświadczenia tegoużywafię pospo- 
licie cienkich flasz szklannych, A (Fig:41) 
któte zewnątrz i wewnątrz  ftaniolem 
lub żłota liftkami sąoblepione, ale tak, 
Żeby brzeg flaszy w szerokości prawie 
trzech calów, z obu ftron zupełnie był 
wolny i próżny. Szkła do tegę bardzo 
dobrego dobrać należy, bo niektóre cza- 
«sem na powierzchni swoiey tak mocno 
elektryczność sprowadza, Że do ñabi- 
cia w: caleużytymibydź nie może. Szkło 
zielone zwykło bywać elektryczniey- 
szym ilepszym iak białe. Jeżeli szkło 
ieft dobre, dosyć trzy całe od brzegu 
zoftawić, do przecięcia wszelkiey ele- 
ktryczney społeczności między wnętrzną 
i zewnętrzną okładką. W śrzodek wy- 

le- 
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Черїопеу flaszy ‚ wftawia fię drót, któ- 
ry u spodu w kilku punktach: obłoże- 
nia dotykaiąc fię , mocno w flaszy ftoi, 
a zwierzchu, gdzie nad nią wychodzi , 
ma metalową gałkę. / Jeżeli fię taka fla- 
sza, Leydeyską Flaszą ńażwana;wezmie 
w ręke, albo teź ieżeli Пе na podfta- 
уў ціа przewodniczym, z ziemią złą- 
Czonym , poftawi, tak że iey-gatka ‘bli 
fką jeft pierwszego machiny kondukto- 
ra naelektryzowanego , nieuftannie w te 

tę ifkry wypadatą,'a flasza przez 
to nabiia йе. Dopieroż ieżeli бе WP. 
iedną ręką zewnętrznego flaszy obłoże- 
nia dotkniesz, lub przewodnika z nią 
złączonego ; a razem dru gą ręką 'gałki 
wychodzącego drótu, uczniesz uderze- 
nie: wślrzęsaiące, “a\flasza бех oOzbrot. 
Można podobnym sposobem i tafle szklart- 
ne, lub inne cienkie elektryczne:ciała, 
gdy są z obu ftron nałeżycie obłożone, 
nabiiać Łodzbraiać-czyli mocy “uderzenia, 
pozbawiąć. 

To nagłe wyftrzelenie , zawsze 
ieft z trzafkalącą iikrą ‹ złączone yoktó- 
ra gęftszą. wprawdzie i Żywszą:, ale 
nie tak długą bywać zwykła „siak ifkra 
elektryzowanego konduktora. "Możesz 
WPan iednak: i-w cale cicho nabita; fla- 
szę powoli  odzbroić/;, gdy <zewne» 

trzney 
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aj 
trzney okładki iedną. Пе reką dotkniesz, 
a drugą” koniec szpilki do gałki. ilaszy 
powoli tak przybliżysz,że fięiey nakoniec 
dotknie; lub też gdy palec położysz 
na gałce,a nażewnetrzney okładce końiec 
szpilki. , Tak WPan „żadnego nieućzu- 
iesż.wtrzęfienia , albo barzo iłabe tylko, 
a przecie 'bez trzafku ikry. zupełnie fla- 
вле odzbroisz. у Przytym / spoftrzeżesz 
w ciemności na końcu szpilki gwiazdkę, 
lub, światła konufik, podług tego „iak 
ią do elektryzowańey. przez, zbytek, 
lub przez niedoftatek , części flaszy /o0- 
brocisz.. ү 


Jm więcey :WPan - wciaż ifkier z 
pierwszego machiny konduktora w gałkę 
flaszy- Leydeyfkiey, wpuścisz , tym; йе 
ona: nabiie mocniey. Ma atoli «to 
natężenie pewne granice, Jeżeli one, 
ftosownie do. szkła grubości ,. zbyt 
iet wielkie , łączą Пе przez mas- 
sę szkła obie elektryczności ,« kruszą 
ie tak właśnie, iak ifkry elektryczne po- 
wietrze:przedzieraią ,) irczynią flaszę do 
dalszego. nabicią niezdatną. Zależy tym 
czasem tęgość uderzenia, przy wyftrze- 
leniu „1 od wielkości obłożonych ро- 
wierzchni. Y wielka flasza,gdy-w; ma- 
tey części ieft obłożoną, faby tylko ку 
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tek przy wyftrzełeniu czyni. ' Lecz im 
większą ieft powierźchnia obłożona'ż б. 
buftron , tym tęższym raz bywa , któ- 
ry przy wyftrzelenia zadaie, 


Jeżeli МРап flasze nabitą osamo- 
tnisz, a w tym albo samą iey gałkę, 
albo samo ` zewnętrzne: obłożenie ręką 
obeyiniesz ; krótko mówiąc ieżeli fię ie- 
dnego. tylko obłożenia, a nie obu razem, 
konduktórem iakim , lub włńsnym cia- 
łem dotkniesz , nieotrzymasz ifkry zna- 
Єгпеу ; tak własnie; iakby flasza wcale 
elektryzowaną nie była. Elektryczność 
bowiem przez zbytek, z iedney ftrony 
wyiść nie może, będąc przeciwną ele- 
ktrycznością , drugiey ftrony mocno po 
ciąganą i utrzymywana; a топа znow 
wu przez niedoftatek elektryzowana+ 
ifkry żadney przyiąć: nie może, bo'ieft 
w atmosferze ftrony elektryczney przeż 
zbytek; która elektryczną odpycha 
matęryą. 


Aby nabitą flaszę bez żadnego! od 
zbroić wftrzęfienia, mżywamy narzędzia 
В (Fig: 41, ) które бе Excytutoreminazy= 
wa, Ма one rękoieść szklanną, au tey буа 
druty krzywe, które prżez szarńier z 
sobą połączone w koło niego w „jj 
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Йе mogą. 5а te dróty zaoftrzóne, ale 
też można nakońce obydwa niałe wśrzóć 
bować gałki. Jeżeli WP. flaszę chcesz: 
adźbróić , рїгућо2 iedną z tych gałek: 
do zewnętrznego obłożeńih ;, a, drugą 
zbliż dogałki, która wychodzi z flaszyś 
lub też poftąp sobie przeciwnie, trzy- 
maiąc szklanną rękoieść excytatora wrę- 
Ku. Tak odzbrót Бе flasza' z trzalkiem 
ї ifkrą, ale WP. naymnieyszego hieuczu 
Їеѕ2 wftrzefienia Lecz ieżeli fię odszru- 
buią kule , można podobnym sposobenę 
oftremi drótu końcami flaszę” w cale nie- 
znącznie odżbfoić. à | } 


Gdy człowiek Leydeyiką "flaszę cia- 
łem swoim odzbraia', ” czyie raptownie 
w гесе, үу ramieniu, a częfto nawet w 
pierliach , osobliwe w cale wftrzęfienie , 
które lepiey uczuć “iak opisać można. 
Jeżeli бе wiele osób weźmie za ręce, 
czy one 53 Wyłączone, czy” nie, 4 pier- 
wsża z nich zewnętrzney ókładki nabi- 
tey flaszy Пе trzyma, wszyftkie w tym 
momencie razem czunią wftrzęfienie, iak 
бе oftatnia tego drótnu dótknie , który z 
zewnętrznym flaszy 6błożeniem ma Ко-' 
munikacyą, choćby to koło trzymaią” 
cych Пе i z лоо. Osob fpładało йе. Ро 
wszechnie: okazały doświadczenia; że a- 
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Jektryczność z szybkością niepoiętą i 
naywiększe przechodzi odległości. Lecz 
gdy osób trzymaiących fię barzo ieft wie- 
łe, i na wilgotnym ftoią gruncie, częfto 
bywa , Że tylko niektóre z początku i 
końca koła czuią wftrzęsienie, bo mo- 
że w tedy elektryczna materya przez wil- 

otną ziemię , krótszą sobie obiera dtogę , 
nad tę którąby przebyć mufiała przez 
wszyftkie przechodząc osoby. W równych 
okolicznościach, ieft zawsze uderzenie 
przy odzbroieniu flaszy Leydeyfkiey 

abszym , gdy; przez wiele osób prze- 
chodzi, które fie trzymaią za ręce, iak 


gdy iedna osoba przez ciało,swoie fla- 
szę odzbraia; bo w ogólności moc i 
trzafk. uderzenia długością drogi, któ” 
rą przebywać muli , znacznie fłabieie. 


Jeżeli WP teden koniec metalowego łań- 
cuchaz zwierzchniem obłożeniem nabitey 
flaszy złączysz, a. drugiz iednym ramie- 
niem swego ercytatora, spoftrzeżesz w 
ciemności. ifkry między. wszyftkiemi о- 
gniwkami łancucha, iak tylko- drugim 
excytatora ramieniem gałkę flaszy po- 
ruszysz, a naftępnie materyą elektrzy- 
czną przez łańcuch przepuścisz. ЈКгу 
te , ieżeli łańcuch ha białym papierze le- 
ży, zczernią papier, osmalą , albo też 

nA- 
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nawet i przepalą. Jeft bowiem między 
każdym ogniwkiem i naftępuiącym có- 
kolwiek powietrza, i dla tego elektry- ' 
czna materya wyfkakuie wczęści przy- 
naymniey przez powietrze z iednego о- 
gniwka w drugie. Ale w takim ra- 
zie, gdy przewodnicze ciała z {504 
bą nie są połączone, a elektryczna таз 
terya z iednego w drugie przez тез 
przewodzące lub zle przewodzące materye 
przechodzić mufi, widać zawsze ifkry, któż 
те z mocnieyszego odporu pośrzedniey 
mąteryi pochodzą. Dla tego teź łań- 
cuch nigdy tak nieprzewodzi dobrze”,: 


iak drót równie gruby z tegoż samego. 
metalu. TĄ 


ke a Р LIST Ё KLY, 


ж ж ж 


łan zwa 


gemeene 


Mozesz WP. flaszę Leydeyfką ie- 
szcze i tym nabić sposobem, gdy ie- 
дпа ręką iey gałkę obeymiesz , azewnę-; 
żrzne iey obłożenie do pierwszego kon- 
duktora machiny elektryczney tak przy- 
bliżysz, że z niego. wypadaią ilkry ; 
tylko, że Пе wtedy zewnątrz przez 2Ьу-. 
tek, wewnątrz przez niedoftatek, nabi- 
je. Lecz flasza dofkonale osamótnio- 
ma i zewnątrz żadnego przewodniczego 
ciała nietykaiąca fię w cale nabitą być 
mie może , bo fię przez podział nieró- 
wny naelektryzować nie da, chyba' że 
WPan , przy zewnętrznym obłożeniu wy 
łączoney flaszy , gałkę drugiey Leydey- 
fkiey flaszy zbliżoną trzymasz. -Tak 
bowiem za każdym razem,gdy osamotnio- 
ma fasza z konduktora pierwszego ilkrę 
otrzyma, podobnież ifkra і w gałkę dru- 
giey flaszy wypada, a przeciwnym spo- 
sobem nabiia fię. 


Łatwo WPan z tego doydziesz, 
przyczyny, i poymiesz zapewnie, iak 
wię: 
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więcey flasznad dwie, a wszyftkie za 
iednym razem ,nabić można: “ Wszakże 
uczy doświadczenie, źe tym sposobem 
mie tak Пе łacno i mocno flasze nabiiaią , 
iak poiedyńczo , i że to tym йе dzieie 
trudniey , im większa ieft liczba flasz po 
łączonych. Z tego wypadać zdaie йе, 
że każda flasza z iedney ftrony więcey 
elektryczney odbiera materyi, niż iey 
z drugiey топу oddaie, w tym, gdy йе 
nabiia. 


Aby йе przekonać o tym, Że пач 
bóy flaszy nie samych tylko okładek, 
ale i szkła powierzchni fie trzyma , przy- 
dep WPan wolno wofkiem do- zwyczay* 
ney szkłanki zewnątrz liftek ftaniolu, £ 
napełniy ią wewnątrz nad połowę szro- 
tein, żywym srebrem, lub wodą Do- 
pieroż wetkniey WPan wszklankę ‘drót 
z guzikiem i nabiy , obiąwszy ią ręką, 
a guzik zbliżywszy do pierwszego ma- 
chiny  Konduktora. Na to przewróć 
szklankę, i wysyp lub wyley z niey 
przewodzącą materyą. Odeym ро- 
tym i zewnętrzne obłożenie, a па ie- 
go mieysce przylep=drugie. Dopiero 
naley w szklankę inney wody, lub inne- 
go iakiego przewodniczego ciała i obeym 


ręką zewnętrzną nową okładkę; a przez ` 


świad: 


barebone 


inte т: 
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Świadczysz fię z uderzenia , które uczu- 
iesz, natychmiaft iak бе wnętrzney ma- 
teryi dotkniesz drótem, że szklanka 
„przez cały czas była nabitą. 


Można zamiaft wnętrznego obłoże- 
nia „iakieykolwiek bądź ftałey lub płyn* 
ney przewodniczey użyć niateryi, ba 
mawet rozcienionego powietrza. Y to 
bowiem ieft przewodniczym ciałem. Dla 
tego flasze zewnątrz tylko obłożone , a 
wewnątrz pompą powietrznią oczyszczo- 
ne z powietrza, bardzo dobrze nabić mo~ 
Żna. Tym sposobem rozrzedzone i prze- 
wodzące powietrze, w flaszy zwierzchu 
oblepioney zamknięte , nazywamy Ley- 
Beyską czczością. (Fig: 43) Szkło nawet 
gołe, aby tylko było cieńkie , a zewnątrz 
z ziemią przewodniczemi ciałami złączo- 
пе, lekki przyimuie nabóy , zwłaszcza, 
gdy fię elektryczność przez oftry koniec 
iąki w nie wpuści. Połącz WP. drót 
zaoftrzony z pierwszym konduktorem 
machiny swoiey ,*sam zaś weź w obie 
ręce zwycząyną szklankę , i tak ią trzy- 
may, Żeby koniec, drótu głęboko był 
wszklance , gdy fię pierwszy konduktor 
elektryzuie. Dopiero poftaw przewró- 
coną szklankę na ftole „ nad kilką lek- 
kiemi gałeczkami z bżowego mlecza, 

a 
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a uyrzysz źe one zaraz ku bókom szklan- 
ki podfkakiwać poczną. ~ Gdy to ich 
fkakanie zaczyna fłabieć , możesz ie zno- 
wu. pomnożyć przyłożywszy zewnątrz 
rękę do szklanki. (F. 45) 


Zgoła w'nabitey flaszy elektry- 
czność przez zbytek, ieft właśnie iakby, 
związaną elektrycznością przez nie- 
doftatek. Jedna drugą pociąga mocno, 
iedna niszczy: prawie zupełnie działać 
nie drugie , na każde zbliżone ciało ; bo 
obie tak są blifkie fiebie ,'że iedna iuż 
to odpycha zdaleka, co pociąga druga. 
Dla tego obie , względem ciał innych, mo- 
cney Atmosfery nie maią. Wisząca na nit- 
ce iedwabiu lekka korkowagałeczka, gdy 
ią WP. do guzika nabitey i wyłączoney 
flaszy , lub do zewnętrznego zbliżysz 
obłożenia , fłabo zrazu pociąganą , a po- 
tym odpychaną będzie. Lecz fkoro fię 
pozytywa lub negatywa elektryczność 
zmnieyszy,' która przeciwną sobie ele. 
ktryczność wiązała , zaczyna ta ną- 
tychmiafit mocniey działać na inne cią- 
ła , bo iuż mniey ieft związaną , iak- bye 
ła dawniey Nitka bowiem lniana. w od- 
iegłości pół cala od wyłączoney nabitey 
flaszy wisząca, zaraz iak fię WPan gu- 
Zika flaszy dotkniesz , od zewnętrznegą 


еу 


ат ТХВУ, 


деу obłożenia. ужа pociąganą: Ма Пе 
podobnym sposobem.i nasza! fabos na- 
bita „szklanka. Tey 'wnętrzna elektry= 
£zność. działa , chociąż., fłabo. barzo „INA 
gałeczki leżące ną przewodniczym: ftor 
łe, i elektryzuie one przez. podział. 
Ciągnie ie -zatym .szklanka.dg fiebie zra- 
zu, udzielą „im -przy dotknięciu бе nie 
со elektryczności przęz; zbytek. a po; 
„tym опе, ódpycha. , Gdy .gałeczki ' za 
dotknięciem fig fiołu elęktryczność „swor 
13 ftraca ; zaczyna йе na пото pociągay 
nie i odpychanie, Tymczasem negatywa 
elektryczność zewnętrzney: powierzckni , 
przez; zmnieyszęnie elektryczności prze; 
ciwney, zaczyga mocniey dztąłać па pos 
wietrze., i ciągnie 21 niego powoli „ele; 
Ktryczną mater; lecz. пабу szklanki; 
i kulek podfkakiwanie,. zwolna fłabieie: 
Gdy; W P. па to zewnątrz fię szklanki do" 
tkńięsz, ręką у która, daleko lepiey, przes 
wodzi iąk powietrze ; zmnieyszą, йе рат; 
dziey. iak pierwey zewnętrzna negatya 
wa elektryczność, a wewhętrzna -ро2уз 
tywa,nowey nabywa Бу, którą тоз 
cnieysze załeczek {kakanie okazuie. 
Jm ia йе więcey nad {ут wszy4 
ftkim  zaftanawiam, tym fię fkłaniam bars 
жеу. do. uwierzenia. ері», йе w.rzeczy 
52“ 
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samey są dwie rożne elektryczne ma- 
terye, które nawet 1 w odległości mo- 
спо Йе ciągną wzaiemnie,iedna pozytywa, 
druga, negatywa, że pewna ilość iedney 
przeż. złączenie.fię zpewną ilością dru- 
giey , traci wszelką dzielność” na ele- 
ktryczną innych ciał materyą, i wła- 
śnie fię-nasyca. i.wiąże ; że iednak ka- 
Zdajilość: iedney materyi., poki йе nie- 
złączy, z.doftateczną. do nasycenia ilo- 
ścią driugiey упа wszelkie inne ciała iuż 
w,odległości fkutkuie ; wypędzaiąc, zam- 
kniętą w nich iedno imienną elektryczną 
materyą , а pociągaiąc rozno imienną , 1 
łącząc się nakoniec, iak tylko może, 2 
oftatnią. 


Możesz WPań, przy odzbroienin 
Leydeyfkiey. flaszy , miedzy kula swego 
excytatora ,. i okładką flaszy, cienkie ja- 
kie: trzymać ciało;, a tak: przymufić ele- 
ktr$czną matęryą, aby przez nie prze- 
szła. Tym sposobem tekturę, karty , 
i, papier przeszyć możesz, cienkie 
szybki szkła,.żywicy iinnych elęktry- 
cznych materyi, kruszyć, i drobne za- 
biiać robaki. Ale i уут. znaydziesz 
WPaa ślady, obu elektrycznych materyi. 
Dziurki bowiem , które elektryczna ifkra 
w kartach lub papierze przebiia, maią 
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zawsze po obu ftronach papieru podnie- 

fione brzeżki , właśnie iakby przy połą- 
czeniu elektryczności przez zbytek i 
niedoftatek dwa rożne elektryczne ftru- 
mienie przeciwko sobie przez papier le- 


ciały. 


Gdy WPan na zewnętrzną flaszy 
Leydeyfkiey okładkę włożysz metalową 
obrączkę , z którey drót z gałką proftó 
Де podnofi ; tak , że gałka tego dró- 
tu, właśnie te ma, co gałka wycho- 
dząca z flaszy, wysokość , i od niey na 
kilka calów ieft oddaloną , będzie za- 
wieszona па iedwabney nitce mała kor- 
kowa kulka , między obiema  gałkami 
nabitey flaszy nieuftannie tu i owdzie 
йе poruszać, a to poruszenie trwa cza- 
sem przez kilka. godzin, póki fię nie od- 
zbroi flasza. [Doświadczenie to ftwier- 
dza owego obiaśnienia prawdę, które 
WP. ofkakaniu gałeczek iuż dałem. By- 
wa czasem , że w tym doświadczeniu 
korkowey gałeczce poftać йе daie paią- 
ka, a to przez wetknienie drócików no- 
gi wyobrażaiących , aby tę zabawę ti 
czynić milszą. (Е.44) 


Czasem 
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Czasem do odzbroienia flasz Ley- 
deyfkich dwóch drótów używamy, z któ- 
rych ieden z zewnętrzną okładką , dru- 
gi zaś z wewnętrzną ma kommunikacyą. 
Gdy końce tych drótów dosyć są fiebie 
blifkie, wypada przy odzbroieniu z ie- 
dnego końca w drug! elektryczna ifkra, 
przechodząc przez będącą miedzy obu 
końc: ni materyą. Jeżeli tą materyą ieft 
papier, rożdziera go, ieżeli dobrże wy- 
suszona karta, widać na niey dość dłu- 
go świecącą prążke , ieżeli szkło, na- 
znacza ie elektryczna ifkra nie zgluzowa- 
nym -promieniem. Ale ieżeli przez wo- 
dẹ przechodzi, pospolicie іа gwałtownie 

rozprasza , a częfto tłucze naczynie, w 
którym woda ftoi.: Podobna ieft do pra- 
wdy, że iMkra wodę tak właśnie, iak o- 
gień gdy йе ta gotuie, gwałtownie rozsze- 
rza, i w sprężyftą parę zamienia. Je- 
żeli бе pioro, lub mały wałeczek papie- 
ru, ftrzelnym prochem napełni , a z obu- 
ftron w niego dróty tak włożą, żeb 
ich końce prawie na + cala tylko od fie- 
bie oddalone były ; zapali fię proch przy 
odzbroieniu flaszy, zwłaszcza gdy Пе do 
niego nieco opiłowin ftali prżymiesza: 
Gdy przeciwnie końce obu drótów ka- 
wałkiem: drzewa suchego złącza йе , lub 
rurą szklanną wewnątrz wilgotną moc- 

no; 
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по, albo też innym iakim nie dobrze 
przewodzącym ciałem, powftaią kolące 
ifkry, lub ognia bukieciki, które nie- 
wftrzęsaią wprawdzie, ale w palcach ż 
innych częściach ciała, w które. wpada- 
ią, nader przykre sprawuią uczucie, a 
palne rzeczy zapalaią bardzo łacno. Lecz 
ieżeli ifkra flaszy przez wąłki metału li- 
fek, między dwiema ściśnionemi szkła 
taflami leżący przechodzi, tak go mo* 
спо w szkło wbiła, że йе їп? potym od 
szkła oddzielić nie da. Częfto zaś i szkła 
same trząfka się. 


Jeżeli WPan przy nabitey na fto- 
le ftoiącey flaszy , dwa wyłączone z me- 
talu pręty poftawisz, (F.46) z których ie- 
den zewnętrzney okładki flaszy: dotyka 
fię, a drugi dłuższy i bardziey oddalo- 
ny na pół cala blifko końcem swoim od 
końca pręta pierwszego odchodzi ; Је 
żeli nadto ieden końiec metalowego łań- 
cucha na ftole leżącego na 14 cała od ze- 
wnętrzney okładki flaszy oddalisz , dru- 
gim zaś końcem iedno ramie swego ex- 
eytatora opasawszy , ramieniem drugim 
onegoż , gałki z flaszy wychodzącey 
dotkniesz йе; mocną także Кге między 

165 


iednymra drugim prętem zobaczysz. Ten 
nag odwrotny w prętu tylnego w przed- 
ni ztąd zapewne powftaię, że elektry- 
czna materya: pręta' przedniego, Кб, 
rą zrazu nabita tlasza odpycha, powoli 
i.nieznacznie w: ptęt tylny przechodzi, 
i w onym zbiera fig: 1У0 ате to odpycha- 
nie nagle przeżredźbroienie flaszy; ze- 
brana w tylnym pręcielelektryczna та» 
terya, wraca- razem do pręta przednie- 
go, wydaie więć "mocną ilkre; a tak 
sprawuie , że ро odzbroieniu flaszy , oba 
pręty żadnego elektryczności nie okazu- 
ią śladu. l 


[1 


Każda. nabita flasza , choć ieft wy- 
łączona , gdy spokoynie ftoi, sama fię 
nieznacznie odzbraia ; bo powietrze, któ- 
re ią otacza, zawsze mniey lúb więcey 
elektryczność przewodzi. Może z tym 
wszyftkim flasza, zwłaszcza, gdy w su- 
chym ftoi powietrzu , długo utrzymać 
nabóy. « W denku, dobrze zatykającym 
©błożoną zwąfką szyią fłaszę , osadza Не 
na kit, zamiaft drótu , krótka:a z obu 
końców. otwarta szklanną rura, 2? Кеч 
rey dolnego końca drót, aż do wewnę- 
trzney okładki flaszy_ wychodzi, W dru- 
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gą znowu walką, ale dłuższą rurkę wty- 
ka йе. nackit drót: zwierszchu gałką 
kończący бе, , tak żeby gałka вашта 
zwierzchu: rury , wychodziła, a spodem 
drótu tylko cokolwiek. Jeżeli więc węż- 
sza rura zupełnie w szerszą wchodzi „i 
można iedną tak włożyć: w drugą „'że- 
by йе dróty rur obuwzajemnie dotknę- 
ły. . Można przeto w tedy i flaszę na- 
bić , a potym węższą rurkę wziąść w 
rękę i zdrutem ią i gałką bez odzbroie- 
nia flaszy: wyciągnąc. Tym sposobem 
nabitą flaszę do kieszeni włożyć można; 
nofić ią z sobą i do wielu zamiarów tym 
wygodniey użyć, że nabóy przez kilka 
tygodni, i daleko-qłużey, iak w flaszy 
zwycząyney ‚ушеу utrzymuie Бе. 


Jeżeli WPan nabitą flaszę osamo- 
tnisz, a potym ią wyłączonym excyta* 
torem odzbroisz, uyrzysz ,ze po tym o- 
bie okładki flaszy, i excytator iednym 
sposobem, albo pozytywe, albo negaty- 
we , fłabo będą naelektryzowane. Ta ele- 
ktryczność iedynie ztąd zapewne po- 
chodzi, że iedna flaszy okładka przy 
nabiianiu więcey elektryczney materyi 
przyimuie,jak drugą utraca, i że dla 

tego 
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A 
tego przy odzbroienin część owey /та- 
teryi nie nasyca Пе ani wiąże, ale 
będąc wolną fkutkować może. 


> a 
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Figura 45. wyobraża Fxcytatora, który z są- 
mego drótu fkrzywionego zlożony wśrzodku fię 
uymuie ręką, gdy kto nim flaszę nabitą chce od- 
zbroić. Ма ona dwie galeczki , które od szrubować 
można, a barzo wygodnie do odzbroienia flasz ma- 
łych użytym bydź może. Lecz gdy bardzo wiel- 
kie są 8%, lub też kilka złączonych odzbroić 
razem przyidzie, używa йе drugiego Ехсуѓаѓога 
z szklanną rączką, С F. 42 B ) boby inaczey przy 
odzbroieniu mocne uderzćnie ręka odńiofia. Obło= 
Żona szklanna tafla, ieft w tym bardzo wygodna, 
że obie okładki po tafli nabiciu iedwabnemi sznu< 
reczkami, łub innym “sposobem, zdiąć łatwo mo« 
Фпа. 
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